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JAKOSC PRZESTRZENI PUBLICZNEJ MIASTA A BUDOWANIE
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Zagospodarowana przestrzen
to spoleczenstwo odzwierciedlone na ziemi
Henri Lefebvre

Analizujac pojecie przestrzeni publicznej miasta nalezy zada¢ sobie pyta-
nie o miejsca znaczace, istotne dla poszczegdlnych zbiorowosci i grup spotecz-
nych zamieszkujacy dany obszar. Przestrzen publiczna nie jest obszarem pustym,
zapomnianym czy omijanym — Wrecz przeciwnie, jest to obszar ,,chciany” przez
dang spotecznos¢, przeksztatcany i modyfikowany przez nig oraz modelowany
pokoleniowo. Jak podkresla Dorota Wantuch — Matla ,,przestrzen miasta nigdy
nie byla plaska i dwuwymiarowa. Byta zalezna od topografii miasta, w ktorym
lokowano i rozbudowywano miasto, przenikata do wnetrz budynkow schoda-
mi podcieniami, rampami i tarasami. [...] Stopien skomplikowania procesow
wptywajacych obecnie na ksztalt i funkcjonowanie réznych odmian przestrzeni
publicznej powoduje coraz wicksze trudno$ci w rozszyfrowaniu jej rozmaitych
wspolzaleznosci. Trwajace od stuleci przeobrazenia przestrzeni polegaja na nie-
ustannym zwigkszaniu stopnia jej zlozono$ci poprzez manipulacje nig, a takze
jej identyfikacje i ciggle réznicowanie jej” (Wantuch — Matla 2016, s. 14).

Sama przestrzen publiczna nie jest oderwana od miasta, wrgcz przeciw-
nie, jest ona od niego catkowicie zalezna. Jej istnienie i opis mozliwy jest tylko
w kontekstach — tych materialnych (np. architektura, infrastruktura) i pozama-
terialnych (np. historia miasta lub wybranego jego obszaru, kultura). Sama jej
definicja zalezna jest natomiast od przyjetego paradygmatu rozumienia miasta'
(Wantuch — Matla 2016, s. 41). Ulega ona takze ciagtym przeksztatceniom, prze-
obrazeniom i przedefiniowaniom. Dorota Wantuch — Matla analizujac wspot-
czesna przestrzen publiczng miastapodkresla, ze ,,konsekwencja trwajacego od
stuleci procesu przeobrazen przestrzeni publicznej jest jej wielopostaciowo$¢ —
efekt wytaniania si¢ ich nowych odmian i wcielen bgdacych wynikiem adaptacji
miasta do biezacych potrzeb oraz wymagan kulturowo- cywilizacyjnych” (Wan-
tuch — Matla 2016, s. 153).

Polimofizm wspolczesnej przestrzeni publicznej
Wspotczesng przestrzen publiczng miasta nie mozna zdefiniowaé jednym
stowem, zdaniem czy ,,przelotnym” sformutowaniem. Jak podkresla Matgorzata
Dymnicka ,,w samym pojeciu przestrzeni publicznej kryje si¢ bogactwo zna-
czen, podzialow i odniesien do wielu kontekstow (prawnych, topograficznych,
kulturowych, spotecznych i politycznych). Istota publicznego charakteru prze-

1 Do gléwnych koncepcji rozumienia miasta w naukach spofecznych zaliczamy: ekologiczna, neoekologiczna,
strukturalng, humanistyczna, postmodernistyczng oraz modernistyczng. W kazdej z nich rozumienie przestrzeni publicznej wiaze
si¢ z kryteriami gtownymi oceny funkcjonowania obszaréw zurbanizowanych zawartych w centralnych kryteriach jej oceny i opisu
prezentowanych przez poszczegolne nurty.
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strzeni miejskiej tkwi rowniez w systemie wlasno$ci. Dzialajace w miescie pod-
mioty prywatne i publiczne wspottworza produkty o charakterze publicznym,
ktorych wszyscy korzystaja (Dymnicka 2013, s. 54). W kontekscie tego za-
lozenia badaczka kategoryzuje przestrzen publiczng na prywatna (np. wnetrze
domu lub mieszkania), polprywatna (np. prywatne place zabaw na zamknietych
osiedlach), potpubliczna (np. ogrédki restauracyjne), publiczna (np. skwery, pla-
ce) oraz wydzielona (np. parkingi z ograniczonym dostgpem lub tereny fabryk)
(Dymnicka 2013, s. 56-57). Dymnicka podkresla takze, ze ,,granice podziatu
przestrzeni prywatnej i publicznej sa przepuszczalne, niejednoznaczne, nakta-
dajace si¢ na siebie. Wynika to z faktu przynaleznosci jednostek i grup do wielu
roznych $wiatéw spolecznych, ktére przenikaja si¢ wzajemnie badz wykluczaja”
(Dymnicka 2013, s. 58).

W literaturze przedmiotu odnalez¢ mozna szereg kategorii podziatu i
klasyfikacji rozumienia pojgcia przestrzeni publicznej. Czg$¢ badaczy ujmuje
omawiane zagadnienie poprzez pryzmat reprezentowanej przez siebie dyscy-
pliny naukowej (np. urbanistycznej, spotecznej, ekonomicznej, politologicznej,
srodowiskowej czy pedagogicznej), inni natomiast podejmuja analiz¢ proble-
mowa. Agnieszka Kepkowska analizujac literature opisujaca zagadnienie jakim
jest przestrzen publiczna, wyjasnia, ze postulowane w niej typologie podzieli¢
mozna na:

1. Podzialy obejmujace formy i funkcje przestrzeni publiczne;j

2. Typy wladania oraz zwigzana z nimi dostgpnos$¢ i kontrola

3. Podzialy w ramach rodzaju $rodowiska spolecznego i uwarunkowan
spotecznych

4. Typologie powstate w oparciu o relacje cztowiek- srodowisko

5. Podzialty w oparciu o rodzaje krajobrazu oraz terenow zielonych

6. Definicje i podziaty powstate w wyniku taczenia kilku kryteriow (Kep-
kowicz 2019, s. 15).

Sama badaczka kategoryzuje przestrzen publiczng wedlug koniecznych
wymiardéw jej funkcjonowania i oddziatywania na cztowieka: strukturalng (np.
struktura osadnicza, punkty orientacyjne), ekonomiczna (np. warto$¢ rynkowa
przestrzeni, rozmieszczenie lokali uzytkowych), kulturowa (np. narracyjno$¢
przestrzeni, jej znaczenie kulturowe), spoteczng (np. bezpieczenstwo, przyja-
zno$¢) oraz przyrodnicza (np. roznorodnos¢ biologiczna, korzysci mikroklima-
tyczne)(Kepkowicz 2019, s. 58).

Jak zauwazyta Kepkowicz przestrzen publiczna posiada szereg funkcji,
ktore w kontekscie podjetej analizy posiadaja duze znaczenie w budowaniu
tozsamosci jednostki i spoteczno$ci. Po pierwsze pelni ona funkcje czynnika
interakcji pomiedzy miejscem a grupg lub jednostka. Jak zaznacza Aleksander
Wallis, kazda grupa posiada obszar z ktorym si¢ identyfikuje oraz w pewien spo-
sob opiekuje (Wallis 1957, s. 131). Poszczegdlne grupy spoleczne adaptujg prze-
strzen do swoich potrzeb (czesto catkowicie nieswiadomie i spontanicznie) oraz
sami dostosowuja si¢ do niej (Jatlowiecki 2010). Co istotne — w procesie ,,two-
rzenia” danego obszaru duze znaczenie maja emocje i to, czy jednostki lub grupy
uwazaja dane miejsce za ,,swoje” czy ,,obce” (Jatlowiecki 2010, Lewicka 2012).
Sama jednostka przebywajac w danej przestrzeni moze pehi¢ trzy role: aktora,
widza lub uczestnika relacji jednostka - miejsce. To jakg postawe przyjmie czlo-
wiek zalezy od petnionej przez siebie roli spolecznej, statusu i hierarchii innych
uzytkownikow danej przestrzeni oraz motywacji samej jednostki (Wallis 1957).
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Po drugie przestrzen publiczna nalezy traktowa¢ jako scena dla dziatan
politycznych i obywatelskich. W ustroju demokratycznym ,,obszary wspolne”
powinny by¢ dostgpne dla wszystkich obywateli, jednak jest tylko zatozenie teo-
retyczne. Ruchy spoteczne oraz grupy polityczne ,,przywlaszczaja” dang prze-
strzen jako jeden z narzedzi integrowania oraz miejsca wypowiedzi pogladow
wlasnych lub dyskusji stanowisk (Kilian 1998).

Po trzecie przestrzen publiczna posiada rowniez wymiar aksjologiczny—jej
funkcjonowanie niesie za sobg wyzsze cechy ideowe jak: wspdlne dobro, miej-
sce wspolnych spotkan, wspolnej pracy i troski (Barwiczanek 2018). Staje si¢
takze wyrazem wartosci i kategorii kultury sktadajacej si¢ na model ,,$wiata”
danej spofecznosci (Jatowiecki 2010). Jest ona takze obszarem, ktéremu przy-
stuguja okreslone idealistyczne i subiektywistyczne wartosci kulturowe (Wallis
1957, 1990). Obszary kulturowe pojawiajace si¢ w przestrzeni pubhczne_] lacza
si¢z hlstorlq danego miejsca lub spoleczenstwa, obejmujg symbole wazne i istot-
ne dla danej grupy w ,,danym czasie”, jak rowniez reprezentuja wymiary sacrum
($wiatynie, miejsca kultu, miejsca ofiarowania lub przebtagania).

Agnieszka Kepkowska za Bohdanem Jalowieckim, Markiem Szczepan-
skiem (Szczepanski 2006) oraz Andrzejem Majerem (Majer 2010) podkresla,
ze ,,spojrzenie na wartosci kulturowe w powiazaniu z perspektywa przestrzenna
jest powigzane z forma tadu, jaki postrzegaja mieszkancy w ich otoczeniu. Mniej
lub bardziej swiadomie wartosciuja i klasyfikujg oni przestrzen pod kontem czy-
telnosci 1 logiki przestrzeni, walorow uzytkowych i urody miejsca, czystosci i
urody miejsca, czystosci i waloréw przyrodniczych. Z oceng przestrzeni, ktdrej
doswiadczaja i z ktora tacza swoja egzystencje, wigzg oni swoj status spoteczny”
(Kepkowicz 2019, s. 29). W tym znaczeniu uznajemy, ze dana przestrzen pu-
bliczna pelni funkcj¢ tozsamosciowa dla jednostki lub grupy spotecznej. Wynika
to z procesu ,,doswiadczania” przestrzeniw toku codziennych, okazjonalnych
czy odswietnych wydarzen. Jest to takze ,,spostrzeganie” danego obszaru przez
odpowiadajace mu opisy literackie, filmowe, historyczne czy kulturowe (Wallis
1990; Bierwiaczonek 2018).

W literaturze przedmiotu pojawiaja si¢ opisy szczegodlnej formyprzestrze-
niwptywajacej na budowanie tozsamos$ci jednostki lub grupy jaka jest miasto
osobiste. Andrzej Majer opisujac wihasne doswiadczenia Lodzi wyjasnia, ze
obszar osobisty ,,[...] moze by¢ znaczagcym fragmentem kontinuum rozpigte-
go migdzy prywatng przestrzenia ciala a przestrzenia publiczng lub wspdlnymi
przestrzeniami miejskimi. Kontinuum to zawiera[...] dwie skale: przestrzenng
(ciata, dom, dzielnica i miasto) oraz spoleczna: sfera osobista, interpersonal-
na, bezosobowa. Relacje miedzy organizmem i cialem w przestrzeni moga by¢
podstawowym elementem zwiazku migdzy przestrzenig publiczng a spoleczen-
stwem, a wsrod nich takich szczegdtowych powiazan i tematow, jako prawo do
prywatnos$ci (i zagrozenia dla tego prawa), terytorium i terytorialno$¢, wlasnos¢
prywatna i jej kontrola, rola granic, postrzeganie domu i mieszkania, rodzaje
i gradacje przestrzeni w ramach réznych typéw mieszkan, a takze problemoéw
zwigzanych z rozgraniczeniem przestrzeni prywatnej i publicznej” (Majer 2015,
s. 18).

Przestrzen publiczna a tozsamo$¢ mieszkancow miasta
Przestrzen publiczna miasta, jak zostalo podkre$lane wczesniej, trak-
towaé nalezy kontekstowo oraz holistycznie — w perspektywie wszystkich po-
jawiajacych sie na jej obszarze relacji spoteczni- ekonomiczno- przestrzennych.
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Mikotaj Madurowicz podkresla, ze ,,miasto uciele$nia wolg cztowieka. Niekiedy
wstydliwie zdradza jego lenistwo, grzech zaniedbania i intelektualng indolencje.
Czasem obnaza brzemiennie jego dezynwolture wobec przesztosci badz psyche
walczacg o lepsze z proznoscia. Jakkolwiek miasto stanowi §lad aktualnej kon-
dycji i aspiracji istoty ludzkiej, niemniej przeto samo odciska pigtno w umystach
i duszach wtasnych mieszkancow rownie wyraznie, a moze nawet trwalej” (Ma-
durowicz 2011, s. 9). Funkcjonowanie publiczne jednostki determinuje to kim
jest. Przestrzen publiczna, w tym wypadku, stanowi kryterium podziatu poszcze-
g6lnych grup spotecznych zamieszkujacych wybrany teren zurbanizowany. W
ujeciu historycznym poszczegélne obszary miasta cechowaly si¢ dostgpnoscia
dla wybranych jego mieszkancéww odniesieniu m.in. do: wieku, ptci, majatku,
pochodzenia spolecznego oraz urodzenia, rodziny, z ktorej jednostka si¢ wywo-
dzi, reprezentowanej warstwy spotecznej oraz mozliwych ,.koligacji”. Wspot-
czesnie takie zjawisko ,,selekcji” 1 wykluczenia spolecznego réwniez funkcjo-
nuje. Szczegdlnie dotyczy ono 0so6b niepetnosprawnych. Duza czgs¢ miejsc
przestrzeni publicznych nie posiada dostosowan do poruszania si¢ w nich 0sob
z ograniczeniami ruchowymi lub stabowidzacymi, nie jest ,,przyjazna” dla oséb
ze spectrum autyzmu? czy nie posiada oznaczen np. w postaci piktogramow?.

Analizujac przestrzen publiczng wspolczesnych miast zauwazy¢é mozna
silng tendencje do podziatu jej dostgpnosci w kontekscie majatkowym. Eksklu-
zywno$¢ wybranych przestrzeni szczegdlnie zauwazalna jest w duzych aglome-
racjach, gdzie wystepuje silny podziat pomig¢dzy klasa najubozsza a najbogatsza.
Z jednej strony pojawiaja si¢ ogromne centra handlowe lub bulwary z sklepami
znanych projektantow mody, z drugiej natomiast getta biedy. Jak podkresla Ma-
rika Piveli i Zbigniew Rykiel ,,getto jest zjawiskiem tkwiagcym wewnatrz struk-
tury spotecznej. Jego przestrzennym odzwierciedleniem jest bariera spoteczna,
ktéra ma wyraz przestrzenny, cho¢ nie zawsze fizyczny. Moga ja tworzy¢ grupy
uprzywilejowane — w celu zaznaczenia swojej obecnosci, albo w celu manifesto-
wania swojej odrgbnosci, wyzszosci lub dominacji. Bariery tworza si¢ rowniez
w celu odseparowania od siebie nieakceptowanych grup spotecznych. Funkcje
bariery moze pelni¢ mur, przepisy prawne, w tym zakazy i nakazy administra-
cyjne, ale takze cechy fizjologiczne — zaréwno zabudowy, jak i ludzi na ulicy
oraz zachowanie tych ludzi; getto znika wigc ze wzrostem tolerancji oraz sa-
mos$wiadomosci” (Pirveli, Rykiel 2007, s. 77). Marek Szczepanski i Wronika
Slazak- Tazbir podnosza takze, ze ,,powstanie enklaw dobrobytu, zwtaszcza tych
wyraznie ogrodzonych, strzezonych, nasuwa skojarzenie [...] z jarmarcznym wi-
dowiskiem, gdzie ostentacyjnie afiszuje si¢ swoj sukces. Ja, wspanialy, kreatyw-
ny, doskona}y mieszkaniec osiedla dobrobytu — zobacz Jak mi si¢ powodzi. Ty,
biedny i gtupi, niezdolny do podj¢cia dziatania. Bramy i ogrodzenia enklaw, nie-
rzadko z kutego zelaza, swoja forma i konstrukcja przypominaja druty kolczaste.
Wywotuja podziw i zazdrosé. Stwarzaja dystans i granicg, zamieniajg osiedla
dobrobytu w przestrzenie roéwnie niegoscinne jak patologiczne i niebezpieczne,
pelne przemocy getta biedy” (Szczepanski, Slazak- Tazbir 2007, s. 47).

2 Osoby ze spectrum autyzmu bardzo czgsto cierpia na nadwrazliwosci w poszczegolnych strefach sensorycznych. Takie
zjawiska jak np. glosna muzyka, nadmierny ruch uliczny czy nawet zbyt ostre $wiatto latarni czyni dla nich dana przestrzen spoteczng
nieprzyjemna, a nawet przerazajaca lub nawet sprawiajaca bol.

3 Piktogramy stanowig jeden z podstawowych narz¢dzi komunikacji u 0sob z uposledzeniem w stopniu umiarkowanym
lub znacznym.
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Podziaty spoteczne pojawiajace si¢ we wspotezesnej przestrzeni publicz-
nej majg wymiar symboliczny — nie wyznaczaja je mury, okopy czy bramy.
Francuski filozofii i komentator zjawisk spotecznych Michel Foucault wymienia
cztery mozliwe systemy wykluczeni: zwiazane z praca oraz produkcja ekono-
miczna, wynikajace z reprodukcji dobr i ustug, powstajace w procesie dyskursu
spotecznego i produkcji symboli oraz wynikajace z dziatalno$ci o charakterze
ludycznym (Foucault 2002, s. 15-26). Wymiarom tym odpowiadaja pig¢ modeli
projektowania spolecznego:

1. Eksterminacja, czyli fizyczna likwidacja obcych;

2. Ekspulsja, czyli wszelkie formy wypedzania, przesiedlania lub czystek
etnicznych;

3. Asymilacja, czyli przymusowa adaptaptacja spoleczna poprzez pozba-
wienie czgsci obywateli prawa do postugiwania si¢ wlasnym jezykiem, kulty-
wowania wlasnego wyznania, nadawania imion zwigzanych z dang kultura lub
pozbawianie nazwisk;

4. Usankcjonowany pluralizm lub inaczej dualizm, czyli pelen rezerwy
lub niecheci program eliminacji spotecznej z prawem do jednokierunkowej kon-
wencji wyznaniowej lub narodowej;

5. Integracja spoteczna, czyli poszanowanie prawa do poszanowania roz-
nic 1 wsparcia ze srodkow publicznych dla edukacji we wlasnej kulturze, w tym
takze jezyku (Pirveli, Rykiel 2007, s. 79).

Podzialy pojawiajace si¢ w przestrzeni publicznej wynika¢ moga z wie-
lu czynnikow — tych uswiadomionych i nieuswiadomionych przekazywanych
jako jeden z transmisji przekonan migdzypokoleniowych lub migdzyklasowych.
Ujawnia¢ si¢ moga takze w procesie nagtych zmian spolecznych, politycznych
czy obyczajowych. W literaturze przedmiotu wymieniane s3 najczesciej takie
kategorie podziatu spolecznego jak: wyznanie, przynaleznos¢ do wybranej gru-
py spotecznej, wyksztalcenie, przynalezno§¢ do wybranej mniejszosci, kultury,
narodowosci, religii, wieku, ptci oraz wynikajace z powoddw politycznych (Pi-
rveli, Rykiel 2007, s. 83).

Podsumowanie

Analizujac zagadnienie jakim jest zalezno$¢ pomigdzy tozsamosciag jed-
nostki a jakoscia przestrzeni publicznej zauwazy¢ mozna pewne prawidlowosci.
Po pierwsze jednostka buduje swoja tozsamos¢ w odniesieniu do ,,dostepnej” dla
niej przestrzeni publicznej. Po drugie okreslenie ,,dostgpnos$é” danej przestrze-
ni nie zawsze jest procesem prostym. Niekiedy okreslenie doktadnej zalezno$ci
pomiedzy mozliwym jej uzytkowaniem a pozadang cecha jednostki miesci si¢ w
kategoriach obyczajowosci lub kultury. Czgsto takze zasady te wynikaja z relacji
pomigdzy poszczegolnymi grupami spotecznymi nie posiadajacych swojego od-
zwierciedlenia w prawie stanowionym. Po trzecie nierednorodno$¢ przestrzeni
publicznej nie warunkuje tozsamosciowo tylko jednej z cech jednostki. Ten sam
plac lub park moze posiada¢ inne cechy dla réznych oséb. Wynika to mi¢dzy in-
nymi z takich cech jak: r6znica jednostkowych doswiadczen, szeregu mozliwych
sieci polaczen symbolicznych i emocjonalnych poszczegdlnych os 0sob oraz in-
nych cech warunkujacych tozsamos$¢ np. wyznawana wiara lub pochodzenie.
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MOTYWY ESCHATOLOGICZNE W GOTYCKIM
MALARSTWIE SCIENNYM

Bekus Ewelina
Uniwersytet Humanistyczno-Przyrodniczy
im. Jana Dlugosza w Czestochowie

W sztuce sredniowiecznej wszelkie motywy eschatologiczne, czyli zwia-
zane ze sprawami ostatecznymi byly niezwykle popularne (Z. Poniatowski, s.
394). Wynikato to z powszechnego wowczas strachu przed $miercig i konse-
kwencjami, jakie mogly pojawi¢ si¢ podczas sadu u kresu czasow. Lek przed
wieczysta zaplata byl nieustajaco podsycany przez duchownych, ktorzy nie tylko
podczas kazan przypominali wiernym o krucho$ci ludzkiego zycia, ale takze po-
shugiwali si¢ w tym celu sztuka koscielng. Motywy eschatologiczne petnity wiec
funkcje¢ dydaktyczna i ich zadaniem bylo odciaganie uwagi wiernych od zgub-
nych 1 przemijajgcych spraw doczesnych, gtdwnie poprzez kierowanie ich mysli
w stron¢ duchowosci i zycia wiecznego. Juz w VI wieku idea powszechnego
zbawienia naleznego chrzescijanom i ogdlnego potepienia pogan zaczgta uste-
powac miejsca przekonaniu, iz kazdy cztowiek, jako grzesznik, sagdzony bedzie z
osobna. Od tego czasu kazdy na rowni miat ponosi¢ odpowiedzialno$¢ za swoje
czyny 1 w przyszto$ci otrzymac za nie odpowiednig zaptatg. Wielu kaznodziei ze
swigtym kosciota katolickiego, biskupem Cezarym z Arles (470/471 r. - 27 VIII
542 r.) na czele, nieustannie powtarzato, ze kazdemu zagraza kara wieczna, a
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zbawienia nie uzyskuje si¢ z zatozenia (L. Gladyszewski, H. Wegner, s. 42-44).
Dlatego tez wlasnie wizerunki sadu ostatecznego, czy to w postaci malowidet,
czy rzezb zdobily wigkszo$¢ Swiatyni. Jego najstarsze przedstawienia pochodzq
z IV w., a najwigksza popularnoscia cieszyly si¢ szczegolnie w XII — XIV wieku.
(G. M1n01s s. 138).

Jednym z najstynniejszych gotyckich dziet malarstwa $ciennego przedsta-
wiajacych sad ostateczny, jest pochodzacy z poczatku XIV wieku (1303-1305)
fresk autorstwa Giotto di Bondone. Zdobi on zachodnig $cian¢ kaplicy rodziny
Scrovegnich, ktéra miesci si¢ w Padwie. Zostata zbudowana w miejsce dawnego
amfiteatru. Fresk zamowit Enrico Scrovegni, ktory cheial w ten sposob odkupi¢
grzechy swojego ojca. Byt on lichwiarzem, a zajgcie to wowczas uznawano za
jeden z najciezszych grzechow. Dante w swojej Boskze] komedii umiescit go na-
wet w jednym z piekielnych kregow. Enrico dbal rowniez o swoja duszg i zba-
wienie, gdyz polecit arty$cie umiescic¢ na fresku swoj wizerunek. Giotto przed-
stawil swojego zleceniodawce kleczacego przed krzyzem i wregczajacego Maryi
Pannie model kaplicy (M. Skubiszewska, s. 57).

Kompozycja tego dzieta jest charakte-
rystyczna dla gotyckich przedstawien sadne-
N go dnia u kresu czasow. W centralnym punk-
. cie, w Swietlistej glorii znajduje si¢ sedzia
\ tego Swiata - Chrystus. Dodatkowo jego tron
W otacza tgcza, co inspirowane jest tekstem za-
wartym w Apokalipsie: ,,A Zasiadajacy byt
podobny z wygladu do jaspisu i do krwawni-
. ka, a tecza dokota tronu - podobna z wygladu
do szmaragdu” (Ap 4,3). W Biblii tgcza sta-
nowi symbol Bozego milosierdzia, ktorego
| ucielesnieniem byt Chrystus oraz przymierza
Lz czlowiekiem: «A ten jest znak przymierza,
ktory Ja zawieram z wami (...) tuk moj kta-
d¢ na obtoki, aby byl znakiem przymierza
. : g4 micdzy mng i ziemig» (Rdz 9, 13). Niebie-
Giotto di Bondone, fresk Sqd Ostateczny, kaplica ski kolor tQCZy odnosi Sl@ do niebiaﬁSkiego
pochodzenia Chrystusa, czerwony dotyczy
meczenskiej $mierci, a zielony dziatalno$ci
na ziemi. Dlatego tez ikonograficzne ujecia sadu ostatecznego ukazywaly czgsto
Chrystusa tronujacego na tgczy. Symbol ten w czasie Apokalipsy miat dawac
nadziej¢, ze Chrystus bedzie wstawial si¢ za grzesznikami u swego Ojca (D.
Forstner. s. 109).

Teczowa obrecz otoczona jest przez anioly. Czgs¢ z nich dmie w traby i
zwoluje zywych i umartych na sad. Przyjaznym gestem prawej reki Chrystus
zaprasza zbawionych do siebie, lewa odrzuca potepionych. Wybuchajacy spod
Jego tronu ogien pelznie w strong piekta (M. Zlatohlavek, Ch. Rétsch, C. Miil-
ler-Ebeling, s. 132).

Fresk Giotta zawiera precyzyjny przekaz i jasno oddaje religijng tres¢.
Dotychczasowy martwy schemat i symbolizm malowidet romanskich i $rednio-
wiecznych mozaik, ustgpil miejsca zywej akcji, zmiennosci poszczegélnych
scen, czy narastajgcemu dramatyzmowi (K. Zalewska-Lorkiewicz., s. 119).
Dzigki temu autor uzyskal wrazenie wielowymiarowosci, ktore pozwalato wier-

della Arena rodziny Scrovegnich w Padwie
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nym niemal uczestniczy¢ w rozgrywajacych si¢ wydarzeniach i podobnie jak
jego bohaterowie odczuwac rado$¢ ze zbawienia, czy bdl i strach wynikajacy z
wieczystego potepienia (L. Ward, W. Steeds, s. 251).

Po obu stronach Zbawiciela zasiada trybunat sktadajacy si¢ z dwunastu
apostotow. Mieli otrzymac¢ to miejsce w nagrode za to, ze dla Syna Bozego opu-
Scili caly swoj dobytek (Mt 19, 27-28).

Ponizej nastepuje typowy podziat obrazu sadu ostatecznego na dwie stro-
ny: lewa, podporzadkowang ksigciu ciemnosci oraz prawa, nalezaca do Zbawi-
ciela. W lewym dolnym rogu znajduje si¢ otoczony mrokiem Lucyfer. Goruje
nad ludzmi swoim wzrostem. Depcze ciata potgpionych, niektorych rozrywa w
swoich szponach, innych pozera. Zasiada na tronie ze smokdw, budzac postrach
wsrod grzesznikow. Jego ciemna, niebieska skora prawdopodobnie stanowi
nawigzanie do antycznej tradycji przedstawiania demondéw $mierci wlasnie w
takich barwach. Jego wladztwo jest bezwzgledne, jednak ogranicza si¢ do pie-
kta, ktéremu autor poswigcit tylko fragment dzieta. Z kolei wtadza Zbawiciela
rozciaga si¢ na caly $wiat, za$ jego osadowi podlegaja zard6wno wybrani, jak i
potepieni. W nizszej strefie znajduja si¢ sprawiedliwi i §wigci, ktdrzy kierujg si¢
w strong raju. W miejscu tym panuja jasne kolory, tad, harmonia i spokdj. Z kolei
w lewym, dolnym rogu potepieni straceni w ognista otchtan, wija si¢ w cierpie-
niach. Przewazajg tam ciemne kolory. Panuje atmosfera niepokoju, a kiebigce si¢
w torturach ciata przerazaja, przestrzegajac grzesznikéw przed tym, co moze ich
czeka¢ w piekle (M. Zlatohlavek, Ch. Rétsch, C. Miiller-Ebeling, s. 132-133).

W centrum tych wydarzen znajduje si¢ niesiony przez anioty krzyz, stano-
wiacy jeden z atrybutéw meki Panskiej, czyli tzw. arma Christi. Maja one przy-
pomina¢ wiernym, ze Zbawiciel poprzez swoje cierpienie i $mier¢ okazat mito-
sierdzie i dat ludziom mozliwo$¢ wybawienia od wieczystego potepienia (R.
Mazurkiewicz, s. 125).

G - R We fresku Giotta najistotniejsze
punkty wyznaczaja bohaterowie przed-
i stawianych zdarzen. Wigkszos¢ wystepu-
| jacych postaci zwraca si¢ w trwodze lub
radosci do najwazniejszej osoby calej ak-
¢ji, czyli do Sedziego $§wiata — Chrystusa.
Kompozycj¢ obrazu tworza niewidoczne
linie, kreslone spojrzeniami lub gestami
bohaterow malowidta. Dzigki tym pota-
czeniom cafa scena nabiera ruchu, dyna-

L4 - miki i napigcia (K. Zalewska-Lorkiewicz.,
Bonamico di Martino, Sqd Ostateczny, Campo g, 119)
Santo. Kolejnym freskiem powstatym w go-
tyku, eschatologiczne byl Sad Ostateczny
autorstwa florentynskiego malarza Bonamico di Martino, zwanego Buffalmacco.
Malowidlo to stanowito fragment cyklu freskow powstaltych w Campo Santo w
latach 1332 — 1336.

Fresk Buffalmacca w duzej mierze odbiega od tradycyjnych przedstawien
sadu ostatecznego. Kompozycja dzieta podzielona jest osig - strona lewa prze-
znaczona jest dla potgpionych, a prawa dla zbawionych. Jednakze posta¢ Chry-
stusa nie znajduje si¢ na $rodku, lecz dzieli centrum malowidla z Matka Boska.
Obie postacie otoczone sg mandorlami, maja t¢ sama wielko$¢ i tronuja na jed-
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nej teczy. To wyrdznienie moze wynikaé ze szczegdlnej czci, jaka otoczona jest
Matka Boza w Pizie (M. Zlatohlavek, Ch. Rétsch, C. Miiller-Ebeling, s. 136).

Nieco inaczej niz tradycyjnie przedstawiony zostat tez uktad rak Syna Bo-
zego. Lewa ukazuje rang w swym boku, prawa unosi na wysokos$¢ glowy, jak
gdyby chcial cisnaé niszczace pioruny na diabla. Z kolei zgodnie z typowymi
przedstawieniami sgdu u kresu czasow, Buffalmacco umieszcza na swym ma-
lowidle trybunat sktadajacy si¢ z dwunastu apostotow. Inna rola przypada jed-
nak Archaniolowi Michatowi. Nie wazy on ludzkich dusz na wadze, lecz kaze
zmartwychwstatlemu czlowieckowi udaé si¢ w towarzystwie aniota stroza do gru-
py wybranych, podczas gdy wojowniczy aniot wypedza kogo$ innego z grupy
zbawionych do grupy potegpionych. Ocaleni i potgpieni sg tradycyjnie zebrani
kolejno po prawej i po lewej stronie (G. Vasari, s. 50-52).

W polskiej sztuce sakralnej w epoce gotyku, rowniez pojawialy si¢ moty-
wy eschatologiczne. Wystepowaly miedzy innymi na polichromiach z XIV i po-
czatku XV wieku, przedstawiajacych wyobrazenia sadu ostatecznego. Malowi-
dla te w duzej mierze zawieraty wiele oryginalnych rozwiazan, ktore wykraczaty
poza kanon europejski (J. Domastowski, s. 79).

Pewne nowe rozwigzania ikonograficzne reprezentuja mi¢dzy innymi ma-
lowidta zdobigce nawe koSciota pod wezwaniem $wigtego Antoniego Padew-
skiego w Strzelnikach. Swigtynia ta datowana jest na druga potowe XIII wieku.
Lezy ona na Szlaku Polichromii Brzeskich, ktory stanowi najwigksze skupisko
tego typu malowidet w Polsce. Na §cianach wewnatrz ko$ciola przetrwatla bardzo
cenna polichromia odkryta przypadkowo w 1958 r. (https://bit.ly/31yOnpW). Na
jednej z nich widnieje Chrystus jako Sedzia w towarzystwie apostotow. W ich
gronie znajduje si¢ tez biskup, ktorego tozsamo$¢ z braku bardziej szczegotowe-
go atrybutu trudno okre$li¢. Motywem niezwykle oryginalnym jest pojawienie
si¢ chusty swietej Weroniki. Co wigcej na niej umieszczony jest obraz rajskie-
go ogrodu wraz z obliczem Chrystusa (J. Kope¢, s. 425 — 427). Przedstawienie
ogrodow rajskich w zespole ilustracji Sadu Ostatecznego znane jest z malowidet
bizantynskich. Z reguty jednak wewnatrz ukazywano Madonng, anioty, §wigtych
patriarchow. Zestawienie tego pomystu z chusta $w. Weroniki jest zabiegiem
unikatowym. Umieszczona ponizej brama do Krolestwa Niebieskiego, ukazana
jako proste, skromne, drewniane drzwi w ceglanym murze, jest kolejnym przy-
ktadem indywidualnego podejscia do ilustrowania znanych tematow religijnych
(A. Kartowska-Kamzowa, s. 94).

Kolejne dzieto, ktore w sposob oryginalny traktuje motywy eschatologicz-
ne, znajduje si¢ w prezbiterium ko$ciota Sw. Jana. w Toruniu (red. M. Biskup,
Torun 200). Pochodzi ono z kofica XIV wieku. Centralng cze$¢ kompozycji zaj-
muje krzyz na ktérym umiera Zbawiciel. Krzyz wyrasta z boku lezacego na tozu
Jessego. Malowidto to nawigzuje do proroctwa Izajasza, wedle ktorego Mesja-
szem miat by¢ wlasnie jeden z potomkoéw Jessego (Iz 11). Ponad krzyzem zostala
umieszczona wizja sadu ostatecznego. W gornych rogach aniotowie tradycyjnie
dma w traby wzywajac wszystkich na sad. Ciekawym rozwigzaniem s3 umiesz-
czone po bokach w medalionach cnoty i grzechy spersonifikowane jako kobiety
jadace na zwierzgtach. Dolng cze$¢ dzieta zajmujg przedstawienia wymys$lnych
tortur piekielnych. Niektorzy sa rozrywani przez demony, inni gotowani w kotle,
lub pozerani przez diabta. (J. Domastowski, s. 121-122).

Niezwykle oryginalny charakter ma réwniez kompozycja sadu ostateczne-
go zdobigca kruzganek czternastowiecznego zamku lidzbarskiego. Ku tronuja-
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cym na wysokosciach Chrystusowi i Matce
i Boskiej, wspina si¢ po drabinie biskup. U
podnoéza drabiny stoja wierni. Zamierze-
niem artysty byto uwypuklenie posredniczej
roli Marii, jak i rowniez podkre$lenie zna-
czenia urzgdu biskupa jako lacznika mig-
dzy niebem a ziemia. Obraz ten mogt mie¢
jednak réwniez wydzwigk polityczny. Po
pierwsze, poprzez ukazanie boskich zrodet
wtadzy biskupiej, uzasadniat jej wtadze¢ do-
czesng. Nakazywal wiec postuszenstwo wo-
bec hierarchow koscielnych takze w spra-
wach $wieckich. Z drugiej strony ukazanie
ogromnego znaczenia polskiego biskupa,
‘ miato rowniez charakter propagandowy

kosciola Sw. Jana. w Toruniu skierowany przeciw Zakonowi Krzyzackie-
mu, z ktéorymi to prowadzone byly liczne wojny o ziemi¢ warminska (J. Doma-
stowski, s. 129)

Motywy eschatologiczne, a szczegdlnie te zwigzane z sadem ostatecznym,
mialy ogromne znaczenie w $redniowiecznej ikonografii. Z reguty byly umiej-
scawiane na zachodniej $cianie $wigtyni, symbolizujacej koniec $wiata. Dzigki
temu zabiegowi, wierni swa nauke¢ oraz wedrowke katechetyczng konczyli wia-
$nie na kontemplacji wyobrazen sadu ostatecznego. Mialy one ogromne znacze-
nie dydaktyczne. Przedstawienia okrutnych tortur piekielnych, cierpien jakich
mozna byto dozna¢ w efekcie grzesznego zycia na ziemi, mialy przestrzec wier-
nych przed niedopetnianiem przykazan zawartych w dekalogu. Z kolei obraz
wiecznego szcze$cia w Raju miat dawac nadziej¢ na lepsze zycie po Smierci,
szczegblnie wsrod najbiedniejszych. Mimo tego, ze wyobrazenia motywow
eschatologicznych byly bardzo rdznorodne i czgsto odbiegaly od tradycyjnych
przedstawien, to wilasnie ich uniwersalna symbolika, dodatkowo objasniania
przez kaznodziei, miata szeroko oddziatywac¢ na ogladajacych je wiernych.

Malowidlo na péinocnej Scianie prezbiterium
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CYCHUIBHA IYMKA Y PECITYBJIIII BOJITAPISA
80 X-KIHIIA 90X PP. XX cT.

Bbouro Onvea Barenmunisena,
acnipanmia, m.3anopisncoics
oli4kaboyko@gmail.com

3BiCHO, KYJIBTYpHa TIOJIITHKA KpaiHHM Iie JIMIIE YacTHHA BiJl 3arajbHOrO
Kypcy Jiep>KaBHOTro po3BUTKY. [Ipore He 3ramyBar mpo KyJbTYpHHH (axTop
B ICTOPUYHOMY NIOCIHiIKeHHI MU He MokeMo. Y kiHmi XX ct. Bomrapis y
PO3BUTKY KYJIBTYpHOI TOJITHKH HABKYEThCS Ha KOHTPACTHI 3MIiHHM. AJike
MPOTATOM YChOTO KOMYHICTHYHOIO Iiepiogy B pecryOmiui icHyBano 0e3iiy
PI3HUX TEHIEHIIH, CYOKYIBTYp, OMO3HUIIHHUX Ta AUCHUACHTCHKUX KiJl — X0dYa i
HEBEJIMKUX Ta CJIA0KMUX — OJIHAK BOHH MOPYIIYBaJIH OJHO3HAYHICTh iICTOPUUHHX
OLIIHOK TaK 3BaHOI «COLIAIICTUYHOI KYJIBTYPH».

Meta — nochimKeHHS TpaHC(OpMAaIlii CyCHIiIbHOI CBIIOMOCTI Ha Tii
nomitHuHuX 3MiH y bonrapii 80 x-kinist 90x pp. XX.

[Micnst 1944 poky mnocrynoBo B bosrapii BCTaHOBWIM HOBHH KyJIbT —
T. J)KuskoBa. I Bci kynbTypHi npouecu B Bomrapii 1o 1989 p. Gesmocepentro
3ajnexand Bix Horo ocobucroi Bomi, a 3 1970-x pp. 1 Big yTOmiuyHHX Ta
riranTcbkux 3ycwib #oro nouku JI. JKuBkoBoi. beaymoBHO Biama mnaprii
Maiike MOBHICTIO ITaHyBajla B KYJIBTYypHIH cq)epi IO TamiHHs pexumy. Tox s
TOTAJIHOTO KOHTPOJIIO YpsiJi HAMAraBCsl HAB A3aTH | BCTAHOBUTH B TOTOYaCHUX
Haylli, MUCTELTBI I KyIbTypi , TaKk 3BaHUN «COLIANICTUYHUH pealism», s
sKoro Oyno xapakTepHe racio « ComianicTHIHuHi peati3M 03Hauae MoXBaly HOro
MOTYXXHOCTI y TOCTYIHIN Ayt siromeit popmin[1, 542]

OnHouacHo, 3 3akiHyeHHsM epu JKuBkoBux, B PamsHcekomy Corosi
posmodanacsi HH3Ka CEpHO3HMX IEMOKpPAaTHYHHX pedopM, BIIOMHX SIK
nepeOyoBa. 3armo4aTkoBaHi TOMINIHIM paasHChKUM JinepoM M. ['opbadoBum,
NPOLIECH MaJld BEJIMKWH BIUIMB Ha pO3Iaj KOMyHi3My B bonrapii, ockiibku
pansSHCBKUN KOMYHI3M OyB OCHOBHHM JDKEPEIIOM KOMYHICTHYHOI 1HeoJIorii,
3 sixoi BKII mocriitno Opana mpukmagn ta mopanu. OTxe, 3aHENa] pekuMy
B PansHcpkomy Coro3i Ta MOYaToK JIeMOKpaTu3alii CHpUYMHHMIM CepHo3He
MMOXHUTYBaHHS Ta AecTadinizamito mpasistdoi Biaaau B bonrapii.

Ile 30iraerscst 3 TEHACHINSIME JTiOepastizaiiii, HACiTyBaHHS MIHHOCTEH
i3 3aXiJTHOTO CBITY Ta MOCWJICHHs opraHizauii Ta moiH(GopMOBaHOCTI OIO3MIIIT
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Ta BUSBISIETHCS BAXIMBHM (DAaKTOPOM Y MO30aBICHHI BIagu OOJITapChKOTO
KOMYHICTUYHOTO KEpiBHUITBA. Takok 3’SBHUBCS TaK 3BaHUH CaMBHIAB —
oprasizailisi IPUBATHOI TPECH Ta PO3IOBCIOMKEHHSI OINO3MIIHHOI JiTeparypH.
[Mepmmmu nmactiBkamu crtanu xypHaim «lmacy Ta «Moct», BuIaHi 3a 0e3
HECKiHYeHHUX nepunerii — moeramu E. CyrapeBum Ta B. JleBueBum Ta
xynoxuukamu C. [leciogoBum ta B. PymenoBum. [loyanu BuHuMKaTu nepui
HE3aJe)KHI TBOPYI acomiarii Ta oprasizamii, sSKi pi3K0 KPUTHKYBAJIH BIAJY.
ITpo memokpartito 3arajgoM MoYaau TOBOPUTH SIK TPO BHIILY JAHKY AEPKABHOTO
couianizmy. Take TiyMaueHHs IOCHIA€THCS HA MOIYIISIPHY KOHLIETIIIIIO 3aX1THIUX
JBUX MAPTil — «IEMOKPATHYHUH COLIATI3M», a caMe «OLIIBIIIE COIIiai3My, OibIIe
JIEMOKpartii». 3a Ti€o K TEHIEHITi€I0 OyI0 OTOJIOMICHO MPO BiAMOBY Bix Kiacy
Ha KOPHCTH 3arajbHOJIOAICBKUX LIHHOCTEH, a Mepiia BHSIBUIACS 3aCTapiliolo.
ITo cyTi, «IECHIHCBKMHM NUIAX» BHUABUBCS IIUIIXOM Cy4acHOI OypiKya3HOI
GararomapTiiHOI MPEICTaBHUIIBKOI IEMOKpATii Ta BIMOBHU BiJ MOHATTS KJIacy
Ta K1acoBoi omo3uilii. CyCIiJIbCTBO BCE YACTIIIIE MOTOMKYETHCS 3 TyMKORO, IO
IHIIIOTO TIIAXY, KpiM «miepedynoBu, Hemae. [Ipote, mo 1990 poky comiomoriyai
JOCTIKCHHA TOBOAWIM, IO OUTBINICTh HaceneHHS bonrapii BBakae, 1o
Maii0yTHE KpaiH — 1e corianizm. Xaoc, 0 SIKOrO MpU3Bela «IepedynoBay,
CIPUYMHMB €KOHOMIUHMH Kpax, posnax CPCP i camoro comianizmy, Tomy e
Oy7I0 HEMUHYYHUM IIPOIIECOM «IIPOBATy KOMYHI3MY» [2].

VY cBoto uepry KepiBuunrso BKII HamaraeTbcst BCUISIKO PSATYBAaTH PEKUM,
3HOBY BHUKOPHCTOBYIOUH KYJIBTYpYy SK 3aci0 PO3CHIKH HpOIAraHIuCTChKUX
moBiomieHb. KymbTypHuii 3amac  OyB TepeHaCHYCHHHA EKOHOMIYHUMHU
TepMiHaMH, 100 MMPOJEMOHCTPYBATH MpPArHeHHs 0 MOJAEpHi3alii B JyXOBHIN
cthepi, mo #Hae mapaneNbHO 3 IHTCHCUBHHUM CKOHOMIYHUM PO3BUTKOM.
BinnoBiHO /10 IporoonieHoi iel y ramy3i KyJIsTypH, HayKH Ta OCBITH, TIOBUHHI
Oyl 3aCTOCOBYBATHCsl MPUHIMIKA OpraHizamii 0i3necy. OgHak Il iHiliaTHBa
MePeTBOPUIACA Ha JPYry HEBAany CHPOOY MOBEPHYTHCA O IMONITHIHO—
napTiHHOI IPONAraHUCTCHKOI PyHKIIT KyIBTYpH, 3a KOO CIIiZlyBaB OCTATOYHHIA
po3Ia KOMyHi3My B Eonrapn

3MiHU B KyJIBTYPHIN HOJITHII M 9ac Tak 3BaHi «IlepeOynoBHI mpouecm»
BUPAXXAIOTHCSI TOJIOBHUM YHHOM Yy MOMIYKY «HOBOTO €KOHOMIYHOTO IiIXOIy»
Ta KHOBUX CTPYKTYp COLIQJIbHOIO CaMOBPSAYBaHHS» Y AyXOBHOMY KuTTi. Lle
MpoIIeC, SIKUH HA3UBAETHCS «CKOHOMI3AIlisl 17[e0IIorii, BiIOBITHO €KOHOMI3AIlis
KyJIBTYPHOTO YTIpaBIiHHS». Brama Oyna 3MylieHa BH3HATH CBO€ OaHKPYTCTBO
Maibke BIIKPUTO. 3HAMEHUTHH JiunHeBui tuieHym 28-29 wuepBHsi 1987 p.
BUCYBAaB IOCTYIAl, 110 MOXKHA «JOCAITH KOHKPETHOI Goirapchkoi mozeni
couiaizmy, sKa OBUHHA KOMIICHCYBATH paHille 3aHeA0aH1 00CTaBUHY HALLIOTO
COLLiaJIbHO—CKOHOMIYHOIO HE/IOPO3BUHEHHS, TOMY WO ... «Hixro He 3mir
nepexutputu ictopiro [1, 544]. [Ipo nyXoBHE XUTTSA Ta 3MIHH B OpraHi3aiii Ta
YOpaBIiHHI KyJIBTYPOIO IBOTO IJICHYMYy He #meThes. 1 ciuns 1988 poky Oymo
CTBOPEHO BO33’€HaHe MIHICTEPCTBO KYJIBTYpH, HayKh Ta ocBitu. Komiter
3 NMUTaHb KyJIbTypu Ta KomiTeT 3 BHIIOI OCBITH HPOAOBXKYIOTH iCHYBaTH SIK
«KOJICKTHBHI OpPTaHU CaMOBPSAHMWX OpraHizalliii y OyXOBHIH cdepi». Ykasw,
10 BW/IaBAJIUCh JIAHUMH IHCTaHILISMH, Tepeadadanu peryisTHBHI YMOBHU IS
rOCHOAAPCHKOI JSUIBHOCTI B KYJIBTYPI, IO 3YMOBIIIOBAJIM 3MiHY COLIaIbHOIO
CTaTyCy KyJIbTYPHHX €JIiT, Ha IO Ha sKi BIUINBAB PyX JUCHIACHTCHKUX Kill.

Hactynnnm eranom po3sutky cycrinbHOi cBigomocti Oymau 1989-1991
poxku. Lleit yac cydacHUKH NOPIBHIOKO 3 eidopi€lo, a/pKe BC1 3MIHU CIIPUHMAITICh
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HA/IMIPDHO ONTHUMICTHYHO, Ta HaBiTh OyJIHM CXOXi Ha «yTOIIYHC BUYIKYBaHHS,
1O TTCJIsi SHUKHEHHS MeBHHX neperukoy y Burmsi T. JKuskoBa , HOMEHKIIaTypy
ta BKII, kpaina BigHaiine «aopory no €Bponu» ta «BAAKEHCTBO JICMOKpATiD».
Ilix TakMMM KpUIATHMH BHCIOBAMU 3HAXOAMIMCh MOXIMBOCTI IHTENIreHLi
3aiiHATH OUIBIL 3HAYHE MICLC y ACP)KABHOMY yIpaBIliHHI, 63 00MeKeHb mapTii i
uen3ypu. [licis Bubopis 1990 poky HoBa mosiTiyHa eiita Ha youi 3 XK. XKenepum
MOYMHAIOTH TIPOLEC «IEMOKpATU3aIlil» KpalHH 3 IMepeiMEHYyBaHHS JCpKaBH
3 «Hapomna Pecmybmixa bonrapisy mHa «Pecmy6mika Bomrapis». Hacmpasmi,
nepeMEeHYBaHHS PO3MOPOIIYe JTi0epaibHe MUCICHHS B TOHATTI «HAPOIY» SIK
KOJICKTUBHUH Cy0’€KT i 3aMiHIO€ OTO Ha « TPOMAISTHAHA » 1 HOTO « IIUBLIEHUMH
npaBamu»[3]. Ha mpaxtuili, HOBe MOKOJIHHA MOMITHKIB OOSIIOCH JIOACH , i
HAMAaraJioCh YHUKHYTH KOHTAKTiB 3 HapOJOM, BiJIMOBJSIIOUMCH B TEPIiOa Bij
OUTBII HIXK TBOX JCCATHIIITH TPOBOAUTH OyIb-sIKi pehepeHAYMH YH TPOMAJICHKI

CITyXaHHSI.
Otmxe, y 1990-x pokax y bBonrapii ¢opMmyerscst [BI 11€0J0TIUHO
pi3Hi MOMITHYHI OMO3UI[IT — AHTUKOMYHICTHYHA Ta MOCT-KOMYHICTHYHA.

AHTHUKOMYHICTUYHA iJ€ONIOTiS MPOTOJIONIyBaNa, INO: TOHATTS KOMYHI3MY
3aJMIIMIOCH Y MUHYJIOMY, 1 HOTro HEe MOXJIMBO BIJIPOJHUTH; 32 KOMYHI3My HE
ICHyBAJIO O3UTHBHIX PEYCH, a TAKOXK L0 NPOOIeMH Y HOMITHYHII opraHi3anii
KOMYHI3My ~TNpPH3BONATH JIO TPYAHOLLB y Cy4acHOMY pehOpMyBaHHIO.
Tako NPUXMILHUKK AaHTHKOMYHI3MY IOCTIHHO 3ayBaXXyBaid, LIO Cy4acHi
COLIAICTH, L€ MOCIIAOBHUKH KOMYHi3MY 1 BOHM OOTSDKEHI Oy TTSAM POBHHY i
BIANIOBIAJIBHOCTI 32 CTpaxXy coLiali3My Ta KoMyHi3My y Bonrapii. Onnax Bei i
JIO3yHTU OyJM He OlIblle HiX NPUKIIa] KOHPOPMICTCHKOTO MHUCIICHHSI.

[MocT-KOMYHICTHYHI NMPUXHIBPHUKA Majd OLTBII TOMIPKOBaHY ITO3HILIIO,
Ta HaMarajauch 3apyddTHCh MIATPUMKOIO 3aXiJHOEBPOMEHCHKHUX COIiaj-
JIEMOKPATUYHUX MapTii, MPOSBISIOYM UM 3MiHY TI'€ONOJITUYHOTO BEKTOpa Y
CBO{H MOJITHYHIN MiISITBHOCTI. SIK aHTUKOMYHICTHYHI TaK 1 IOCT-KOMYHICTHYHI
imei mATpEMYyBamM PyX A0 IEMOKpaTii TaKoX MPOMOHYIOTh KiJIbKa ETaIliB
PO3BUTKY IOJiH, OfHAK MMOCTIHHO Cliepedyaich PO TPUBAIICTH Ta Jil mij 4ac
poro mepexony. Jlo Toro * BH3HABAJIOCH, IO JAEMOKpATisl BUIPABIOBYBasa i
JIETITUMI3yBala BCi 3MiHM AKi BiAOyBalWCh y TOH Yac, TOMy KOKEH ypsI MaB
NPaBO Ha ICHYBaHHS TUIBKH SIKIIO BiH OyB «1eMOKpaTHuYHUMY TaKkox, MmojiTHyHa
HayKa, B sIKill IGMOKpATisl € OHUM 3 LCHTPAJIbHUX [TUTAHb 1 METOIO 10 PO3BUTKY,
3aMiHIOE€ HayKOBHH KOMYHI3M , B SIKOMY PO3BHTOK MPH3BOIHUTH 0 KOMYHI3MY.
CrpyKTypa CBIJOMOCTI IeMOKpaTa IpHPiBHIOBAIACH 110 CTPYKTYPHU CBIZIOMOCTI B
HAayKOBOMY KOMYHi3Mi. Baxmso Bi3Haunty, o Binuin «Haykosuit KOMyHi3M»
B CodiiicbkoMy yHiBepcuTeTi OyB MEPETBOPEHHH Yy BILALI «IIOJNITONOrI» Ta
Bi/JOMI HayKOBI KOMYHICTH CTaJ¥ BiAOMMMH IOJITONOTaMH.

Lle nibepanpHa aHTHKOMYHICTUYHA CBiZIOMICTH € NOCHTH YTOIYHO 1 B
TOHUTBI BiJICTOPOHEHHS BiJl KOMYHI3My NPH3BOIHUTH J0 KaTacTpou cHCTEMH
B I[UIOMY, a OCOOIMBO i IHTENIrCHIi, SK HAWOUIbII AKTHBHOI TPyIH
CYCIIUTBCTBA, 3 BIATOBIAHOIO 1JCOJIOTIYHOIO OpieHTaImiero. HaBiTh y cBOIX
MOYaTKOBUX YMOBAX , B IKMX TOBOPUTH IIPO JEMOKPATiIO B MPABOBi cHCTEMI,
11e IOMMJIKOBE CBIJJUEHHS, 3/)KE HaBITh Ha IIPUKJIA/IaX Y KyJIBTYpPHiil Ta HayKOBii
chepi IpOoSBIAETHCS MiAMIHA TOHSTTS «IEMOKpATis» Ha (hopMalbHY JiOeparbHy
GararomapriiiHy cucteMy. ToMy i MIBHIKOTO PO3BHUTKY y BCiX cepax He Oyro.
3ronom y nepioni npubiuzHo 1990-1993 pokiB BigOyaeThCs MEPEOCMUCICHHS
Ii€] TTOMIJIKOBOT CBIZJOMOCTI, IIO CTaHE IOYATKOM pEeCTaBpallii CBIJOMOCTI Ta
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CIIPUHHATTS, B SKOHOMIYHOMY Ta IOJITHYHOMY IUIaHI — IUIAX JO «CBITJIOrO
MaiibyTasorO» [4].

OTiKe, BUKOHAHUI aHalli3 CYCIUILHOT CBIJOMOCTI Ha TV TOJITHYHUX 3MiH
y bonrapii 80 x-xinns 90x pp. XX miaTBepKye, M0 32 4aciB KOMYHICTHYHOTO
pexxumy B Bonrapii KynsTypHa momiTika (i IEBHOIO MipOIO KYJIETypa 3arajioM)
MIPOXOJMTH Pi3HI PIBHI PO3BUTKY, SIKI BILTMHYJIU Ha ii craH choroni. Crioyarky y
CYCITUTBCTBI TAHYBAJIA 11€0JIOT IS IPABIITIO] TAPTIT, SIKa CITY>KUIIA JJIS TOCSATHEHHS
MOJITHYHHUX Ta MPOTAraHIUCTCHKUX ITitelt Bnagu. OJHAK TOCTYIIOBO MOYaOCs
YaCTKOBE 3BUILHEHHS BiJ| HAaliCyBOPIIINX OOMEXEHb, 10 TapaHTyBajo OiLIbLIy
CBOOO/Y BUPAXKCHHSI [IOIVISIB 1 JYMOK, OCKLITBKH OyI10 3p03yMin0 IO 1/1e0JIOTis
30aHKpyTyBana 6e3 3oBHimHBOI miaTpumkn CPCP, a ii npunmwmmu Oynu Bike
abcomtoTHo Oe3rimy3aumu. Taki iaei CraioTh fesalni HENPUAHIATHIMY B Cy4aCHOMY
CYCIIBCTBI, /1€ JIFOAH CTAIOTH Bee Oinbl 06i3HanuMu Ta noindopmosanumu. Ta
BCE-TaKU KOMYHICTHYHHUH ypsan y Bonrapii nmponoexyBaB (i3HYHO 3HHILYBaTH
IHTEJIreHIII0 HaBITh MiCJsl MEepeoOpaHHs HOBOTO ypsily, NEpeHIIOBIIN Ha OiK
coliai-IeMoKparii, oxHaK 3 Oonrapckkoro crerudikoro. CporoaHi Oonrapcbka
KyJBTypa Bce Ie nepedyBae y TepioAl BiIHOBICHHS BiJ MacOBOTO 3HHUIICHHS
IHTEJICKTYaJIbHOTO TMOTEHI[ialy 3a 4aciB KOMYHI3My Ta JIMIIE 3apa3 MOMITHO
MOYMHAE BiTHOBIFOBATUCH BiJl KOMYHICTHYHOI IPOTIATaH/IH.
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«TOJITHYHA JOBIPA» AK ®AKTOP JIIOACBKOI'O XKUTTSA
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HIM3 «Buxisnuancoki mocunuy (m. Kuis)
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Ha mouarxy XVI cropiuus Bimomuil itamiiicekuii murters Jleonapmo na
Binui 3a3HauuB, 1o «Kumms € dap, éenukuil oap...». | s Te3a, y KOpCTOKOMY
XX CTOmITTi, B OJHOMY 3 KPOBaBHUX TOTANITAPHUX PEIKUMIB, PAaKTHIHO OYIIO i
MiATBEPHKEHO 1 CIIPOCTOBAHO BOTHOYAC.

Koucrutyuis CPCP 1936 poky y cBoiii 127 crarri, roBOpHUTb, IO
rpomansHam CPCP 3a0e3sneuyerbcs HenoTopKaHicTs ocobu [1, cr. 127]. Ilpo
iHHICTH MognHu BKasye 1 M. Crainin y cBoemy Buctymi 4 tpaBHs 1935 poky:
«.. M3 6cex yennvix Kanumanos, umMeiowuxcs 6 Mupe, Cambl;M YeHHbIM U CaMblM
Peuarouwum Kanumaiom seIsoncs 1oou, Kaopsl» [MOBOIO opuriHany| [2, c. 52].
I mronm y 1e Bipunu. Bipuiy i nucaay 4nucesbHi JUCTH JI0 BULIOTO KEPiBHUITBA
palsHCBHKOI Biamu, y ToMy ducii 1 g0 camoro M. CraniHa, 3 MPOXaHHSIM IIPO
JIOTIOMOTY YH 3 IHIIHMX XHUTTEBUX Npodiem. Ta He AMBISYM HA IIe, MU 33a€EMO
MUTAHHSA, a 99 HAcTIpaBi e Oymo? Yu ailicHo pansHChKa Biaja IiHyBala SKUTTS
1 monei? Bianosias Ha Kaiab — Hi.

3 caMoro 1modyatky OTPHMAaHHS BIAAN PASTHCHKUHA TOTAITApHUN PEXAM
3aBXKAN 3HEBAXKAB JKUTTS JIIOMUHH, HOTO 0COOMCTICTh, HETIOBTOPHICTH KOYKHOTO.
I came e Oyno THM, 3 YMM KOMYHICTHYHUH PEXHM HE MIr CIIIBICHYBAaTH.
3BiAniIs Mu 6a4rMo Ha YKpaiHi YMCENBHI KEPTBH, SK IIiJ] 9ac TOJOMIB, TakK i
i 9ac TMONITHYHUX perpecii «Bemmkoro Tepopy», SKUH MPU3BIB HE TiNBKH
J0 uncenbHuX (anbcudikamiii mono yoneit 3 6oky opranis HKBC, a it no
CIIOTBOPEHHS JIIOACHKHUX LIHHOCTEH 1 PasTHCBKOTO 3aKOHOJABCTBA, 30KpEeMa
Ha3BaHoi Bxe crarti 127 Komcturynii CPCP 1936 poky. Y cycminbscTBi Ha
MEpIIUi TUIAH CTa€ «IOJIITHYHA JI0BIpa» ad0 «IOJIITHYHA JOLIIBHICTEY.

[IpoTte 3BMYAlHI TOMU, POOITHUKH, CENISTHHW, YYHUTENi, MPAIFOBald Ha
00poOyT cBO€i KpaiHW, cBOro Hapoay. | 3a3BH4ail He AyXe mHepeimaiucs
HAIpUKJIa] MOJITUYHOI JIOBIPOIO YM HEJOBIPOIO, a HAMarajucsl CIIyKHTH
momsiM. Cepen Takux, OyB i Ilerpo KingpariiioBuu [IncemeHHni.

Xoua cporofi B icropiorpadii MU CIOCTEPIraeMO BEIHMKY KUIBKICTH
JIOCITIJPKEHb IPUCBSYEHHUX MO THYHUM pereCIﬂM 1 pi3HUM acniekram «Besnukoro
Tepopy», Iie 0araro MUTaHb i MOCTaTel MOTPEOYIOTh BHUBYEHHS JIOCIIIHHKIB.
3okpema i [lerpo [TncemeHHNH, KNI € MATOBIAOMHM TSI OLTBIIOCT] HAYKOBIIIB.

Haponuscs Ilerpo KingpariiioBuu Ilucemennuit 'y c. CraBku
JbxynuHebkoro paiiony Binauibkoi oomacti 4 ciuns 1887 poxy B poanHi cessiH
[3, apk. 5]. TpuBanuit yac B HOTO >KUTTI HIYOTO HE BKa3yBajo Ha OypXIIMBY
«IOJITUYHY AISTIBHICTBY», POTE OypeMHI poKu yKpaiHcbkoi peBosrowii 1917 —
1921 pokiB BHeCIM cBOT KOPEKTHBH.

VY 1919 poui Ilerpo KinaparifioBnu y M. [aiicuni BcTymae mo maprii
ecepiB 3 IEPEKOHAHHAM, IO «OLIUOBUKU NPOOOBAHCYIOMb  30ILCHI08AMU
KonoHizamopcwbky noaimuxy Pociticekoi imnepii wooo Ykpainu auwe 6 inwii
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@opmi, a cama Yrpaina npooossicye Oymu 3anexcnoro ma npuenoonenowy» [3,
apk. 10]. ®aktuuno e ciayrysano [lerpy KinnpariiioBudy 3BHHYBa9€HHSM i
OTPHUMAaHHSM TaBpa «HeOJIaroHaaiiHOTO» JUIs BIIAJIH.

VY cBoemy xwurri [lerpo [Incemennnii Hikom He 3aliMaBcst Oe3MOCepeTHBO
30poitHOI0 OOpPOTHOOIO MPOTH PanSHCHKOI BIAAW, a JIMIIE TpaIoBaB y cepi
JKYpHAJIICTH, TIMCABIIM peleH3ii Ha TeaTpayibHI BHcTaBu y raszeri «Hapoana
nyMmKa». Hezabapom crae cekperapeM HapOJHOTO BiJJIUTY OCBITH, ITICIISI 4OTO
MOYMHA€E TIPAlIOBaTH B CHCTEMI Koomepamii, Ta koiau cTanma Haropa Ilerpo
KinzapariiioBi4 3HOBY MOBEpTaETHCS 10 chepu OCBITH.

Y 1921 poui [lerpo IlucemenHmii 3aBOsKM CBOil poOOTI BCTymae 10
KuiBchkoro koomepaTWBHOTO iHCTHTYTY, ne, 3a Bepcieto HKBC, BusBmsmach
«AKMUBHA YKPATHCbKA HAYIOHANICMUYHA AHMUPAOSHCOKA OISLIbHICIb BUKAAOAYLE
i cmyOdenmcokoi Mono0di», B siKiit OpaB ydacTs i cam [lerpo KinppariiioBud.

Crix BiI3HAUNTH, M0 MOJITHYHA MPHHAIEKHICTH O MapTii ecepiB i Tak
3BaHUI «aHTHOUIBIIOBU3MY [TuceMerHOTO I1. OepyThCs Ha KOHTPOJIb OPraHaAMHU
JITY-HKBC i BmmBae Ha yce #oro xutTsa. Came 4epe3 Tak 3BaHy «IOJITHIHY
HeoBipy» 3 00Ky ampekropa oxHiel 31 mkin KuiBmman y 1937 pomi Ilerpa
[TicbMeHHOTO HE B3sTM Ha PoOOTY, 1 BiH OyB BUMYIICHHH HIyKaTH MICLE Mpari
B IHIIIII IIKOJII iHIIOTO paiony [3, apk. 22-23]. Came yepes 1ie, me y 1921 pormi
crynenta IIMChMEHHOTO 3aapeIITOBYIOTh 1 3aCYIKYIOTh 10 YB'A3HCHHS 3a TaK
3BaHUH 3B’5130K 3 «OaHAMTaMM», SKI MELIKAIH 3 HAM B OAHOMY npuMmimerHi. Ta
mriciist 3BUTbHEHHS y 1923 porti BiH MOBepTaeThes A0 IHCTUTYTY 1 3aBEPIIYE CBOE
HaBYAHHS.

3 IIbOr0 MOMEHTY 1 /10 CBOTO OCTaHHBOTO JHs *kuTTs [lerpo KinapariiioBuy
[TrceMeHHM TICHO OB’ I3aHUH 3 AITHMH 1 IK0I010. Bytyun Buntenem 10-piaHoi
mKoNM y cenuimi boponsHka BiH 3aapemToByeThes 29 sxoBTHA 1937 poky [3,
apk. 3], SK ydYacHUK YKpaiHChKOI KOHTPPEBOJIOLIHHOT HAaI[lOHAJIICTUYHO-
TepOPUCTUYHOT opraHizaii [3, apk. 2].

Busuatoun apxiBHo-kpumiHanbHy cnpasy Ilerpa Ilucemennoro, mu
MOXKEMO 0a4MTH, 110 FOJIOBHUM, L0 LIKaBHJIO CIIBPOOITHUKIB OpraHiB HKBC
1 Ha YoMy p06HBc;1 TOJIOBHUM aKIEHT 3BHUHYBAYCHHS, II€ TPHHAICKHICTD 10
mapTii ecepiB 1 HOTO «AIsITBHICTRY AK WwieHa mapTii. [lepmruii mommt 28 Gepes3Hs
1938 poky, koTpuii 30epircsi y CIpaBi, CIyrye HE TUIbKH YTOUHIOOYHM [0
6iorpadii Ilerpa KingpariiioBuua, a (akTH4HO JO0KAa30M HOTO «IPOBHHI»
y TIPOBEACHHI aHTHUPAAIHCHKOI KOHTPPEBONIOLIAHOI MisIBHOCTI W aritamii 3
METOI0 «Mi020MOGKU KAOPI8 [ NPU 020JOULeHHI SIUHU DAUUCTICOKOIO KPAIHOW
Paosancoromy Coio3y eecmu bopoms0y 3 paosancvkoio 61a00io» [3, apk. 16].

BonHowac unTaroum [ed  JOMUT  KOHTPPEBONIONIMHA  TisSUTBHICTH
[TuceMmeHHOTO, SIK ecepa 3BeJacs JIMIIE 10 PO3MOB 3 TAKHM XK €CEpOM, SIK 1 cam
[Merpo KingpariiioBuy, a came 3 Bacunem I'puroposudem [lemanrokom. B mux
posmoBax Bacuis [lenaHiok «sucioeniosas ne3aoo6onenns icCHylouum yCmpoem,
32a0yeas ecepiecvky pobomy y I aticuni ma 6Uc1061108a6¢s PO HANA200HCY 8AHHSL
36 'A3KI6 13 KOMUWHIMU YUacHUKamu ecepiecbkozo pyxy» [3, apk. 14]. A Taxox
HAMITHB «niaH Oili MO CMBOPEHHI0 HAYIOHANICMUYHUX ocepelKiey» [3, apkK.
14-15] na micusx. Ilo-dakty Mu cnocrepiraemo, 1o Jiajii UX PO3MOB HIsIKOT
KoHTppeBomoniitHoi aistbHOCTI [Tetpo [Tucemennmii He mpoBoauB. Ta i uu Oynu
moiOHI pO3MOBH HACIIPABIII.

B nacrynHomy nomuti 29 Gepesns 1938 poky Ierpo KlHLlpaTII/IOBI/l‘l
JIMIIE BU3HAE ce0e BUHHUM Y HAJIS)KHOCTI 0 aHTUPAASHCHKOT HAI[lOHAIICTHYHOT
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ecepiBcbkoi opranizamii [3, apk. 17]. A na noruti 31 6epesns 1938 poky, i e
OCTaHHIN AKWH 30epiraeThCs y CIpaBi, YTOUHIOE CBOi Oiorpadidyni maHi moOI0
BiJTHOIICHHS J10 BiiCHKOBOT CITyKOH.

Pimennassm OcobmmBoi Tpitiku YHKBC mo KwuiBcrkiit obmacti Bim 29
ceprmus 1938 poxy (mporoxonm Ne 235) Ilerpo ITucebMmeHHUH 3acymKeHHHA 10
po3scrpiny, sikuit OyB BukoHauuit 31 ceprrs 1938 poky B oniHil 3 B SI3HUI MiCTa
Kuesa. [Toxosano Ilerpa KingpariiioBiya iMOBIpHO Ha TEPHTOPIT CHICIIUTSTHKH
HKBC y bukiBHSHCBKOMY JIiCi.

PeabinitoBanmii smmie 30 munas 1989 poky 3rimHo crarti 1 Ykazy
IIpesnniyma Bepxosroi Pamu CPCP Big 16 ciuns 1989 poky «IIpo nomarkosi
3aX0IH IO Bi,I[HOBJIeHH}O CIIPaBETUBOCTI IO Bi,Z[HOH.IeHH}O JI0 JKePTB PEIpeciid,
Marouux Micue y nepion 30-40-x Ta Ha nosarky 50-X pokisy.

ApxiBHo-kpuMiHanbHa crnpasa Ilerpa Kingpariiiouya IluceMeHHOrO
3HOBY 1 3HOB JIOBOAMTH HaM LIHY JIIOACHKOIO JKMTTSL B 04YaX PaJsHCBKOL
BIIA/IM, K& NPOBOASYM IOITHYHI PENpecii NpoTn Oe3BUHHUX HKEPTB pexIMy
(danpcudikyBana 1 BuOHMBajIa JDKECBIMYCHHS, CIIOTBOPIOBaja TOJOBHUMA
MPUHLIUI CyZOYMHCTBA Ta MOPYIIyBasla BIACHE 3aKOHOAABCTBO, Y TOMY YHCII
«Cranincbky» KoHcrurymito.

CIIHCOK BUKOPUCTAHHUX /[’KEPEJI:

1. Koucrutyuist (ocnoBHuit 3akon) CPCP. Ha MoBi coro3nux pecny6imik. - Mocksa: Bua-so
IIBK CPCP, 1937

2. Cramun U.B. Counnenns. B 18-tromax. Tom 14. — M.: U3narensctBO «ITucarensy, 1997

3. LJATO VYkpainu. ®oup 263, onuc 1, cipaa 61794¢m, Tom 1
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PO3YMIHHSI CAMOTBOPEHHSI OCOBUCTOCTI ®1JTOCOPAMMU-
EK3UCTEHIJAJIICTAMMU B. ®PAHKJIOM I E. ®POMMOM

Bbyxpawegini Barenmuna Izopisna,
cmyoenmra HITY imeni M.I1. J[pacomarnos
valiabukhrashvili@gmail.com

Hayxoesuii kepignux —
K. ncux. Hayk, ooy. JI.II. Mamsaw-3asy

B cydacHOMY CBiTi, KOJIM BCE CTPIMKO PO3BUBAETHCS, 0COOUCTICT MOBHHHA
MaKCHMAallbHO TMPOSBISITH CBOI MOMJIMBOCTI, BIOCKOHAIIOBATH HABHYKH,
YCBIIOMITIOBAaTH caMOTO ceOe 1 peai3oByBaTH CBOE MOKIUKAHHA B XKHUTTI. Tema
CaMOTBOPEHHS 0COOHCTOCTI HE € HOBOIO, aJie PO3MIISAAETHCSI B KOHTEKCTI 1HIINX,
JIOTUYHUX JI0 Hel mpo0IteM, Ha UK, eK3UCTEHIIIHHOI (inocodii E. Dpomma i
B. @panka, sKi JOCTHKYIOTh TPOOIEMY CAMOTBOPECHHS 3aBISKHU TisSUTbHICHOMY
MIIXO/Y, SIK MOILIYK NPaBUJIBHOTO NUISAXY, OOpaHHsS BIpHUX LiJiIeH, 110 Oy1yTh
HampapJeHi Ha PO3BUTOK CBOTO «S5».

ToMy aKTyaJbHICTIO JAaHOTO JOCTI/DKCHHS € PO3KPUTTA (EHOMEHY
CaMOTBOPEHHSI 0COOMCTOCTI uepe3 OyTTs, ICHyBaHHsS JIIOMMHU B HHOMY.
BimmoBimHO MeTORO pOOOTH € caMe pO3YMIHHSA, aHami3 Miel MmpodIeMu
¢inocodamu-exsucrenmianicramu B. @panxiiom i E. Dpommonm.

[TounHaroun 3 eK3UCTEHIIIHHOT Pitocodii, MOKHA 3a3HAYKTH, [0 TOJIOBHOIO
JIAHKOIO € YCBITOMJICHE iICHYBaHHS 0COOUCTOCTI, SIKE MOXKE PO3YMITHCS SIK hopma
YyTTEBOTO CIIOTISAAHHS a00 pedekcuBHA KaTeropis, SK JOTIYHUH MpeanKaT abo
peanbHuil cy0’exT. «IcHyBaTH» 03HaYa€ 1isATH Ha cebe, OyTH NPUUUHOIO 1 pa3oM
3 TM OyTH JI€K0 L€l IPHYMHHU, CTBOPCHHsI CeOe SIK FOJIOBHA O3HAKA iCHYBaHHI
TOZMHNA. IHAMBIZ PO3MIAAETECS 1 AK ICTOPHYHA, NCHXONOTidHa, CcoianbHa i
CK3MCTCHLIANbHA ICTOTA, Y BCiil CYKYIHIH LIIICHOCTI CBOTO (beHOMeHaanoro
icHyBaHHs. Y KoHHenii Bizomoro ¢inocoda E. Dpomma HOBH3HA B PO3yMiHHI
JIFOZIMHU TIOJISITa€ B TOMY, IO BiH BiJIMOBIISIETBCS Bl BU3HAUCHHS OHO3HAYHOT,
KOHKPETHOT XapaKTePUCTUKH JIFOICHKOT CyTHOCTI. [IJiss HBOTO CYTHICTh JIFOMUHU
- Ile He MOEJHAHHS PI3HOMAHITHHX SKICHHX XapaKTepUCTHK, a (imocodchke,
yHiBepcalbHE TMOHATTS.

Po3mipkoBytoun npo JtofckKy npupony, E. @poMm BBakae HasBHICTH B
0COOHCTOCTI TIEBHOTO CyOCTaHITIOHAIBHOTO SIIpa, CaMOCTi, SKa MpHTaMaHHA
KOXKHIH JI01MH1 1 30epirae ceOe Ipu BCIX 3MiHax 1y BCIX Kyi1sTypax. CamicTb 31aTHa
BUOY/I0BYBAaTH KOPJAOHH HA LULXY PI3HOTO POy COLIAIbHUX €KCICPHMEHTIB i
30epirary WinicHicTh 0cobucToCTi. BoHa € IeBHIM KPUTEPieM JIsi OLIHKH PisHHX
COLIIOKYJIBTYpPHHUX SIBUILL, SIKI CIIPUSAIOTH a00 ITEPEIIKOKAIOTh BUIbHIH peasizanii
ocoducrocri. [Ipu 11bomy, 3rijgHo 3 dizocohom, KpiM caMOCTi IPUPOY JIFOJHMHU
PO3KPHBAIOTh €K3MCTEHIIHHI ANX0ToMii. 3 OHOTO OOKY, JIIOAMHA € YaCTHHOIO
MIPUPOAHN 32 CBOIMH (Di310JIOTITHIMH BIACTHBOCTSIMH, 3 1HIIIOTO - BOHA BUXOTUTh
3a MEXKI MPUPOH 1 € COIlaIbHO ICTOTO0. J[0 IHIIKMX JUXOTOMIM BiJHOCATHCS
TaKOX 1 TaKl CTAaHU, SIK OE3IOMHICTb JIFOAMHH, il TOTaJIbHA CAMOTHICTh 1 B TOH K€
9ac MparHeHHs 10 TapMOHii 31 CBITOM.

E.®pomm y cBoix pobortax «Breua Bix cBoOomn» i «Maru uu Oytu?» [4,
6] po3pobisie pobremMu cBimoMoro BuOopy monuHu. KokHa TomuHa BUOHpae
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cBilf Moxmyc icHyBaHHs. L{i ABa MPWHIWIK - MPUHIUN BOJIOMIHHS i TPHUHIHII
OyTTS - CKJIQAAIOTh OAHY 3 HAMOULTBII Ba)KIMBHUX XapaKTEPHUCTHK OCOOMCTOCTI.
Y rtenpeHuii «Maru» THpOSBISETHCS OI0ONOTriYHA NPUPOJA OCOOMCTOCTI, il
MparHeHHS 10 camMo30epekeHHsS, B TEHICHIII «ByTH» pO3KpUBAETHCS came
CaMIiCTh O0COOMCTOCTi, TOOTO BITaCHE CAMO3MIMCHEHHS 1 CAMOTBOPEHHS. Y IHUX
CK3UCTCHIIIAJIbHUX TUXOTOMISIX 1 MOJIATa€e 3MICT JIFOJICHKOTO OyTTs [6].

[ig Oyrram E. ®pomMM mae Ha yBa3i Takuidi CHOCIO JKUTTSA, TPU SIKOMY
JIIOMHA HE IParHe MaTy. BioOBiAHO TtoMHA TOBUHHA IPArHYTH JI0 11€aIHOTO
BTUIEHHS CBO€T camocTi. BoHa MOBMHHA HE NMPOCTO peatizyBaTH CBOi BPOKEH1
MOTEHIIIiHI MOXKITUBOCTI, @ peai3yBaTh caMe CBOE iTICalTbHE «5», IKE KOPSHUTHCS
B mpupoai miei camocti [5]. CtBopena E. @poMmoM KOHIIEMIIsl TOKA3ye, IO
CrpaB)XHe OJ1aro JIFOJIMHY MOJISIrac He B TOMY, 100 3a/I0BOJILHSTH CBOI Oa)kaHHS,
a B ToMy, 100 TIOBHICTIO PO3BHHYTH CBOi 3Mi0HOCTI, caMOro ce0e SK JFOICHKY
ictoty. IluTaHHS ceHCy KHUTTA HocHimKyBaB i B. ®panki. Y poboti «Jlroquna
B TOIIYKAaX CMHCIY» BiH CTBEPIKYE, IO MU HE NOBUHHI CTaBUTH NMHUTaHHS, B
YOMY CCHC JKUTTS, HABIAKH, )KUTTSI CTABUTh HaM II¢ NMUTAHHSA, a MU IIOBUHHI
BiJITIOBICTH Ha HHOTO HE CIIOBAMH, a isIMHU. Taknii «eK3UCTEHIIaIbHUHI TTOBOPOTY
BUBOJUTH HAC HA CK3UCTEHIlIaIbHUI ceHe [1].

B. ®panki BBaxkaB, MO CEHC iICHYBaHHS 1 HOTO IMOIIYKH € PYyNIiHHUM
(hakTOpPOM KUTTS JIONUHH. BiH MpeacTaBisaB MOMUHY SIK HITICHICTB, IO Ma€ B
co0i Tpu piBHi. B ojHiii mIoNIKHI JiexkaTh (HI3UYHMNA 1 ICUXIYHUHN TOYATOK, IO
HE [IEPETUHAIOTHCS OUH 3 OMHUM. [lepreHAnKyIIpHO iM po3TalioBaHa JyXOBHA
(ex3uCTEHITiaIbHA) CKJIAI0BA, SIKA € CYKYITHICTIO MEBHUX MCHUXIYHUX MPOIECIB,
MOYYTTIB 1 HepeKuBaHb. Bei i Tpy BUMIPH 1 CKJIAAIOTh UTICHICTh JIFOIUHH,
iX HEMOXKJIMBO BIJIOKPEMHUTH OIWH BiJ OJHOTO, HE 3aBIABIIH IIKOIU 1HIUBIIY.
®inoco¢ BBaXxaB, IO HA AYXOBHIN CKIIAJIOBiil BUHUKAE CBOEPiTHE HAMPYKCHHS
MIX THM, 1110 JIFOJ[ITHA BXKE IOCSTIA | TUM, II[0 BOHA Oa)Kae TOCATTH B MA0y THEOMY.
st Hanpy>XeHICTh - 3aI0pyKa TapMOHIHHOTO PO3BHTKY OCOOUCTOCTI. SIK TimbKH
JIOMUHA JocsATae 0akKaHOTO 1 HAIpyTa 3HUKAE, TO TYT 3 SBISETHCS HOBA MeTa i
PO3BHUTOK TpHUBae [2].

B cBoiit Teopii ocobucTocTi hinocod TOBOAUTE, IO JIOIMHA € IUTICHUM
1HAMBIIOM; KO’KHA OKpeMa OCOOMCTICTH € MOCh aOCOMOTHO HOBE; OCOOUCTICTD
JIyXOBHA, a 3HaUUTb, [yXOBHY OCOOMCTICTh €BPUCTUYHO MOXKHA ITPOTUCTABUTH
NcUX0(i3MYHOMY OpraHi3My; OCOOHCTICTh CEK3UCTCHIIHA (CaMOTBOPCHHS
TYT 1 Temep); BOHA HE TUIBKH € €IHICTH 1 HUTICHICTH, a e W CTBOPIOE TiJIECHO-
JIYIIEBHO-JIyXOBHY €JHICTh 1 LIICHICTb, SIKOIO 1 € JIIOJMHA; OCOOMCTICTBH
MUHAMIYHA; BOHA OCSTaEe caMy ceOe He 1HAKIIe sSK Yepe3 TPaHCICHACHTHE (CEHC
€ CTIOCi0 CIpUAHATTSA CBITY 1 ce0e B CBiTi, KU HE MOKe HEe OyTH MPHUCYTHIM 5K
(yHnameHTanbHUi crioci6 OyTTs JaroauHu) [2].

Came 0COOWCTICTH 3HaTHa JO caMmopeali3alii, CaMOTBOPCHHS 3a
JIOTIOMOTOIO JisTBHICHOTO 3iiCHEeHHS ceHCy. OTHaK HE TOTO CEHCY JKUTTA, SIKIH
HEBJIOBUMHH. 3aBISKM CAMOTBOPEHHIO JIFOAMHA HAJIISIE€ CEHCOM CBOE YKHTTA.
3BepHEHA Ha 30BHI IHTEHIIOHAJBHICTH, CHIPsIMOBaHA Ha camoro cebe, napye
JIIOUHI MOKITHBICTB 30eperTn cede B Oyap-sKiil CUTyallii, B CBiTi, KW IIOAHS
3MiHIO€ThCsI. DOpMyBaTH OCOOMCTICTh, HE3aJCIKHY BijJ 30BHIIIHIX YHHHHKIB,
Opi€HTOBaHY HE Ha aJaNTalilo, a Ha TBOPIHHI HOBUX CMHUCIIB HABKOIO cebe
4epe3 CaMOTBOPCHHSI - OCh OZIMH 3 MOXK/THBHX OPI€HTHPIB JUIS CYHaACHOT JTFOIUHH.
Ha nymky B. ®pankiia, ceHC HE TUIbKH IOBUHEH, a i MOXe OyTH 3HAlICHHIA, 1 B
TIONTyKaX CEHCY JIIOMMHH HATPABIIsAE CBOIO coBicTh. COBICTH - 11e OpraH ceucy. i
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MO)KHA BU3HAQUHUTH SIK 34aTHICTh BUSBUTH TOW €JIMHHUH 1 YHIKQIbHHUI CEHC, SIKMI
KpHETHCS B Oyap-sKiil cutyarii [3].

TakuM 9YMHOM, MOXXKHA TIOMITHTH, 1110 KoHIemIii E. ®pomma i1 B. ®pankia
Oararo B YoMy 30irarotbcsi. BoHH o0OWIBa BBaXKalOTh, IO JIIONWHA HECE
BiJINIOBiTAJIEHICTH 3a T€, B AIKOMY CTaHI BOHA 3HAXOMUTHCA. Ha TXHIO TyMKY, TinbKH
crpaBxHe OyTTsl, B IKOMY JIFOJIMHA peali3y€ CBOi yHIKaJIbHI 3/[I0HOCTI, IPUHOCHUTH
MOYYTTS 33I0BOJICHHS, pagocTi i macts. He MoxkHa He Bi3HAYUTH, IO B 000X
KOHIIETIIISIX JIIOAWHI CTABUTHCSA B 00OB’S30K aKTHBHA [iSUTBHICTH, CIIPSIMOBAHA
Ha YTBEPJUKEHHS CBO€T caMoCTi. JIroiMHa TOBMHHA aKTUBHO YTBEP/XKYBaTH cede,
CBOKO YHIKaJbHICTh, CBOIO CBOOOMY B OOpOTHOI 3 30BHINIHIME 1 BHYTPIIIHIMH
HepeLIKOaMu.

B kiHLeBOMY paxyHKy, ceHC i OyTTs B TOMY, LI00 pPO3BHHYTH CBOI
3II0HOCTI, 3HAUTH CBOIO CIIPaBy, CBOIO MICiIO 1 BiIJaTé I[bOMY BCi CBOI CHIIM.
Bigmaroun, mronuHa 3HaxomuTh cebe. Illacts He € meroro mronuHH. BOHO
NPUXONTh B PE3YNbTaTi THX BEJIMYE3HHX 3YCHIIb, sIKI HEOOXIJHO JIOKJIAcTH B
MIPOLIECi MOIIYKY 1 JOCSTHEHHS CEHCY. 3BiJICH MOXKHA 3pOOWTH BHCHOBOK, IIO
JIIOTMHA TIOBUHHA OyTH TBOPIIEM CBOTO KHUTTS, OAYUTH 1 pO3YMITH CBOI CITPaBXKHI
noTpedu 1 OaXkaHHs, yTBEp/KYyBaTH cede He3BaKaOYM Hi Ha 1I10.
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EDUKACJA ZDALNA W POLSKICH SZKOLACH
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Abstract: The presented paper focuses on issues related to remote education in Poland during
the Covid-19 pandemic (2020). The conducted analysis, despite the fact of e-learning benefits,
confirmed numerous shortcomings of an organizational nature, which harmed the quality of teaching
and students’ well-being.

Wstep

Edukacja na odleglo$¢, w tym najpopularniejsza jej odmiana w formie
edukacji zdalnej, bedaca w minionych latach raczej cickawostka w postaci
e-learningu na poziomie akademickim, co podkreslala migdzy innymi B.
Jakubcezak [9, s. 399-400], stafa si¢ w 2020 roku standardem na wszystkich
szczeblach edukacji, a to z uwagi na sytuacj¢ pandemiczng oraz koniecznos¢
wprowadzenia wielu obostrzen w zyciu codziennym. Rezim ten dotknat,
co oczywiste, takze sfery edukacji i to w trybie wymagajacym szybkich
dostosowan. Przypomnie¢ wypadaloby w tym miejscu, ze - jak zauwaza Tomasz
Smal - sama idea nauczania na odleglo$¢ nie jest koncepcja przetomowa,
bowiem rozwigzania takie byly juz wprowadzane od pierwszej potowy XX
wieku, poczatkowo w formie nauczania korespondencyjnego, pozniej za$ radia
czy telewizji edukacyjnej [22, s. 105]. Obecnie jednak, co warto uwypukli¢,
streszczajac opini¢ P. Svobody, bez technologii cyfrowych w edukacji szkota
przestaje by¢ placowka nowoczesng, absolwenci zas$ nie sa przygotowani do
pelnego uczestnictwa w spoleczenstwie 4.0 [25, s. 196].

Na poczatku nalezaloby przytoczy¢ za M. Kubiakiem, ze edukacja na
odlegtos¢ zaktada znaczne oddalenie uczniow oraz nierzadko wykorzystanie
bardzo nowoczesnych technologii [11, s. 11-12]. Trzeba takze nadmieni¢, cho¢ w
prezentowanym artykule roznica ta zostata potraktowana w sposéb marginalny,
ze edukacja na odleglos¢, nauczanie zdalne czy e-learning nie sg pojeciami
$cisle tozsamymi, aczkolwiek bywaja wykorzystywane zamiennie [30, s. 32-37].
Pochylajac si¢ nad og6lng charakterystyka edukacji zdalnej, nalezy podkreslic,
ze to nie tylko wykorzystane srodki techniczne decydujg o zaistnieniu tejze formy
edukacji, gdyz proces nauczania zdalnego od tradycyjnego rozni ograniczenie,
z czym mamy do czynienia w przypadku blended learningu, lub catkowite
wylaczenie, w klasycznym e—learningu, bezposredniego kontaktu migdzy
uczniem a nauczycielem.

Wzmiankowane nowoczesne technologie, w zwigzku ze stadium rozwoju
sytuacji epidemicznej, stajg si¢ nierzadko nie tylko dopetnieniem, ale w wielu
przypadkach wreez gtdownym $rodkiem procesu ksztatcenia'. Dodac jednak trzeba,

1 Warto tu przypomnie¢ o niejednolitym pojmowaniu tego terminu, wedlug W. Okonia, do najczgscicj
wykorzystywanych teorii naleza: naturalizm, behawioryzm oraz kognitywizm. W oparciu o teori¢ naturalizmu istotne sa warunki,
ktore sprzyjaja rozwijaniu naturalnych zdolnoéci uczniéw. Inaczej natomiast stawiaja sprawe koncepcje behawioralne, ktore skupiaja
si¢ na manipulacji i kreowaniu pozadanych zmian, zas w podejsciu kognitywistycznym wazne jest podejmowanie przez uczniow
réznorodnych aktywnosci o charakterze badawczym. W. Okon, Wprowadzenie do dydaktyki ogolnej, Warszawa 1996, s. 129-130.
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ze wedlug opinii M. Frani juz kilka lat temu ,,szybki rozwo6j mediow i technologii
informacyjno-komunikacyjnych nie pozostal bez znaczenia dla procesu szeroko
rozumianej edukacji”’, aczkolwiek ocena ta byla sceptyczna i sugerowata, ze
»[...] modele i sposoby nauczania prawdopodobnie nie zmienig si¢ rewolucyjnie
w kolejnych latach™[5, s. 42-44]. Proces digitalizacji dzialania systemu edukacji
ulegt jednakze przyspieszeniu za sprawa pandemii, powstala bowiem nowa
rzeczywisto$¢ dla procesu ksztatcenia, a stad i konieczno$¢ pilnego dostosowania,
aby w ogole mogt by¢ on realizowany. Dlatego tez w prezentowanym artykule
chciatbym skoncentrowaé si¢ na wybranych aspektach, jakkolwiek temat jest
wielowatkowy, czyli na sukcesach i zagrozeniach, zwiazanych z edukacja zdalna
w cieniu Covid-19, jak rowniez ich konsekwencjach dla uczniow, a takze dla
systemu edukacji.

Edukacja zdalna, szanse i zagroZenia

Proces nauczania przez Internet, bedacy obecnie najpopularniejsza
forma edukacji na odlegto$¢, pozwala na przekroczenie granic nakreslonych w
osiemnastowiecznym modelu szkoly pruskiej, co jest konieczno$cia w zwiagzku
z przemianami spotecznymi i gospodarczymi [9, s. 398]. W $wietle opinii A.
Stanistawskiej nauczanie tradycyjne cechuje przede wszystkim jedno$¢ miejsca
i czasu uczestnikdw procesu nauczania, charakterystyczne sg rowniez klasyczne
metody dydaktyczne. Tymczasem nauczanie na odleglo$é jest w istocie niezalezne
od miejsca i czasu (sposob asynchroniczny), cho¢ jak wskazuje obecna praktyka
pewne formy kontaktu pomig¢dzy nauczycielem a uczniami moga odbywac si¢
rowniez na zywo w $ci§le okreslonym czasie (sposob synchroniczny) [24; 5, s.
48].

Trzeba w tym miejscu zaznaczy¢, ze sam e-learning w sposob zasadniczy
zmienia tez tradycyjne relacje uczen-nauczyciel. Nauczyciel, procz samego
przekazywania wiedzy i weryfikowania postgpow, powinien wykazaé si¢
rowniez checig do stalego aktywizowania uczniéw. Edukacja zdalna nie moze
bowiem funkcjonowac¢ bez odpowiedniego poziomu motywacji i samokontroli
podopiecznych, zachowania te niejednokrotnie musza by¢ inicjowane przez
nauczyciela [28, s. 4]. Zatem oznacza to zmiang roli samego nauczyciela, ktory
nie tylko musi posiada¢ odpowiednig wiedze i ja przekazywac, ale tez przede
wszystkim wspiera¢ uczniow w realizacji ich celéw. Podobnie rzecz ujmuja
P. Wasyluk, A. Kucner, G. Pacewicz stwierdzajac, ze ,,Cyfrowe nauczanie
wymaga cyfrowej biegtosci od uczniow, jak i nauczycieli. Wazna jest przy
tym umiejetnos¢ wyboru modelu pedagogicznego, dostosowanych do niego
technologii edukacyjnych i zrédel cyfrowych. Efektem sa za$§ dzialania z
uzyciem rozwigzan i metod pracy nastawionych na indywidualny rozwoj ucznia
oraz szczegolowe cele edukacyjne. Chodzi tez o zarzadzanie wirtualng klasa
oraz tworzenie i wykorzystanie w nauczaniu tre$ci cyfrowych. Efektem powinno
by¢ srodowisko edukacyjne nasycone technologia w sposob uwzgledniajacy
aktualne potrzeby i mozliwosci ucznidw oraz przyszle wykorzystanie wiedzy i
umiejetnosci” [27, s. 37].

Spogladajac jednak obiektywnie na problematyke edukacji zdalnej, to
wlasnie duza elastyczno$¢ nauczania jest nieprzerwanie gtdéwnym czynnikiem
wplywajacym na popularnos¢ tejze formy przekazywania wiedzy. Ponadto
wprowadzenie systemu zdalnego nauczania, w zwiazku z dwukrotnym
zamknigciem szkot na okres kilku miesigcy w marcu i pazdzierniku 2020
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roku, dato uczniom szans¢ zdobycia wiedzy nawet w warunkach czasowego
ograniczenia w przemieszczaniu si¢, gdyz dojazdy w takim przypadku
zredukowano do minimum lub catkowicie zlikwidowano. Z drugiej jednak
strony nie mozna uchyli¢ si¢ od wyrazenia uwagi, ze jakos¢ uzyskanego
wyksztalcenia najprawdopodobniej spadia, a problem ten dostrzeglo rowniez
Ministerstwo Edukacji Narodowej, ktore zdecydowato si¢ na zmodyfikowanie
podstawy programowej oraz ograniczenie o okolo 20-30% zakresu materiatu
majagcego wchodzi¢ w ramy wymagan maturalnych i egzaminu 6smoklasisty.
Teoretycznie ta wielko$¢ zmian moze wydawac si¢ niezbyt duza, lecz wypada
mie¢ §wiadomo$¢, ze dotyczy ona nie zakresu programowego realizowanego
w 2020 roku, a podczas calego okresu ksztalcenia [32; 35]. Dla podkreslenia
istoty problemu mozna zacytowac cickawe badania W. Poljanowicza, ktory to
na podstawie badan na poziomie akademickim, stwierdzit, iz: ,,Przeprowadzone
badania wilasne, jak i prace innych autorow potwierdzajg, ze zastapienie zajeé
tradycyjnych nauczaniem zdalnym nie powoduje spadku jakosci i efektywnosci
ksztatcenia” [20, s. 103]. Wida¢ wigc, ze kluczowe jest tutaj odpowiednie
przygotowanie, ktérego jednak najprawdopodobniej zabrakto przy tak szybkim
przejsciu szkot na prace zdalng.

Kolejnym istotnym aspektem wymagajacym poruszenia jest dostep
do urzadzen oraz Internetu, ktore to umozliwiaja edukacje zdalng. W
sposob oczywisty dostepnos¢ owa to jeden z podstawowych warunkdw,
aby taka edukacja mogla by¢ w ogodle prowadzona. Dlatego tez pierwszym i
rownoczesnie fundamentalnym zagrozeniem, ktére wynikto w czasie przejscia
szkot na prace zdalng stato si¢ wykluczenie z systemu edukacji nie tylko
uczniow nieposiadajacych dostepu do sprzetu komputerowego z oplaconym
Internetem, ale rdwniez i osob posiadajacych zbyt malg ilo§¢ takich urzadzen.
Trzeba bowiem pamigtaé, ze w wielu przypadkach na prac¢ zdalng przeszty
réwniez firmy, a wige realia wymusily, ze z domowego laptopa w ciagu dnia
musialy przez kilka godzin, w okreslonym czasie, korzysta¢ zardwno uczace
si¢ dziect, jak i pracujacy rodzice. Sytuacja, gdy kazdy z domownikow posiada
wlasny komputer weale nie jest masowa, a przeciwnie — raczej jest zjawiskiem
marginalnym. W oparciu o dane GUS, w 2019 r. przynajmniej jeden komputer
w domu posiadato 83,1% gospodarstw domowych, ale autorzy raportu na temat
wykluczenia cyfrowego zauwazaja, ze: ,,1-1,5% uczniow - okoto 50-70 tysiecy
uczniéw nie ma w domu zadnego komputera lub tabletu. Najprawdopodobniej sa
to osoby bardzo wykluczone (dzieci niepetnosprawne, dzieci zyjace w skrajnej
biedzie). W okoto 10% doméw z dzie¢mi (jedno lub wigeej) jest tylko jeden
komputer lub tablet” [4, s. 7].

Jednak nawet i tego typu przytoczone dane nie pokazujg w pelni skali
problemu, jakim jest wykluczenie cyfrowe w przypadku edukacji zdalnej. Mylnie
bowiem przyjmuje si¢, ze osoba niebedaca wykluczong z cyfrowego Swiata jest
w stanie uczestniczy¢ w lekcjach online na rowni z osobami pochodzacymi
z bogatszych rodzin, a tym samym majagcymi nieporéwnywalnie lepsze
mozliwo$ci i warunki do nauki. Pominigtym zagadnieniem staje si¢ tutaj kwestia
zdrowia uczniow w ujeciu fizycznym ze wzgledu na nagminne naruszenia zasad
ergonomii pracy i BHP [34, s. 359-367]. O ile bowiem w przypadku pracy na
stanowiskach komputerowych w firmach obowiazuje Rozporzgdzenie Ministra
Pracy i Polityki Socjalnej z dnia 1 grudnia 1998 r. w sprawie bezpieczenstwa i
higieny pracy na stanowiskach wyposazonych w monitory ekranowe [21], to w
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przypadku nauki zdalnej brak tak szczegotowych aktow prawnych.

Gdyby wiec odnies¢ do nauki w domu wytyczne zawarte w cytowanym
rozporzadzeniu, to okazatoby sig¢, iz 11% korzystajacych z telefonow lub
tabletow (bo czesto taki sprzgt wykorzystywany jest w tym celu w domach)
pracuje w nieodpowiednich warunkach, jednak do tej liczby nalezatoby zapewne
doliczy¢ jeszcze kilkukrotnie liczniejsza grupg osdb uzywajacych komputerow,
a dokladniej umieszczonych w tej kategorii laptopow. Laptop bowiem, bez
dodatkowego osprzetu, uniemozliwia zajecie odpowiedniej pozycji w czasie
pracy, tym bardziej jeszcze, gdy mowa o dlugotrwalej nauce. Warto rowniez
nadmieni¢, ze w przypadku wielu przedmiotow (42%) nauka miala forme
pracy z przesytanym tekstem, np. w postaci wysytanych zadan czy materialow,
a do takich zastosowan telefon czy tablet nie jest odpowiednim sprzgtem [17,
s. 27, 38]. Mozna powiedzie¢, ze temat odpowiedniego stanowiska do pracy
z komputerem zasadniczo jest pomijany w literaturze. W powstatej sytuacji
pandemicznej jest to jednakze kwestia kluczowa dla nauki zdalnej i cho¢
wiadomym jest, ze w domach oraz miejscach pobytu dziecka wlasciwie problem
stworzenia warunkow do nauki lezy w gestii rodzicow, to mimo wszystko
obowiazek szkolny i przyspieszone przejscie na nauke zdalng zobligowaty do
pracy w domu, nawet w przypadku nieposiadania technicznych warunkow w
tymze czasie.

Inng grupa o potencjalnie utrudnionym, ze wzgledow zdrowotnych, dostepie
do edukacji zdalnej s3 osoby niepetnosprawne, a w szczeg6lnosci te, u ktorych
wystepuja niepetnosprawnosci narzadu stuchu, wzroku oraz niepetnosprawnos¢
intelektualna. Jak zauwaza P. Lewandowska: ,Badania ukazujg potrzebe
podjecia praktycznych dziatan. Jednym z nich jest konieczno$¢ wypracowania
pewnych oficjalnych wytycznych dla szkoét i nauczycieli dotyczacych jako$ci
edukacji zdalnej, wedtug ktoérych mogliby oni postgpowaé w pracy z uczniami
ze specjalnymi potrzebami edukacyjnymi, w tym z niepetnosprawnoscia shuchu”
[12, s. 34]. Analogiczna sytuacja istnieje i w przypadku oséb o schorzeniach
okulistycznych, jednak nie uwzgledniono faktu, Ze przejScie na nauczanie
zdalne, oprocz oczywistych utrudnien, spowoduje dodatkowo duze obcigzenie
narzadu wzroku, a wzmozona praca do blizy (co jest istotne w aspekcie chordb
oczu) moze potencjalnie przyczyni¢ si¢ do dalszych zmian chorobowych [7, s.
129-135].

Nalezatoby zwrdci¢ uwage, ze nie mniej istotng kwestig w caloksztalcie
tej problematyki jest poziom umiejg¢tnosci cyfrowych nauczycieli, jak rowniez,
cho¢ w mniejszym stopniu, i uczniéw. Nie bedzie tu zaskoczeniem, ze w
poczatkowym okresie nauczania zdalnego kompetencje cyfrowe nauczycieli
nie byly wysokie, doswiadczenia z edukacja zdalng nie mialo bowiem az 85%
badanych [1, s. 5]. Pewne mankamenty byly widoczne nawet w czasie drugiej
edycji badan, kilka miesigcy pdzniej, co potwierdzaly pojawiajace si¢ ze
srodowiska pedagogicznego glosy, jak: ,Ja potrzebuje podszkolenia swojego
warsztatu cyfrowego [...] teraz trzeba postawi¢ na technologie i ja mam takie
poczucie, ze mnie nikt tego nie uczyl i mi tego brakuje.” Dla zachowania
obicktywizmu osadu wypada przytoczy¢ i1 opinie nacechowane wigkszym
optymizmem: ,,Mysle, ze wigkszo$¢ nauczycieli, ktorym si¢ sprawdzity rozne
cyfrowe narzedzia to beda korzysta¢ dalej i tu mozemy moéwic o trwatej zmianie”
[2,s. 16-17].

Nie wolno jednak pomina¢ faktu, ze uwidaczniajace si¢ problemy

28 TYMAHITAPHUI KOPMYC




nauczycieli w znacznym stopniu s3 skutkiem ich rozwoju zawodowego. Jak
zauwazajg autorzy publikacji Poza horyzont. Kurs na edukacje - Przysztosé¢
systemu rozwoju kompetencji w Polsce duza czg$¢ nauczycieli nie podnosi
swoich kwalifikacji zawodowych, mimo iz formalnie powinna to czyni¢. Autorzy
wszakze taczg wystepujace zjawisko z daleko idacym niedofinansowaniem
systemu edukacji w Polsce, co czyni zawdd nauczyciela stosunkowo mato
atrakcyjnym [18, s. 40-41].

We wprowadzonym de facto w pospiechu zdalnym systemie nauczania (i tu
takze wymienié¢ nalezy tzw. system hybrydowy), wskutek wyniktej koniecznosci,
daleko idqca improwizacja oraz nieznajomos¢ zasad cyberbezpieczenistwa
skutkowaty rowniez wieloma mankamentami natury organizacyjnej. Najbardziej
medialnym przykladem byty tak zwane rajdy na e-lekcje, stanowigce rozwinigcie
istniejacego wezesniej zjawiska trollowania [8, s. 253-260]. Zjawisko to polegato
na dolaczaniu z fatszywych kont na niezabezpieczone lub stabo kontrolowane
sesje 1 zaktocaniu przebiegu spotkania poprzez upublicznianie wulgarnych tresci
czy gestow. Wydaje si¢, ze po poczatkowym chaosie skala tego problemu zostala
ograniczona, lecz nadal nie zostal on wyeliminowany i tak jeszcze w listopadzie
minionego roku uczniowie jednej ze szkot podstawowych zostali zaatakowani
podczas lekcji religii tresciami wideo o charakterze pornograficznym [6].

Jednakze w $rodowisku szkolnym cztowiek przyswaja sobie nie tylko
wiedze, co nalezatoby podkresli¢, ale tez wzorce rol spotecznych czy rozwija
réwnoczesnie poczucie przynaleznosci z grupa. Dlatego tez nie mozna
zapomnie¢ o funkcji socjalizacyjnej, jak zauwaza J. Wojtas, szkota jest
jedna ,,z najwazniejszych instytucji spotecznych, uczestniczy w procesach
wychowawczych isocjalizacyjnych. W socjologicznym ujgciu mozemy tez szkole
traktowac jako zbiorowos$¢ spoleczng czy tez spotecznos¢ szkolng, obejmujaca
zardwno nauczycieli, jak i ucznidow. Socjalizacja to proces, w trakcie ktdrego
jednostka wdrazana jest do zycia w spoteczenstwie poprzez uczenie si¢ regut i
idei funkcjonujacych w kulturze” [29, s. 10]. Powyzsze wnioski sg o tyle istotne,
ze w okresie edukacji zdalnej pojawily si¢ liczne sygnaty dotyczace wskazanej
problematyki, przyktadowo 12 maja telewizja TVN informowata, ze ,,Niektorzy
tesknig za klasa, a czg$¢ nawet za lekcjami. Jednak wszyscy za sobg nawzajem -
za przyjaciotmi, kumplami, nauczycielami” [26]. Podobne sa takze spostrzezenia
rodzicow, np. Gosia napisala, ze: ,,W klasie u mojej dziewigcioletniej corki nauka
zdalna trwa juz drugi tydzien. [...] strasznie brakuje jej szkotly i kolezanek. Po
lekcjach dlugo rozmawia z nimi przez telefon, z jedng spotyka si¢ czasami na
podworku Iub odwiedzaja si¢ w domach. Wtedy wyraznie ozywa i poprawia si¢
jej humor” [31]. Rowniez wyniki przeprowadzonych badan wskazaty, iz ponad
potowa uczniow uwazata, ze ich relacje w grupie rowiesniczej byty lepsze przed
pandemia [19, s. 30].

Tenze problem natury socjologicznej zostat dostrzezony, stad w materiatach
dla nauczycieli pos§wigca si¢ obecnie wiele miejsca wsparciu uczniéw, wystarczy
zacytowac tylko: ,,W edukacji zdalnej w czasie pandemii szczeg6lnie istotne
powinno by¢: zadbanie o dobrostan uczniéw poprzez zaoferowanie im wsparcia,
podtrzymanie relacji z nauczycielem oraz pomigdzy uczniami, wyjasnienie
im zjawisk, ktore ich otaczaja oraz stawianie miodym ludziom wyzwan,
ktére rozwijajg ich potencjat i kompetencje” [10, s. 6]. Czy bylo to jednak
dostateczne wsparcie, mozna powatpiewac, gdyz 48 proc. nauczycieli szkot
podstawowych, liceow i technikow oraz 58 proc. nauczycieli szkol branzowych
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wskazato, ze ,,zniknal” co najmniej jeden z ich uczniéw, a duzo wigksza ich
liczba zostala ,,zdalnymi wagarowiczami”, ktorzy tylko okazjonalnie lub
formalnie uczestniczyli w lekcjach, lecz nie realizowali programu [14]. Trudno
jednoznacznie zinterpretowac zacytowane dane, poniewaz moga one wskazywac
zardwno na wykluczenie cyfrowe, jak i na braki po stronie nauczycieli, ktorzy
nie byli w stanie profesjonalnie wesprzeé uczniow w samodzielnej pracy lub
utrzyma¢ odpowiednich relacji w klasie.

Istotne jest tutaj wspomniane okreslenie - samodzielna praca, gdyz w wielu
przypadkach dochodzito i nadal dochodzi do prob oszustwa ze strony uczniow
W czasie rozwigzywania réznego typu zadan zlecanych przez nauczycieli lub,
co nawet jest zjawiskiem znacznie gorszym, maja miejsce akty nieuczciwos$ci
ze strony rodzicéw. Przyktadowo pani Kinga odnotowata, ze: ,,U naszej corki
w pierwszej klasie dzieci mialy nauczy¢ si¢ recytacji wybranego wiersza Jana
Brzechwy i zaprezentowac si¢ przed kamera. To byly cyrki! Byto stychaé jak
mamuski pomagaja dzieciom. Pani nauczycielka wytapywata takie sytuacje
i gtosno o tym informowata i oceny obnizata. Jednak czy kazda nauczycielka
si¢ tym przejmuje? Dzieci od najmtodszych lat uczg sig, jak oszukiwac...”[33].
O podobnych demoralizujacych sytuacjach donosza réwniez inne media, a
przeciez szkota ma petni¢ jednoczesnie i funkcj¢ wychowawcza [13]. Bardzo
trafnie podkreslit to M. Nowak: ,,Troska o integralny rozwoj cztowieka nakazuje
wrecz 1 obliguje do uwzglednienia zarowno dziatalnosci dydaktycznej, jak i
dziatan na rzecz wychowania do pracy szkoty i wszelkiego rodzaju aktywnosci
podejmowanych w czasie szkolnych lekcji” [15, s. 106; 23, s. 127-145].
Pomimo bezspornej koniecznosci realizacji rowniez i funkcji wychowawczych
w trakcie edukacji szkolnej, mozna na podstawie doniesien medialnych odnies¢
wrazenie, ze wielu nauczycieli nie potrafi odnalez¢ si¢ i zachowaé odpowiednio
W wymagajacych wyczucia i stosownego zaangazowania sytuacjach.

Podsumowanie

Edukacje zdalng, a w szczeg6lnosci zajecia prowadzone za posrednictwem
Internetu mozna oceni¢ z réoznych perspektyw. Z cala pewnos$cia pozwolily one
na przynajmniej czgsciowe przerobienie materiatu przewidzianego programem
nauczania. Ponadto zamknigcie szkot niewatpliwie byto rowniez jednym z
czynnikow, ktory przyczynit si¢ do kontroli rozwoju epidemii Covid-19 w
Polsce.

Z drugiej jednak strony edukacjana odleglos¢ nataka skale stata si¢ swoistym
eksperymentem, wyzwaniem i w wielu aspektach rowniez improwizacja. Czgste
byly sytuacje braku odpowiedniego sprzgtu technicznego czy stanowiska pracy.
Ujawnit si¢ tez bardzo zrdéznicowany poziom kompetencji cyfrowych, co
dotyczyto zar6wno ucznidw, jak i nauczycieli. W wielu przypadkach ucierpiaty
takze relacje miedzyludzkie oraz pojawilo si¢ przemegczenie spowodowane
nadmiarem pracy przy komputerze.

Spostrzezenia te moga wskazywaé, ze edukacja zdalna, niezaleznie,
czy w czasie pandemii, czy w okresie normalnego funkcjonowania szkot,
moze stanowi¢ potencjalnie alternatywe dla tradycyjnych zajeé w szkole, lecz
konieczne bytyby w tym obszarze dalsze badania oraz oparte na nich zmiany
organizacyjne, ktére pociggatyby ze soba rowniez dodatkowe koszty np. w
postaci zapewnienia wszystkim uczniom 1 nauczycielom odpowiedniego
sprzetu 1 dostgpu do Internetu oraz dodatkowych szkolen z zakresu metodyki
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nauczania przez Internet. Przypomnie¢ trzeba, ze tylko 5% nauczycieli ma
poczucie, iz otrzymato od MEN wsparcie merytoryczne w trakcie edukacji
zdalnej, natomiast kadra nauczycielska w wigkszosci oczekiwaliby stworzenia
panstwowej platformy do edukacji zdalnej [2, s. 53], co niewatpliwie wigze
si¢ ze znacznym naktadem czasu i $rodkoéw. Zmiany takie wydaja si¢ jednak
mato realne, a to bardzo pragmatycznie prognozuja autorzy Raportu Edukacja,
Miedzy pandemiq COVID-19 a edukacjg przysziosci: ,Braki organizacyjne,
kompetencyjne i finansowe zostang przemilczane, a szanse stworzone przez
pandemi¢ — przeoczone” [3, s. 19]. Nie jest to wszakze budujacy wniosek, ale
by¢ moze zostanie on w jaki$ sposob dostrzezony.
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I. Introduction

Performing functions of members of the bodies of companies entails the
possibility of incurring both civil and criminal liability. The aim of this paper is
to provide an insight into rules governing criminal liability of members of the
management board under Polish law, especially in the light of regulations stem-
ming from the act of June 6, 1997, Criminal Code (Journal of Laws of 2020, item
1444 as amended) (hereinafter: “the Polish Criminal Code”), the act of June 6,
1998, Code of Criminal Procedure (Journal of Laws of 2021, item 534) (herein-
after: “the Polish Code of Criminal Procedure”) as well as the act of September
15, 2000, Code of Commercial Companies (Journal of Laws of 2020, item 1526
as amended) (hereinafter: “the Polish Code of Commercial Companies™). Firstly,
general remarks concerning liability of members of the management board under
the Polish law are presented. Furthermore, selected aspect concerning the course
of criminal proceedings in Poland and the legal situation of members of the man-
agement board in such proceedings are briefly described.

II. General remarks concerning liability of members of the manage-
ment board under the Polish law

Under the Polish law all members of companies bodies, including a man-
agement board, who held their positions at the time when certain irregularities
occurred may be directly considered liable. In principle, their liability covers the
period when they were holding their positions. This means that if the actions,
being a subject of the investigation, were taken during one’s tenure in the com-
pany’s governing bodies, resigning in the later period does not allow to avoid
such liability.

It shall be underscored that according to article 296 § 1 of the Polish Crim-
inal Code, anyone who, while under a legal obligation, a decision of an appro-
priate authority or a contract to manage the property or business of an individual,
a company, or an organisational unit without legal personality, by abusing the
authority vested in him or her, or by failing to perform his or her duties, inflicts
substantial damage, is liable to imprisonment for between three months and five
years. If an offender of the aforementioned offence causes significant materi-
al damage, he or she is liable to imprisonment for between one and 10 years,
whereas if an offender of the offence acts without premeditation, he or she is
liable to imprisonment for up to three years. It is generally agreed that those pro-
visions are applicable to members of the management board of a company'. The
jurisprudence of Polish common courts indicates that “criminal liability under

1 See: M. Kulik, Komentarz do art. 296 [in:] M. Mozgwa (ed.), Kodeks karny. Komentarz aktualizowany, 2021, LEX/
el; I. Zgolinski, Komentarz do art. 296 [in:] V. Konarska-Wrzosek (ed.), Kodeks karny. Komentarz, wyd. III, 2020, LEX/el; P. Kardas,
Komentarz do art. 296 [in:] A. Zoll (ed.), Kodeks karny. Cz¢$¢ szczegolna. Tom III. Komentarz do art. 278-363 k.k., wyd. IV, 2016,
LEX/el.
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Article 296 of the Polish Criminal Code also applies to anyone who, being aware
of the necessity to perform specific activities, resulting from the principles of
rational action related to the nature of the performed function and the activities
performed to ensure the accuracy and correctness of the implementation of the
tasks set, does not properly perform them, knowing that they constitute the basis
for final decisions in dealing with property matters or business activities of en-
tities mentioned in this provision in a broad sense and causing them substantial
or large-scale property damage. This type of situation may refer to a person who
is obliged under a provision of the Act, a decision of a competent authority or
a contract to deal with property matters or business activity of another person
who, despite the lack of a specific type of duties, performs them personally and
is contrary to the principles of rational action™. It is also stressed that “the mis-
demeanor referred to in Art. 296 § 1 of the Criminal Code is an individual crime
that can only be committed by a perpetrator with specific qualifications. This
entity has been specified by stating the content of the obligations and rights of the
perpetrator (i.e. dealing with property matters or business activities), indication
of entities for which these rights and obligations are to be fulfilled, or the legal
basis on which the person undertakes obligations or obtains rights. The decision
as to whether, in a given case, a specific person has met all these conditions, qual-
ifying him to be considered the perpetrator of such an offense, must be preceded
by factual findings that are positive in this respect’.

Furthermore, according to article 296a of the Polish Criminal Code, any-
one who, while in a managerial position in an organisational unit performing
business, or in an employment relationship, a service contract or a contract for a
specific task, demands or accepts a financial or personal benefit or the promise
thereof, in return for abusing the authority granted to him or her, or for failing
an obligation, could inflict material damage on the unit, or constitute an act of
unfair competition or an unacceptable act of preference for the buyer or recipient
of goods, services or benefits, is liable to imprisonment for between three months
and five years. If the offence is of lesser significance, the offender is liable to the
penalty of restriction of liberty or imprisonment for up to two years, whereas if
the offender does significant damage to property, he or she is liable to imprison-
ment for between six months and eight years®.

It shall be stressed that under article 270a of the Polish Criminal Code it is
envisaged that whoever forges, counterfeits or alters an invoice, with the purpose
of using it as an authentic one, with respect to factual circumstances that may
have significance with regard to establishing the amount of due public receivable
or its refund, or refund of other receivable of a fiscal character, or uses such in-
voice as an authentic one, is subject to the penalty of deprivation of liberty for
between 6 months and 8 years. If the offender commits the aforementioned act
with respect to invoice or invoices with the value or aggregate value of total due
amount exceeding quintuple value of property of great value, or who has adopted
commission of crimes as a regular source of income, is subject to the penalty
of deprivation of liberty for no less than 3 years. In a case of lesser gravity, the

2 See Judgment of the Court of Appeal in Lublin of August 18, 2010, file ref. act Il AKa 186/10.
3 See Judgement of the Supreme Court of October 10, 2013, file ref. no. V KK 88/13.

4 See: M. Galgzka, Komentarz do art. 296a [in:] A. Grzeskowiak, K. Wiak (eds), Kodeks karny. Komentarz, 2021,
Legalis/el; J. Potulski, Komentarz do art. 296a [in:] R. Stefanski (ed.), Kodeks karny. Komentarz, 2021, Legalis/el.
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offender is subject to a fine, the penalty of limitation of liberty or the penalty of
deprivation of liberty for up to 2 years>.

In similar vein it is worth stressing that according to article 271a of the Pol-
ish Criminal Code, whoever issues an invoice or invoices with total due amount
of substantial value or substantial aggregate value, by certifying an untruth with
respect to factual circumstances that may have significance with regard to es-
tablishing the amount of due public receivable or its refund, or refund of other
receivable of a fiscal character, or uses such invoice or invoices as the authentic
ones, is subject to the penalty of deprivation of liberty for between 6 months and
8 years. If the offender commits the act with respect to invoice or invoices with
the value or aggregate value of total due amount exceeding quintuple value of
property of great value, or who has adopted commission of crimes as a regular
source of income, is subject to the penalty of deprivation of liberty for no less
than 3 years, whereas in a case of lesser gravity, the offender is subject to the
penalty of deprivation of liberty for up to 3 years®.

Also, it shall be noted that anyone who, intending to achieve a material
benefit, causes another person to unfavourably dispose of his or her property, or
the properly of a third party, by misleading the person, or by taking advantage of
a mistake or an inability to properly understand the action undertaken, is liable
to imprisonment for between six months and eight years. If the act is of lesser
significance, the offender is liable to a fine, the restriction of liberty or imprison-
ment for up to two years.

As a general rule, under article 60 § 3 of the Polish Criminal Code, a court
applies extraordinary mitigation of the penalty, and may even conditionally sus-
pend its enforcement with regard to a offender who has committed a crime in
complicity with other persons, if he has disclosed information concerning the
individuals participating in the crime and the substantive circumstances of its
commission to a law enforcement authority responsible for prosecuting crimes.
In such a case, the court, imposing a penalty of deprivation of liberty for up to
5 years, may conditionally suspend its execution for a trial period of up to 10
years, if it decides that the offender will not commit the offenses again despite
not carrying out the penalty. Extraordinary mitigation of a penalty consists in the
imposition of a penalty in the extent that amounts to less than the lowest statutory
penalty, or in the imposition of a penalty of a more lenient type, in accordance
with the following principles: if the act constitutes a felony subject to a penalty
of no less than 25 years of deprivation of liberty, the court imposes the penalty
of deprivation of liberty for a period of no less than 8 years, if the act constitutes
another felony, the court imposes the penalty of deprivation of liberty for a peri-
od amounting to no less than one-third of the lowest statutory penalty, if the act
constitutes a misdemeanour, and the lowest statutory penalty is the penalty of
deprivation of liberty for a period of no less than a year, the court imposes a fine,
the penalty of limitation of liberty or the penalty of deprivation of liberty, if the
act constitutes a misdemeanour, and the lowest statutory penalty is the penalty of

5 See: A. Herzog, Komentarz do art. 270a [in:] R. Stefafiski (ed.), Kodeks karny. Komentarz, 2021, Legalis/el; K.
Gadecki, Kodeks karny. Czg$¢ szczegolna. Art. 252-316. Komentarz, 2017, Legalis/el.

6 See: T. Sroka, Komentarz do art. 271a [in:] W. Wrobel, A. Zoll (eds), Kodeks karny. Czg$¢ szczegolna. Tom II. Czgéé
1. Komentarz do art. art. 212-277d, 2017, LEX/el; A. Lach, Komentarz do art. 271a [in:] V. Konarska-Wrzosek (ed.), Kodeks karny.
Komentarz, 2020, LEX/el.
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deprivation of liberty for a period of less than a year, the court imposes a fine or
the penalty of limitation of liberty’.

It shall be borne in mind, however, that extraordinary mitigation of a pen-
alty does not apply to acts punishable by imprisonment over 5 years, for which a
fine or restriction of liberty was imposed instead of imprisonment.

Moreover, article 61 of the Polish Criminal Code sets forth that the court
may waive the imposition of a penalty in the situations provided for in a statute,
especially if the offender’s role in the commission of a crime was secondary and
the information provided by him contributed to preventing the commission of an-
other crime. While waiving the imposition of a penalty, the court may also waive
the imposition of a penal measure, punitive damages for the benefit of the State
Treasury or the forfeiture, even if its imposition is mandatory?®.

On the side note we indicate that according to article 293 § 1 and 2 of the
Polish Code of Commercial Companies, a member of inter alia the management
board as well as the supervisory board shall be liable towards the company for
any damage inflicted through an act or omission contrary to the provisions of law
or the articles of association unless no fault is attributable to such person. The
aforementioned regulation obliges members of companies bodies to act with due
care resulting from professional integrity when performing their duties®.

I1I. General remarks concerning the course of criminal proceedings in
Poland and the legal situation of members of the management board in such
proceedings

At the outset it is worth pointing out that criminal law belongs to the field
of public law and regulates the relations between the perpetrator of the prohib-
ited act and the state (to a limited extent also between the perpetrator and the
aggrieved party). Criminal law is therefore personal and individual. The personal
nature of criminal liability means that it can only be borne by a specific natural
person. Organizational units are not criminally liable in the strict sense. The in-
dividual nature of criminal liability means that each natural person can only bear
it for its own behavior. Criminal law does not recognize collective responsibility.
Criminal liability is based on the guilt principle of an individual. Notably, it is
not possible to incur criminal liability by a member of a collective body (e.g. a
company’s management board) solely because other members of this body have
committed a crime.

Firstly it shall be noted that under the Polish law preparatory proceedings
may be conducted either as inquiry or investigation. An inquiry — in the case of
less serious offences — is conducted by the Police and supervised by the prose-
cutor. It should be concluded within two months. The prosecutor may extend it
to three months and in specific cases for a specified additional period. However
each time the length of the extension must be stated. The inquiry is a less formal

7 See: G. Labuda, Komentarz do art. 60 [in:] J. Giezek (ed.), Kodeks karny. Czg$¢ ogolna. Komentarz, 2021, LEX/el; P.
Hofmanski, L. Paprzycki, A. Sakowicz, Komentarz do art. 60 [in:] M. Filar (red.), Kodeks karny. Komentarz, 2016, LEX/el.

8 See: V. Konarska-Wrzosek, Komentarz do art. 61 [in:] R. Stefanski (ed.), Kodeks karny. Komentarz, 2021, Legalis/el;
Z. Gadzik, Komentarz do art. 61 [in:] A. Grzeskowiak, K. Wiak (eds), Kodeks karny. Komentarz, 2021, Legalis/el.

9  See: A. Opalski, Komentarz do art. 293 [in:] A. Opalski (ed.), Kodeks spotek handlowych. Tom IIB. Spotka z
ograniczong odpowiedzialno$cig. Komentarz. Art. 227-300, 2018, Legalis/el; M. Rodzynkiewicz, Komentarz do art. 293, Kodeks
spotek handlowych. Komentarz, 2018, LEX/el; M. Michalski, Komentarz do art. 293 [in:] A. Kidyba (ed.), Kodeks spotek handlowych.
Tom II. Komentarz do art. 151-300, 2018, LEX/el.
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form of preparatory proceedings. An investigation — in the case of serious offenc-
es — is conducted by the prosecutor but it may also be entrusted in whole or in
part to the Police. It has to be finished within three months but may be extended
for one year and in more complex cases for even longer. Again, the length of each
extension must be clearly stated.

According to article 298 § 1 of the Polish Code of Criminal Procedure,
the investigation shall be conducted or supervised by a public prosecutor and,
in certain cases, by the Police. In the cases provided for in the Act, other bodies
shall have the powers of the Police. The pre-trial proceedings usually consists of
the following stages: analysis of the case, presentation of charges, preventative
measures, gathering evidence and closing the pre-trial proceedings'®.

We underscore that the prosecutor is entitled to impose certain preventive
measures aimed at ensuring that the proceedings can be conducted effective-
ly, such as financial guarantee, social guarantee, police supervision, suspension
of business activities, ban on pursuing a particular occupation, ban on driving,
prohibition against leaving the country as well as temporary arrest (at least for
3 months but in practice up to one year, since white-collar crimes, in particular
linked to invoices, are prioritized and strictly prosecuted).

Once the authorities have clarified and explained important circumstances
of'a given case and gathered all necessary evidence, they issue a decision to close
the investigation (such a decision is not required in an inquiry) and submit an
indictment to the court or issue a decision to discontinue the pre-trial proceed-
ings or refer the case to the court with a motion that the proceedings should be
discontinued and security measures should be imposed, if they recognize that the
suspect committed the crime while suffering from mental incapacity.

IV.Summary

In the view of the foregoing it is worth stressing that all members of the
management board can be liable for their acts and omissions which occurred
at the time when they were holding their positions. Pre-trial proceedings may
take up to several years and may be the subject of this proceedings for many
years before the accusation is presented and referred to the court, where again
6-10 years will last and these people, even if they defend themselves, are under
accusation and only the final result of the case criminal proceedings may lead to
their acquittal. The prosecutor does not have to charge all members, but he will
determine this after thorough analysis of materials gathered during the pre-trial
proceedings. Even if eventually certain members of the management board will
not be accused or held liable, throughout the course of the proceedings they must
take into account the fact that they have been presented with charges and that the
authorities may apply against them arrest and non-arrest preventive measures
provided for by law and will be forced to participate in numerous hearings as
well as to present documents related to the case.It shall also be reiterated that in
principle under the Polish law it is not possible to incur criminal liability by a
member of a collective body (e.g. management board or supervisory board) sole-
ly because other members of a certain body have committed a crime.

10 See: M. Kurowski, Komentarz do art. 298 [in:] D. Swiecki (ed.), Kodeks postepowania karnego. Tom I. Komentarz
aktualizowany, 2021, LEX/el; B. Skowron, Komentarz do art. 298 [in:] K. Dudka (ed.), Kodeks postgpowania karnego. Komentarz,
wyd. II, 2020, LEX/el; J. Grajewski, P. Rogozinski, Komentarz do art. 298 [in:] S. Steinborn (ed.), Kodeks postgpowania karnego.
Komentarz do wybranych przepisow, 2016, LEX/el.
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ITEBYEHKIBCBKA CECISI AH YPCP Y 1942 P.

Bepoiyvka Oxcana Iganisna

Hayionanvna 6ibniomexa Yxpainu imeni B. 1. Bepnaocekoeo,
Incmumym apxieosnascmea, m. Kuis, c.H.c., k.¢pinoc.H.
xenaver@ukr.net

VY cxianni poku Il cBiTOBOT BiliHM mIeBYeHKO3HABI AKaaemil Hayk YPCP
TPOJOBKYBAIIN POOOTY 3 BUBYCHHSI Ta Oy isipu3alii lLIeBueHKOBOT CriaImHy —
PO3pOOIISUINCS IUTAHHSL Y raitysi icTopii YKpaiHu, BUBYCHHS yKPATHCHKOT MOBH,
nmiteparypu, Gonbkiopy i Muctenrsa. Ilpore y eHTpi yBaru BUCHHX y rajtysi cy-
CHLIBHUX HayK Oyiia TeMaTHKa, BUCYHYTa Ha IIePLIMii [LIaH BiiiHO0. JlociiiHiKN
KUTTA 1 TBopyocTi T.T. [LleBuerKa Yy BOEHHI POKH HE JIUIIIE BUBYAIH OC3MEKHY
TBOPYICTH 1 CBITOIVISII KJTACHKA YKPATHCHKOI KYJIBTYPH, ajie i TIEPEOCMHUCITIOBAIIH
X Ha HOBOMY ICTOPHYHOMY eTari — 60poTHON 32 BU3BOJIICHHS YKPAiHH BiJl OKY-
nmanTiB. Okpemi BiJOMOCTI PO AiSUTBHICTh BUCHHUX y Tay3i MIEBUCHKO3HABCTBA
B THJIy 3Haxonumo y HaykoBoMy BicHHUKY AH YPCP, y Bunanusx «lHcTutyT Ji-
teparypu im. T. I. IlleBuenxa HAH Ykpainu. 1926-2001: Cropinku icTopii, 75»
(Kwuis, 2003) ta «Inctutyt MoBo3HaBcTBa iM. O. O. ITorebni HAH Vkpainn —
75. 1930-2005: Marepianu no icropii» (Kuis, 2005). Indopmaniro npo mies-
YCHKO3HAB1Y poGory Akazemii nogaHo y crarti O. 1. Bepbiubkoi «Akazemivna
IIeBUCHKIaHa B POKU Besnkoi BITUM3HSIHOI BIMHU (32 apXiBHUMH JKEPEIIaMu )»
(Homnst Tapaca IlleBueHka Ha 3acianHi. 30. HayK. npailb. Yepkacu, 2015. C. 178—
189), mpore Bin3HaueHHs l1leBaeHKIBCHKIX AHIB y 1epiof poOoTH Akanemii Hayk
B eBaKyarlii He OyJI0 YIIOBHI BUCBITIICHO, IO i BU3HAYAE METY JIOCIiPKCHHS.

Binznaunmo, mo micist eBakyarrii 3 Kuesa B iOOKHiA THII yCTaHOBH TyMa-
HiTapaoro npodimo AH YPCP 6ynu 30cepemxeni nepesaxno y M. Y ¢a bar-
kupcbkoi PCP. 21 mumas 1941 p. iHcTuTyTH icTOpii YKpainu, apxeonorii, ekoHo-
MiKH, MOBO3HABCTBa, YKpaiHcbkoi siteparypu iM. T. I. IlleBuenka, ykpaiHcbkoro
¢onpkiopy Ta KabiHeT o BUBUCHHIO €BPEHCHKOT PAISTHCHKOI JiTEpaTypH, MOBH
ta ponpkiopy AH YPCP Gynu 06’ eHaHi B O7HINA YCTaHOBI 1 cTBOpeHO [HCTHTYT
cycninbHux Hayk AH YPCP. Takox 10 #ioro ckiajay yBIHIIIM MPEACTABHUKU
CIUJIOK KOMITO3UTOPIB, XyIOXHHKIB, CKYJBITOPIB Ta NMHCHbMEHHUKIB YKpaiHH.
CBOI0 JiSIBHICT IHCTUTYT i1 KepiBHUITBOM akan. M. f. Kanmnosuua oprasi-
3yBaB Y TPbOX BiJlilax — 00pa30TBOPUOrO MUCTELTBA, XyAOKHBOI JiTEeparypH,
MY3WYHOTO MUCTEITBA.

PoOora akameMiyHHX yCTaHOB B €BaKyallii BiJ3Ha4aIach 3HAYHOIO CKIIaJ-
HICTIO uepe3 mo0yTOBI yMOBH PO3MIILEHHS yCTAHOB, TPUBAIOK POGOTO Hajl
YHOPSIKYBaHHsIM BHBE3CHHX HAyKOBUX MarepiaiiB, 30Kpema, HaHOLIbLI MiH-
HUX (OHIIB, AKi 30epiranuce y GOHIl BiAITY pyKOomUCiB [HCTHTYTY miTepaTypu
im. T. I IlleBuenka (cepen Hux pyxorucu i aBrorpadu T. I. IlleBuenka), a Mmy3eii-
Hi (OHIM TIepe HIMEIIBKOIO OKYTIAIli€ro Oyno BuBe3eHo y M. HoBocubipcrk. ba-
raro yctaHoB y 1942 p. 3milicHIOBaJIN €Mi30AWYHE Ta TMOCTiifHE KOHCYIETYBAaHHS
HIANPUEMCTB Ta yCTaHOB baikupii; 3amyyanuch HayKoBI MPAIiBHUKY 1 Ha pi3HI
TPYIOBI KaMTaHii.

AHami3 apxiBHHX DKepell MOBOIUTH, IO B IHCTUTYTax T'yMaHITapHOTO
npodisro AH YPCP nieBuenko3naBua Temaruka Oyia ozHiero 3 npoBigaux. o
PO3pOOITIOBAaHNX HIEBUCHKO3HABISIMU TEM IEpPioAy BIHHHM HAJICKAJIO MOAANIbIIC
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JOCIIUKCHHS IMTAHb KYJIBTYPHOI CIIa[IMHN YKPAiHCHKOTO HAPOAY, BUBICHHS
OKPEMHX ITUTaHb PO3BUTKY YKPaiHCBKOI KyIBTYPH, MiAIrOTOBKA HAYKOBHX MpaIlb
1 HaBYAJILHHX NOCIOHKKIB 3 yKPaiHCHKOI MOBH, JITEPATypH, QOBKIOPY, icTOpii,
CIOBHUKIB. TaK, MOBILOMIICHHS 1IPO POGOTY IPYIIH XYNOXKHBOI JiiTepaTypy 1pu
IacrutyTi cycnineanx Hayk AH YPCP, mo natyetses nepiomom 2 cepmas — 9 Be-
pecust 1941 p., cBiquuTh, WO micis eakyauii B cronuo bamkupeskoi APCP
M. Ya ykpaiHCBKI BUEHI IPOAOBKHIN PO3pOOKy TeMH BaTbKiBIIMHU y TBOp-
9OCTi BU3HAYHUX JIiSI9iB Ta KJIACHKIiB, 30kpema, i T. I. [lleBuenka [ 1, apk. 1-11],
TaKoX OyJI0 MiATOTOBJIEHO 0 APYKY 3HAYHY KIIBKICTh XY/IO)KHIX TBOPIB HA TEMU
000poHN baTbKiBIIUHY i GOPOTEOM MPOTH OKYIIAHTIB [2, apk. 26—46].

Binznauenns 1lleBueHKIBCAKUX JHIB CTAJI0 BarOMOIO YacTKOIO HAyKOBOTO
Ta KyJIBTYPHOTO JKHTTA Y M. Yha. Y HayKOBO-OpraHi3alliiiHiX JOKyMEHTaxX AKa-
JeMil HayK I[bOTO Tepiomy (HpOTOKOJ'II/I 3aciganb [Ipesunii AH YPCP Ne 4 Bin
13 mrotoro 1942 p., Ta Ne 5 Big 20 mrororo 1942 p.) 3HAXOAMMO BiIOMOCTI, IO
IIFOTOBKY JI0 NEPILUX B €BaKyallii IIeBYEHKIBCHKUX JHIB OyJIO CTBOPEHO KOMi-
TeT mig kepiBHUNTBOM akaa. O. O. Boromomnsis y ckmani akan. 1. I TuawHny,
akax. M. S. Kannnoswuaa, wi.-xop. JI. M. Cnasina, kommozutopa I1. O. Ko3uis-
koro i moera M. T. Punbebkoro [3, apk. 30-42], ta yxsamuiau 9-10 6epesnst 1942
p. ckimkary 3aranbHi 300pu Akajemii, npucssracHi [LIeBICHKIBCEKIM JTHSIM.

Y ¢onzi BueHoro y ranysi aemorpadii akax. M. B. ITryxu, o 36epiraerses
B [HcTHTYTI apxiBo3HaBcTBa HanionanbsHoi 610mioTexu Ykpainu imeni B. 1. Bep-
HAaJIChKOTO, Oys0 BHsABIEHO 3anporueHHs Ha llleByenkiebky cecito AH YPCP
1942 p. ApxiBHHI JOKyMEHT 3aCBidye KOHCONIJAII0 BUCHUX BCiei Akamemii
JUTS BIZI3HAYCHHS aM’SITHUX JUIs BCIX YKpaiHIIB JHIB. Y HaJ3aroJiOBKy 3a3Ha-
4aJIoCh, II0 OpraHizaropamu cecii 70 128-piuds Bin IHS HapOMKEHHA Ta 81-X
poxoBuH Bix aus cMepti T. I. [llesuenka cramu AH YPCP, Crinka paasHCEKUX
MUChbMEHHUKIB Ykpainu, KuiBchkuii akageMiunuii Tearp ornepu ta 6anery YPCP
im. T. I Illepuenka. Cecist BigOynach yrnpomoBx aBox aHIB 9—10 Oepesns 1942
p. y npumienni Pagnapkomy BAPCP y M. Va mo Byn. ITymikina, Ne 106 [4,
apk. 3—4]. Ilepie 3acinanss Biakpus BCTynHuM ciiosoM Ilpesunent AH VPCP
akaza. O. O. Boromornenn; gonoiai Buronocuin M. T. Punbcbkuii «IloeTrka
[eBuenkay, xynoxxHuK K. J[. Tpoxumenko «IlleBaeHKO-XyTOKHIK», K. PITOT. H.
J1. E. Tamapuenko «Iloesis LlleBuenka i pociiicbka peBOJIIOLIIHO-1eMOKpaTHYHA
Jiteparypa»; BUCTYNHIM noetr Ta nucbMeHHukH I1. I. Tuuuna, B. M. Cocro-
pa, M. T. Punscekuii, I. C. @edep, HA. A. lodmreitn, 5. 3. Toponckoi, ski
3auutanu Bipui npo T. I. lllepyenka. [Toernuni TBopu T. I'. IlleBuenka ykpain-
CHKOIO MOBOIO Ta B MEPEKIaIax POCIHCHKOI0, OAIIKUPCHKOIO 1 €BPEHCHKOI0 MO-
Bamu Buronocwin 3aciyxeri aptiuctd YPCP A. Conn ta M. @. PomanoB, Takox
O. I Topcbka ta M. I1. CtpenxoBa. Hosenu, npucssueni T. I. IlleBueHky, 3aun-
tanu nucbMeHHuku I1. U. Tlanu Ta FO. 1. SIHOBChKMIA.

Hpyre 3aciganns cecii Biakpmna npomosa T. I. Tuunau, n0M0BINI BUTOTIO-
cuii wi.-kop. I1. M. ITonoB «ITorisiau [1leBuenka Ha HapoaHY TBOPUICTBY, K. (i-
noin. H. €. I1. Kupumok «IlleBuenko i ciioB’ssHCbKni ¢BiT» Ta Komrozutop I1. O.
Kosnnpkuii «I1leBuenxo i Mmy3ukay. [Ipogosxmnia 3axiq My3ndHa 9acTHHA, 1€ ap-
TUCTaMH OIIEPHOT0 Tearpy — HapoaHi apructu M. 1. JInTBuHeHko-BosbrensmyT,
I. C. Maropkuncekuii, A. O. Isanos, O. J1. Ponceka, 3aciay»xenuit apruct YPCP
K. M. Minaes, 1. I. Macnennikosa, b. b. ITomsaxosa, P. A. Pazymona, K. C. Cna-
rOBChKa Ta iH., @ TAKOXK XOpaMH orepHoro Tearpy ta byaunky UepBoHoi apmii
11 KepiBHUITBOM Komriosutopa I. I. BepboBku Oyin BUKOHaHi «3aroBiT, yimo-
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oneni micHi T. I. [llepyenka, micHI Ta apii 3 orep Ha cJIOBa MOSTHYHHUX TBOPIB
T. I IlleBuenka, ykpaiHCHKI ITiCHI.

Cyxi BiJJOMOCTI 3alpOIICHHS Ha IIEBYCHKIBCBKY CECII0 JIeTaji3ye Ko-
POTKE TOBITOMIJICHHS TpO If0 Toxiro, momaHe y «Bicti AH YPCP» Ne 1-2
1942 p. Y mpomy nosimomienHs wi.-kop. JI. M. CnaBin 3a3Havae, 1o Big3Ha-
YeHHsI IIeBYCHKIBCHKUX JHIB y bamkupii Oysio posnodaro 1 Oepe3Hs MacoBoro
nekuiero-konmeprom Ha temy «T. I IlleBueHko i ykpaiHCbKE MUCTEITBO», SIKY
niarorysanu i mposenu moet M. T. Punmscpkuii Ta komnosutop 1. O. Ko3umpkmii
3a cnpusiHs Pecriyonikancekoro sekropito BAPCP. 3 1 o 10 6epesnst 1942 p.
Oyro mpoBeneHo HU3KY Jekmiid mpo T. I [llepyeHka y BUIIKUX 3aKiIagaX OCBITH,
KiyOax Ta rocmitaisax. [lleBuenkiBerki qui 1942 p. 3aBepummmucs 19 Gepes3ns
BIZIKDUTHM HayKOBUM 3acigaHHsM [HctutyTy cycninbhux Hayk AH YPCP, Ha
sskoMy Oy 3a4uTaHi JonoBifi: ¢. H. ¢. M. C. ['pynaumpkoro — «/lo icTopii qBox
TekcTiB aBTobiorpadii T. I'. [lleBuenkay, xkang. icT. Hayk K. I. I'yemuerum — «Ko-
niiemuHa B TBopax T. I. IlleBuenkan, c. H. ¢. M. M. Tkauenkom — «KuiB y TBOp-
yocri T. I. HleBuenkay. [IpoBeaenns [lleBueHKIBCHKUX AHIB OyJI0 BUCBITICHO y
npeci bamkwupii, 30kpema, y razeri «Kpacnas bamkupus» (10 6epesns, Ne 58)
oryOJIiKOBaHO TOBIOMJICHHS IIPO CECi0 Ta cTarTi 3a nomoBiasmu [Ipe3umeH-
ta AH YPCP akan. O. O. boromonbust «Benukuil mo3T yKpanHCKOro Hapoa,
akaq. I1. I. Tuuunm «I'neB Tapaca lleBuenko», noera M. T. Punbcbkoro «Illes-
yeHko — mMactep cyoBay 1 Bipmr B. M. Coctopu «T. I. llleBuenko». B xypHaii
«YKpaiHChKa JiTepaTypa» Takoxk Oyiio OmyOIiKOBaHO YaCTHHY MarepialiB cecil
[5, c. 67-69].

TakuMm 4MHOM, HEOOXIIHO BiJ3HAYUTH BHCOKHW PIBEHb MPOBEICHHS Ha-
ykoBoi cecii, npucBsueHoi T. I IlleBueHKy, 1m0 Big3Ha4anach JOMOBIIIMU
npoBiganX BaeHnX AH YPCP, 3Ha9HOI0 My3WYHOIO YaCTHHOIO, BUKOHAHOIO 32
y4acTi HApOJHMX Ta 3aCIYKCHUX MisYiB 1 IUPOKUM YMTAHHSIM JICKIIN IS BU-
LHX 3aKnaz[iB OCBITH, TiANIPHEMCTB, YCTaHOB, rocmitaniB bamkwupii. [lleBuen-
KiBCbKi AHI 1842 p. cTamu He nuIne TpaanuIiiHIM MGMOplaJIbHI/IM 3aX0/IOM JUTSI
AH VPCP, ane i BU3Ha4HOI NOAI€I0 Y KyasTypHOMy *utTi BAPCP, ne y mo-
JQITBIIOMY PO3MIOYATHCS HayKOBI fociiukeHHs sxkuttst i tBopuocti T. I Iles-
YeHKa, 30KpeMa, Horo nepedyBaHHs Ha 3aclIaHHI.
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TTounnaroun i3 pyiHallii OCHOBHHMX HENOPYIIHUX YSBICHb IPO CTPYKTYPY i
OpraHi3auiio CBITY, B IKOMY MU iCHY€MO, i [0 ChOTrOJHIMIHIH ICHb, CIIOIAIAEMO
SIK 3MIHIOIOTCS HALL YSBJICHHS PO ek CBIT. SIKIIO paHille Ham 31aBajocs, o
CBIT HEMOPYLIHUI, CIIOBHEHHUH INTMOMHHOIO 11€€10 PO BIYHICTh ICHYIOUHMX B HBO-
MY 3aKOHIB, TO 3apa3 3MiHHJIOCH a0COJIIOTHO BCE, 110 MU 3HAJIU [IPO CEPEIOBHUILE
HALIOro iCHyBaHHs. PaHillle KacH4Ha HayKa BipHja B HEMOPYLIHICTh BIACHUX
3aKOHIB, Y iX BiuHicTbh. 3akonu I. HeroToHa, Kmacnyna MexaHika y (i3uii He cro-
HYKaJIi JI0 BUHUKHEHHS HOBHUX NHTaHb. [oBopsun moBoto XK.-d. Jliorapa, sto-
JMHA KOPHCTYBaJacs MeTaHapaTMBaMH, 1O NMPUHOCKIO il Kompopt. 3apas xe
BiZ4yBa€MO TPUBOTY i BOJHOYAC 3aXOILICHHS THMH CTPYKTYPaMH, IO HACTIPaB/li
ICHYIOTh y CBITI. 3 IIOSBOIO KBAHTOBO-PEIATHBICTCHKOI TCOPIi, 3 OCMHCICHHSM
B32€MO3AJISKHOCTI 4acy Ta MPOCTOPY, 31 3HAHOMCTBOM JIFOAWHHM 13 Xa0COM, MU
MOYaJT PO3YMITH, HACKUIBKH TIHCHO JIFOZICTBO MAJIO YOTO 3HAJIO PO IIEH CBIT.

[{ono xaocy MOXKHa CKa3aTH, IO 1iel eeMeHT BeecBiTy icHye adCoNOTHO
BCroU. HallAWBOBIDKHILIE TE, 1[0 Xa0C CIIOCTEPIraEMO OJHOYACHO SIK B IIPUPO-
Iii, TaK i B CYCHIIBCTBI, B COLIANBHUX SBUINAX, B icTopii. Lle mpocmimkyemo Ha
npuKiIaal teopii 6idypxaniii, a came Ha npukiani nociaigoBHocTi PailireHdayma
Ta MHOXXHHH MaHenp0poTa, hpakraity, o MoKa3ye, K B CHCTEMaXx i3 HOPSIKY
BUHUKaE xaoc. [Dxeitmc [Teiik B kau3i “Xaoc. CTBOpeHHS HOBOi HAyKH~ PO3IIO-
BiZIa€ Mpo Te, K OJHE MPOCTE PIBHSIHHS, O BKIIOYAE B cebe MHOXKUHY MaH-
Je7bp0pOTa, 31aTHe MOKa3aTH NPHUPICT Xaocy Maiibke B Oylb-KUX CHCTEMaX, IO
BUHOCHUTH JJaHy MHOXXHMHY Ha yHiBepcalbHHA piBeHb [1, c. 150]. Hampuxman,
SIKIIO 3aCTOCYBATH ITOJI0HE PIBHSHHS Ha JOCIIKEHHS ITOIYJIsLii TBApHH, CKa-
JKIMO KPOJIB, TO TOOAYMMO IIUKITIYHICTh, KOTPa IIOCTYIOBO 301IbIIY€THCS, TTOKH
HE JTOCSTHE MTOBHOTO Xaocy. Tak caMo BUEHI JOCIIANIH PEAKIIifo JIOACHKOTO OKa
Ha MUTaHHS CBITJIA, CKOPOUCHHS yJapiB ceplis, aKTUBHICTh HEHPOHIB B HAILO-
My MO3KY Ta HaBiTh IUKIIYHICTh MMAIIHHS KaIlelb BOAX. Y BCiX BHIIagKaxX OyIo
3HAWCHO OJHY 1 Ty XX Jliarpamy, o BigoOpaxaa mociigoBHicTs Palirenbayma.
e mokasye, HACKIJIBKH OB’ s13aH1 SBUIIA MK COOOK0 B HAIIIOMY CBITi, @ TAKOX
TO# (haKT, 110 BCi CHCTEMH BKIIIOYAIOTh B cebe eneMeHT xaocy. Lt [Ipuroxus,
JIOCTIKYIOYH Xa0C, MHUIIIE, [0 CCTeMa HiOM BaraeThCs MEPe TUM, K MepeHTH
B HOBUH YHIKaJbHUH cTaH [2, c. 29].

Tomy, mu, JtonH, MIHCHO iICHYEMO B JIOCHTH XUTKOMY CBITi, III0 BOJHOYAC
BCEJII€ B HAC HAMAII0 Ha MalOyTHE 1 TPUBOTY IIOMAO BiJICYTHOCTI HEMOPYIIHUX
3aKoHiB y cBiTi. I. [Ipuroxkun 3a3Haqae: «Mu 3HaeEMO, 1110 TaKi CKJIaIHI CHCTEMH
MArOTh BUCOKY YyTIMBICTb IO BIJHOLICHHIO 10 (uykryauiil. Lle Beensie B Hac
OIHOYACHO 1 HA[iI0, 1 TPMBOTY: HAJlO Ha T€, IO HABITH Malli (IyKTyaii MOKyTh
MOCHJIIOBATUCS 1 3MIHIOBAaTH BCIO TXHIO CTPYKTYpY (i€ 03Ha4ae, 30Kpema, 110 1H-
JMBiyaibHa aKTHBHICTh 30BCIM HE IpUpeYeHa Ha 66306HCOBHICTB), TPHUBOTY -
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TOMY, 1[I0 HAIll CBiT, MaOyTh, Ha3aBXK /X TO30YBCs TapaHTill cTa0ITbHIX, HEMHUHY-
IIMX 3aKOHIB. MU ’kHBeMO B HEOE3MEYHOMY 1 HEBU3HAYEHOMY CBITi, IO BCEISIE
HE MOYYTTS CJINOoi BIEBHEHOCTI, a Jiuie <...> MOYyTTs NOMIpHOI Hamii» [2, c.
54]. TakuMm 9YHHOM, CyYacHa JIFOIUHA ICHYE Y CBiTi TPUBOTH, aje Ooroprae cebde
MOYYTTSAM HaJlii Ha MalOyTHE, OCKUTBKH 32BN JIOCTaTHHO OIHOTO TIOIITOBXY,
1100 JIOJYYHUTH EJIEMEHT Xa0Cy 1 CHCTEMa 3HOBY KapMHAJIBLHO 3MIHUTHCS.

Cnucok BUKOPHCTAHOI JliTepaTypu:

1. xeiime I'eiik. Xaoc. Co3nanne HoBoit Hayku. M.: Amdopa, 2001. 398 c.

2. Ilpuroxun U., Crenrepc W. [opsnok u3 xaoca. M.: TIporpecc, 1986. 432 c.

3. Dynamics of period-doubling bifurcation to chaos in the spontaneous neural firing patterns
Bing Jia, Huaguang Gu. Available at: https://link.springer.com/article/10.1007/s11571-011-9184-7

ELDERLY USERS OF NEW TECHNOLOGIES
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doktorantka Uniwersytetu Szczecinskiego,
Wydziatu Ekonomii, Finansow i Zarzgdzania
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At present, for developing nations, the need to use modern technological
solutions is one of the main factors for achieving faster growth and changing
their economic structure. ICT processes in the global economy and knowledge
are becoming the building blocks that the future development of the world
depends on. Information and communications technologies (ICT) are a set of
means: systems, devices (computers, tablets, servers), communications media
(Bluetooth networks, internet, wireless networks, mobile and satellite telepho-
ny), tools (software) and services that process, collect and send information in
electronic form [10, s.14-19]. The term was first used in the 1980s and defined
as “all kinds of electronic systems used to broadcast and intermediate communi-
cation” [3, 5.23-30]. In 1997, Dennis Stevenson popularised the term in a report
prepared for the UK government Information and Communications Technology
in UK schools — independent inquiry, which concerned the need to increase the
use of ICT potential in teaching and education [11, s.12].

The term “globalisation” usually refers to economic, social and political
situations in various contexts. Thanks to new information technologies, it can
now be linked to networking or virtualisation, i.e. the phenomenon of integration,
improving information flow and overcoming geographical barriers. According to
B. Mroz, globalisation may be the most advanced form of internationalisation of
economic activity implemented at the level of markets, sectors and enterprises.
B. Mréz includes the following as social factors (including consumption, ed-
ucation, skills), political factors (reduction of trade barriers, privatisation) and
economic factors (global trade, global competition) affecting the progress of glo-
balisation [9, s.67]:

e increasing the role of science and education in creating knowledge,

44 TYMAHITAPHUI KOPMYC




ideas and innovation,

e continuous restructuring processes aimed at improving production and
services provided,

e processing knowledge into new technologies and organisational solu-
tions, treated as one of the most important production resources [9, s.20].

Information technologies help promote the globalisation of consumption
habits, trends and other consumer expectations. The wide group of buyers of
mobile technologies includes elderly people who form the baby boomer gener-
ation (which will be discussed in more detail in the next chapter). By using the
latest devices that connect to the internet, the elderly create a transcontinental
community that wants to feel like, believe like and be treated as younger people.
According to A. August and G. Westbrook, Age Agnostic was one of the top 10
trends of 2019 [1, s.6-12]. Hence, the silver consumer segment is currently an
attractive market, and the basis for this is the elderly ignoring the ageing process,
rejecting their calendar age, as well as adopting new consumption patterns and
lifestyles attributed mainly to young people. In connection with the above as well
as global societal ageing processes, one can predict the evolution of consumption
regarding the elderly, which will form the basis for the development of the silver
market using ICT and the creation of new products and services dedicated to the
entire group of seniors.

In an age of an ageing society, the key task of ICT is to improve the func-
tioning of the healthcare system, in which the internet facilitates the interac-
tion between health consumers and medical personnel. Interactive websites and
e-health applications help to effectively manage everyone’s health. Access to
knowledge and health services should be easy and designed in such a way that
the elderly will not have problems finding answers to their questions. Freely
available access to health services for all citizens will lead to global behavioural
changes in e-health. The development of health-related information provided via
new technologies has in recent years achieved global reach. Sharing and com-
paring health information over the internet results in improved quality of life.
High-quality medical educational materials and interactivity also allow for per-
sonalised and quick specialist assistance for those who, due to their place of
residence (rural areas), find it difficult to physically visit a doctor. Therefore,
m-health products should be made available to all concerned. The extensive and
rapid implementation of ICT is a process related to globalisation, and new tech-
nologies that improve the health of all interested people around the globe should
be user-friendly. There is also a need to prevent the potential negative effects that
may arise from the use of new technologies, such as incorrect health-related in-
formation or stress caused by a lack of ICT skills. The health information offered
may be incomplete or inaccurate; therefore, there is a risk that the use of ICT
can accelerate the dissemination thereof. Sometimes, after being entered into a
computer and distributed via the internet, false information can be automatically
transformed into truth.

However, the main problem facing the development of ICT in health
education is neither stress nor limited internet access, but often unskilled use
of available ICT opportunities by healthcare professionals and citizens. Ideal-
ly, health-related information systems could motivate or mobilise recipients to
use mobile health applications. People have reasons and want to use them, but
need to know how to do it. Application design and development should focus
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on providing immediate benefits for anyone seeking information and medical
support. Education focused on disease prevention must set specific goals, such
as effective and accessible communication, as well as support and cooperation in
achieving better health and wellbeing. The use of ICT as a profitable distribution
channel for everyone, and especially for seniors, gives rise to new opportunities.
The implementation of efficient and functional health systems leads to a change
in people’s perception of how to live and better prevent disease. Information
offered online should help and educate instead of replacing the existing relation-
ship between the patient (user of the medical application) and their doctor. ICT
strengthens the doctor’s cooperation with the patient, making it more meaningful
and efficient, and can result in long-term benefits.

In 1977, sociologist Daniel Bell said that the impact of digital tech-
nology on media communication has serious social consequences. He highlight-
ed the political and economic benefits of the internet as a new form of sociali-
sation, community formation and meeting in the “electronic world” [8, s. 1045-
1085]. With the growing importance of the internet in various areas of life, using
it has become a prerequisite to effective functioning. It is said that people who
do not use the solutions offered by the internet have limited opportunities to
fully participate in social, professional and cultural life. This can lead to gradual
social and economic exclusion, and to a deepening of existing social divisions
[4, s.11-33]. This phenomenon can be described as digital exclusion. According
to D. Batorski, one of the factors underlying exclusion — in addition to income
levels, geographical location and cultural factors — is age: the elderly are the age
group that least frequently use the internet both in Poland and around the world
[2,5.299-327].

The specific characteristics of seniors are the result of general social expe-
riences. In the past, in some countries, seniors were considered a source of wis-
dom and were the most important people in the family. Elsewhere, at the same
time, the elderly were considered to be the weakest link and sentenced to exile or
death [9, 5.79-101]. In European culture after World War II, there was a theory in
the senior community of “non-involvement” [7, s.281-282], which treated elder-
ly people across the board as being inactive, and lacking desire to consume and
grow. They were often characterised as sick and infirm seeking help and support
from others. However, the 21st century changed the needs and behaviours of
everyone, and clearly contradicted this view of seniors. This was influenced by
global processes related to internetisation and new consumption patterns, thanks
to which seniors received new social features. The boundaries of old age changed
because people live longer, take better care of their health and appearance, and
are able to manage their free time. One of the main distinguishing features of
modern seniors has become retiring while still having good psychophysical fit-
ness. The elderly have stopped seeing themselves in the category of old and
worthless people, thus changing attitudes towards themselves. These behaviours
caused them to adopt new consumption patterns, and a modern lifestyle, which
was previously reserved for young people.

The process of ageing societies, which has been going on for a long time,
concerns practically every country in the world and is part of the human life
cycle. Quoting a definition of old age according to E. Trafiatek, one should see
“old age as a natural phase of life after youth and maturity, crowning the dynamic
ageing process. Old age is referred to as the final third of life, is associated with
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a decrease in the body’s efficiency, loss of mobility, weakening of immune forc-
es (biological and physiological old age), decreased adaptability to change, and
in the socioeconomic context, often pauperisation, loneliness (mental old age),
the need to use the help of others (economic old age) and being marginalised
(social old age)” [13, 5.269]. The period of old age is very extended in time, and
according to various sources, it begins between the ages of 60 and 65, and lasts
until death. According to the World Health Organization (WHO), the age of 60 is
considered the beginning of old age, and three main stages can be distinguished
in its course:

- 60-75 years old — young old (early old age);

- 75-90 years old — middle old (late old age);

- 90 years and above — old old (longevity).

The basic features characterising old age include a significant decline in
human adaptive abilities in the biological and psychosocial context, the progres-
sive limitation of independence in life, and the gradual increase in dependence on
the environment [https://pssegostyn.pis.gov.pl (accessed 02.10.2020)].

The ageing process is not the same in all regions of the world. In 2019,
there were 703 million people aged 65 and over. It is expected that in 2050, the
number of elderly people aged 65 and over will double and reach 1.5 billion. The
global share of seniors over 65 years of age rose from 6% in 1990 to 9% in 2019.
In the same period, feminisation took place, which means that there are more
women than men in the elderly group. The share of women in the population that
is increasing together with age is a consequence of the excessively high mortality
of men and the diversity of life expectancy parameters — women reaching the
age of 65 have over five years more life expectancy than men. Further studies
show that the percentage of elderly people aged 65 and over will reach up to
16% in 2050. This will mean that one in six people in the world will be aged
65 or over [World Population Ageing 2019: Highlights https://www.un.org/en/
development/desa/population/theme/ageing/index.asp (accessed 02.10.2020)].

The results of 2019 research in Table 1 indicate that the older generation of
people living in America aged 50 to 65+ is more aware of the opportunities that
ICT brings in the context of social media than they were 10 years earlier.

Figure 1. Percentage share of older people using social media in the USA
100%
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Source: Own study based on [https://www.pewresearch.org/internet/fact-sheet/social-media/ (ac-
cessed 02.10.2020)]
In 2016, 64% of people aged 65+ in the USA used social media via ICT,
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while at the same time in Great Britain, the number of people aged 65+ who were
online was 74%, and in the Netherlands it was the highest at 78% [Who uses
social media, https://www.pewresearch.org/internet/fact-sheet/social-media/
(accessed02.10.2020)]. The increase in the number of elderly people using the
internet is also caused by the need for faster contact with family, and a desire to
find information on health status, as well as interesting cultural and commercial
offers. Seniors acquire the skills to use new technologies via various types of
projects carried out during classes conducted by U3A (U3A - University of the
Third Age - is a teaching institution for people of post-working age. The goal of
the university is to improve the quality of life of the elderly, and to use the poten-
tial of seniors on the labour market - knowledge, skills and life experience for the
economic and social development of the country. The first U3A was founded in
1973 in France by Pierre Vellas). Having a lot of free time, they are increasingly
willing to get educated on the use of mobile devices, and become consumers
thereof. Campaigns promoting new technologies, including mobile ones, in the
lives of older people should refer primarily to strengthening the social position of
seniors and focus on eliminating barriers arising in connection with the phases of
life of seniors and their family and living condition, as well as their general pref-
erences. In rich, developed countries, where healthcare and social care systems
are at a high level, interest in modern technology among seniors is greater, and
there is increased following of the latest applications and mobile devices by baby
boomers, i.e. those born between 1946 and 1964. Baby boomers are a generation
that currently creates a new type of mature consumer. Today, the elderly need the
same entertainment products and services as young people. Having a lot of free
time, they are increasingly willing to get educated on the use of mobile devices.
However, it should be assumed that the greatest spread of the internet
and mobile phones appeared with generation Y, also called Millennials (Millen-
nials” are people born between 1980 and 1996). Its representatives were born
in analogue times — between 1980 and 1996 — and as teenagers for the first time
adopted, tested and learned new ICT solutions. In turn, representatives of the Z
generation, i.e. those born after 1996, do not know a world without universal ac-
cess to the internet. They are characterised by the fact that they are the first gen-
eration to treat the presence of widely available telecommunications networks as
a given and ubiquitous phenomenon. For them, smartphones are an inseparable
element of everyday life, which means that they exert a significant impact on the
development of the technology market. Mobile devices have become an integral
part of their private and professional lives, because from an early age, they have
been using their capabilities, considering them to be an important element of ev-
eryday functioning. They are the most active recipients and buyers of these types
of products, and the most demanding creators of needs related to these products
[5, s.146-148]. According to T. Koulopoulos and D. Keldsen, for representatives
of generation Z, technology is a natural element of the environment, to the extent
that they do not attach any importance to the division between the technological
and natural world, thus creating their own behavioural codes|[6, s.3].
Technology use is present in the lives of young people and can im-
prove the quality of life for the elderly; the goal of all citizens should be to fill the
technological gap between generations. Understanding the barriers to the general
use of mobile devices in older people is helpful in creating the right solutions.
This in turn will facilitate daily activities, reduce the isolation of seniors, and
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help with financial planning and contact with family. Modern technology helps
to maintain proper health and independence, provided that ICT devices prove to
be valuable and easy to use for the elderly.
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LEKSYKA HOTELARSKA W TURYSTYCE — NA PRZYKLADZIE
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Nieustannie rozwijajaca si¢ infrastruktura turystyczna prowadzi do rozra-
stania si¢ bazy noclegowej jak i rowniez do powstawania nowego nazewnictwa
w tym zakresie. W poszczegdlnych krajach, poprzez uwarunkowania zwyczajo-
we i kulturowe czgsto funkcjonuja rozne okres$lenia nazywajace obiekty nocle-
gowe o jednakowym przeznaczeniu (pol. schronisko, bulg. xuowca). Prowadzi to
czesto do nieporozumien, poniewaz brakuje ogolnie przyjetej migdzynarodowej
nazwy opisujacej konkretny obiekt (jak hotel czy motel). Istnieja rowniez okre-
$lenia, ktoére w obu jezykach brzmig jednakowo, ale posiadaja odmienne znacze-
nie (bulg. kapasana, pol. karawana)

Celem przedstawionej pracy jest ustalenie zasobu leksykalnego budujace-
£0 nazewnictwo zwigzane z pojeciem BAZY NOCLEGOWEJ w jezyku polskim i
bulgarskim, a takze ujawnienie podobienstw i roznic dotyczacych pochodzenia,
formy i funkcjonowania nazw z badanego zakresu. W roli materiatu jezykowe-
go wystepuja bulgarskie i polskie wyrazenia dotyczace turystycznej bazy noc-
legowej. Material ten zostal zaczerpnigty z przewodnikow, broszur hotelowych
i informacyjnych, stron internetowych oraz blogéw podrdzniczych, natomiast
analiza zostala przeprowadzona w oparciu o slowniki opisowe jezyka butgar-
skiego i polskiego, stowniki wyrazow obcych oraz stowniki etymologiczne (wy-
kaz wykorzystanych pomoc zob. w koncu pracy).

W stosunku do kryterium zrodlo pochodzenia w trakcie analizy brano pod
uwage to, czy badany wyraz powstal droga zapozyczenia z innego jezyka badz
za pomocg srodkow wewnatrz jezykowych, np. poprzez metaforg lub neologizm.
Przy ocenie wyrazéw pod wzgledem ich formy zwrécono uwage na mechanizmy
stowotworcze oraz na caly sktad wyrazowy, t. j. czy jest to wyraz jedno-, dwu-
itd. cztonowy. Przy kazdym z terminéw wskazane beda rowniez ewentualne jego
odpowiedniki potoczne stanowiace profesjonalizmy lub Zzargonizmy.

Orientacja w dokumentacji z branzy turystycznej na temat bazy noclego-
wej pokazuje, ze w ramach bardziej ogdlnego pojecia BAZA NOCLEGOWA, ktore
prezentuje si¢ trescig ‘miejsce uzyteczno$ci publicznej oferujqce nocleg oraz
(opcjonalne) positek’, funkcjonuje kilka podrzgdnych poje¢, ktore posiadaja
swoja semantyke i swoje wyznaczniki leksykalne w jezyku bulgarskim i pol-
skim. Prezentujg si¢ one jak nastepuje:

1. ‘OBIEKT POSIADAJACY PRZYNAJMNIEJ 10 POKOI (PRZY
CZYM WIEKSZOSC MUSZA TO BYC POKOJE JEDNOOSOBOWE
LUB DWUOSOBOWE), SWIADCZACY SZEROKI ZAKRES USLUG’

W ramach tego pojecia w roli terminu w jezyku polskim i butgarskim wy-
stepuje ta sama nazwa: pol. hotel, butg. xomen. Jak wiadomo, jest ona zapozycze-
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niem z jezyka francuskiego [SJP Doroszewski: 1969].

Julia Murmann, badaczka zajmujaca si¢ analizg specjalistycznego jezyka
turystyki, wyroznia kilka nazw w stosunku do terminu hotel: otel, wotel, hotelik
1 hotelix. Wedtug autorki tekstu powstaty one w celu ominigcia regulacji praw-
nych odno$nie nadawania nazw obiektom o nizszej klasie niz hotel. W swojej
budowie zawieraja cz¢$¢ wyrazu hotel, co daje mylne wrazenie, ze chodzi o
miejsce o hotelowym standardzie [Murrmann 2014:10].

W obu jezykach odnotowuje si¢ takze zargonizmy nacechowane ironicz-
nie i negatywnie jednoczesnie, na przyklad nora [Borys 2005: 367[ czy dziura
[Borys 2005: 145]. W jezyku butgarskim jest to oynka [PBE: dynxa]. Okreslenia
te odnosza si¢ do miejsca zamieszkania matych, le§nych zwierzat (sga nieduze,
ciasne i ciemne)'.

Negatywnie nacechowane jest takze wyrazenie speluna, ktora w rzeczywi-
stosci jest kryjowka lub miejscem spotkan lokalnych ,,pijaczyn™

W Australii i Nowej Zelandii hotel jest rOwnowaznikiem amerykanskiego
baru, europejskiej tawerny czy brytyjskiego pubu. Nie oferuje noclegu [Murr-
mann 2014: 16].

Przy okazji omawiania terminu /otel, nalezy wspomnie¢ o kilku nowo-
powstatych obiektach, ktore takze posiadaja w nazwie czlon ,.tel”. Mowa o flyte-
lach, seatelach, aquatelach oraz rotelach. Pierwszy z nich (ang. fly — latac) jest
latajacym hotelem-samolotem posiadajacym spa i ogrod herbaciany. Seatel/botel
to hotel plywajacy po morzu (ang. sea -morze, ang. boat — tédka). Prywatne
jachty cumujace przy molo, moga skorzysta¢ z ustug aguatelu. Rotel natomiast
to rozbudowany autobus, posiadajacy na pigtrze sypialnie (ang. road — droga).’

2. ‘DOM MIESZKALNY, POSIADAJACY PRZYNAJMNIEJ 7 PO-
KOI, SWIADCZACY CODZIENNIE WYZYWIENIE, ZNAJDUJACY SIE
W MIEJSCOWOSCI WYPOCZYNKOWEJ’

Zaréwno w jezyku polskim jak i w bulgarskim okreslenie opisujace to
pojecie ma korzenie w jezyku francuskim (fr. pensionnaire). Jest to  pensjonat
[Bruckner 1927: 5.402] oraz nancuon [PBE: nancuon]. W skrécie, o pensjonacie,
Bulgarzy moga powiedzi¢ nanca. Nalezy zwréci¢ uwage na fakt, ze w bulgarsz-
czyznie termin nancuon posiada takze inne znaczenie. Uzywa si¢ go w stosunku
do okreslenia akademika lub internatu [Radewa 1988: 186]. Jest to zapozyczenie
wewnatrz jezykowe. Od tego samego terminu pochodzi takze termin nencuonep
—o0znaczajacy emeryta oraz pensja — czyli zaptata (emerytura PS) [Bruckner
1927: 402].

3. ‘OBIEKT POLOZONY POZA OBSZAREM ZABUDOWANYM,
PRZY SZLAKACH TURYSTYCZNYCH, SWIADCZACY MINIMALNY
ZAKRES USLUG ZWIAZANYCH Z POBYTEM KLIENTOW".

1 O hotelu jako dziurze wypowiada si¢ jeden z internautéw na portalu podrozniczym TripAdvisor: ,Naprzeciwko jest
hotel wygladajacy jak Hilton, w poréwnaniu z ta dziurg jakim cudem to miejsce dostato 2 gwiazdki, trudno pojac”.

2 O hotelu jako spelunie wypowiada si¢ jeden z internautow na portalu podroézniczym TripAdvisor: ”Speluna i dno, nie
radze tam i$¢ z dzie¢mi”.

3 Witkowski W., 2009: Rotele — hotele na kotkach: https://polskicaravaning.pl/dzial/240-oblicza-caravaningu/artykuly/
rotele-hotele-na-kolkach,49897
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W polszezyznie to pojecie okreslimy terminem schronisko gorskie [Doro-
szewski, 1969]. w bulgarszczyznie — nranuncka xuoica [PBE: xuoica). Nazwy sg
okresleniami rodzimymi. W stosunku do powyzszych termindow stosowana jest
takze skrocona ich wersja (w jezyku bulgarskim xuowca oraz w polskim schro-
nisko). Dobrze jest jednak okresli¢ o jakiego rodzaju obiekt chodzi, poniewaz
istnieja schroniska dla zwierzat oraz dla ludzi bezdomnych, ktore petnia zupetnie
inng funkcje.

W jezyku polskim funkcjonuje réwniez wyrazenie bacowka, ktére pocho-
dzi od wyrazu baca, oznaczajacego polskiego gorala. Pierwotnie bacowkq, okre-
$lane byly chaty pasterskie [SJP PWN: bacowka]. Dzisiaj nazwiemy tak wigk-
szo$¢ schronisk turystycznych PTTK (Polskie Towarzystwo Turystyczno-Krajo-
znawcze) np. Bacowka nad Wiercholmq, Bacowka na Rycerzowej, Bacowka Pod
Matq Rawkq i td.

Zargonizmem w jezyku polskim jest wyrazenie przytulisko?, ktore mozna
rozumie¢ jako przytulne miejsce gdzie znajdziemy schronienie. Jest ono rzadko
uzywane w kontek$cie schorniska, najczesciej wyrazem przytulisko okresla si¢
schroniska dla zwierzat.

Bliskoznacznym terminem do schroniska jest takze hostel/xocmen (SJP:
hostel). Hostel od schroniska r6zni jedynie teren, w ktérym si¢ znajduje (hostel
moze by¢ w centrum miasta). W zargonie pracownikow tego obiektu funkcjonu-
je takze jego skrocona nazwa - host’. Od tej nazwy powstat rowniez czasownik
hostowac® (gosci¢ kogos).

4. ‘ZAKLAD SWIADCZACY USLUGI W ZAKRESIE OPIEKI
ZDROWOTNEJ, WYKORZYSTUJACY PRZY UDZIELANIU SWIAD-
CZEN ZDROWOTNYCH NATURALNE ZASOBY LECZNICZE
UZDROWISKA’.

W przypadku obu jezykéw terminem okreslajacym to pojecie jest sana-
troium (bulg. canamopuym), ktére pochodzi od tacinskiego zwrotu sanatorius
[SWO: 267].

W jezyku polskim synonimiczne wyrazenia zwigzane s3 z wyrazem
zdroj (prastowianskie izroj), [Bruckner 1985: 650] i sa to: zaklad uzdrowisko-
wy, osrodek uzdrowiskowy, zdrojowisko, dom zdrojowy, uzdrowisko. W tego ro-
dzaju obiektach lecznictwo odbywa si¢ gtdéwnie za pomocg wdd mineralnych.
W jezyku butgarskim funkcjonuje takze wyrazenie canamopno-ozopasumenen
Kkomniexc oraz oarneocanampouym (fac.balneo - kapig si¢). Zwigzane jest to z
duzq ilodcig zrodet mienerlanych wystepujacych na terenie Butgarii. W butgarsz-
czyznie odnotowano takze zarognizm deberapuym (bulg. deden — gruby) ozna-
czajacy miejsce, w ktorym nie tylko sig leczy, ale i tyje [bgjargon: deberapuym].

Termin sanatorium funkcjonuje takze w zargonie wigziennym i okresla si¢

4 Przytuliskiem okresla si¢ drewniang chatupg o standardzie schroniskowym znajdujgca si¢ na szlakach turystycznych.
Przyklad leksemu pochodzi ze strony internetowe;j: http://telesforowka.pl/

5 Rusifiska 2015: Jaki host taki post. Jak hostele wplywajq na wizerunek tréjmiasta: https://www.trojmiasto.pl/
wiadomosci/Jaki-host-taki-post-Jak-hostele-wplywaja-na-wizerunek-Trojmiasta-n90398.html

6 Tarka D., 2015: Zargon polskich podréznikow, czyli czym sie rézni trip od ekspedycji: http://post-turysta.pl/artykul/
zargon-polskich-podroznikow
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nim pobyt w zaktadzie zamknigtym [miejski.pl: sanatorium].

5.°OBIEKT W KTORYM MIESZKA T OTRZYMUJE WYZYWIENIE
MLODZIEZ UCZACA SIE POZA MIEJSCEM STALEGO ZAMIESZKA-
NIA®

Mimo, iz celowe przeznaczenie tego obiektu skierowane jest do uczniow
i studentdéw to w okresie wakacyjnym czgsto shuzy turystom. Polskim terminem
okreslajacym to pojecie jest dom akademicki pochodzacy od wyrazu akademia
(tac. academiucus), [SWO: 11]. Jego butgarski odpowiednik nancuon to wyraz
pochodzenia francuskiego [PBE: narncuon].

W jezyku polskim najwi¢cej prefesjonalizmow powstato w odniesieniu do
zakwaterowania dla studentow i sg to: dom studenta’, dom studencki oraz akade-
mik . Mnogo$¢ i r6zne warianty nazw wynika z faktu, ze studenci sa najliczniej-
sza grupg uczacych sie, ktorzy mieszkaja poza miejscem stalego zamieszkania.

W jezyku bulgarskim termin nancuon jest zapozyczeniem wewnatrz je-
zykowym (okre$la takze obiekt noclegowy w miejscowosci wypoczynkowe;.
Potocznie na akademik mowi si¢ rowniez obwescumue oraz zartobliwie oowax
[bgjargon.com: obwax]. Obwak to roéwniez nazwa pracownika budowlanego
[bgjargon.com: o6wa). Natomiast suemunamyko obuexcumue jest okresleniem
zaniedbanego, starego akademika, ktory znajduje si¢ na obrzezach miasta [bgjar-
gon.com: guemnamyxo obwedxcumue]. W polszczyznie natomiast najpopular-
niejszym zargonem jest akademiec [encyklopedia.interia.pl: akademiec].

‘OBIEKT TURYSTYCZNY (BEZ ZABUDOWAN) POLOZONY
NA DUZYM TERENIE, OGRODZONY I STRZEZONY, NA KTORYM
GOSCIE ZATRZYMUJA SIE NAPOBYT W NAMIOTACH, SAMOCHO-
DACH KEMPINGOWYCH I PRZYCZEPACH KEMPINGOWY CH’

Kemping/kvmnune jest specyficzng formg obiektu noclegowego [SIP: kem-
ping]. Znajduje si¢ na otwartym terenie i moze przybiera¢ rozne formy (nocleg
w namiocie, w przyczepie kempingowej, kamperze, pod gotym niebiem i tp).
Termin pochodzi z jezyka angielskiego.

W obydwu jezykach znalez¢ mozna kilka okreslen bedacych odpowied-
nikami terminu kemping. W jezyku polskim sa to wyrazenia takie jak: pole na-
miotowe oraz pole biwakowe. Na polu namiotowym [Bory$ 2005: 459] mozna
uprawia¢ biwak [SIP: biwak] lub autobiwak/autokemping (biwak dla zmotory-
zowanych turystéw) [SIP.PL: autokemping]. Inaczej o kempingu, méwi si¢ tak-
ze oboz [Bory$ 2005: 375], obozowisko lub koczowisko [Tokarski 1980: 360].
Czasownik koczowac oznacza prowadzi¢ wedrowny tryb zycia, przenosic si¢ z
miejsca na miejsce [Borys 2005: 242].

W butgarszczyznie odpowiednikiem obozu jest nazep (ros. Jlacepw), [PBE:
nazep]. W jezyku polskim fagier, oznacza przymusowy oboz pracy w czasie 11
wojny $wiatowej [SWO: 181]. W jezyku bulgarskim jest to zarowno pole namio-

7 Na jednej ze stron internetowych czytamy: ,,Dom Studenta PWSZ w Tarnowie zlokalizowany jest przy ulicy
Stowackiego 7 https://pwsztar.edu.pl/jednostki-ogolnouczelniane/dom-studenta/ [dostep 29.08.2019]

8 Najednej ze stron internetowych czytamy: ,, Dom Studencki PWSOS znajduje si¢ w Budynku Gléwnym Uczelni(...),
http://www.pwsos.pl/dom-studencki,text,, 1-4-26.html [dostep 29.08.2019]
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towe jak i oboz zamknigty. Od pojecia acep powstato wyrazenie nacepysane
[PBE: nacepysane], ktore jest uzywane naprzemiennie z terminem KvMnuHe.

W jezyku butgarskim ironicznie o kempingu czy obozie mozna powiedzie¢
xkamyn [PBE: kamyn]. Kamyn to okreslenie na cyganski oboz, ktory kojarzony
jest z brudnym, zle utrzymanym miejscem.

7.‘ZINTEGROWANY SAMOCHOD TURYSTYCZNY, ZAPEWNIA-
JACY PASAZEROM MIEJSCA DO SPANIAT WYPOCZYNKU”

W obu jezykach na to pojecie funkcjonuje angielski termin kamper/kemnep
(pochodzacy od wyrazu camp oznaczajacego obdz [W. Doroszewski: kamper].
W jezyku polskim na to pojecie wykreowat si¢ zargonizm kampowdz’, ktory jest
potaczeniem angielskiego stowa camp oraz polskiego woz.

Bliskoznacznym okresleniem do terminu kamper jest przyczepa kampingo-
wa (tyle, ze kamper moze przemieszczac si¢ sam, przyczepa kempingowa musi
by¢ ciagnigta przez auto). W bulgarszczyznie odpowiednikiem wyrazenia przy-
czepa kempingowa jest kapasana [PBE: kapasana]. W jezyku polskim réwniez
wystepuje okreslenie karawana, ma jednak odmienne znacznie, poniewaz od-
nosni si¢ do grupy kupcoéw lub pielgrzymow, ktorzy razem podrézuja [Bruckner
1985:219].

W ostatnich latach w jezyku polskim wykreowato si¢ takze pojecie ka-
rawaningu (ang. caravaning). Jest to sposob podrozowania polegajacy na
przemieszczaniu si¢ kamperem lub samochodem z przyczepa kempingowa, w
ktorych zamieszkuje si¢ przez czas podrozy [SWO: 140]. Kapasana to takze
w bulgarszczyznie okreslenie kobiety lekkich obyczajow [bgjargon: xapasanal.

8. ‘SCHRONIENIE SKEADAJACE SIE Z TKANINY LUB INNEGO
MATERIALU, ROZPOSTARTEGO NA STELAZU”

Powyzsze pojecie okreslimy w jezyku polskim terminem rodzimego po-
chodzenia namiot [Bruckner 1985: 354]. W jezyku butgarskim jego pochodzacy
z jezyka rosyjskiego odpowiednik to naramra [PBE: naramxa). W polszczyznie
réwniez odnotowuje si¢ nazwe¢ pafatka, ale odnosni si¢ ona do peleryny prze-
ciwdeszczowej, z ktorej ewentualnie mozna zrobi¢ prymitywny namiot [SWO:
patatka). W jezyku bulgarskim wyrazem nazamka zartobliwie okresla si¢ takze
duzy rozmiar biustonosza [bgjargon.com: naramka], a takze forme przemiesz-
czania si¢ dwoch pijanych ludzi, ktorzy ida obok siebie podpierajac si¢ glowami
(na przyktad: Omuooxme ce na nanamxa cnowu, bgjargon.com: nanamxa).

9. ‘WOLNOSTOJACY DREWNIANY DOMEK TURYSTYCZNY, Z
JEDNYM LUB DWOMA POKOJAMI, PRZEZNACZONY DLA RODZI-
NY, CZESTO Z WERANDA LUB MALYM OGRODEM’

Na to pojecie w jezyku turystyki wykreowat si¢ termin bungalow (bulg.
oyneano). To wyraz angielskiego pochodzenia z hinduskimi korzeniami (hind.
bangla — dom w stylu bengalskim), [SWO: 44]. W jezyku polskim na bungalow
mozna powiedzie¢ domek letniskowy lub domek letni. Oba przyktady wskazuja
na wakacyjne przeznaczenie obiektu.

Zaréwno w jezyku polskim jak i butgarskim w stosunku do terminu bunga-
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low odnotowuje si¢ takze pochodzace z jezyka francuskiego wyrazenie baraque
(pol. barak, butg. b6apaxa), [PBE: 6apaka]. W terminologii stowo barak okre-
$la prowizoryczny budynek parterowy przeznczony na tymczasowe mieszkania
[Doroszewski: barak]. W turystyce barak' to zaniedbany bungalow, czgsto w
ztej kondycji fizycznej. Polszczyzna wykreowata takze kilka wyrazéw o mniej
negatywnym ubarwieniu i sg to: letniak [SIP PWN: letniak] , drewniak [SJP
PWN: drewniak] oraz dacza [SWO: 54]. Pierwsze dwa sa rodzimymi nazwami,
wskazuja na przeznaczenie obiektu oraz material, z ktérego zostal wykonany.
Dacza to rosyjskie wyrazenie okreslajace letni domek poza miastem.

10.“WIELOPOKOJOWE MIESZKANIE O WYSOKIM STANDAR-
DZIE LUB ZESPOL POMIESZCZEN PRZEZNACZONYCH DLA PO-
TRZEB JEDNEGO UZYTKOWNIKA’

Francuski termin appartament okreslajacy powyzsze pojecie przeszedt do
jezyka polskiego oraz butgarskiego poza transliteracja w niezmienionej formie
[SWO: apartament, PBE: anapmamenm]. Angielska nazwa penthouse (ang. pent
—zamknigty, ang. house — dom), [SWO: 229] mozna okresli¢ luksusowe miesz-
kanie na dachu wiezowca Bulgarskim odpowiednikiem penthouse jest mezonem
(fr. maisonnette- maty dom), [TOR : me3zonem]. Przestronne, ekskluzywne
mieszkanie na najwyzszym pigtrze budynku okresla si¢ takze angielska nazwa
loft (ang. loft — poddasze), [SJP PWN: loft]. Dawniej lofty znajdowaly si¢ w
miejsach poprzemystowych (fabrykach i magazynach). Zartobliwie apartament
mozemy nazwac¢ tacinskim okresleniem lokum [SJP PWN : lokum].

11.OBIEKT POSIADAJACY PRZYNAJMNIEJ 10 POKOI, ZNAJ-
DUJACY SIE PRZY DROGACH DOJAZDOWYCH, Z WIELOMA MIEJ-
SCAMI PARKINGOWYMI’

Polski jak 1 bulgarski termin na to pojecie pochodzacy z jezyka angielskie-
go wyraz motel (bulg. momen). Motel [SWO: s. 202] to potaczenie francuskiej
nazwy hotel i angielskiego motorist (ang. kierowca). Nie trudno si¢ domysli¢, ze
obiekt jest z zatozenia przeznaczony dla kierowcow.

12. “WAGON KOLEJOWY Z MIEJSCAMI DO SPANIA’.

W pociagu pomieszczenie takie nazywane jest kuszetkq. W obu jezykach
sfowianskich termin ten zostat zaczerpnigty z jezyka francuskiego (fr. Couchet-
te), [SWO: 169, PBE: kywemra). Dawniej nazwa odnosita si¢ tylko do miejsca
sypialnianego, d21s1aj natomiast] nazywa si¢ tak rowniez caly wagon kolejowy.
Dlatego potocznie na kuszetke mozna powiedzie¢ takze wagon sypialniany !
(bulg. cnanen sazon’ lub xywem-sacon’). Jako, ze kuszetka jest nie tylko po-

9 Dobosz 2008: Mobilne mieszkania: https://www.motofakty.pl/artykul/mobilne-mieszkania.html

10 Promien M, 2016, Mobilny domek letniskowy: http://prestiztrojmiasto.pl/magazyn/71/design/mobilny-domek-
letniskowy

11 Sieczkowski 2017: Wagon sypialniany jako kuszetka: http://kolejnapodroz.pl/2017/06/16/wagon-sypialny-jako-
kuszetka-pkp-intercity-wrazenia

12 Leksem cnaznen sazon pochodzi ze strony internetowej http://www.moreto.net/novini.php?n=209253
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mieszczeniem, ale takze 16zkiem, w obu jezykach stowianskich funkcjonuje tez
nazwa lezanka '* [PBE: nescanxal.

Jesli chodzi o wspdlne cechy badanych jezykow to zarowno w polszczyz-
nie jak i bulgarszczyznie wigkszo$¢ termindw to zapozyczenia z jezyka fran-
cuskiego (hotel, xomen, pensjonat, nanyuon, barak, apartament, anapmamenm,
kuszetka, kywemxa) lub angielskiego (motel, momen, kemping, kemnumne, bun-
galow, 6ynaeno, kamper, kemnwvp). Rzadziej, ale rowniez pojawiaja si¢ pozycz-
ki z jezyka rosyjskiego (patatka, nanamxa, nazep) lub tacinskiego (sanatorium,
canampouym, locum). W przypadku synonimicznych okreslen najwigcej od-
notowuje si¢ wyrazéw rodzimych (dom zdrojowy, domek letniskowy, letniak,
drewniak, kampowoz, nesxcanxa, nanca, oowarx). W leksyce turystycznej w je-
zyku bulgarskim wystepuja takze zapozyczenia wewnatrz-jezykowe (nancuon).
Kilka leksemow nalezacych do terminologii bazy noclegowej ma zastosowanie
w innym zargonie niz turystyczny np. ulicznym lub wigziennym (xkapasana,
nanamxka, Sanatroium).

Osiem na dwanascie badanych termindéw (hotel/xomen, motel/momen,
hostel/xocmen, sanatroium/canampopuym, kamper/kemnep, kemping/kemnune,
apartament/anapmamenm, kuszetka/xywemxa) w jezyku polskim i butgarskim
jest taka sama, rézni je tylko zapis (cyrlica lub lacinka). Terminy nancuon/pen-
sjonat oraz bungalow/byneano, maja jednakowe pochodzenie, ale inng koncowke
fleksyjna, charakterystyczng dla danego jezyka. Pozostate pojecia: schronisko/
xudca, dom akademicki oraz namiot/naramxa to wyrazy rodzimego pochodze-
nia, odr¢bne dla kazdego z jezykdéw (z wyjatkiem nanamxa, ktora pochodzi z
rosyjskiego).
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ANALIZA PRZEDSTAWIANIA W MEDIACH SPRAWY KARNEJ
0.J. SIMPSONA NA PODSTAWIE WYBRANYCH MATERIALOW
AUDIOWIZUALNYCH

Halushchenko Marharyta
studentka Uniwersytetu Jagiellonskiego, Krakow
rhalushchenko@gmail.com

1. Wstep

W dobie powszechnego zainteresowania §wiatem multimedialnym nie jest
Juz niczym unikatowym powstanie réznego rodzaju adaptacji filmowych albo
serialowych, majacych swoje oparcie na prawdziwych i g%osnych wydarzeniach.
Sprawa O.J. Simpsona jest tego przyktadem, poniewaz ma juz niejedng filmo-
wa ekranizacje. Celem tego artykutu jest pierwsza proba przedstawienia procesu
karnego Simpsona na podstawie trzech materialéw audiowizualnych oraz wyka-
zanie ich spojnosci po przeprowadzeniu stopniowej analizy.

2. Wprowadzenie do problematyki eseju

Sprawa Orenthala Jamesa Simpsona z 1995 r., ktora czesto jest okreslana
mianem ,.procesu XX wieku”, wskazata na problematyke rasizmu zupetnie pod
innym katem, a takze stworzyla kolejne wyzwania dla prawa obowigzujgcego
w USA. Cytat Courtneya Bernarda Vanca (w roli glownej w ,,American Crime
Story” jako Johnnie Lee Cochran Jr., ktory byt wiodacym adwokatem w sprawie
Simpsona) moze okresli¢ pozycje prawie wszystkich przedstawicieli afroamery-
kanskiego spoteczenstwa po ogloszeniu werdyktu: ,, That’s the victory. Our story
is now out of the shadows.”!

Powyzej przedstawiony cytat nawigzuje do niejednoznacznej kultury
prawnej Stanéw Zjednoczonych: z jednej strony, stanowienie prawa jest ukierun-
kowane na zmiang¢ stanu $wiadomosci spoteczefistwa a system prawny jest po-
strzegany jako instrument do zapewnienia porzadku, z drugiej za$ strony, jest to
kraj nie do konca tolerancyjny (chociaz stynna ustawa Civil Rights Act z 1964 r.
wprowadzita zakaz wszelakich przejawoéw dyskryminacji). W kolejnym punkcie
przedstawiam przyktad, jak wydarzenia, majace swoje oparcie na publicznych
przejawach rasizmu odegraly znaczacy wplyw na caly przebieg sprawy ,, The
People v. O. J. Simpson”.

3. WecezeSniejsze wydarzenia, ktore mialy wplyw na wyrok w sprawie
0. J. Simpsona

Powszechnie wiadomo, ze w Stanach Zjednoczonych problem rasizmu
jest obecny nawet dzisiaj i czgsto obawy przed przedstawicielami panstwa majg
swoje racjonalne podloze (wspotczesnym przyktadem jest tragiczne wydarzenie
sprzed kilkunastu miesigcy: zabicie George’a Floyda przez policjanta. To zda-
rzenie bardzo szybko spowodowalo aktywizacje ruchu spotecznego ,,Black Li-
ves Matter”, liczne demonstracje i niestety — bunty na terytorium USA). Jednak
kluczowym epizodem dla sprawy karnej Simpsona stat si¢ przypadek Rodneya
Kinga. W 1991 r. zostal on bezpodstawnie zatrzymany i pobity przez kilku ofi-

1 American Crime Story: The People v. O.J. Simpson, season 1, 2016, https://www.netflix.com/watch/80127682?track
1d=200257859, e. 10, 44:35 {dostep 2020-05-10}.
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cerdw policji,” ktorzy pozniej, w procesie sadowym, zostali uniewinnieni.> Ten
werdykt spowodowal powstanie buntow w Los Angeles, ktdre przeksztalcity si¢
w wandalizm i anarchi¢ — zostal ogloszony stan wyjatkowy.* W wyniku tych
historycznych wydarzen Departament Sprawiedliwo$ci USA wszczat federalne
dochodzenie w sprawie pobicia Kinga i oskarzono funkcjonariuszy policji o na-
ruszenia praw obywatelskich. Ten proces trwat tydzien, a policjanci zaangazo-
wani w pobicie Rodneya Kinga zostali zwolnieni z policji w Los Angeles.’

Z catej historii sprawy Kinga i konsekwencji, do ktérych ona doprowadzita
nalezy wyciagna¢ dwa wnioski: po pierwsze, zamieszki zostaty wywotane przez
razacy brak bezstronnosci na tle rasistowskim, po drugie - po oficjalnym zakon-
czeniu protestow spoteczna zto$¢ i oczekiwania na wymierzenie sprawiedliwo-
$ci caty czas rosty. Ten proceder niewatpliwie mial wptyw na sprawe Simpsona,
ktéra miata miejsce kilka lat pdzniej.

4. Krotkie przedstawienie najwazniejszych aspektow sprawy karnej
0.J. Simpsona

Na samym poczatku tego punktu warto przedstawic¢ kim jest O. J. Simpson
- gldéwnie jest znany jako amerykanski pitkarz, a po przej$ciu na emeryture - jako
aktor i celebryta. Mimo wszystko, od 1994 r. wigkszos¢ $wiata kojarzy go jako
jedna z najbardziej znanych osob oskarzonych w Stanach Zjednoczonych.

Przechodzac do meritum, warto wyeksponowa¢ zasadniczy fakt:
12 czerwca 1994 r., Nicole Brown Simpson i Ron Goldman zostali zamordowa-
ni. Kilka dni p6zniej Simpson zostat oskarzony o popelnienie tego przestgpstwa
1w 1995 r. rozpoczat si¢ proces sagdowy. Stronami w postgpowaniu karnym byty:
I. Oskarzenie: 1. Marcia Clark — prokurator gtowny; 2. Christopher Darden —
prokurator pomocniczy. Godna uwagi adnotacja jest fakt, ze Darden zostal wy-
brany na swoje stanowisko tylko ze wzgledu na przynaleznos¢ do spotecznos$ci
afroamerykanskiej - tym sposobem prokuratura chciata zdoby¢ wigcej zaufania
do swoich argumentow i sposobu prowadzenia sprawy. II. Obrona sktadala si¢ az
z 13 0sob, ale przytocze najwazniejsze nazwiska na potrzeby artykutu: 1. Robert
Shapiro — prawnik; 2. Johnnie Cochran — wiodacy adwokat w sprawie Simp-
sona, byt takze waznym dziataczem spotecznym; 3. Robert Kardashian - byt
adwokatem. Warto zauwazy¢, jak sprawnie Simpson podszedt do swojej obrony
— przede wszystkim zatrudnit najlepszych adwokatow, cieszacych si¢ zaufaniem
wigkszos$ci spoteczenstwa (na przyktad przed ogloszeniem wyroku Cochran brat
udzial w wywiadach, wypowiadajac si¢ za réwnoscia Afroamerykanow. W ten
sposob umocnit pozycje ,, dream team”, czyli zespotu obroncow Simpsona).

Proba przedstawienia procesu karnego Simpsona w catosci jest proble-
matyczna, dlatego sprobuje przytoczy¢ tylko najwazniejsze fakty, potrzebne do
zrozumienia glownych problemow tej sprawy. Po pierwsze, nawet przed roz-
poczeciem procesu pojawit si¢ dylemat, ktory wywolatl ogromne oburzenie w

2 The Rodney King beating, 2019, https://www.youtube.com/watch?v=icZV1w5uLcE {dostgp 2020-05-11}. To
aresztowanie zostalo uchwycone przez kamerg jednego mezczyzny, ktory mieszkal w poblizu - wideo bylo transmitowane przez
media w Los Angeles, a pozniej — na catym $wiecie.

3 P. Reeves, Profile: An icon, anxious and shy: Rodney King - As he awaits a new trial of the police who beat him,
Rodney King has become a hero, a demon, and a gold mine. Phil Reeves reports,1993, https://www.independent.co.uk/voices/profile-
an-icon-anxious-and-shy-rodney- king-as-he-awaits-a-new-trial-of-the-police-who-beat-him-1474406.html {dostep 2020-05-11}.

4 L. Cannon, Official Negligence: How Rodney King and the Riots Changed Los Angeles and the LAPD, Basic Books,
New York, 1999, p. 350.

5 P. Reeves, Profile (...), op.cit. (ta sama strona internetowa).
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spoteczenstwie - prokuratura przeniosta sprawg¢ do miejsca niepodlegajacego
jej jurysdykcji. Powodem takiej decyzji byta duza liczba ludnos$ci afroamery-
kanskiej, ktora dominowata na jej poczatkowym obszarze i wspierala strone
Simpsona.® Wydaje si¢ zrozumiatym to, ze takie zachowanie ze strony panstwa
niektorzy obywatele mogli potraktowac jako do$¢ wyrazny przejaw rasizmu:
prokuratura nie miata wyraznych podstaw do przeniesienia sporu sagdowego, ale
uzyskata zgod¢. Natomiast mozna rozwazy¢ kwesti¢ tego, ze Afroamerykanie w
wigkszos$ci wspierali Simpsona ,,odgdrnie”, bez najmniejszej proby zalozenia, ze
mogt popehi¢ przestepstwo. W tym wypadku decyzja oskarzycieli, moim zda-
niem, jak najbardziej miata sens: skoro przedstawiciele jednej grupy stanowczo
podchodzili do tej sprawy, bez uwzgledniania kwestii dowodowych, nie mozna
byto od nich oczekiwaé racjonalnego mys$lenia w trakcie procesu. Po drugie,
prokuratura miata wielka ilo$¢ niepodwazalnych dowodow, ale tylko mata ich
liczba zostala przyjeta w sadzie z uwagi na to, ze detektywi przydzieleni do spra-
wy Simpsona popehnili btedy proceduralne i zostali ,,przytapani” na ktamstwie
w sadzie. Po trzecie, finalng kwestig procesu byto przedstawienie materiatow
dowodowych, potwierdzajacych rasistowska dziatalno$¢ jednego z detektywow,
zaangazowanych w tg sprawe. Wszystkie wymienione przeze mnie zagadnienia
doprowadzily do porazki oskarzycieli — majac duzo jednoznacznych dowodow,
w pierwszej kolejnosci przedstawiali te, ktore zostaty uzyskane z naruszeniem
procedury. Nie zwrocili uwagi na wazny aspekt rasistowskiego zachowania jed-
nego z detektywow i wiedzac, ze obrona wykorzysta ten fakt przeciwko nim,
dopuscita t¢ osobe do zeznan. Finalnie, majac na wzgledzie tylko ta sprawe
karng, trzeba skrytykowac system tawy przysigglych - obserwacja spoteczna i
zaangazowanie sa bardzo waznymi elementami, szczegélnie w sagdownictwie,
ale nalezy rozwazy¢, czy ludzie niebedacy prawnikami, znajdujacy si¢ caty czas
pod naciskiem opinii spotecznej moga decydowaé o winie osoby znanej i lubia-
nej (podjecie decyzji w sprawie werdyktu Simpsona zajeto tylko 4 godziny). W
odniesieniu do tej kwestii, moim zdaniem, obrona mistrzowsko zdotata wyko-
rzysta¢ wszystkie swoje mozliwos$ci prawnicze i spoteczne do zmanipulowania
sposobem rozumowania tawy przysiegtych.

Powyzsze argumenty wskazuja na to, ze sprawa O. J. Simpsona jest pew-
nego rodzaju fenomenem w historii prawa amerykanskiego — ten proces nie tylko
wywart ogromny wpltyw na samo$wiadomos$¢ spoteczenstwa, ale takze pokazat,
jak strach przed opinig publiczng mozna umiejetnie wykorzysta¢ do wygrania
najcigzszych cas’ow. Ten proces w wielkim stopniu wptynal na $wiat mass me-
dialny, w wyniku czego powstaty ponizej przytoczone filmy.

5. The OJ Simpson Story (Full Movie) 1995.

Ten film zostat nakrecony w 1995 r. i jest bardzo wazny, chociaz nie po-
rusza wprost problematyki procesu sadowego. W wigkszosci skupia si¢ na tym,
aby przedstawi¢ zycie Simpsona do jego poznania z Nicole Brown, a pdzniej na
odtworzeniu glosnych konfliktow, ktore wystepowaty w ich zwiagzku matzen-
skim na dlugo przed morderstwem.” Jest to bardzo dobra adaptacja udokumento-

6 B. Heis, The Santa Monica Myth, 2018, https://ojsimpson.co/oj-simpson-trial-santa-monica-myth/ {dostgp 2020-05-
11}

7 The OJ Simpson Story (Full Movie) 1995 Rare, 1995, https://www.youtube.com/watch?v=k97yjE0V3yl&t=1785s,
48:30 {dostgp 2020-05-12}. Na przyktad sytuacja, kiedy Nicole Brown po raz pierwszy oskarzyta Simspona o fizyczne zngcanie si¢
nad nig.
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wanych wydarzen, ktora pojawita si¢ na ekranach kilka miesigcy po zabojstwie
Nicole oraz Rona Goldmana i nakre$la niebanalng wersj¢ pewnych sytuacji,
ktére mogly mie¢ wptyw na spoleczny odbidr danej pozycji — na przyktad, na
samym poczatku film prezentuje Simpsona jako osobe ,,szerokiej duszy i wiel-
kiego serca”.® W dalszej cze$ei filmu wizerunek O.J.’a zmienia sie¢, zostaje on
przedstawiony jako porywczy czlowiek, ktory potrafi bi¢ swoja zong, a po6zniej
usmiecha¢ si¢ do kamer, méwiac, ze byt to przykry wypadek.’

W nawiazaniu do danego filmu, nie mozna poming¢ kwestii nastrojow, ja-
kie panowaly w spoteczenstwie - w 1994 r. zostaty przeprowadzone badania,
ktore wykazaty, ze wigkszos¢ Afroamerykanow uwazata Simpsona za niewinne-
20.!° Te badania oczywiscie nie ujawnity opinii wszystkich przedstawicieli afro-
amerykanskiej wspdlnoty w Stanach Zjednoczonych, ale jednak zilustrowaty, ze
wsrod niej Simpson miat szerokie poparcie. Majac na wzgledzie czasowa per-
spektywe, nie mozna zignorowac jej wptywu na odbidr przetomowego wyroku
7 1995 r.: w ostatnich latach wyniki badan odzwierciedlaja odmienne stanowi-
sko.!"" Z ubiegiem lat, jeden z czlonkow tawy przysiegtych w procesie karnym
oglosit publicznie, ze jednak uwaza Simpsona za winnego. '

Przechodzac do analizy tego filmu, przede wszystkim nalezy zwroci¢
uwage na to, ze dana pozycja dobrze zobrazowata stan faktyczny kluczowych
wydarzen sprzed morderstwa, majacych bezposredni wptyw na postgpowanie
oskarzenia w sprawie karnej — moim zdaniem, najwazniejsze sceny sg prawie
identyczne z tym, co dziato si¢ naprawde." Wlelkq zaleta tego materiatu audio-
wizualnego jest to, ze tworcy nie narzucili swoim widzom wybranej przez nich
linii (na przyktad nie sugerowali, ze Simpson jest winny albo nie jest), tylko
skoncentrowali si¢ na okoliczno$ciach, ktore maja swoje oparcie w aktach poli-
cyjnych albo artykutach.'

W drugiej kolejnosci warto wskazaé glowne postacie, ktore pojawily sig
w tym filmie: 1. O. J. Simpson; 2. Nicole Brown Simpson; 3. Ron Goldman; 4.
Robert Shapiro. Osoby autentyczne w wigkszosci prowadzili zycie publiczne,
udzielali wywiady i te materialy, potwierdzajg to, ze aktorzy, wybrani na role
glowne jak najbardziej pasowali z wygladu i zachowania do tych osob ,,praw-
dziwych.” Koniecznie wymaga zaakcentowania fakt, ze w filmie z tak zwanego

8 The OJ (...), op.cit., 10:51. Scena przedstawia poczatki znajomosci Simpsona z Nicole Brown oraz sytuacje, kiedy
pomaga niepetnosprawnemu chlopczykowi poczué si¢ ,.,gwiazda pitki.”

9 The OJ (...), op.cit., 52:50. Scena przedstawia “tlumaczenia” Simpsona za pobicie Nicole Brown.

10 T. Humphrey, 50% to 25% majority believe O.J. Simpson guilty of murder — compared to 38% to 32% in July, 1994, s.1.
Bardzo cickawy jest podtytut artykutu, ktory mozna przettumaczy¢, jak:” Wigkszos¢ Afroamerykanow wierzy, ze jest niewinny, nie
bedzie miat sprawiedliwego procesu i jest niesprawiedliwie traktowany przez media.” To jedno zdanie przedstawia wlasnie wezesniej
wspomniane obawy 1 nastroje, panujace w okreslonej grupie spotecznej i majace wielki wplyw na caty proces.

11 C. Bialik, Most black people now think O.J. was guilty, 2015, https://fivethirtyeight.com/videos/most-black-people-
now-think-oj-simpson-was-guilty/ {dostgp 2020-05-12}. Wykres zaprezentowany na stronie pokazuje, jak zmienialy si¢ opinie
wigkszosci ludzi w ciggu kilkunastu lat.

12 J. Brown, K.Muldowney, L.Effron, What OJ Simpson juror thinks of Simpson now, two decades after criminal trial,
2017, https://abenews.go.com/US/oj-simpson-juror-thinks-simpson-now-decades-criminal/story?id=48730188 {dostep 2020-05-12}.

13 The OJ (...), op.cit., 1:04:36. Na przyktad, wybrana przeze mnie scena przedstawia, jak Nicole Brown dzwoni do
policji, méwiac, ze O.J. wlamat si¢ do jej domu. Nagranie autentyczne jest dostgpne w domenie publiczne;j.

14 The 0OJ(...), op.cit., 44:16. Jako przyktad podaje scene, ktéra przedstawia rozbicie szyby w samochodzie Nicole przez
0.J/a kijem baseball’owym. Jest to jedno z pierwszych, zgtoszonych przez Nicole do Policji, agresywnych zachowan Simpsona, ktdre
podzniej zostato szeroko omoéwione w artykutach (miedzy innymi w artykule Adrea Forda i Richa Connella z 1994 r.)
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,,dream team” Simpsona przedstawiony zostat tylko Roberta Shapiro.'* Sam ak-
tor, chociaz pojawit si¢ dostownie na kilka minut, stworzyl obraz, odtwarzajacy
rzeczywisty charakter zachowania samego Shapiro, bardziej profesjonalnie, niz
w dalej omawianej ,,American Crime Story.” Najwazniejsza posta¢, a miano-
wicie O. J Simpson zostal pokazany tak, jak w mediach tego czasu: w filmie
widzimy dwie odstony charakteru bylego sportowca: pierwsza — kochajacy maz,
druga — domowy tyran. Mimo wszytko, sceny, przedstawiajace ,,ciemng strong”
Simpsona nie kreuja dodatkowo zlego obrazu i zachowuja maksymalng praw-
dziwos¢ bez domystow. Kolejne osoby, czyli Nicole i Ron nie sa zobrazowane
jak typowe ofiary morderstwa, lecz jako osoby walczace: przez caly film byt to
zwyktly opis ich osobowosci i moim zdaniem, jest to niezmiernie ciekawy punkt
odniesienia do wszystkich innych filmow dokumentalnych (nie analizowanych
w danym wypracowaniu), ktore zawsze prezentuja te dwie jednostki jako ,,0d
poczatku skazane na $mieré.” Biorgc pod uwage autentyczne materiaty proceso-
we, uwazam, ze powyzej wymienione postacie zostaly zaprezentowane w spo-
sob jak najbardziej prawdziwy, i pozwala to na maksymalnie wiarygodny odbior
dla widzow.

W ostatnim punkcie swojej analizy chcialabym zasygnalizowac, ze dany
material audiowizualny prezentuje tylko takie wydarzenia, zwigzane bezpo-
$rednio ze sprawg sadowa: stynny ,,poscig policyjny za Simpsonem”, pierwsze
ztozenie zeznan przez O.J.’a oraz jego przygotowanie do procesu sadowego.
Stwierdzam, ze wymienione epizody zostaly przedstawione w sposob skroto-
wy, ale nieskomplikowany dla widza, zachowuja czasowa chronologi¢ i trafnie
oddaja caly swoj sens, nie komplikujac odbioru dla osoby nie zapoznanej ze
szczegotami sprawy karnej.

Podsumowujac dany watek, jestem zdania, ze film z 1995 r. zdaje si¢ mie¢
pozytywne oddziatywanie na §wiadomos$¢ spoleczng, dlatego ze konsekwentnie
koncentruje uwage widza na informacjach faktycznych. Z uwagi na to, ze dana
pozycja zostala upubliczniona po ogloszeniu wyroku, zrozumiate jest, ze spote-
czenstwo nie bylo zainteresowane tzw. ,,adaptacja filmowsa” z sali rozpraw - pro-
ces na okraglo byt transmitowany w telewizji i wszyscy chcieli wiedzie¢, co tak
naprawdg dziato si¢ za ,,zamknietymi drzwiami”, a ten film sprostal ich wymaga-
niom, poniewaz przedstawia wlasnie takg historig, z zachowaniem maksymalne;j
autentycznosci w oddaniu kluczowych wydarzen sprzed zabdjstwa.

6. OJ Simpson: The Untold Story Full Documentary (2000).

Ten film powstat w 2000 r., czyli 5 lat po zakonczeniu procesu karnego.
Wybratam akurat tg pozycj¢, poniewaz ona niezaleznie kontynuuje watek wyzej
opisanego filmu z 1995 r., ktoéry ,,wprowadza” widza w samg istot¢ problema-
tyki i konczy si¢ na tym, ze O.J. Simpson zostaje zatrzymany w swoim domu.'®
Natomiast, pozycja z 2000 r. skupia si¢ na omowieniu wszystkich kluczowych
dowodow w sprawie karnej, przedstawieniu najwazniejszych faktow i zeznan.
Przez wigkszo$¢ filmu sa prowadzone wywiady z osobami, ktore bezposrednio
uczestniczyty w badaniach kryminalistycznych na miejscu zbrodni, albo z de-
tektywami, ktdrzy zajmowali si¢ analizg sprawy w trakcie jej prowadzenia, a

15  The OJ(...), op.cit., 1:13:11. Scena przedstawia jak pierwszy adwokat Simpsona, Robert Shapiro zaprosit lekarzy, aby
wykona¢ badania, wyniki ktére pézniej mogtyby by¢ pomocne dla obrony w sadzie.

16  The 0J(...), op.cit., 1:27:25. Finalna scena pokazuje, jak O.J. Simpson poddaje sie Policji, po ,nieudanym” poscigu.
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takze po jej ukoficzeniu - niewatpliwie jest to przyktad nowatorskiego podejscia
do tematu, ktory przez 5 lat zostat przedstawiony w mediach na wszystkie moz-
liwe sposoby Dana pozycja proponuje widzom i 1nn0wacyjny pomyst na zrozu-
mienie mektorych aspektow ,,procesu XX wieku”: miedzy i 1nnym1 kryminali$ci
podali wersje, ze dwie osoby popelnity morderstwo — o tym moéwia dodatkowe
$lady na miejscu zbrodni;'” kolejna teoria dotyczyta watku rodzinnego Simpso-
na: prywatny detektyw znalazt dowody, ze starszy syn Simpsona od pierwszego
matzenstwa — Jason — nie raz byt zatrzymywany przez policje, czgsto bit swoja
dziewczyne, miat przesladowcze zachowania w stosunku do niej, a takze do Ni-
cole Brown, i co najwazniejsze — wieczorem w dzien zabdjstwa nie miat alibi,
i w pOzniejszym czasie nawet nie zostal przestuchany;'® na sam koniec zostaty
zaprezentowane zeznania pewnego Billa Wasza, ktory twierdzil, Ze na zlecenie
Simpsona $ledzit Nicole."” Niektore z przytoczonych faktow i teorii wezesniej
nie byty upublicznione, dlatego film wzbudzil ponowne zainteresowanie sprawa
i spoteczny sceptycyzm do sposobu dzialania wymiaru sprawiedliwosci.

Przechodzac do poszczegodlnej analizy, moge stwierdzi¢, ze dana pozycja
w glownej mierze skupia si¢ na stanie faktycznym prawdziwych wydarzen. Ge-
neralnie nie przedstawia procesu sadowego, ale na przyktad przytacza najwaz-
niejsze nagrania zeznan,” przywoluje niebanalne teorie i okazjonalnie pokazuje
modelowy ,,re-enactment” z miejsca zbrodni. Jedynym minusem dla mnie jest
taki szczeg6l: film od poczatku sugeruje widzom, ze O. J. Simpson jest winny, a
komentatorzy rozmaw1ajq o tym, czy tylko Simpson popehit przestepstwo, czy
zostala w to zaangazowana jeszcze druga osoba. Moim zdaniem, film dokumen-
talny powinien koncentrowaé uwage widza tylko na precyzyjnych koncepcjach,
bez narzucenia dodatkowego punktu widzenia tworcow.

Kolejnym elementem danej analizy jest pytanie, w jaki sposob zostaly
przedstawione glowne postacie. W danym nagraniu nikt z uczestnikow nie zo-
stat szczeg6lnie zademonstrowany, oprocz O.J. Simpsona. Byty sportowiec, tak
jak wskazatam wcze$niej, zostat zobrazowany ,»odgornie” jako morderca bez
sumienia, majqcy »wielki kryminalny bagaz” za soba. Niewatpliwie ci¢zko jest
nie przyzna¢ racji niektorym kwestiom dowodowym w sprawie karnej, ale taki
sposob przedstawienia osoby uniewinnionej nie do konca byl dobry dla odbior-
cow tego filmu, poniewaz tatwo mogt wzbudzi¢ ponowne zamieszki i spory
spoteczne. Warto podkresli¢, ze film zostat nakrgcony przez tworcow biatosko-
rych i od samego poczatku przedstawia Afroamerykanina jako osobe stusznie
oskarzong. Osobiscie uwazam, ze Simpson zostat zaprezentowany w taki sposob
tylko dlatego, ze z ubiegiem 5 lat spoteczenstwo powoli zmieniato swoje zdanie
na temat jego niewinnos$ci i zaczeto bra¢ pod uwage kwestie dowodowe, a nie
dyskryminacyjne. W stosunku do innych 0s6b — uczestnikow procesu jest zacho-
wany prawdziwy wizerunek, nie zauwazytam proby ,,zamiany” prawdziwych
nagran albo montowan je w taki sposdb, aby obraz konkretnego czlowieka zostat
przedstawiony blednie. Takze, ten film wygrywa na tym, ze po raz pierwszy

17 OJ The Untold Story (BBC Documentary), 2000, https://www.youtube.com/watch?v=uTLb_3Y2Wug, 38:07 {dostgp
2020-05-12}.

18 OJ The Untold (...), op.cit., 39:38.
19 OJ The Untold (...), op.cit., 56:59.

20 OJ The Untold (...), op.cit., 33:03. “Stynne” zeznania Marka Fuhrmana, detektywa, ktory znalazt prawie wszystkie
dowody na miejscu zbrodni. Ta wypowiedz zakonczyta jego karierg¢ w Policji.
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przedstawil wywiady z osobami, ktore migdzy innymi badaly dowody. Osobiscie
uwazam to za wielki plus, poniewaz, w pewnym sensie, to one decydowaty o
kwestiach dowodowych w procesie — bez ich wiedzy i komentarza ani oskarze-
nie, ani obrona nie mialaby nawet poczatkowo na czym si¢ skupic.

Ostatni element, odnoszacy si¢ do wydarzen, zwigzanych bezposrednio ze
sprawg sadowa zostal przyblizony skrotowo, w wigkszosci z uzyciem wycinkow
z prawdziwych nagran transmitowanych w telewizji. Generalnie, w danej pozy-
cji zwracalo si¢ uwage na dowody i zeznania samego Simpsona, na wystapieniu
jednego z jego obroncéw — Roberta Kardashiana w telewizji,?! kiedy Simpson
probowat uciec od policji, a takze na zeznaniach detektywa Fuhrmana. Ten spo-
sob przedstawienia kilku waznych eplzodow odnoszacych si¢ do procesu wyda-
je mi si¢ stuszny, poniewaz ,,niesie w sobie” pewnego rodzaju przypomnienie o
tym, jak wszystko wygladato naprawde.

Podsumowujac dotychczasowe rozwazania moge stwierdzi¢, ze film z
2000 r. zdaje si¢ mie¢ niejednoznaczny wptyw na §wiadomos$¢ spoteczna, ponie-
waz przedstawia niesztampowy sposob na analiz¢ wydarzen — proponuje $miate,
ale mozliwe koncepty, jednocze$nie narzucajac jeden sposob rozumienia sprawy,
co nie do konca mogto spotkaé si¢ z odpowiednim zrozumieniem.

7. American Crime Story, season 1: The People v. O. J. Simpson (2016)

Serial, ktory powstal w 2016 r. jest §wieza i pionierska pozycja, poniewaz
stanowi sobg probe oddania catego procesu karnego. Produkcja ta — w porow-
naniu do filméw — zaprezentowata wydarzenia w odniesieniu do realnego pro-
cesu szczegdtowo i chronologicznie, przedstawiajac od razu caly obraz spra-
wy karnej. Ta nowoczesna adaptacja zawiera w sobie wielka liczbg odestan do
wspotczesnej historii rasizmu w Stanach Zjednoczonych i wszystkie odcinki
odzwierciedlaja t¢ sytuacje pod katem dzialania ,, dream team” Simpsona, ktora
,,odwrocita” rasistowskie nastroje przeciwko ludziom, ktoérzy zawsze je przeja-
wiali — i osiagnela skutek w postaci uniewinnienia Simpsona.

Przechodzac do gruntownej analizy, materiat audiowizualny z 2016 r. w
wigkszo$ci przedstawia sprawe, taka jaka ona byla w rzeczywistosci, poniewaz
tworcy gtownie skupili si¢ na otworzeniu realnych wydarzen, z minimalnymi
zmianami.??> Sposob odtworzenia procesu sagdowego wydaje si¢ jak najbardziej
realny, dlatego tez serial cieszy si¢ duza przychylnoscia — w 10 odcinkach staran-
nie zostaly utozone zasadnicze fakty i znaczace momenty procesu. Taka forma
przekazu informacji spowodowata wielki wybuch ponownego zainteresowania.

Wielka zaleta serialu jest to, ze przedstawia on prawie wszystkie osoby,
uczestniczgce w procesie, a wybrani aktorzy sg bardzo podobni do autentycz-
nych postaci.” Na szczeglng uwage zastuguje ten fakt, ze O.J. Simpson jest
scharakteryzowany jako osoba niewinna — w przeciwstawieniu do poprzednio
omawianego filmu jest to niejednoznaczna, ale jednak pozytywna niezgodnos¢.
Kolejne osoby - gtéwna oskarzycielka Marcia Clark, adwokaci Simpsona - Ro-

21 0J The Untold (...), op.cit., 12:30. Jedno z bardzo popularnych nagran, dotyczace sprawy karnej Simpsona: Robert
Kardashian czyta publicznie ,list samobdjczy” Simpsona.

22 Real Life OJ Trial vs ‘People vs OJ Simpson’ - Comparison, 2017, https://www.youtube.com/watch?v=7L36wb-w0CA
{dostep 2020-05-20}. Na przyktad dany film przedstawia poréwnania najwazniejszych momentdéw serialu z rzeczywistymi nagraniami
procesu.

23 American (...), op.cit.,, .10, 01:01:27. Twoércy serialu przedstawiajg aktoréw v. realne postacie z krotkg informacjg
dodatkowg.
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bert Kardashian i Robert Shapiro sa zademonstrowani jako ,,nickompetentne
ofiary.” Osobiscie mnie zaskoczyla taka interpretacja twoércow, poniewaz ,,seria-
lowy” wizerunek trzech konkretnych postaci odbiega od rzeczywistosci. Takie
roznice, oczywiscie, mozna zauwazy¢ tylko po uprzednim zaznajomieniu si¢ z
nagraniami autentycznymi, ale warto podkresli¢, ze stosunkowo dziwnym wy-
daje si¢ unaocznienie silnych i walczacych oséb jako ,,worka do bicia.” Uwa-
zam, ze nawet po uptywie 21 lat spoleczenstwo Stanéw Zjednoczonych mogto
zosta¢ wprowadzone w blad co do tego, jaka rolg odegrali ci ludzie i zrozumie¢
ten proces zupelnie odwrotnie - jako ,,wielkg porazke nickompetentnej kobie-
ty” 1 kontrowersyjne sposoby postgpowania dwoch najwazniejszych obroncow
oskarzonego. Finalnie, przedstawienie wiodacego adwokata — Cochrana, moim
zdaniem jest najlepsze w tym serialu i w najwigkszym stopniu kreuje obraz jed-
nostki rzeczywistej: jest niepodwazalnie zobrazowany jako bezstronny adwo-
kat, ktéry potrafit wykorzysta¢ wptywy mediow w celu wygrania sprawy. Takie
niejednoznaczne zobrazowanie konkretnych postaci, z oddaniem przychylnosci
jednym i catkowitym potepieniem drugich, zdaje si¢ mie¢ swoje podloze w in-
dywidualnym rozumieniu tworcoOw oraz ich pogladach na sposéb postepowania
kazdego z nich w trakcie procesu.

Sposoéb przedstawiania Wydarzer'l, zwigzanych bezposrednio ze sprawg sa-
dowa w ,,American Crime Story” jest kompletng wersja samego procesu Simp-
sona, ponlewaz skupita si¢ na bardzo szczegélowym jego zobrazowaniu. Nie
mozna pomingé kwestii tego, od czego zaczyna si¢ plerwszy odcinek — od poka-
zania prawdziwych nagran pobicia Rodneya Kinga i pozniejszych buntow.>* W
nastepnych odcinkach serialu padaja miedzy innymi takie wyrazy: ,, You want
to make this a black thing”; * ,, 4 lot of black people think O.J. didn't do it.”;
% They’re going racial.”®” Wtasnie takie odestania probuja pokazaé ten gle-
boko zakorzeniony problem rasizmu, ktéry zostat sukcesywnie wykorzystany
przez obroncoéw Simpsona. Jeszcze jednym takim exemplum jest przywolanie
wspomnien Cochrana: jest 1982 r., czyli 13 lat przed procesem karnym, Cochran
zostaje bezpodstawnie zatrzymany przez policjanta na oczach wielu biatosko-
rych ludzi — w tej scenie niezmiernie wazne s3 stowa, napisane na motocyklu
funkcjonariusza policji: ,, To protect and to serve.” *® Oczywiscie, Cochran zostat
uwolniony, kiedy policjant dowiedziat si¢, Ze jest prawnikiem. Wiasnie  takie
przyktadowe, rozrzucone w czasie, wieloznaczne wydarzenia przyczynity si¢
do tego, jak ostatecznie zostata rozegrana sprawa sadowa — w spoteczenstwie
afroamerykanskim przez dtugi czas narastato niezadowolenie systemem prawa
i w koncu doprowadzito to do pewnych oczekiwan z ich strony, niekoniecznie
stusznych, ale zrozumiatych.

Przedstawiona analiza prowadzi do nastepujacych konkluzji: serial jest
bardzo dobra forma adaptacji nagran procesowych i finalnym, niezaleznym
»przedtuzeniem” pierwszych dwoch filméw. Osobiscie uwazam, ze niedorzecz-
nie oddaje obrazy znaczacych osob sprawy karnej, co bez watpienia moze skut-
kowa¢ nieodpowiednim odbiorem w spoteczenstwie i zaprezentowac ,,proces

24 American (...), op.cit., .1, 00:06.
25  American (...), op.cit., .3, 24:25.
26 Ibidem, 28:56.
27  Ibidem, 35:27.

28  American (...), op.cit., e.5. Sama nazwa odcinku brzmi “The Race Card.”
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XX wieku” odmiennie od tego, jaki on byt naprawdg, tworzac dodatkowe wat-
pliwosci i konflikty.

8. Wnhnioski

Podsumowujac, nalezy stwierdzi¢, ze sprawa karna w kazdej z wyzej omo-
wionych pozycji zostata przedstawiona w sposéb nowoczesny i oryginalny. Ma-
teriaty audiowizualne zachowaty niewatpliwg i1 niezalezng spojnos$é ze sobg i
w pewnym sensie prezentuja jedna wielka histori¢, podzielong na 3 czgsci: 1.
zyciorys Simpsona i Nicole, 2. dowody i teorie, 3. adaptacja procesu sadowego.
Mysle, ze taka spojnos¢ mozna wythumaczy¢ tym, ze tworcy gltdwnie chcieli
przedstawi¢ histori¢ prawdziwa, z uwzglednieniem najwazniejszych aspektow i
problemdw, towarzyszacych catej sprawie. Ten fakt, ze wszystkie nagrania zo-
staly przedstawione swiatu z pewnymi odstgpami czasowymi, pozwolit na utwo-
rzenie lepszego wizerunku samej sprawy dla widzoéw, pozwalajac im na szersze
zrozumienie wszystkich szczeg6tdw procesu. Takie produkcje bezspornie wzbu-
dzaja $wiadomo$¢ spoteczng i przypominaja o ,,procesie wieku” i watpliwo-
$ciach, z ktorymi si¢ faczyt, wzbudzajac ponowne zaintrygowanie problematyka
kulturowo-prawng na tle rasowym nawet 25 lat pdzniej.
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MOJEJIb KOJIOOBIT'Y KYJIBTYPU B KOHTEKCTI
KVIBTYPOIIOTTYHUX JOCJIIKEHb

Jlosscenko Anacmacia @edopisna,

cmyodenmxka 1V kypcy oceimnvo-npogecitinoi npoepamu « Kynomyponoeisy
Gaxynememy ¢hinocoghii ma cycninbcmeosnascmsa Hayionanvrozo
neoaeoziunoeo ynigepcumemy imeni Muxatina /[pacomanosa

Haykoeuui kepignux —
K.ghinoc.n., ooy. Pycaxog C.C.

MiKIUCIHIUTIHAPHI 3B’ SI3KU TIPEAMETY KYJIBTYPOJIOTIi Criprsiia popMyBaH-
HIO Pi3HOMAaHITHHX METOMIIB TOCIiKEHHS KyIpTypH. KoskeH MeTo Mae cBofi Tie-
peBaru Ta HEMOJIKH, MPOTE, Yepe3 CKIAMHICTh OCSTHEHHs 0COOIIMBOCTEH HOBUX
(heHOMEHIB KyIBTypH, BOAa4aeEMO TOTpedy B METOOJIOT], sIKa BiJIIIOBiIa€ HOBUM
BUMOraM. Buxozsuu 3 1b0ro, BBaXKa€MO 3a HEOOXiIHE PO3MIIHYTH TEOPETUIHY
MOJICITb KOJIOOOITY KYJIBTYpH, sika Oyiia po3po0OsicHa OpUTAaHCHKMMU J0CHITHU-
KaMu chepH KyIbTypH i 3HalIUIa TiATPUMKY cepell IIMPOKOro KoJia HAyKOBIIiB.
Mozenb k0000iry KynbTypH, Ha Hally IyMKY, € CEKTHBHUM HayKOBUM
iAXOZI0M JUIsl aHAIl3y CMHCJIOBHX ACIEKTIB Pi3HOMaHITHUX (PEHOMEHIB Cy4dac-
HOI KyJIbTYpH, a TaKOK AEMOHCTPYE NOTEHLIaT y BUBYCHH] KIACHIHHX TEKCTIB
KYJIBTYPH B LIHHICHO-CMUCIIOBOMY IIPOCTOPi CYy9acHOT JIIOJHHH.
Teopist Oyia po3podiieHa y 1997 poiii rpyIor TEOPETHUKIB ITiJ1 4aC BUBYCH-
Hs kacetodona Walkman. Teopist mepenbavae, mo i 9ac BUBYCHHS KyJIBTYPHO-
TO TEKCTY 4H apTedakTy MOTPiOHO BPaXxOBYBATH I’ ATh ACMIEKTIiB: HOTO MPEICTaB-
JICHHS, 1JICHTHYHICTh, BUPOOHUIITBO, CIIOXKHMBAHHS Ta peryioBanus. Lle mpairtoe
3J1arOKEHO, 1100 3a0e3MeUnTH 3aralibHUil KYJIbTYPHHI POCTIp, B SKOMY 3Ha-
YEHHS CTBOPIOETHCS, POPMYETHCS, 3MIHIOETHCA 1 BIITBOPIOETHCS. Y TaKOMY JIaH-
11031 CTBOPEHHs 3HAa4€Hb HEMae Io4yarky abo KiHL; BCI aCHEKTH NpalioTh
CHHEPreTHYHO, CTBOPIOIOUH ceHe. OTHAK KOXKEH acleKT BHOCUTB CBill BHECOK B
CIIMHE IIiIe.
Mogeib KoJI000iry KyJIbTYpH, 110
| renwesesam | CKJIQJIAETHCS 3 I1°SATH aCIeKTiB, JEMOH-
CTpYeE, K Oyab-IKWi KyJbTypHHUH TIPO-
JIYKT HallOBHEHUI cmuciamu. Peryito-
BaHHs BKIIIOYae popMaIbHHUN 1 HEPOp-
ra—— ["awmemcn. | MQIBHUKA KOHTPOJIb HaJ KYJIBTYPOIO.
B . BupoOHuKM KOIyIOTh IOMiHYIO4I 3HA-
YEHHS y CBOIX KYJIBTYPHHUX HPOIYKTAX.
PenpesenTamis — ne ¢opma, Ky mpu-
HMaloTh KyJIBTYpPHI IIPOIYKTH, BKJIIOYa-
I04M 3aKOJI0BaHI B HUX 3HaueHHs. Cro-
’KHBa4i aKTUBHO CTBOPIOIOTH CMHCIIH,
BUKOPUCTOBYIOUH KYJIBTYPHI ITPOIYKTH
B CBOEMY IOBCSKICHHOMY *HTTi. Da-
XiBIIi 31 3B’SI3KiB 3 TPOMAJICHKICTIO BH-
CTYNalOTh B SIKOCTI KyJBTYPHHX HOCe-
PEIHUKIB, TIPALFOIOYN HAJl CTBOPECHHAM

Cxema rkonoobiey kynemypu [6]
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CHUTBHOT ITCHTUYHOCTI MiXk MPOIAYKTaMH a00 MPOOIeMaMH 1 CIIOKHBAYaMHU.

Jxepapn T'orTiH BiIKPUTO BUKOPUCTOBYE I1i PAMKH Y CBOil KHI31 KyibTy-
pa MoOiIbHUX TenedOHIB: MOOLIBHI TEXHOJIOTI] y TIOBCSIKIEHHOMY JKUTTI, 1100
MTOBHICTIO 3PO3yMITH CTITPHUKOBHI TETIC(POH SIK KYJIBTYpHUH apTedakT.

Iro Taif Ta iHmI cipuiiMaIy MPOIEC CEHCOYTBOPEHHS SIK Oe3MepepBHHUH,
HEeJIHIMHWH, I’ ATUCTOPOHHIHN Aianor. «KyasTypHuii K0J1000iry, ik BOHH HOTO Ha-
3UBAIOTh, — 1I¢ «TEOPETHYHA MOJIC/b, OCHOBAaHA Ha apTUKYJISILIT HU3KH OKPEMHUX
MIPOIIECiB, B3AEMO/ISA IKUX MOXKE 1 CTIpaB/Ii MPUBOANUTH 10 3MIHHHX 1 BHITAJKOBUX
pesyasrariBy (o I"ait, 1997).

[1pu NOsICHEHHI TOTO, IO TaKe «KYJIBTYPHE TOCIIDKSHHS 1 SIK HOTrO «Ipo-
BOIUTHY», 3IIHCHIOETHCS HHU3Ka PO3MOPSITUNX TBEPKCHb. [IpUXWiIpHHUK Ii€i
mopeni, o ["aii migkpeciroe, Mo «Oyab-sIKUil aHalli3 KyJIbTYPHOTO TEKCTY abo
apTe(hakTy MOBUHEH IPOITH Yepe3 KyIbTYPHHUIA KOHTYP, 00 BiH OyB aJJeKBaTHO
BHBYCHUIN, MAIOYH Ha yBa3i, MO SKIIO OyIb-sIKUH 3 T’ ITH KIIOYOBHUX IPOIIECIB
IPHOPYETHCS, TO B Pe3yJIbTaTi aHauli3 abo «KyJIbTypHEe BUBYCHHS» TEKCTy abo ap-
TedakTy Oyne «Hea eKBaTHIM.

VY cBoemy ece «KynprypHa Giorpadis peueit» (1986) kynsrypHHIA aHTpO-
nosior Irop Kornutos BBOAMTS i71€10 TIPO T€, 110 B 00’ €KTIB, SIK i Y IXHIX TBOPIIIB,
€ WKUTTD» 200 «Kap’epay, IKi MOKHA OIIICATH B «Oiorpadisx»: « Sk i y BUImagKy
3 IIOABMU, JJpaMa TYT MOJISTa€e B HEBU3HAUEHOCTI OIIIHKH Ta IICHTHYIHOCTI». Taki
MPaKTHKH, SIK peKiiamMa, KPUTHKA 1 aJanTailis BKIIOYaloTh CKIaHI KOH(Iryparii
00’€KTIB 1 TEKCTIB, SKi MOXKYTh BKJIFOYATH Bi3yajbHE, 3ByKOBE Ta IHCEMOBE I10-
JaHHS.

JIjist Kpamioro po3yMiHHS TEOPii, 110 JICKUTh B OCHOBI MOJIENI KOJI000Iry
KYJIBTYpH, 1 Te, K 1l MO)KHa BUKOPHUCTOBYBATH y TPAKTHILI 3B S3KIB 3 rpOMaj-
CBKICTIO, KOPICHO BUBUUTH Ii B KOHTEKCTI KOHKPETHOI crpaBu. Sk cka3aB Opu-
TAQHCHKUH COLIOJIOT KYJIBTYpHU Ta MacoBUX komyHikauiii Ctroapt [osn : «Teopis
— IIe 3aBKIM OOXIIHWH NUISX HA NUIIXY IO 4orock mikasimoro» (Morley &
Chen, 1996, 1. 19).

3ayBa>1<1/1Mo Ha €(DEKTUBHOCTI 30CEPE/DKCHHS yBArM Ha II'SITH €JIEMEHTAX
TEOPETHUHOT MO, IO I AKPECIIOE MIKMCLMILTIHAPHUIT XapaKTep KyIbTypo-
JIOTi, 3aIy4aroun B OpOITy J0CHiKEHHS ICTOPUYHUIA, MHCTELTBOSHABYHIA, COLLi-
OJIOTIYHMH, aHTPOIIOIOTIYHUI, HOMITHYHUHA Ta iH. acnekTn. Mogens konoobiry
KYJIBTYPU HAJA€ MOXIIMBICTh BMBYCHHS CMHCIIOTBOPYOI JAISUIBHOCTI B Pi3HUX
chepax KyJabTypH, IO TOTpedye TaKoXK 3alydeHHA PiI10co(CHKOro iHCTPyMEH-
Tapito.

[TincymMoBYIOUH BHIIEBUKIIAICHE, XOUEMO ITiIKPECIUTH JOLUUIBHICTD BUKO-
pHUCTaHHS MOIEN KOJI000iry KYJBTYpH, KA CIPHAIOUN MTOBHOI[IHHOMY aHani3y
CTBOPCHHS, MOIIMPEHHS, CIPUAMAHHS PISHUX 3HAYCHb, YMOXIMBIIOE HOBHIi
BEKTOP PO3BUTKY KYJIBTYPOJOTTYHUX CTYIH.
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Niniejszy artykut podejmuje probe ogolnej charakterystyki i interpretacji zagadnienia jakim
Jjest spotecznos¢ kultury Ceramiki Sznurowej z obszaru Nizu Polskiego. To egzystujgca w neolicie
ugrupowanie pozostawilo po sobie niezwykle urozmaicone Zrodla danych archeologicznych, ktory
sq zdecydowanie odmienne od innych grup kulturowych. Catosé tych danych stosunkowo najlepiej,
cho¢ z pewnoscig nie bez marginesu bledu, odzwierciedlajq pozostawione przez ww. kulture kurhany
stanowigce jej wyroznik. W oparciu o wybrane przyktady pochowkow podkurhanowych oméwione
zostang w pracy zagadnienia spoteczne zwigzane z przedmiotowq spotecznosciq.

Stowa kluczowa: Neolit, Kurhany, Spotecznosci, mozliwosci interpretacyjne, Wojciech Zgu-
recki.

Interpretacja zrodet zwigzanych z obrzadkiem pogrzebowym ludnosci
kultury ceramiki sznurowej (dalej: KCSz), wymaga przyjgcia jasnych zatozen
wstepnych o charakterze aspektowym i zwigzanych ze specyfikazagadnienia ja-
kim sa pochéwki podkurhanowe. Rekonstrukcja procesu kreacji miejsca obrzg-
dowego 1 dokonywanych w nim dziatan dla spotecznosci zwigzanych z KCSz
miata gltéwniepokazaéwspdlne cechy badZ rdéznice migdzy grobami ww. ugru-
powania. O strukturze spotecznej wnioskuje si¢ glownie w oparciu o znaleziska
grobowe, te jednak nie zawsze odzwierciedlaja rzeczywiste relacje zachodzace
miedzy ludzmi w przesztosci (np. A.L. Kroeber 1927; P.J. Ucko 1969; 1. Hodder
1991, s. 11-12; M. Parker-Pearson 1999, s. 72-94). W niniejszej pracy podejmuje
probe ogodlnej charakterystyki i interpretacji zagadnienia jakim jest spoteczno$é
kultury Ceramiki Sznurowej z obszaru Nizu Polskiego. To egzystujaca w neoli-
cie ugrupowanie pozostawito po sobie niezwykle urozmaicone zrddta danych ar-
cheologicznych, ktory sa zdecydowanie odmienne od innych grup kulturowych.
Catos¢ tych danych stosunkowo najlepiej, cho¢ z pewnoscig nie bez margine-
su bledu, odzwierciedlajg pozostawione przez ww. kulture kurhany stanowiace
jej wyrdznik. W oparciu o wybrane przyktady pochowkow podkurhanowych
omoéwione zostang w pracy zagadnienia spoleczne zwigzane z przedmiotowa
spoteczno$cia. W przypadku KCSZ wnioskowanie zwigzane z tematami spo-
tecznymi (m.in. zagadnienia gospodarcze i osadnicze) s3 wyjatkowo problema-
tyczne. Materialy osadowe tego ugrupowania sa m.in. zlokalizowane na wyzy-
nach lessowych sa z reguty rzadko rejestrowane (J. Kruk, S. Milisauskas 1999,
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s. 243-246; J. Machnik, E. Sosnowska, W. Cyhytyk 1997) Iub jak w przypadku
Kujaw na wydmach, gdzie znane sg one gtownie z obozowisk (J. Czebreszuk
1996, s. 217-220), z ktorych materiat uniemozliwiajednakrzetelng rekonstrukcje
podstaw utrzymania dawnej spotecznosci. W oparciu o tego rodzaju przestanki
jest przyjmowane powszechnie, ze spotecznosci KCSZ zajmowaly si¢ przede
wszystkim hodowla i nie zaktadaty trwatych osad, wedrujac ze swoim stadami
(J. Czebreszuk 1996, s. 246; J. Kruk, S. Milisauskas 1999, s. 216 n.). Nalezy tu
zaznaczy¢, ze warunkiem niezbednym do zastosowania tego rodzaju gospodar-
ki bylabyprzede wszystkim obecno$¢ otwartych przestrzeni i w wigkszej czesci
odlesionych przez spolecznosci wspotczesne KCSz lub starsze od nich (np. ludy
zwigzane z kulturg pucharéw lejkowatych). Wraz z zanikiem kultury pucharéw
lejkowatych (dalej: KPL) gospodarka ludnoéci KCSZ ulegta zatamaniu, gdyz
zabraklo odbiorcy w tradycyjnej dotychczas wymianie handlowej produktéw
zwierzecych na ro$linne. Jedyna alternatywa stato si¢ w takim wypadku porzu-
cenie wedrownego trybu zycia i przejecie w wigkszej czesci stylu gospodarki
ludnosci KPL, co niewatpliwie byto dtugim i ztozonym procesem (S. Kadrow
1995, s. 110-112).

Na Nizu Polskim spotecznosci KPL z fazy lubonskiej egzystowaly przede
wszystkim dzigki rolnictwu wypaleniskowemu, o charakterze ekstensywnym.
Jednak tego rodzaju gospodarka na trwale przeksztalcita dotychczasowe $ro-
dowisko naturalne doprowadzajac do znacznego odlesienia i w efekcie zmiany
struktury lasow. Znaczny udziat sosny w odnotowywanych dotego okresu pro-
filach pytkowych z poczatku interstadium neolitu i brazu (dalej: INB) wskazu-
je na wypalanie lasow, ktore powodowato zaledwie cze$ciowe odradzanie si¢
skupisk lesnych pod postacia boru sosnowego, najszybciej zajmujacegootwarte
przestrzenie. Realnadegradacja srodowiska ograniczyta zatemstopniowo mozli-
wosci funkcjonowania rolnictwa wypaleniskowego, ale jednocze$nie umoz-
liwita wykorzystanie danej przestrzeni przez hodowcow o potwedrownym lub
wedrownym trybie zycia. Warunkiem ich przetrwania byla jednak kooperacja-
ekonomiczna z rolnikami, dostarczajacymi zb6z i innych roslin uprawnych. Nie-
stety w obecnej chwili trudno podwazy¢ powyzszewnioskowania (m.in. J. Kruk
2004; A. Marciniak 2004). Na obszarze Wielkopolski nie potwierdzono jednak
tak znacznych odlesien, jak w przypadku Kujaw, réwniez obecnos$é sosny jest
tu stabiej zaznaczona. Z kolei nalezy zwréci¢ tu takze uwage na zaznaczany w
literaturze naukowej (m.in. etnograficznej, historycznej, eksperymentalnej) fakt,
ktory wskazuje na eksploatacje w neolicie lasow jako naturalnych pastwisk dla
utrzymywanych stad. (P. Valde-Nowak 1995, s. 134). W rejonie Karpat spolecz-
no$ci KPL miatyby wg propozycji J. Machnika zniszczy¢ lasy mieszane wyste-
pujace w rejonach gorskichi przyczymc si¢ do kreacji przestrzeni bezlesnych, a
umozliwiajacych istnienie ugrupowan pasterskich KCSZ (J. Machnik 1992,
s. 70-71). Na Pogérzu Karpackim murawy powstawalty w wyniku aktywnosc1
ugrupowan KPL, stad zanik osadnictwa uruchamial prawdopodobnie szybka
sukcesje roslinnosci (P. Valde-Nowak 1995, s. 143-144). W istocie ekumena
KCSZ jest znacznie szersza od zasiggu wystegpowania znalezisk KPL. Spotecz-
nosci pasterskie musiaty zatem wykorzystywac takze obszary zajete przez pier-
wotne drzewostany. W p6znym neolicie powstato zjawisko produkcji wyspecja-
lizowanej prowadzacej, ktora doprowadzila do efektywnej eksploatacji §rodo-
wiska. Pozostatosci osadnictwa kultury amfor kulistych (dalej: KAK) wpostaci
niewielkich obozowisk charakteryzujacych ludy z gospodarka oparta na hodowli
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stad, odkryto niemal na calym Nizu Polskim (m.in. w niecce Jeziora Pako-
skiego, znajdujacym si¢ na pograniczu Kujaw i Patuk, ktore w p6znym neolicie
pokryte bylo pokrytej lasami mleszanyml) Schytek neolitu to specyficzny okres,
cechujacy si¢ tagodnym, ale wyraznym przyspieszeniem zmian zachodzacych w
strukturach spotecznych. To woéwczas wyodrgbnia si¢ klasa przywddcow i tzw.
wojownikéw — heroséw, tj. jednostek wyodrebnianych sposrod spotecznosci w
analogii do takich zjawisk kulturowych jakie zachodzity na potudniu Europy w
tym samym okresie. W okresie tym takze nastepuje intensyfikacja zasiedlania
dolin rzek i jezior przeptywowych przy rownoczesnym opuszczaniu przylegtych
obszaréw wysoczyznowych (T. Wislanski 1969, s. 90, ryc. 13; J. Bednarczyk, A.
Kosko, E. Krause, T. Makiewicz 1975, s. 288). Obszary wilgotne, poro$nigte t¢-
gami i nadajace si¢ prawie wylacznie pod wypas zwierzat, byly odlesiane przez
spoteczno$ci KAK (M. Szmyt 1996, s. 169-172). Podobne postgpowac¢ mogty
spoteczno$ci KCSZ. Spotecznosci KCSZ na réznych obszarach Nizu stosowaty
zapewne odmienne formy gospodarki, opartej zarowno na hodowli, jak i rolnic-
twie (T. Wislanski 1969, s. 253-254).

Jak podkreslono powyzej, domniemana waska specjalizacja w kierunku
hodowli zwigzana bytaby z wymiang towarowa produktow zwierzecych na pto-
dy rolne. To jednak wyksztatcata naturalng i autonomiczna potrzeb¢ samookre-
$lenia si¢ wzglgdem innych spotecznosci, a takze wyraznego podkreslenia relacji
wewnetrznych jak i zewnetrznych danej grupy spoteczno-kulturowej. Tego ro-
dzaju relacje, bowiem, ksztattuja poczucie odrebnosci kazdej z grup ,,wchodza-
cych” we wzajemne relacje. Ceremonie pogrzebowe, podtrzymujace tozsamos¢
grupy, mogly mie¢ tym samym charakter wysoce wyidealizowany, znacznie od-
biegajacy od praktyk spotecznych zycia codziennego. Podstawowa ich emanacja
byly pochéwki podkurhanowych, ktore w istotny sposob wyrdznialy jednostki
jednoczesnie unifikujac grupe spoteczng na dlugi okres. Niekiedy tez stajac sig¢
realng podstawa dla budowania tozsamosci kulturowej ugrupowan powstajacych
juz we wezesnym okresie epoki brazu. Przyktadem jest tu lokacja obiektow kul-
tury unietyckiej na kurhanach KCSZ (np. Helmsdorf).

Groby podkurhanowe wspomniane wyzej, to pochowkiwziemne otoczo-
ne rowem lub wiencem kamiennym i dodatkowo nakryte ptaszczem ziemnym.
Niekiedy tego rodzaju obiekty sytuowano na naturalnej wyniostosci przez co
dodatkowo podkreslano ich rozmiary, ale takze i range¢ zmartego (Bodzanowo;
Rzecz). W miejscu tym zatem warto si¢ ,,przyjrze¢” kilku interesujacym kon-
strukcjom KCSz.

W trakcie eksploracji osady z okresu wptywow rzymskich w Psarach, st. 1,
pow. Gora, woj. Dolnoslaskie, przebadano obiekt posiadajacy dookolny rowek
(Sobolewski K. 1986, s. 18-20). Kurhan z Psar zostat wzniesiony na kulminacji
stabo zaznaczonego wzniesienia, ktore opadato fagodnie na SE, ku niewielkiemu
ciekowi. Jama grobowa, o wymiarach 3,25 x 3,10 z lekko owalnym ksztaltem,
zorientowana byta dtuzszymi bokami wzdhluz osi NS. Otaczat ja dookolny ro-
wek (nie w pelni odstonigty), o $rednicy zewnetrznej 5,3 m, mierzonej wzdtuz
osi EW. Jego szerokos¢ na odcinku NE wahata si¢ 0,5-0,25 m. Glgboko$¢ rowka
byta zasadniczo réwna i wynosita 0,4 m, jedynie w czgsci E osiaggata 0,5 m.
Jego dno byto lekko zaokraglone i znajdowalo si¢ powyzej dna jamy grobowe;.
W NE czg$ci rowka odkryto paciorek rogowy. W czesci SW obiektu zarejestro-
wano skupisko kamieni o §rednicy 10-40 cm. 61 cm ponizej stropu jamy, tzn.
46 cm ponizej warstwy kamieni, zarejestrowano fragmenty szkieletu ludzkiego
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(ko$ci podudzia, stopy). Ustalenie pierwotnego ulozenia zmartego okazato si¢
nie mozliwe z uwagi na staby stan zachowania szczatkow i ich prawdopodobne
przemieszczenie (koéci przechowywane w Laboratorium Radioweglowym Poli-
techniki Slaskiej w Gliwicach, ulegly zniszczeniu w trakcie powodzi. Uniemoz-
liwia to weryfikacj¢ planu grobu, na ktérym zaznaczono nieokreslona, pojedyn-
cza ko$¢ o niespotykanej dtugosci). Z drugiej strony nie nalezy w tym przypadku
wyklucza¢ prawdopodobienstwa zastosowania pochowku czastkowego samej
konczyny dolnej lub jej kosci (Sobkowiak K. 1986, s. 43). W otoczeniu zmartego
odkryto 16 fragmentéw ceramiki KPL, dwa fragmenty o cechach epipucharo-
wych, sze$¢ krzemieni oraz trzy kamienie (w tym jeden z domniemanymi $la-
dami uzytkowania). W stropie wschodniej cz¢$ci jamy grobowej oraz w rowku
dookolnym zostaty zarejestrowane $lady spalenizny. Wsréd pobranych probek
z nieokreslonej cze¢sci obiektu zidentyfikowano 24 niewielkie fragmenty wegli
drzewnych sosny zwyczajnej (Querqus sp. — Sobolewski K. 1986, aneks IVA).
Pozostatosci spalenizny interpretowano jako $lady palenia ognisk na zasypanej
juz jamie grobowej, lecz jeszcze przed wzniesieniem nasypu (Kurzawa J. 2001,
8. 73). Zachowany pionowy uktad $cianek rowu, przy niewielkiej jego szeroko-
$ci 1 znacznej glgbokosci w tatwo obsypujacym si¢ zwirowo-piaszczystym grun-
cie, uznano za przeslank¢ pierwotnego posadowienia w nim elementéw kon-
strukcyjnych (Sobolewski K. 1986, s. 20). Wypehisko rowka tworzyta szara
gleba bielicowa. Nie mozna jednak stwierdzi¢, czy zidentyfikowane fragmenty
sosny i dgbu pochodzity ze spalonej konstrukcji drewnianej (stupow?) tkwiacych
pierwotnie w rowku.

Z kolei z terenu Wielkopolski pochodzi topor, ktoéry miat by¢ ,,[...] znale-
ziony rzekomo w kurhanie” (Waga T. 1931, s. 8; Prinke A., Skoczylas J. 1980,
8. 97) lub w ,,zalniku” (archiwum Muzeum Archeologicznego w Poznaniu, in-
wentarz magazynu epoki kamienia) w miejscowosci Dalabuszki (nr kat. 8), pow.
Gostyn.

Obickt z Kruszy Zamkowej, st. nr 3, pow. Inowroctaw, usytuowano na wy-
niostosci w obrebie cypla czarnomemnej wysoczyzny, u zbiegu rzek Smierni i
Noteci-Matwy, w miejscu wyraznie eksponowanym. W grobie podkurhanowym
ztozono szczatki dziecka w wieku infans I. Grob posiadat owalng jam¢ o pro-
stokatnym przekroju, $rednicy ok. 1,0 m i glebokosci 0,85 m. Ciato (brak kosci
prawej nogi) utozono wzdtuz osi NW-SE z glowa skierowana w kierunku SW,
prawdopodobnie z twarza ku NE i w pozycji na plecach, z podkurczong pionowa
noga (?). W okolicy szyi zmartego znaleziono naszyjnik zlozony z przynajmniej
dwoch bursztynowych paciorkow oraz dwoch zgbow psich. Na wysokosci twa-
rzy zmarlego znajdowat si¢ puchar, wiér z krzemienia czekoladowego i szydto
ko$ciane. Na kosciach przedramienia spoczywatly dwie tarczki koséciane oraz
wior z krzemienia battyckiego. Jame grobowa zasypano uprzednio z niej wy-
dobyta ziemig oraz warstwa kamieni. Cato§¢ przykryto nasypem o trudnym
do scharakteryzowania ksztalcie i rozmiarach. W nim to zarejestrowano frag-
menty ceramiki takze innych kultur.

Kurhan w Bozejewicach, stan. nr 8, pow. Mogilno (A. Kosko, V.
Klochko 1991), zajmowat niewielkie, wyeksponowane wyniesienie na pokry-
tej czarnymi ziemiami rowninie. Jama grobowa, zorientowana wzdtuz osi N-S,
o ksztalcie prostokatnym w rzucie plaskim oraz prostokatnym przekroju, miala
wymiary 2,45 x 1,85 m i glgbokos¢ 1,0 m. Kobiete, zmarta w wieku 25-30 lat,
ztozono w pozycji lekko skurczonej, na lewym boku, wzdtuz osi N-S, z gtowa
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naN, ztwarzanaE, z podkurczonymi rekoma (uktad typu D10 wg A. Héusler
1976 s. 8). Zmarla wyposazono w diadem mled21any oraz tuk potrefleksyjny.
Jamg grobowa zasypano ziemia wydobyta wczesmej z wykopu 1 przykryto na-
sypem dostosowanym do jej ksztattu i rozmiarow. Cato§¢ nakryto rozleglym,
kolistym nasypem, przesunigtym nieco na W w stosunku do jamy grobowej 11
(A. Kosko, V. Klochko 1991, s. 122, ryc. II) i sktadajacym si¢ z gleby pobranej
z obszaru otaczajacego grob.

Typowy dla KCSz kurhan z rowkiem dookolnym i palisada odkryto w
Kuczkowie, stan. nr 5, pow. Aleksandréw Kujawski (J. Czebreszuk 2000, s.
427-431), na krawedzi doliny Bachorzy. Jama grobowa, wkopana w gliniasty
calec, o ksztalcie prostokatnym i wymiarach 2,06 x 1,75 m, zorientowana byla
wzdtuz osi NE-SW (J. Czebreszuk 2000, s. 431; s. 429, ryc. 1) Glebokosé
prostokatnej w przekroju jamy wynosita 0,12 m. Wzdluz jej krawedzi od-
kryto znaczne ilosci polepy, bedace zapewne pozostatoscig glinianej konstruk-
cji wzmacniajacej Scianki wykopu. Zmarta osobe o nieokreslonej plci ztozono
w pozycji skurczonej, na prawym boku, wzdtuz osi NE-SW, z glowa na SW i
twarzg na SE. Na dary grobowe sktadat si¢ puchar, odkryty wg J. Czebreszu-
ka w NE czgéci jamy grobowej (w poblizu kosci stop?), oraz wior z krzemie-
nia wolynskiego (?), znaleziony na wysokosci klatki piersiowej. Jam¢ grobowa
otaczata pierwotnie dookolna palisada, ztozona z 38 stupdw, umieszczonych w
rowku o $rednicy 4,80 m, zachowanej szerokosci 0,40 m i glebokosci 0,30 m.
Nie zachowat si¢ hipotetyczny nasyp.

Do groboéw z dookolnym rowkiem nalezy takze obiekt z Modliborzyc,
stan. nr 1, pow. Inowroctaw (T. Wislanski 1978; J. Czebreszuk 1996, s. 82; J. Ku-
rzawa 2001, s. 72-75). Ulokowano go na stoku bardzo stabo wyodr¢bnionej do-
liny bezimiennego cieku, wpadajacego do Kanalu Parchanskiego. Nasypu nie
zarejestrowano, bezposrednio pod warstwag humusu odkryto rowek dookolny o
$rednicy 8,5-9,0 m, szerokosci 0,30-0,35 m i gltgbokosci 0,18-0,25 m. W profilu
rowka stwierdzono przeglebienie, by¢ moze zwigzane z obecnoscig jednego
ze stupkoéw tworzacych palisade. Wewnatrz rowka odkryto ceramike KAK. Jama
grobowa, polozona centralnie wzgledem rowka, miata glebokos¢ 0,60 m, piono-
we $cianki i ptaskie dno. W jej stropie zarejestrowano ponownie ceramike KAK,
odhlupki krzemienne i kosci zwierzece. Ciato zmarlej osoby ztozono do grobu
w pozycji skurczonej, na lewym boku, wzdtuz osi NE-SW, z glowa na S i twarza
na W. Z wyposazenia zachowat si¢ tylko widrowiec z krzemienia narzutowego,
zalegajacy pod zuchwa. Zdaniem T. Wislanskiego, wtozono go zmartej osobie
do ust (T. Wislanski 1978, s. 411).

Kurhan KCSZ, o nieznanej formie i wyposazeniu, rozkopano w trakcie
badan ratowniczych w Byczynie, pow. Radziejow Kujawski (A. Kosko 1979, nr
kat. 229). Na stanowisku tym znajdowac si¢ mialy ,,[...] cztery kurhanowe groby
nalezace do kultury pucharéw lejkowatych, ceramiki sznurowej [...]” (archi-
wum Muzeum Archeologicznego w Poznaniu).

Na stanowisku nr 1 w Lubcze (woj. lubelskie, pow. tomaszowski, gmina
Jarczéw) poddano badaniom kurhan bedacy jednym z niewielu zachowanych
obiektow zwigzanych z KCSz potozonych na Grzedzie Sokalskiej obejmujace;j
tereny potudniowo-wschodniej Lubelszczyzny, usytuowanych pojedynczo lub
w niewielkich skupiskach. Znajduje si¢ on na pdéinocno-zachodnim krancu wsi
Lubcze, przy granicy z Kolonig Grodek, okoto 50 m na potudnie w linii prostej
od szosy laczacej Wereszczyce z Kolonia Grodek, na krawedzi doliny bezimien-
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nego cieku (prawego doptywu Huczwy). Lezy na terenie pola uzytkowanego
rolniczo. w 1993 roku wysoko$¢ kopca wynosita okoto 1 m, §rednica 20 m. Na
skutek intensywnej orki prowadzonej wzdhuz stokéw garbu terenowego, kopiec
zostat w duzym stopniu zniwelowany i obecnie jego wysoko$¢ wynosi mniej
niz 1 m, za$ $rednica okoto 50 m. Kopiec posiada ciemne zabarwienie nasypu,
wyraznie odcinajace si¢ od jasniejszego zabarwienia pol. Z dwoch kopcow za-
rejestrowanych na stanowisku, dobrze widocznych w terenie jeszcze w latach
80. XX wieku, zachowat si¢ jeden (nr 1), ktéry w 1993 roku wpisano do rejestru
zabytkow. Kurhan nr 2, oddalony 30 m od kurhanu nr 1 w kierunku potudnio-
wo-zachodnim, po wykonaniu w jego obrgbie badan wykopaliskowych, ulegt
catkowitemu zniszczeniu.Zachowany kurhan nr 1 jest objety obecnie intensywna
orka, ktora powoduje postgpujace niszczenie stanowiska i jest powaznym zagro-
zeniem dla stanu zachowania obiektu. W wyniku badan archeologicznych kurha-
nu nr 2 (nie wpisanego do rejestru zabytkdéw i dzi$ juz nie istniejacego) stwier-
dzono, ze mogita o zachowanej do chwili rozpoczecia badan wysokosci ok. 0,70
m i $rednicy podstawy nasypu ok. 18 m, pierwotnie mogta mie¢ wysokos¢ do 2,5
- 3 m i $rednice ok. 9 m. Usypanie kurhanu nalezy taczy¢ z neolityczng kultura
ceramiki sznurowej, ktorej grob odkryto w centralnej czes$ci nasypu, na glgbo-
kos$ci 0,60 m ponizej najwyzszego punktu kopca. Byl to pochowek szkieletowy
starszego osobnika, ztozonego do grobu na osi wschdd-zachod w pozycji lekko
skurczonej, na prawym boku z glowa na zachod i twarzg zwrdcong na poiudnle
W jamie grobowej, w zarysie owalnej i wymiarach 2,60 x 1,60 m, oprocz szkie-
letu zmarlego znajdowaly si¢ dary grobowe: przy g10w1e dwa naczynia gliniane,
z tylu za gtowa zmartego grocik krzemienny do strzaty, na wysokosci klatki pier-
siowej toporek kamienny, przy kosciach biodrowych dluto ko$ciane oraz przy
kosciach dtugich nég kilka narzedzi koscianych. Dwa inne groby zostaly odkryte
na obrzezu kurhanu. Zostaty one wkopane w istniejacy juz kurhan, a wlasciwie
w zasypisko wypetniajace jame¢ przykurhanowa, tzw. glinianke, gdy pierwotny
nasyp kopca byt juz nieco rozsunigty. Groby te nalezy laczy¢ z kulturg mie-
rzanowicka z wczesnej epoki brazu. Pierwszy z pochowkow zawierat szkielet
prawdopodobnie kobiety ulozonej na osi potudniowy zachod-poéinocny wschod,
W pozycji skurczonej na lewym boku, z gtowa na potudniowy zachéd i twa-
rzg zwrdcong na potnoc. Pod jej czaszka odkryto dwie miedziane zausznice w
ksztalcie wierzbowego liscia, a w okolicy mostka fragment blaszki miedziane;j.
Drugi pochoéwek o analogicznym utozeniu, ale silnie podciagnigtymi kolanami
az do tutowia, nalezat do mezczyzny, przy ktorym nie stwierdzono zadnego wy-
posazenia. W obrebie nasypu kurhanu i bezposrednio pod nasypem (do glebo-
kosci 0,80 m od kulminacji) zarejestrowano bardzo duza ilo$¢ fragmentéw cera-
miki pochodzacej z kilku naczyn kultury sznurowej, rozbitych prawdopodobnie
rytualnie w trakcie sypania kurhanu. W gornej warstwie nasypu, w jej centralnej
kulminacyjnej partii, na gltebokos$ci okoto 0,30 m odkryto prawdopodobnie §lady
paleniska w postaci grudek polepy i drobnych okruszyn wegla drzewnego.
Charakterystyka obrzedowosci pogrzebowej KCSZ jest niezwykle trudna.
Ostateczne zamknigcie grobu bylo zapewne aktem jednorazowym. Uczestnicy
ceremonii mogli zatem zobaczyc¢ i zinterpretowac proces sktadania ciat do grobu
1 ich ukltad. Mozna zalozy¢, ze osoba znajdujgca si¢ w centrum grobu cieszyla
si¢ za zycia wysoka pozycjag w ramach spoteczno$ci lub np. rodziny albo sta-
rano si¢ wykreowac taki jej obraz. Wyrozmeme pO_]edyIlCZG_] osoby, CO wazne
pozbawionej wyposazenia z trwatych surowcow, mogto mie¢ rowniez charakter
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negatywny, podkreslajacy jej nizszos$¢ w stosunku do pozostatych zmartych. By¢
moze ta wlasnie osobg zfozono w ofierze pozostatym zmartym. Podstawowym
problem pozostaje ustalenie przyczyn $mierci wszystkich 0sob. W przypadku
0s0b pochowanych w grobach zbiorowych wymienia si¢ przede wszystkim wal-
ke 1 inne rodzaje masowego zabijania, epidemie i kleski zywiotowe oraz ofiary
(np. J. Kowalczyk 1962, s. 6). Wnioskujac z wyposazenia grobow, najwyzszy
status w omawianej populacji mieli zarowno wybrani me¢zczyzni, jak i niektore
kobiety oraz dzieci. Te ostatnie mogly jednakze dziedziczy¢ pozycje spoteczng
po rodzicach, nie zaznajac jej za zycia. Prestizowe wyposazenie manifestowato
ich miejsce w hierarchii spotecznej wytacznie w trakcie ceremonii pogrzebowej,
wzglednie ,,w zaswiatach”. Nie mozna wykluczy¢, ze dzieci pochowane w naj-
bogatszych grobach byly plci meskiej i miaty w przysztosci naleze¢ do grupy
mezczyzn — wojownikow lub towcow, legitymujacych si¢ posiadaniem toporow
i tukdw. Szersze stosowanie tukow zaznaczyto si¢ w pdznych fazach omawianej
kultury, by¢ moze w wyniku pojawienia si¢ wzorcow PDZ. Przypadek grobu
kobiety z Bozejewic, wyposazonej w tuk, nakazuje ostrozno$¢ w przypisywaniu
populacjom ,,sznurowym” struktur spotecznych identyfikowalnych na podsta-
wie ,,mgskich” lub ,,zenskich” typow darow grobowych (por. E. Weglian 2001).

Spotecznosci KCSz wyrézniato zjawisko indywidualizacji. Pierwszopla-
nowe znaczenie miata w tym przypadku idea szkieletowego grobu jednostkowe-
go znajdujgcego s1¢ pod kurhanem, ktére w zaleznos$ci od chronologii i obsza-
ru mogly zawiera¢ wyposazenie quz by¢ jego pozbawione. Kurhany stanowig
najbardziej charakterystyczna forme grobow KCSZ na wigkszo$ci obszarow jej
wystgpowania, a obiekty zaopatrzone w dookolny rowek uznawane sg za jeden
z wyr6znikow tzw. horyzontu A. W srodkowo-niemieckiej KCSZ za najstarsze
konstrukcje uwaza si¢ rowniez tzw. groby typu Kalbsrieth (U. Fischer 1953;
1956; Z. Krzak 1980, s. 23-24; R. Kluttig 1994), ktérych wyroéznikami sg ww.
rowki, plaszcze ziemne, a niekiedy takze i nakrycia jam grobowych w postaci
brukéw kamiennych lub pokrywy drewnianej. Obserwacje stratygraficzne i da-
towania 14C wskazuja jednakowoz, ze najwczesniejsza KCSZ synchronizowaé
mozna jedynie z pdzna fazg kultury Walternienburg-Bernburg (H. Behrens 1981;
W. Pape 1981; M. Furholt 2003). Kurhany wyznaczaty nie tylko miejsca ,,wiecz-
nego spoczynku” zmartych cztonkéw wspoélnoty (I. Ecsedy 1994, s. 169), ale
takze byly integralng cz¢scia danej spotecznosci integrujacej ja na wiele poko-
len. Pozostalo$ci materialow organicznych oraz drewniane dachy nad grobami
mozna interpretowa¢ w ramach obiektow majacych nasladowac codzienny dom
zmartego i jego doczesne wyposazenie. Bylyby to zatem konstrukcje w rodzaju
»doméw zmartych” (I. Ecsedy 1994, s. 169). W grobach podkurhanowych za-
wierajacych wyposazenie z reguly umieszczano wyroby charakterystyczne dla
danego regionu (np. topory; puchary). Przedmioty te mogty peli¢ funkcje in-
sygnialne .

Rozprzestrzenianie si¢ wzorcoOw kulturowych jest zalezne bezposrednio od
wzajemnego kontaktu ludzi, wymieniajacych nie tylko przedmioty, ale przede
wszyskim informacje. Niezaleznie wigc od modelu wyjasniajacego istote¢ KCSZ,
jej rozprzestrzenienie zwigzane bylo z przemieszczaniem si¢ grup ludzkich, nie-
koniecznie w ramach migracji catych spoteczenstw (J. Czebreszuk 2001, s. 29-
30; por. D.W. Anthony 1990). Utrzymywanie przez spoteczno$ci Nizu u schytku
neolitu kontaktow z obszarami odleglymi nawet o tysiace kilometrow potwier-
dzone jest odkryciem szeregu wyrobow o charakterze egzotycznym (importow).
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Bezapelacyjnym faktem pozostaje, ze w efekcie rozwoju samej KCSz powstato
spoteczenstwo egalitarne mocno oddziatujace na duze obszary Europejskie nie
tylko w okresie swego funkcjonowania, ale takze jeszcze na dtugo po swym za-
niku poprzez ,,przekazanie” tradycji ,.kulturowym nastgpcom” z wezesnej epoki
brazu.
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AHTHYHA KyJTBTYpa JaBHO IIIUIA B MEHYJIE, 1 ChOTOHI BOHA CIIPUHMAETHCS
SIK J1aJIeKe 1 HeIOCSHKHE «IMTHHCTBO JIIOICTBaY. JIyXOBHA criaIiMHa aHTHYHOCTI
1 J0Ci BITIYBAETHCS B €BPOICHCHKINM KYIBTYpi i IO CHUX Tip BU3HAUae 0araro B
if xapakTepi, 0cOOIMBO B PO3BUTKY ii MOpaNbHUX 1 eCTeTHYHUX iei. et BrmB
AQHTUYHOI TpaJuLii Ha €BPOIEHCHKY KYJBTYpYy HaisCKpaBillle MPOSBISETHCS B
TaKiif BaKJIMBIHA Taiy3i, sSIK Teopis JI000BI. BimoMo, 0 aHTHYHI MHUCIHTEINI Ta
MUCHPMEHHUKH CTBOPHJIN CHCTEMY ineil i oOpasiB, siki Ha Gararo CTOJIThH BIIe-
pell BU3HAUYWIIM PO3BUTOK €BPOIEHCHKHX YSIBICHBb PO KOXaHHS, BTUIIOBAJIKCS B
MUCTEITBI, JTITepaTypi, CACTEMi MOpPAIIbHUX 1 ECTCTHYHHX MOHATH. Bee 1e Hanae
AHTHYHUM TEOPisiM JTI000BI BaYKIIMBE KyJIBTYypOJIOTIUHE 3HAYCHHS, IIi Teopii He
TUIBKU SIK TIEPEKHUTOK, TPOSIB 3aCTApijol CUCTEMH MOpAJbHHUX LIHHOCTEH, aje
nepi 3a Bce (PEHOMEH, KM IMOCTIHHO PO3BHBAETHCS HA OLIBII BUCOKHX €Ta-
Max CTaHOBJICHHS €BPOIICHCHKOT KyJABTYPH - B JIITEpaTypi, MUCTEUTBI, (izocodii.
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BinmoBinHo MeTOI0 po0oTH € aHali3 (iT0COPCHKIX MONISIIB Ha IPOOIEeMy JTFO-
00Bi B e1oXy AHTUYHOCTI.

vy CTapoaaBmx TPeKiB iCHyBana HaA3BMYaHHO JAuepeHLiioBana TepMi-
HOJIOTisI, TTOB’sI3aHa 31 ClIoBaMHM «JIr000B». Te, 0 MM HA3MBAEMO «THOOOB’IO»,
JTAaBHBOTPEIIbKi (itocohn Ha3MBaIHM «epOCy, «qnmﬂ», «CTOpTEY, «aramey.

Epoc y npeBHiX I'pekiB - TOJIOBHHM YHHOM CTaTeBa, IPUCTpacHa J000B,
31aTHa ity 10 6okeBULIA. Y Tomepa B «Limiami» «eros» 03Hauae HE TUTBKH CEK-
cyanbHe OakaHHS, ajie i OaxkaHHS ki abo mutTs [1, ¢.65]. Bix mporo iMmeHHHKA
Oysu 3po0JieHi MPUKMETHHUKH: erannos, erateinos, eratos, eroeis, siki O3Havaju
«TPpUBAOIMBUI, KKPACHBUI» CTOCOBHO JTIONEH, mpeaMeTiB 1 it [lupoko Bxu-
BAJIOCS TAKOX JIIECTIOBO «erany, o o3Ha4dayo «OyTH 3akoxaHuM». Bei mi cioBa
MaJli BiJIHOILIEHHS J10 cekcyanbHOi cdepu. Kpim Toro, B rpeupkiii midodorii, ic-
HyBaJ0 00kecTBO Ha iM’s1 Epoc sik iepcoHidikallis MOTYTHBOI CHIIH, SIKa 3MYIITY€
JFOIEH 3aKOXYBATHCS Ta IIIYKaTH B3a€EMHOCTI OAUH OJTHOTO.

BukopucroByBascsi Takoxk TepMmiH «philia», HamiJIeHUH 3MICTOM «IHO-
00B», alle He B CEKCyaTbHOMY KOHTEKCTI. [IpukMeTHUK «philosy o3Hagano «oyTu
OIMU3BKUAMY, «IOPOTUMY, ,,MHUINUM ’; IMCHHUK «philos) Mano 3HaueHHS «apyr»
a00 «pomuu». Haliuacrimie ms rpyma ciiB craBuiacs A0 cepu Jr000BI Mix
OaTpkaMU Ta JITbMHU. [ peKH HE 3aBXKAU CTPOTO PO3PIZHLTH «erosy» i «philiay i
4acTo 3MINIyBali iX, MPOTE TOJIOBHA BiIMIHHICTD TOJIATaNa B TOMY, III0 TEPMIH
«eros» BITHOCHBCS IO TOTO, J0 KOrO BiguyBayin OakaHHs, a ,,philia” o3HauaB
J000B Y CIMEHHHUX CTOCYHKaX.

Kpim Toro, icHyBaB TepMiH «agape» 1 mOXigHe BiJ HBOTO «agapany» (OyTu
3aJI0BOJICHUM ), JKEPTOBHA, M’ sIKa JII000B 110 OKHBOTO. [1i3HilIe cepeqHbOBIYHI
ABTOPHM BHUKOPHCTOBYBAJIM LIEH TEPMiH Ha MPOTHBATY «EPOCY» IJISl MO3HAYCHHS
T000BI, sIKa He MICTUTH B COO1 HISIKOTO €JIEMEHTa CEKCYaIbHOCTI.

Konu craponaBHi Tpekr TOBOPHIIH PO CiMElHY, CIIOPiIHEHY J1I000B, IpH-
XWJIBHICTb, SIKY BII4yBalOTh OaThKH 10 iTEH, BKUBAJIU CIIOBO — «CTOPIEY.

Hepmy (inocoderky Teopiro mpo 1000B MOXKHA 10024HTH B HATYP(LIO-
co(epkiit moemi Emnenoxna «IIpo npupoay». ¥ noemi Emnenoxn 3anepedye
Mi(oJIOTito 1 HAMAaraeThCst CTBOPUTH HOBY KapTHHY CBITY, B SIKili TOJIOBHE — IIPH-
POMHI IEPIIOOCHOBH, a He 6oru. 3a cioBamu EMIieokiia, BOTOHb, BOJA, TIOBITPS
1 3eMuisi cTapiii camux OOriB 1 3a JIOIIOMOTOIO JIBOX BOPOXKMX KOCMIUHHMX CHII —
JIro60Bi Ta BopoxkHEedi — CTBOPIOETHCS BCe B IIbOMY CBITi. JIr000B i BopoxxHeua
- TIOJISIPHI CHITH, 1K1 BI9HO OOPIOTHCS OJHA 3 OHOIO, THM CAMHM BPiBHOBAKYIOUH
CBIT.

Cnouarky B kocMmoci nanyBana J10060B, 3aBisku yoMy CBIT nepeOyBaB y
ctani piBHOBard. Le#t cran Emmenoki npencTasise y BUITIAAL Ky, yCIOAH PiB-
HOi caMmiii coGi. Ane JIro00B mocTynoBo 3amiHIOETbCS BopoxkHeuero, sika mpu-
3BOIUTH CBIT J0 Xaocy i 6e3mamy. OmHak cmioro JIFoOOBi y CBITI 3HOBY CTaH
po30pary 3MiHIOEThCS TapMoHi€to. | 111 6opoTrba JIto60Bi 1 Bopoxueui TpuBae
BIYHO, HIKOJIM HE MPUMUHAOUNCH. Ditocod posymie JIt0OOB sk enuHy, yHIBEp-
CaJIbHY 1 KOCMIYHY CHITY, SIKa BUKJIMKA€E TSDKIHHS MIDXK yciMa elIeMeHTaMH 1 3°€]1-
Hye iX. CBIT TpUMa€eThCA HA IiHl CHJIi, 11 CHJIa TTOEIHY€E HE TUTBKH MPHUPOIY, a
JIIOICH OJUH 3 OJHUM.

[TizHimme, B cBoix poborax [lmaToH CTBOprOE OLMBII MKPOKY i TIIHOOKY
(himocodiro m0O0BI, sKa CTana IMEHTPOM €BPOTECHCHKOI KYIBTYPH 1 MOCTYKUIa
BIZINPABHOIO TOYKOIO JUIsl OyAb-SIKUX CHPOO TEOPETHYHOrO TIyMaueHHs LbOTO
(heHoMeHYy.
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Hianor «beHKeT» — TOIOBHAM TBip IpelbKoro ¢inocoda, e BiH po3KpHBaE
camy CyTHICTb J11000Bi. CTpyKTypa CKIIaa€ThCs 31 BCTYITY i CEMH ITPOMOB, TIPH-
CBSIYCHHX JIFOOOBI.

Y nepuwiii npomoBi, mwo Hanexuts deapy, HaBOAATHCS MipOIOTiuHI BiLO-
MOCTI PO MOXOZUKEHHA 1 KuTTs EpoTa, 3 sikux crae Bigomo, mo Epor - onun 3
HalinaBHimMX OoriB 3akoxaHux. ¥ npomosi [laBcanis iinerbest mpo Adponity
HebOecHy i ApomiTy 3eMHY, BYJIbrapHY, a TAaKOXK PO MPOTHIICKHOCTI 1BoX Epo-
Ta, 3 HUMH TIOB’S3aHUX, JBOX THIIB JIOOOBI - CIPaBXHBOI i TPyOO-UyTTEBOI.
Epukcnmax BiITBOpIOE B CBOTi IPOMOBI CTapoAaBHI KOCMOJIOTIYHI YSIBICHHS
npo Epora, 1po e, 1o #oro cuita HpOsBISETHCS HE TUILKH B JIOICHKHX 1yIlax,
a §i y TBapuHax i pocimHax. Y mpoMoBi ApicTodana po3BHBACTCS ijes aHIPO-
TiHHOCTI, SBICHHS TPO T€, 1O B JaBHUHY, JIIO/H IIO€HYBATH B COO1 JKiHOUMIA i
YOJIOBIYMH MOYATKU. AJe BOHU BUPILIAIN BOUTH 3€BCa, a TOH, B CBOIO Yepry, BU-
pimmB iX MOKapaTu, po3pi3aBIId iX Ha OKPEeMi MOJOBUHKH, YOJOBIKIB 1 )KiHOK. 3
TOTO Yacy JIOYU [IPUCTPACHO NPArHyTh 3HAUTH OJIMH OJIHOTO, 1100 MOBEPHYTHCS
JIO TIOYaTKOBOI LUTICHOCTI. Y 1 SITil MPOMOBI - Arad)oH pO3IOBia€ PO OCHOBHI
o3Haku Epora, floro 38’530k 3 Kpacoro, MOJIOAICTIO, PO3BAXKIUBICTIO, HIKHICTIO
tomo. OcranHi 1Bi MoBH - Cokpara 1 AJKiBiaaa - NIpeaCcTaBIsIOTh 0COOIUBHIA
iHTepec, B mpoMoBi Cokpara Ilnarton po3nosijae cBiii BiacHuil Mi(, He CXOXKHH
Hi Ha 110 iHMIe B aHTHYHIN Micororii. Llei mid mpo Te, 1110 JTr0aH 30BCiM HE Ipar-
HYTb /10 LUTICHOCTI, @ X04yTb JOCAITH 0e3CMepTsL.

Ha Binminy Bix Oimbwocti mxepen, Ilnaton 306pakye Epora nemo-
HOM. [Ipm3HaueHHs AEMOHIB - OyTH MOCEpEIHUKAMH MiX OOraMH 1 JIIOABMH,
BOHH IepeJaloTh JIIOISM, YBI CHI a00 HasBy, OOKECTBEHHI HaKa3H 1 HAaCTaHO-
Br. OJTHIM 3 TaKUX JAEMOHIB i € IDIATOHIBCHKUI EpoT.

Epot Bucrynae nemonom y Ilmarona yepe3 CBO€ MOXOIKEHHS, OCKUIBKH
Epor - cun GoriB 0iHOCTI Ta GararcTBa, BiH NOEIHYE B COO1 BC1 KpalfHOCTI CBOTX
OarpkiB. Sk cuH IleHii, BiH OiqHuiA, TpyOUii, HCOXaHUH, BaJIETHCS HA 3EMIi,
i BIAKPUTUM HEOOM, y IBepeil 9y kux OyAWHKIB 1 TOCTIHHO MPOCUTH MHJIOCTH-
Hi0. Aste sik cuH [lopoca, BiH TATHETBCS 10 IPEKPACHOT0, BIH CIIPUTHHUH 1 CMIJIH-
BHH, YaKITyH 1 9apiBHHUK. KpiM TOTO, BiH 3HAXOMUTHCS MIOCEPEINHI MiXK MYIPICTIO
1 HeBIMIaCTBOM, TaKOXK JJIS1 HBOTO XapaKTepHa JII000B 110 KpacH [2, ¢.48].

Takum yrHOM, IUIATOHIBCHKUI Mid po Epora MicTUTB AiajekTHuHY i/1eto
MTOETHAHHS TPOTHIICKHOCTEH: O1THOCTI Ta 6ararcTBa, MyIpPOCTi Ta HEBITIACTBa,
rpy0OCTi Ta mparHeHHs A0 KpacH, CMEPTHOCTI Ta 6e3cmepTta. Ane [TnaTon He 3y-
MUHSETHCS TUIBKU Ha 1IboMy. Jlaji BiH IepeXoAnTh JI0 1/1€1 €pOTUYHOIO CXO/PKEeH-
H3l, T10B’S3yI04M TaKMM YMHOM JII000B 3 MOCTYNAILHAM PYXOM 3HaHHsL. [1naton
HaMidae KijbKa CTYIEHIB Takoro cxomkeHHs. Haiinepmmii mabens EPOTHHHOTO
CXOJDKEHHS - LI€ HAPOJUKCHHS UTEeH, 10 JJ03BOJISIE 3aIMIIATH PO cebe mam’sTh
Ha Biku. [lpyrnit cTyninb - ue OyAb-sKe NPAaKTHIHE MOPOJPKEHHS Pede, 110B s
3aHE 3 MMOCTUYHOI0, MUCTELbKOIO a00 TEXHIYHOIO TBOPUICTIO. AJe € 1 I1e O1IbIn
BHUCOKI 111a0J11 €pOTHYHOTO CXOJDKEHHSI, B OCHOBI SIKHX JIEXKHTH JIFOOOB /10 KPacH.
Tyt [1naToH rOBOPUTH CIIOYATKY PO JTFOOOB IO BCIX TiJ B3araii, MOTIiM BiJl KpacH
TiJla IEPEXOANTH 0 Mi3HAHHSA OLTBII BHINOI KpPAacH IyII, a BiJf HbOTO - HalBU-
IIOTO TUITY €pOCy, ITOB’S3aHOTO 3 JIF0OOB 10, 10 CAMOT0 3HAHHSI BCIX BUIIB pPeuei.

Takox maBHBOTpElBKUH (iocod HamUcaB e OJWH TBip, MPHUCBSUC-
HUi TeMi KoXaHmHs. Y jianosi «Peap» Cokpar i HOro 4acTHii CHiBPO3MOBHHK
®ezp Benyts Ginocodebky Oeciny, Ae pO3KPHBAIOTb 3HAYCHHS ICTHHHOT J1H000-
Bi. Cokpar cTBepKye L0 iCHYe JBa BUIH JitoOoBi. [lepmia crpsiMoBaHa Ha 3a-
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JOBOJIEHHS, L€ 10 CyTi, IParHEHHs, CIPAMOBAHE HA Pedi Ta iHIIMX JIFOACH, 1o
TIOHEBOJIIOE BOJIO JIFOAMHH NIPUXMIIBHICTIO 10 MX HAcomoA. Jpyruid Buj mo0oBi
CIPSIMOBAHMH HA JJOCKOHAIICTh, XapaKTEPHU3Y€EThCs PO3BAXKIIMBICTIO | IHOTIINBI-
ctio. bopoTs0a B JIHOKMHI HIKYOTO | BUILOTO NPEICTABISIETECS B 06pasi Koiic-
HHL, pyXOMOI IIaporo KPUJIaTHX KOHEH 1 kepoBaHO1 Bi3HMKOM. Bi3HHUK yocoOioe
c00010 po3yM, 1OOpHIi KiHb - BOJIBOBHH MOPHB, NOraHUH KiHb - IPUCTPACTD [3,
c.86].

«benker» 1 «®Penpy», TBOPH, IO BiTHOCATHCSA MPUOIU3HO 10 OIHOTO i TOTO
K 4acy, MPEKpPacHO JONOBHIOIOTh OJIMH OJIHOTO 1 JAIOTh YSBJICHHS PO IJIaTOHIB-
cbKy (inocoito moboBi. 3Bnyaiino, [Inaton He OyB €IMHUM MHCIHTENEM, 10
3BepTaBCs /10 PUIOCOPCHKIX MUTAHD JHOOOBI.

Y rpeKiB iCHyBaB PO3IOALN NOHATD «erosy i «philiay sk koxaHHs 1 ApyxOu.
et moxin witko npoBoauB Apucrorernb B «HikomaxoBa eTrkay. BiH po3pi3HsB
TPH BUIM APYKOW: 3aCHOBAHOT Ha KOPUCTI, 3aJOBOJICHH] Ta TiAHOCTI. CIIpaBKHS
MeTa 1 CeHC JIto00BI B PO3yMiHHI APHCTOTEIIS MOJISATald caMe B JpyxOi, a HE B
MOYYTTEBOMY TIOTsI31 (eros). «JIFo0oB, TaKiM YHHOM, BiIOyBAa€THCS IIBUAIIC Bi
JIPpy>KOH, HIK Bi/T 9y TTEBOTO MOTATY. AJI€ SIKIIIO HAWOUIBIIE BT Ipy»KOH, TO APyXK-
0a i € meTa 1t000Bi. OTXKE, YyTTEBHUI MOTAT a00 B3arali HE € MeTa, a00 BOHO €
3apanu npyxom» [4, 32].

[TincymoBytour, MOXKHA 3pOOUTH BUCHOBOK, III0 B €MI0XY AHTHYHOCTI Oara-
T0 Gin0CO(iB 3aaBaNKCs IMTAHHIMHU IIPO (beHOMeH J000BI, IX TIJIXO/H 1 LIKO-
I M/ PI3HOMAHITHI Ta yHIKaJIbHi IOIIIAIH Ha 10 np06neMy AHTHYHA TyMKa
Jlajia MOTY>KHHI MOINTOBX M Beiel cBiTOBOT (hiocoChKoi TyMKH 1 BIUIMHYIA
Ha BCIO MMOJIaJIbIIY €BPOIEHUCHKY KYJIBTYPY.
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YU € Y BIMHU 3ATIAX?

Kpazenv Kapina Bonooumupiena,
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Hayxoeuu kepignux —
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CyTHicTh monMHN Mae pi3Hi BUMipH. BoHa moeiye B c001 MOXIINBE 3 He-
MOxuBUM. [TiATBEpIKEHHSIM 1IbOMY € 1CTOPIs, TO/IT, 1110 YaCOM BUCBITIIIOIOTh-
cs1 30BCiM HemnpaBanBo. Lle BijOyBaeThesi TOMY, 11O, 3 OIHOTO OOKY, JIIOIH, SIKi
3aliMalOThCsl TOCIITHULBKUMH CIIPABaMM H MHIITYTh KHIDKKH, PETPAHCIIOIOTh
CBOIO BJIaCHY, Cy0’ €KTHBHY TOUYKY 30py. B maHoMy BHmajiky JOpEYHO 3rajiaru
®pencica bexona Ta oro «i1oam» poxy, edepHu, oI Ta TeaTpy, 0 He J03BO-
JISIFOTB JIFOJICBKOMY PO3YMY BiZIMOBHUTHCS BiJI YHEPEHKEHb, 1110 MEPEIIKOKAIOTh
BIpHOMY Hi3HaHHIO icTHHY [1, ¢. 20

InpmBinam nmputamMaHHa TIe ¥ ieani3amiss MUHYIJIOTO, HOCTANbTiS. 3 4acoM
HaBITh HAWCTpAIIHIII, HalKaxXJIMBIIIl MO/ BTPadaloTh CBOi MMOTBOPHI OapBH,
K 11e OyJI0 B MOMEHT KOHKpeTHOI aii/moaii. YacTo y camMuii MOMEHT aKkTy 0co-
0a He yCBIJJOMIIIOE TOTO, IO TPAIUIETHCS, HE IUIKOM BIOBIIOE atMocdepy Ta
BiAMOBITHUNA pUTM TOAii. Bike 3romoM, KoM MpUXOAWTH TICBHE y3arajlbHEHHS,
3HUKa€ OyJb-sika pO3ryOieHICTh, BiiOyBaeThCsi MOMEHT a0CTparyBaHHs, Bi/IILTi-
(OBYBaHHS Ta MOJKJINBOI BTPATH JACSIKNAX CKJIQTOBHX IOIT.

[Tam’s1i mropnayM BIacTuBUi peHoMeH 3a0yBanHs. @. bekon 3a3Ha4aB, M0
PO3YM JIFONUHH € jKamiOHuM [ 1, ¢. 25]. OCKIIbKH, JFOIMHA TOCTIHHO HAMATA€ThHCSI
Jli3HABATHCS BCe OLIbINE i OibIe, BIIIIYKY€, BUBYAE Ta IIPAarHEe pyXaTHCs Jalli,
HE 3YIMHATHCS Ha JJOCATHYTOMY. OfHaK, /Uit TOro, o6 1wock yBibparu B cebe,
HEOOXIIHO OUYUCTUTH PO3YM BiJl 3aiBOTO, Hen0Tp16Horo Bo x jioncbki pecypen
obmexeHi. TakuM YHHOM, BiI0yBA€ThCsS MOMCHT CIPOLLICHHS, 1/ealli3yBaHHs.

CkaxiMmo, nepenisiaandu (GpiIbMU, MU CIIOCTEPITaEMO TOYKY BiZICTOPOHE-
HOCTI, IEBHOTO «IIOKPAIIECHHS» peajbHOl AIMCHOCTI, sIKa HACHPaB/i JlAJIEKO HE
JIOCKOHasa. B cyyacHOMy CBITI MM 4acTo € CBiIKAMH 3aXOIUICHHS IEBHUMH iCTO-
PUYHUMH TIepCOHAKaMH, MofissMu Tomto. OmHaK, 3aHAATO ieani3oBaHi 00’ €KTH
3roJIOM CTaloTh (harajbHUMHU MTPOBICHUKAMHU CBOTO X Taku MaiOyTHbOro. Icro-
pist MOCTIMHO pyXaeThes. 3HUKAIOTH OJHI Jli€BI 0COOM, BUHUKAIOTh 1HII i THM
caMUM BHOYJOBY€THCSI HOBHH CBiT, HOBA MapaJnurMa I[IHHOCTEH, Tacell, JyYMOK
TOLIO.

BiiiHi TakoXx mpuTamMaHHi 1aHi XapaKTEPUCTHKH. OCKUIbKH BOHA € BUTBO-
POM JIIOAWMHU, BCE K TaKH HE CaMOI[OCTaTHBOI BiJT IPUPOITH (ApHom,z[ Tenen [2,
c. 158]) TonoBHe muTaHHS, SIKE HAC I[IKABUThH B JlaHOMYy JTOCITIKCHHI € TE, SKUM
€ Takui aTpuOyT BIHHM sIK 3arax. BiamoBiHO i MeTa poGOTH TOIISTAE B TOMY,
100 3’siCyBaTH Y Mae BiifHa 3amax, a SKIIO TaK, TO KU came. AKTyaJbHiCTh B
CBOIO Uepr'y BU3HAYa€ThCsl HEOOXIIHICTIO BUBYCHHSI (DEHOMEHY BiMHHU SIK SIBHIIA,
1110 ITOCTIHHO CYIIPOBOJUKYE JIIOICHKE ICHYBAHHS.

Mu BBaXkaeMo, III0 BiifHa Mae CBif OCOONMHMBHIA CMaK, KOJip Ta 3amax. Sk
i KOKeH ()CHOMEH, BiifHa Mae CBill crieludiuHuil 3MicT. SIKII0 3ragaemMo Oy/ib-
SIKHHA (QiTbM 9u OyZb-sIKy KHIDKKY TIPO BilfHY, PO3IOBIiJIi THX, XTO OCOOUCTO Tie-
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peskuB 1i, TO HEOAMIHHO JIECh B JlyMKax HPOCOYNTBCS apOMAT: BIITKY — CIIEKH,
JIOILY, MOKDOI 3€MIIi, INIMHH; BOCEHH — 3anax KyKypPyA3H, BITpY, JUCTS; B3UMKY
— MOPO3AHOIO MOBITPs; BECHOIO — JOLLY Ta KBIiTiB; BIITKY — AOMYyK Ta 301Kk,
1 xpoBi 0 Gyb-sikiit mopi poky. 3BicHO, 1€l epestiK 1me MoYe MPOIOBKYBATHCS
i A1 KOOKHOTO BiH Oyze CBiif, ajpke Oynb-sKa JIIONNHA TIEPEeKNBAE/BiIIyBae BCE
10-CBOEMY.

Llle omHUM BaXITMBUM, OCOOJIMBO, HA MOYATKY BifHH, € 3amax aBaHTIOPH.
Bununkae 3anuTaHHs: YoMy JIIONMHA TakK mparHe BiftHM? YoMy iHIUBIAM mpar-
HYTh BOIOBATH, Oy/Ib-sIKOIO IIHOIO PO3IoYaTy BOeHHI Aii? Un cama abcypiHicTh
CBITY Ta abCypIaHIiCTh caMoi JIFOAWHM YacOM 3MYLIy€e BTpavyaTH CIOKiH Ta pyxa-
THCS B HEBIOMI CBIiTH?..

MabyTb, nopeunum Oyzne 3rajgaru ['epmana ['ecce, KOoTpuii nmucas, o «1ie
MyKa Oylia IUBHTHCS Ha Te, 0 K0T (PaHTACTHYHOI MipU HABYMBCS LIeH BOBK Bij-
MOBIISITHCS BiJI CBOEI PUPOIN, Y MEHE BOJIOCCS AWOKH BCTamaio» [3, c. 59].
Aute moriHa — He BOBK. BoHa He MOJKe I[IJTKOM BiJIMOBUTHCS BiJ] CBOET IPUPOJIH,
JIMIIE 3YCHJUISIMHU BOJII MOXIIMBHUI MPOLIEC MACKyBaHHS Ta 3aTyLIOBYyBaHHS, aje
HE IIJIKOBATA BIZIMOBA.

BiliHa € 0co0nnBOI0O c(heporo JKUTTENISUILHOCTI JIoAMHU. BoHa mocrae
SIK ipyre obmuyds jmoncTsa. Tak camo, sk 3a JOHOMOTOIO 3aIaxy MH MOKEMO
BI/IDI3HATH SIKiCHI Mappymu Bijl AemIEBHX MiAPOGOK, Tak i camy BilHy MOX-
Ha BiJYyTH HA 3allaX: apomar 60Jl, CTPaX/aHHs, KPOBi, CMEPTI, BIAYAKO TOLLO.
Li «maxorwi» poO3NUTI NOBCIOAM | HEBIZAOMO, SK Ta KOJIM 3HOB Jal0Th NPO cede
3Haty. [Ipore, BOHM MiIIITOBXYIOTH JIIOACTBO 10 BiZIMOBH BiJ BilfHHU SIK 3ac00y
BUpIilIeHHs Oy/Ib-siKuX 1podsem. Xoua, 3BICHO, i€ ClipaBa He OJIM3bKOro MaiOyT-
HBOTO. ..
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PoGept Mixenbc — HIMEIIBKHI COIIONOT Ta TOMITOJIOT, SKHH OTpUMaB BH-
3HAHHS 3a JIOCJIJDKEHHS MOJITUYHUX OpraHi3ailiii Ta aBTOPCTBO «3aJi3HOTO 3a-
koHy omirapxii». Cdepa Horo mocinimkeHs Biapisusiacs Bin chepu M. Bebepa,
JUIS SIKOTO BHBYCHHS TMOJITHYHHUX OpTraHi3amii HiKoIu He Oylo IEHTPabHOIO
npoOnemoro. Tum He MeHII, NPOTHPIYb MIXK PI3HUMHU ITiAX0JaMU HEMAE.

CyTh «3aJ1i3HOTO 3aKOHY OJIirapxii» mossrae y Tomy, 1o IeMOKpaTist 3315
camMo030epeXeHHS Ta AOCATHEHHS CTaOLTBHOCTI, BUMYIIIEHA CTBOPIOBATH Opra-
HI3aI[iF0 Ta CIEIiaJbHUI yIPaBIiHCHKUI amapar, Mo MoB’s13aH0 13 BUIIICHHIM
emitu. Emita sBisie coOOF0 aKTHBHY MEHIIICTH, SIKi Maca BUMYIICHA OBIPSATH
gepe3 HEMOXKIIUBICTB 11 MPSIMOTO KOHTPOIIO.

s mocnimkerb P. Mixenbca XapakTepHUH ICTOPUYHHUN MiIXi O 1EMO-
kpartii. HiMenpkuii comiosor BUXOAHUB 3 TOTO, IO HA HU3BKUX CTaisIX PO3BUT-
Ky JIFOZICBKOI KYJIBTYypH NaHyBajla TUpaHis. JeMOKparTisi, B CBOIO 4epry, BUHUKAE
JMIIe Ha OUTBII-MEHII PO3BUHYTIH cTajii cycnijabHOro )utTs. [locunatouncs Ha
JIYMKY 3aCHOBHHKaA Teopii cycninbHOoro norosopy XK. — XK. Pycco, cyTs sikoi mo-
JsATana y ToMy, IO Maca, IeNeryloun CBilf CyBEepEHITET, mepecTae OyTH cyBepe-
HHO0, P. Mixebc NpUXOAUTH JI0 TOTO, 110 OMWHHYHA BOJISI BUJAETHCS 32 MACOBY.
Maca HiKoJIM He TOTOBA JI0 TAaHYBaHHS, ajie KOKHUH 1HANBIJ, SKUH BXOAUTD Y IO
Macy, 3/laTHUH Ha Te, a0H MiAHATHCS HaJ HEIO Ta BOJIOAPIOBATH.

Hamni P. Mixesnbc T0BOAUTH HEMOXKIIUBICTh MPSIMOTO ITAHYBAaHHS Mac, 5Ka,
IepI 3a BCE, BUTIKAE 13 YMCENBHOCTI. Tak, HaNpHKIAA, MPOTECTyIo4a Maca
mparae 0e3 paxyHKy TOJI0CIB Ta ypaxyBaHHS Pi3HOMAaHITHOCTI TyMOK MPUHAMaTH
Pe30IIoLT LIJIKOM, HE BHUKAIOUH Y JeTali. JlymKa HaToBIy MpH bOMY 3aMiHIOE
Ta BUTICHs€ MyMKY iHIuBia. B3aram Bapro 3a3HauntH, mo P. Mixenbc BBaxkaB
MacH PO3pi3HEHWMH Ta HEOPTaHi30BaHMMH, i3 YOTO BUTIKA€ HEMOXKJIHBICTH KO-
JIEKTUBHOT i1 6e3 akTuBHOI MeHmocTi. TakuM unHoM, P. Mixenbc poOuTh BU-
CHOBOK, III0 TTaHYBaHHS MCHIIOCTI Hall OUTBIIICTIO € HEMUHYYHM (DaKTOpOM Y
Oymb-sKiif TOMITHYHIN opranizamii. «/{eMokpaTist B Oyp-sIKOMY pasi mepeTBOpro-
€THCSl HA OJIIrapxilo, i3 YOro BUHUKAE MPOTUPIYUSl, CYTh SIKOTO MOJISATAE y TOMY,
110 IEMOKpATisi € HETIPUPOJHIM IS JTIOAMHH SIBUILIEM, 2 TAKOXK y TOMY, 110 BOHA
HEMHHYyYE BKJII04Yae B cebe omirapxigne sapoy» [1, ¢.172].

P. Mixeunbc noromkyerbes 3 M. Bebepom y Tomy, 1o jyist ycninHoro ¢yHk-
[IOHYBaHHS Oy/Ib-sIKOT BEJIMKOI OpraHi3aii, HeoOXiJHe CTBOPEHHS CICiaIhbHOTO
YOPABIAIOYOTO anapary, SKuil (yHKIIOHYe 13 po3miieHHaM mpami. P. Mixensc
OOIPYHTOBYE IIFO TE€3y THM, IO MMPH HEOOXiTHOCTI, HAPHUKIIA, IEPETOBOPIB YK
IIPOBE/ICHHS MTONITHYHOI KaMIaHii, B Oymb-sSKoMy pa3i HeO6XiI[Hi cneuianLHO
M1TOTOBIICHI KaJApH. 3p03yMINIO, 110 OUIBLIICTD PSAOBHMX WICHIB OpraHisauii He
BOJIOZIKOTb HEOOXIIHUMU JUIsl LIbOTO HABUYKAMH, & TAKOXK HE MAKOTh J0CTATHBOI
KIJIBKOCTI BUTBHOTO Yacy. B pe3ynbrari BHUHHKAE H€06XIZ[HICTB y po3moziti mpar,
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SIKHI JI03BOJISIE OKPEMMM iH/IMBIlaM BUTPAYaTH OCHOBHY YaCTHHY CBOIO Yacy Ha
opranisaniiini 3apa4i. Tak B opranizauii nocTynoso GopMy€Tbcst ynpasIiHChKUM
anapar, T00To, 0:0pOKpaTis, IO CKIIAJAETHCS 13 ClIeLiali30BAHNX YMHOBHUKIB.

Benuky yBary P. Mixesbc npuaijiuB B3a€MOBITHOCHHAM JIIIEPIB TOIITHY-
HUX Oprafizamiii Ta mpasmayoi emiti. CTarodn OIOpOKpATOM, IHIWBIA 3MIiHIOE
cBiif conianbHuii craryc. [Ipu boMy Jiiepu MparHyTh y>Ke He CTUIBKHU [0 3/iiic-
HEHHS IPOTPaMHUX IIUJICH opraHizallii, CKiTbKU JJ0 30epe:KSHHS CBOTO KEPiBHOTO
MOJIOKEHHS 1 TIOB’SI3aHUX 3 HUM IepeBar. B KiHIIEBOMY paxyHKY, IIi JIFOTH OT-
PUMYIOTh JIOITYCK JI0 PsAiB TpaBisiuoi emiti. «[licis nporo y HEX OCTaTtouHO
BTpa4aeThCsl MPArHeHHs JI0 COLiallbHOI PEBOIIOLIT, a/ke IX BJacHa coLialibHa
peBosmromis Bke BigOymacs» [1, ¢.173].

OcobnuBy yBary P. Mixenbc npuiiisie yBary OOpoThOi eJIiTH 3a BIIAIHI
no3umii. HiMernpkuii comionor 3a3Havae, mo 00poThda MiXK CTApUME | HOBUMH
BOXKISIMHU PiJIKO 3aKiHIYETHCA MOBHUM YCYHEHHSM TEPIIUX. 3aMiHU B JIiAEPCTBI
4acoM Bi/I0yBaIOThCS IIUISIXOM 3MIHHM €JIITH, @ HAHYACTIlIe - IUISIXOM 3aJIy4eHHS
HOBHX YICHIB y BXXE iCHYFOUY OJIrapXxiro0. 3aKJIFOYHHN aKT LOTO IPOLECY OIS~
ra€ He CTUTBKH B 3MiHI eJiTH, CKUTBKH B ii peopranizarii. Toxx 3a3Bu4aii BinOyBa-
€TBCS 3IIUTTS OJHIET €JIITH 3 1HIIOKO.

[pu (1)OpMyBaHHi OITO3UIIIT IO iICHYKOYOTO KepiBHI/IHTBa napTiiiHi BoxAi
MAlOTh TOBHUA IHCTPyMEHTapid Uit AucKpexuTauii cBOiX onoueHTiB. Ilpn-
HHSITTS KOMIIPOMICY — OJIHa I3 XUTPOLUIB, 10 SIKMX MOXKe JOJIY4UIIUCS PABIIIa
CTOPOHA, & BKIIFOYCHHS PsIY OIO3HLIOHEPIB Y KEPiBHI OPraHH € IHCTPYMEHTOM
3a/10BOJICHHS iX amOimiid. TakuM 9WHOM, y KOH(ITIKTaX MiX Pi3HOMAaHITHUMH
NapTIHHUMU eIliTaMu, TIEPEMOXKISIME 3aBXK/IM BUXOISTh caMe TPYIHN EIiT, aje
HisIK HE MaCH.

Otike, BUCHOBKOM 13 BCHOTO BHIIEOMHMCAHOTO € Te3a MPO HEMOXKIIHUBICTh
YIpPaBJIiHHS BEJIMKAMH OpraHi3alisiMu HeoJrapxiyHumu rpynamu. Lle Hemox-
JIUBO TEXHIYHO. MOXIIMBICTS [TAHYBAHHS JCMOKPATIi Ta HEONIrapXiuHuX Biaj-
HUX CTPYKTYP BEIMKHMHU OPraHi3allissMH, IPH TOJ0JaHH] TEXHIYHAX NEPEIIKOLL,
T00TO iCHYBAHHI PO3BHHYTOI CHCTEMH NPSMOTO Ta 3BOPOTHOIO 3B’SI3KY MK Ke-
pIBHUKAaMH Ta YJICHAMH BEJIMKHX OpraHizallii, 3aUIIAeThCsl MPOOJIECMHHUM IH-
TaHHSM.

CIITHCOK BUKOPHCTAHOI TITEPATYPH:
1. Kabamos C. FO. Bropokparus. Teopernuyeckue koHuenuuu / C. 10. Kabamos. — Va:
®nunra, 2011. - 217 c.
2. Mamukua A. H. Teopus momurmyeckoi smutel P. Muxensca / A. H. Mammkun. //
Counonoruyeckuit xypHai. — 1994, — Ne3. — C. 80 — 88.
3. Muxensc P. Ilpunnumnmansaoe B mpobieme pemokparuu [Emexrporuuii pecypc] / P.
Muxenbc — Pexxum noctymy 10 pecypey: https://bit.ly/3tPk1Mc
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OCOBJIMBOCTI HABYAHHA IHO3EMHUX CTYJIEHTIB
Y 3AKJIAJIAX BUIIIOi OCBITH YKPATHU

Kyzemuuywvka Mapzapuma Onekcandpisua,
Kuiscoruiti nayionanbruil ninesicmuynull yHigepcumem, 6UKIa0ay
m.kuzmytska@ukr.net

3a0e3reueHHsI HAaJICKHOI SIKOCTI OCBITH JUIsl 3100yBaviB 3 IHIIMX KpaiH 3a-
JIMIIAETHCS OJHNM 13 IPIOPUTETHHUX 3aBJIaHb JUISl 3aKJIa/iB BUILOT OCBITH B YKpa-
iHI y KOHTEKCTI Tmobamizamii Ta MikHapogaHOTO criBpoOiTHHITBA. Hapasi 455
3aKJIa/IiB OCBITH y Takux MicTax sk XapkiB, Kuis, Omeca Ta iHIii 31iHCHIOIOTH
HaBYAHHS IHO3EMHUX CTYACHTIB. 3a TaHUMH « YKPATHCHKOTO JIEP)KaBHOTO LIEHTPY
MixHapoaHoiocBiTH» 2019 poky B Ykpaini nepeOyBann Ha HaB4aHHI (Ha OCHOB-
Homy — 87, 85%) 80 470 ino3emiiis 31 158 kpain city [3].

[IpobnemaM OCBITH Ta BHXOBAaHHS iHO3EMHHUX CTYICHTIB y KOHTEKCTI 1X-
HBO1 TIpodeciitnoi miaroToBku Oy npucBsdeHi pocuimpkeHas H. b. Bynarakosoi,
H. B. Bacunenko, O. 1. I'ypenko, B. C. Komnowmienp, €. II. Crenanoga,
O. O. TerpsaueHko, H. I. YmakoBoi Ta iHIINX, aHAI3 Mpalb SKAX 3MIHCHHAIH
nocaigaukn O. B. AZ[aMeHKO Ta M. B. PaBOpBOHOBa [1,c.3-7].

JI. 1. Pubauenko npoanaisysana CyqacHHH CTaH CHCTEMH npoq)ecu/mm
IiITOTOBKH 1HO3EMHHX CTYAEHTIB 3 TOUKH 30py BUHUKHEHHS 0ap’epiB (“KpUTHY-
HUX TOYOK’’) Ha Pi3HUX eTarax OCBITHBOTO mporiecy [5, c.12].

OcobnuBoCTI Mepediry mporecy ajanTaiii iIHO3eMHUX CTYACHTIB 3 MepIol
MUTI IXHBOTO TepeOyBaHHS B YKpaiHi Ta HOro BIUIMB Ha MOAANBLIMN OCBITHIN
mporiec Mae OyTH BpaxoBaHWU yciMa HOTO yYaCHWKAaMH, a CaMi CTYJCHTH TTOTpe-
OyIOTh IICHXOJIOTIYHOTO CYNPOBOAY 3 00Ky npauiBHukiB 3BO. 3rifaHo 3 pe3ynbra-
TaMH JOCIIIKEHB MPOIIEC a/lalTallii MoXKe IMPOXOIUTH Ha TAKUX PIBHSX:

° ncuxo@i3ionorquHﬁ (mepelyzoBa 0COOMCTOCTI, 3MiHA KIIMATY);

® JIHIBICTHYHHI (HeLlOCTaTHII/I piBeHb MOBHOT nerTOBKn)

® COLIOKYIBTYpHHUH (KyJIBTYypHi, peJiriiiHi, iCTOpH4HI Ta iHIII 0COOIH-
BOCTI KpaiH);

® HaBYaJbHO-MI3HABAIBHUI (BIIMIHHOCTI Y CUCTEMax OCBITH);

e cTHIYHUH, moOyTOBHUHA Ta iHMII [4, ¢.82].

Mistok B. M. 3a3navae, mio momnpu Te, mo npaniBEukd 3BO maroTs Bimi-
rpaBaTH Ba)XKJIMBY pOJIb y COLIaJbHO-KYJIBTYPHIN ajanTtamii CTy/IeHTiB-1HO3eM-
UiB, 3riJHO 3 pe3yJIbTaTaMy MPOBEACHOIO OIMTYBAHHs, JCKaHAT Ta BUKIIAJadi
TOCI/IAt0Th BIANOBIJHO ApYre i TPeTe MicLe 3 Ha/[aHHS AOMOMOTH y HpOLeci
ajanrauii, y TOi 4ac sk HalOIbII ICTOTHY AOMOMOTY i IIATPUMKY iHO3EMHI CTy-
JICHTH OTPUMYIOTh BiJl CBOiX CHiBBITYM3HUKIB (75% onmtyBannx) [4, c.83].

Ha namry nymKy, omHUM i3 HaBaXIUBIMIHX (HAaKTOPIB, TKHAH y KOMIUIEKCI
BILUIMBAE HA OCBITHII NpOLIEC CTYACHTIB-IHO3EMIIIB € IpodiaeMa MoTHBalii. MoB-
HUll O6ap’ep, HEBUIPABIaHi CIIOMiIBaHHS, BIICYTHS a00 HEIOCTATHS MiITPUMKA 3
6oky 3BO, kHUTIIOBO-TTOOYTOBI YMOBH TOIIO YaCTO CHPHUYHUHSIOTH BTPATy BHY-
TPIIIHBOT MOTHBALIT Y CTYACHTIB, IKi Y Ipolieci opraHizaiii BIacHOi OCBITHBOI
ISUTBHOCTI TIOYMHAIOTh KePYBaTHCS 31EOUTBIIOT0 30BHINTHIMA YUHHUKAMHU (OT-
PHUMAHHS UILIOMY, TTOBEPHEHHS J0I0MY TOIIO).

Y KOHTEKCTI yCIIIIIHOI COMIOKY/ILTYPHOI ajanTauii iHO3eMHHX CTY/ICHTIB
JI0 HOBOTO OCBITHBOTO cepenoBuina Mistok B. M. BOauae opranizaito B3aeMoii
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1 B3a€EMOPO3YMIHHS MK Y9aCHHKAMH OCBITHBOTO IPOIIECY OIHHM i3 HaiBax-
JUBIMINX IHCTPYMEHTIB, aJKe HAJIATOKCHHS CTOCYHKIB MK MpPEACTaBHUKAMHU
PI3HHMX KYJBTYp SIK B MEXaX OCBITHBOI JisUIBHOCTI, TaK i 1o3a Heto 0e3yMOBHO
CIIPUATAME TPHCKOPSHHIO MPOLECy ajanTamil CTyACHTa-iHO3eMIs 10 HOBOIO
comiaabHO-KYIBTypHOTO cepenopumia [4, c. 83]. B mMoTHBarii HaB4aapHOT
JUSUTBHOCTI CTY/ICHTIB-1HO3EMIIIB Ta CIIPSIMYBAHHSI OCBITHBOI JIisUIBHOCTI Ha MIPO-
Iec amanTanii cTyaeHTiB-iHozeMIiB y 3BO Ykpaiau Oynu Takox JOBEIEHi y J10-
ciimpkenni 3inonoc H. O. [2, ¢. 15].

Takum 4MHOM, OCOOIMBOCTI T2 YMOBU OCBITHBOI JISUTLHOCTI 1HO3EMHHX
CTYJCHTIB € aKTyalbHUM MPEIMETOM HAYKOBUX HOCIIKeHb. Cepesi OCHOBHUX
(haxTopiB, siKi BILTMBAIOTH HA OCBITHIH IpoLEC, BAPTO BHALIATH MPOOIEMH ajiar-
Tallii IHO3eMHUX CTY/CHTIB, BUPIILICHHS! SIKUX € HE JIMILE 3aII0PYKOIO YCIIUIHOIO
(dopmyBanHs mpodeciiiHo-opieHTOBaHOT 0COOUCTOCTI, a 3abe3neuye 3MIHCHHS
MO3UTHUBHOTO MiKHapoaHOTo iMiKy 3BO Vipainu.
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WSPARCIE DLA DZIECI I RODZINY W PLACOWKACH
OPIEKUNCZO-WYCHOWAWCZYCH

Marta Magdon

Instytut Pedagogiki
Kolegium Nauk Spolecznych
Uniwersytet Rzeszowski'

Wstep

Zadania placéwek opiekunczo-wychowawczych polegaja na zapewnie-
niu dziecku catodobowej opieki i wychowania oraz zaspokojeniu jego niezbed-
nych potrzeb, w szczegodlnosci emocjonalnych, rozwojowych, zdrowotnych,
bytowych, spotecznych i religijnych. Ponadto rolg placowki jest umozliwienie
dziecku podtrzymania kontaktu z rodzing (o ile sad nie zdecydowat inaczej) oraz
dodanie staran na rzecz powrotu dziecka do rodziny naturalnej. Dziecko skiero-
wane do placéwki opiekunczo-wychowawczej w $wietle przepisow ma zapew-
nione odpowiednie dziatania terapeutyczne, a takze dostep do edukacji zgodnie
z wlasnymi potrzebami?.

Zgodnie z art. 102. - Ustawy z dnia 9 czerwca 2011 r. o wspieraniu
rodziny i systemie pieczy zastepczej - placowka opiekunczo-wychowawcza typu
rodzinnego:

e wychowuje dzieci w roznym wieku, w tym dorastajace i usamodziel-
niajace sig;

e umozliwia wspolne wychowanie i opieke licznemu rodzenstwu;

e wspolpracuje z koordynatorem rodzinnej pieczy zastepczej i asysten-
tem rodziny.

W placéwece opiekunczo wychowawczej typu rodzinnego mozna umie-
$ci¢, w tym samym czasie, lacznie nie wiecej niz 8 dzieci oraz osob, ktore osia-
gnely pelnoletnio$¢ przebywajac w pieczy zastepczej 1 kontynuuja nauke. W
razie konieczno$ci umieszczenia w placowce rodzenstwa, za zgoda dyrektora
tej placowki oraz po uzyskaniu zezwolenia wojewody, jest dopuszczalne umiesz-
czenie w tym samym czasie wickszej liczby dzieci, nie wigcej jednak niz 103,

Formami rodzinnej pieczy zastepczej zgodnie z art. 39. Ustawy z dnia 9
czerwca 2011 r. o wspieraniu rodziny i systemie pieczy zastgpczej s m.in.:

e Rodzina zastgpcza:

v’ spokrewniona;

v niezawodowa;

v zawodowa, w tym zawodowa pehigca funkcje pogotowia rodzinnego
i zawodowa specjalistyczna.

e Rodzinny dom dziecka

Rodziny zastgpcze oraz rodzinne domy dziecka, na ich wniosek,
moga by¢ wspierane przez tzw. rodziny pomocowe (Ustawa z dnia 9 czerwca

1 Dane kontaktowe: martamagdon.mm.@gmail.com

2 [Online:]https:/sip.lex.pl/akty-prawne/dzu-dziennik-ustaw/wspieranie-rodziny-i-system-pieczy-zastepczej-17720793,
[data dostgpu: 23.02.2021]

3 [Online:]https://sip.lex.pl/akty-prawne/dzu-dziennik-ustaw/wspieranie-rodziny-i-system-pieczy-zastepczej- 17720793,
[data dostgpu: 23.02.2021]
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2011 r. o wspieraniu rodziny i systemie pieczy zastgpezej - Dz.U.2020.821 tj.)
Zadania rodziny zastgpezej 1 rodzinnego domu dziecka zostaty przedstawione
w art. 40 wspomnianej powyzej ustawy. Rodzina zastgpcza oraz rodzinny dom
dziecka zapewniaja dziecku catlodobowa opieke¢ i wychowanie, w szczegolnosci:

o traktujg dziecko w sposob sprzyjajacy poczuciu godnosci i warto$ci
osobowej;

e zapewniaja dostep do przyshugujacych swiadczen zdrowotnych;

e zapewniajg ksztatcenie, wyrownywanie brakow rozwojowych i szkol-
nych;

e zapewniaja rozwoj uzdolnien i zainteresowan;

e zaspokajaja jego potrzeby emocjonalne, bytowe, rozwojowe, spoteczne
oraz religijne;

e zapewniaja ochrong przed arbitralng lub bezprawna ingerencja w zycie
prywatne dziecka;

e umozliwiaja kontakt z rodzicami i innymi osobami bliskimi, chyba ze
sad postanowi inaczej.

Rodzina zastgpcza oraz prowadzacy rodzinny dom dziecka wspotpra-
cuja z osrodkiem adopcyjnym, koordynatorem rodzinnej pieczy zastgpczej 1 or-
ganizatorem rodzinnej pieczy zastepczej.

1. Prawa i obowigzki rodzicow dzieci umieszczonych w pieczy zastep-
czej:

-rodzic ma dostep do informacji o pobycie dziecka - o ile sad nie postanowi
inaczej;

- mozliwo$¢ kontaktu z dzieckiem umieszczonym w pieczy zastepczej,
z konieczno$ci utrzymania wi¢zi emocjonalnych o ile sad wyrazi zgodg;

- uczestnictwo w waznych decyzjach dotyczacych dziecka np. leczenie,
wniosek o paszport — jesli nie zostang catkowicie pozbawieni wiadzy rodziciel-
skiej;

- alimentacja na rzecz dziecka umieszczonego w pieczy zastepczej;

-ponoszenieodptatnoscizapobytdzieckawpieczyzastepczej-oileniezostang
z tego zwolnieni administracyjnie (Ustawa z dnia 9 czerwca 2011 r. o wspieraniu
rodziny i systemie pieczy zastgpczej - Dz.U.2020.821 t.j.)

Szanse na reintegracj¢ rodziny wzrosng, gdy umieszcza si¢ wszystkie
dzieci z rodzinie w jednej formie opieki, udziela si¢ pomocy rodzinie w samo-
dzielnym ustalaniu zmian, podejmuje si¢ szybka wspotprace z rodzing naturalna,
informuje si¢ rodzicow o mozliwych rozwigzaniach i prawach.Pojecie reintegra-
cji rodziny oznacza planowy proces odbudowywania wig¢zi w rodzinach, w kto-
rych na skutek kryzysu wigzi te zostaly zerwane lub nadwerg¢zone.Podejscie tra-
dycyjne moéwi o tym, ze dzieci, ktore sg umieszczone poza domem powinny do
niego wrocic jezeli jest to mozliwe lub zosta¢ umieszczone w innej rodzinie (jak
najszybciej). Podejscie tradycyjne wigzato si¢ z wyborem jednej z dwoch mozli-
wych drég, natomiast czgsto byto to przyczyna niewtasciwych decyzji — powr6t
dzieci do domu mimo, ze rodzina nie byla zdolna do zapewnienia mu opieki.
Podejscie wspoltczesne jest definiowane jako ,,proces nawigzywania wigzi mig-
dzy dzie¢mi umieszczonymi w systemie opieki a ich rodzinami poprzez pomoc
$wiadczong dzieciom, ich rodzicom i rodzinom zast¢pczym, jak rowniez innym
zaangazowanym osobom lub stuzbom™*. Definicja ta podkresla, Zze bardzo wazne

4 [Online:] https://szkolnictwo.pl/index.php?id=PU0857, E. Polak, Wspoélpraca domu dziecka z rodzinami
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jest podtrzymanie istniejacych lub odbudowanie utraconych wiezi, ale rowniez
uswiadomienie, ze rodziny, ktore nie moga zy¢ wspoélnie, moga utrzymywac
satysfakqonu]qce wigzi, relacje.W sytuacji umieszczenia dziecka poza domem
rodzinnym, reintegracja powinna by¢ planowana najwczesniej jak to tylko moz-
liwe. Reintegracja jest procesem odbywajacym si¢ na réznych poziomach, a
jej optymalny wynik stanowi catkowite przywrocenie dziecka rodzinie. Nie w
kazdej sytuacji jest to catkowicie mozliwe. Bywa czgsto tak, ze rodzice emo-
cjonalne odrzucaja swoje dzieci. W takich sytuacjach nie ma zadnej gwarancji,
ze zapewnig swoim dzieciom stabilizacj¢ zyciowa. Stymulowanie wigzi migdzy
rodzicami, a dzie¢mi jest bardzo wazne, nawet jesli nie istnieja realne szanse ich
powrotu do domu. W pieczy zastepczej umieszczone sg dzieci w réoznym prze-
dziale wiekowym, ale praktycznie kazde z nich przez pewien czas przebywato w
swoim domu rodzinnym. Byl to wazny czas, poniewaz wlasnie wtedy tworzyty
si¢ wiezi z rodzicami — nawet tymi zaniedbujacymi ich. Umieszczajac dziecko
W pieczy zastgpczej nalezy umozliwi¢ rodzicom i dzieciom optymalny poziom
kontaktow. Wigzi te maja znaczenie dla rozwoju emocjonalnego i spolecznego
(Sendyk2011,214-218). Potrzeba fundamentalng w zyciu dzieci jest potrzeba
utrzymania relacji z najwazniejszymi, bliskimi im osobami. Z wynikajacego z
tej potrzeby poczucia statosci, tozsamosci, przynaleznosci, sSwiadomosci swo-
Jego pochodzenia, jak rowniez emocji przezywanych przez dziecko w sytuacji
separacji i straty, wynika jego potrzeba utrzymania kontaktu ze swoimi bliskimi
(Szczygielska 2017, s.20). Szanse na reintegracj¢ wzrastaja, gdy: umieszcza si¢
wszystkie dzieci z rodziny w jednej formie opieki, okresla si¢ wyraznie przy-
czyny i kryteria tego umieszczenia, nastgpuje natychmiastowa interwencja sadu,
informuje si¢ rodzicow o mozliwych rozwigzaniach i przystugujacych im pra-
wach, podejmuje si¢ natychmiastowg wspotprace z rodzing naturalna, udziela si¢
pomocy rodzinie w samodzielnym ustaleniu etapow prowadzacych do zmiany.
O najwigkszych szansach na powrot dziecka do wlasnej rodziny mozna mowic
przede wszystkim wtedy, gdy kryzys w rodzinie, bedacy powodem umieszcze-
nia dziecka w placodwce, nie przyjat postaci trwalej zmiany. Ale tez wtedy, gdy
rodzina nie zdazyla si¢ jeszcze pogodzi¢ ze stratg dziecka. Im czas pomigdzy
objeciem dziecka opieka zastgpeza, a rozpoczgeiem reintegracji jest krotszy, tym
wigksze sg szanse na jej pozytywny przebleg Podstawa zmian w rodzinie
naturalnej jest psychiczna gotowos¢ do zycia w odmienny sposob, a jej
warunkiem gotowos¢ do przyjecia pomocy i wspolpracy z instytucjami, ktore te
pomoc oferuja(Szczygielska 2017, 5.28).

2. Trudnosci adaptacyjne w rodzinie zastepczej moga wynika¢:

e po stronie dziecka z: braku przygotowania dziecka do zmiany, dotych-
czasowych nawykow i schematow funkcjonowania dziecka nieprzystajacych do
nowej rzeczywistosci w rodzinie zastgpczej, trudnosci emocjonalnych dziecka
zwigzanych z przezytymi stratami i dotychczasowym obcigzajacym doswiadcze-
niem, zaburzen z obszaru zdolno$ci dziecka do wigzi, deficytdow rozwojowych
dziecka;

e po stronie rodziny z: braku odpowiedniego przygotowania rodziny na-
turalnej i zastepczej, braku okreslonego celu interwencji polegajacej na oddzie-
leniu dziecka od rodziny naturalnej, nierealistycznych lub niezrozumiatych dla
dziecka oczekiwan opiekunoéw zastepczych braku wsparcia rodziny naturalnej i

wychowanka,[data dostgpu:23.02.2021]

88 TYMAHITAPHUI KOPMYC




zastepczej (bliskich, innych podobnych rodzin, specjalistéw)emocjonalnego wy-
palenie opiekundw zastepczych(Szczygielska 2017, s.21).

Diagnoza rodziny w placowce jest dokonywana na podstawie badan psy-
chologicznych i pedagogicznych rodzin, ale réwniez informacji uzyskanych z
roznych zrodet — dokumentow, wywiadow, obserwacji, rozmoéw prowadzonych
przez personel domu dziecka z rodzicami. Najwazniejszym narzedziem dia-
gnozy sytuacji w rodzinie jest wywiad. Jest on szczegolnie wazny, z uwagi na
budowanie przymierza pomi¢dzy rodzing a pracownikiem spotecznym. Nalezy
dostosowac go do stylu rodziny — musi by¢ prowadzony w klimacie wsparcia.
Tematyka pierwszego wywiadu powinna uwzglednia¢ specyfike rodziny. Powi-
nien on zawiera¢ kluczowe pytania: Jaka jest struktura rodziny (kto jq tworzy,
Jak dzielone sq role, jakie sq relacje wewngtrzrodzinne, styl komunikacji)?; Cze-
go dotyczy problem rodzinny?; Jaka jest historia problemu w rodzinie?; Jakie
sq nastepstwa tego problemy dla poszczegolnych czlonkow rodziny?; Jaka jest
motywacja do zmiany u poszczegolnych czltonkow rodziny? W oparciu o hierar-
chig¢ potrzeb oraz diagnoz¢ dotyczaca realizowania zadan i regut rodziny, stylow
wychowania, ale réwniez bliskosci i wladzy nalezy stworzy¢ plan pracy z ro-
dzing. Powinien on zawiera¢ diagnoz¢ problemu, sposob rozwigzania, czas na
to przeznaczony oraz osoby odpowiedzialne i wspierajace. Efektem realizacji
planu powinna by¢ integracja rodziny, wzmocnienie wi¢zi uczuciowym mig¢dzy
jej cztonkami, odbudowanie jej funkcji opiekunczo-wychowawczej.Przedmio-
tem planowania sa: cele, metody realizacji tych celow, niezbedne zasoby, a takze
sposoby ich pozyskiwania, czas i miejsce ich wykonywania. W planie nalezy
uwzgledni¢ zadania biezace oraz krotkoterminowe, mozliwe do realizowania w
ciggu kilku miesigcy. Do najwazniejszych cech dobrego planu nalezy zaliczy¢
m.in.:realno$¢ planu; wewnetrzna zgodnos$¢ — cele nie powinny by¢ sprzeczne
ze sobg ani wykluczajace si¢ wzajemnie; operatywno$¢ — zrozumiatos¢ planu,
jego przejrzystosc i Scistos¢; elastyczno$eé; terminowos¢ — okreslenie czasu na
wykonanie celu; kompletno$¢ — branie pod uwage wszystkich koniecznych i nie-
zbednych dziatan, ktore prowadza do realizacji celu; perspektywiczno$¢ — branie
pod uwage niezbednych i koniecznych dziatan, ktore prowadza do realizacji celu
oraz konkretno$¢ — okreslenie w sposob jak najbardziej $cisty, doktadny i kon-
kretny celow, jakie majg zostaé osiggniete (Trubitowicz 2017, s. 7-16).

Rodzing zastgpcza lub rodzinny dom dziecka najczesciej prowadzone sa
przez matzenstwa lub osoby niepozostajace w zwigzku matzenskim, u ktérych
umieszczono dziecko w celu sprawowania nad nim pieczy zastgpczej. Nalezy
podkresli¢, ze w przypadku matzonkéw — jedno z nich pelni wowcezas funkcje
dyrektora i nie moze podja¢ zadnej innej statej pracy, za$ drugi matzonek pracuje
zawodowo. Dyrektor — wychowawca ma obowiazek realizowaé indywidualne
plany z kazdym z wychowankéw oraz prowadzi¢ niezb¢dna dokumentacje. W
placowkach tego typu przebywa zazwyczaj od 4 do 8 wychowankow. Wymaga-
nia, jakie sg stawiane dyrektorom rodzinnego domu dziecka, to: wyksztatcenie
minimum $rednie; odbycie szkolenia w jednym z o$rodkéw adopcyjno-opiekun-
czych (uzyskanie zaswiadczenie) oraz sprawdzane sa takze osobiste kompeten-
cje, predyspozycje i motywacje.

3. Wymagania dotyczace powierzenia funkcji rodziny zastepczej lub
prowadzenia rodzinnego domu dziecka.

Petnienie funkcji rodziny zastgpczej lub prowadzenie rodzinnego domu
dziecka moze stworzy¢ matzenstwo lub osoba niepozostajaca w zwiazku mat-
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zenskim, jezeli:

- nie jest i nie byla pozbawiona wladzy rodzicielskiej, oraz wladza rodzi-
cielska nie jest jej ograniczona ani zawieszona;

- wypelnia obowiazek alimentacyjny;

- nie jest ograniczona w zdolnos$ci do czynnosci prawnych;

- uzyska od lekarza podstawowej opieki zdrowotnej zaswiadczenie o braku
przeciwwskazan zdrowotnych do pelienia funkcji rodziny zast¢pczej lub pro-
wadzenia rodzinnego domu dziecka;

- przebywa na terytorium Rzeczypospolitej Polskiej;

- zapewni dziecku odpowiednie warunki bytowe i mieszkaniowe (zaspo-
kajanie indywidualnych potrzeb dziecka, m.in. rozwoju emocjonalnego, fizycz-
nego i spolecznego, wiasciwej edukacji i rozwoju zainteresowan, wypoczynku i
organizacji czasu wolnego);

- daje r¢kojmig nalezytego sprawowania pieczy zastepczej;

- nie byta skazana prawomocnym wyrokiem za umyslne przestepstwo.

4. Umieszczenie dziecka w pieczy zastepczej nastepuje na podstawie
orzeczenia sgdu.

W przypadku pilnej koniecznosci, na wniosek lub za zgoda rodzicoéw dziec-
ka, mozliwe jest umieszczenie dziecka w rodzinnej pieczy zast¢pczej, na podsta-
wie umowy zawartej migdzy rodzing zastepcza lub prowadzacym rodzinny dom
dziecka, a starosta wla$ciwym ze wzgledu na miejsce zamieszkania tej rodziny
lub miejsce prowadzenia rodzinnego domu dziecka. O zawartej umowie starosta
zawiadamia niezwltocznie sad. Obowigzek sprawowania pieczy nad dzieckiem i
jego wychowania rodzina zastgpcza lub prowadzacy rodzinny dom dziecka po-
dejmuje z dniem faktycznego umieszczenia dziecka w rodzinie zastgpczej lub
rodzinnym domu dziecka na mocy orzeczenia sagdu, umowy, oraz w sytuacjach
okreslonych poprzez przyjecie dziecka przez rodzing zastgpcza zawodowa pel-
nigcg funkcj¢ pogotowia rodzinnego.

Pobyt dziecka w pieczy zastgpczej to objecie dziecka jedng z form pie-
czy zastgpczej nastepuje na okres nie dtuzszy niz do osiagnigcia petnoletnosci.
Osoba, ktéra osiagneta pelnoletno$¢ przebywajac w pieczy zastgpczej, moze
przebywaé w dotychczasowej rodzinie zastepczej, rodzinnym domu dziecka
albo placowce opiekunczo-wychowawczej, za zgoda odpowiednio rodziny za-
stepczej, prowadzacego rodzinny dom dziecka albo dyrektora placowki opiekun-
czo — wychowaweczej, nie dtuzej jednak niz do ukonczenia 25. roku zycia, jezeli:

- uczy si¢: w szkole; w zaktadzie ksztalcenia nauczycieli; w uczelni; u pra-
codawcy w celu przygotowania zawodowego lub;

- legitymuje si¢ orzeczeniem o znacznym lub umiarkowanym stopniu nie-
pelnosprawnosci i uczy si¢: w szkole; w zaktadzie ksztalcenia nauczycieli; w
uczelni; na kursach, jesli ich ukonczenie jest zgodne z indywidualnym progra-
mem usamodzielnienia; u pracodawcy w celu przygotowania zawodowego.

Rodzinie zastgpczej oraz prowadzacemu rodzinny dom dziecka, na
kazde umieszczone dziecko, przystuguje §wiadczenie na pokrycie kosztow jego
utrzymania.

5. Formy pomocy i wsparcia dla rodzinnych doméw dziecka oraz ro-

dzin zastepczych.
W rodzinnych domach dziecka, w ktorych przebywa wigcej niz 4 dzie-

90 TYMAHITAPHUI KOPMYC




ci, na wniosek prowadzacego rodzinny dom dziecka starosta z uzasadnionych
przyczyn moze zatrudni¢ osobe do pomocy przy sprawowaniu opieki nad dzie¢-
mi 1 przy pracach gospodarczych. Prowadzacemu rodzinny dom dziecka starosta
moze przyzna¢: dofinansowanie do wypoczynku poza miejscem zamieszkania
dziecka oraz $wiadczenie na pokrycie m.in.: niezbednych kosztow zwigzanych
z potrzebami przyjmowanego dziecka — jednorazowo, kosztow zwigzanych z
wystapieniem zdarzen losowych lub innych zdarzen majacych wptyw na ja-
ko$¢ sprawowanej opieki — jednorazowo lub okresowo. Przy zapewnianiu pie-
czy i wychowania dzieciom umieszczonym w rodzinie zastepczej lub rodzinnym
domu dziecka oraz wykonywaniu innych czynnos$ci zwigzanych z realizacja
zadan rodziny zastgpczej lub rodzinnego domu dziecka rodzina zastgpcza oraz
prowadzacy rodzinny dom dziecka mogg korzysta¢ z pomocy wolontariuszy,
organizowanej przez organizatora rodzinnej pieczy zastgpczej. O potrzebie sko-
rzystania z pomocy, rodzina zast¢pcza lub prowadzacy rodzinny dom dziecka
informuje wlasciwego organizatora rodzinnej pieczy zast¢pczej. Kandydaci do
pehienia funkcji rodziny zastgpczej zawodowej, rodziny zastgpczej niezawo-
dowej lub do prowadzenia rodzinnego domu dziecka sa obowigzani posiada¢
swiadectwo ukonczenia szkolenia organizowanego przez organizatora rodzinne;j
pieczy zastgpczej lub prowadzonego przez osrodek adopcyjny. Rodzina zastep-
cza zawodowa oraz prowadzacy rodzinny dom dziecka sa obowigzani do syste-
matycznego podnoszenia swoich kwalifikacji, w szczegdlnosci przez udziat w
szkoleniach.

Zakonczenie

Placowki opiekunczo-wychowawcze typu rodzinnego, ktore zostaty opisa-
ne w powyzszym artykule sg jedng z form wspierania rodziny oraz dziecka. Okre-
slonych w ustawie o wspieraniu rodziny i systemie pieczy zastgpczej. Autorka
dokonuje analizy zadan jakie realizowane sa przez powyzsze placowki opiekun-
czo-wychowawcze. Omowione zostalty prawa i obowigzki rodzicow oraz wyma-
gania jakie musza spetni¢ rodziny zastepcze oraz rodzinne domy dziecka. Kazda
z przedstawionych placowek poprzez odmienna specyfike dziatania ma jeden
wspolny cel. Przede wszystkim stara si¢ zaspokoi¢ te najbardziej podstawowe
potrzeby dziecka i stworzy¢ mu jak najlepsze warunki do calosciowego rozwoju.
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Streszczenie:

Artykut ,,Wsparcie dla dzieci i rodziny w placowkach opiekunczo-wychowawczych”
przedstawia najwazniejsze informacje dotyczace placowek opiekunczo-wychowawczych typu
rodzinnego. Autorka omawia zgodnie z ustawa o wspieraniu rodziny i systemie pieczy zastgpczej
poszczegolne formy pomocy. Analizuje zadania, prawa i obowiazki rodzicOw oraz wymagania jakie
musza spetni¢ rodziny zast¢pcze oraz rodzinne domy dziecka.

Stowa Kklucze: dziecko, adopcja, rodziny dom dziecka, rodzina zastgpcza, opieka,
wychowanie.

Abstrakt:

The article “Children and families support in care and educational institutions”the most
important information about family-type care and education facilities. In accordance with the Act on
supporting the family and the foster care system, the author discusses various forms of assistance.
Analyzes the tasks, rights and obligations of parents and the requirements that must be met by foster
families and family orphanages.

Key words: child, adoption, families, orphanage, foster family, care, upbringing.
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Theoretical problems of complex, holistic, multidimensional modelling
of reality and its separate spheres (one of which within the English-speaking
linguistics of the XX-XXI centuries is the sphere of development of the latest
computer technologies) are directed by the deterministic interaction of objects,
signs of their reception and interpretation (in the field of individual and collective
consciousness), embodiment, consolidation and retransmission of the results of
interaction of these systems of features.

In this regard, the fundamental dimension of being (as synonymous with
the latter “reality”, “realm” and “world” can be used) (Aristotle, 2014; Budko,
1990; Kireev, 2008) is defined as a heterogeneous concept that can summarize
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the multidimensional features of the world order: the world that really exists and
is subject to direct perception; a world that is not subject to direct reception, but
exists in reality; a world that is imaginary, unreal (for example the ideal, mytho-
logical images); reality, which exists objectively, regardless of human conscious-
ness (nature, objective physical laws of the world order, space-time dimensions);
the general way of life of humankind, society, culture, civilization.

Thus, the Computer Being dimension is understood as a fundamental onto-
logical parameter that exists outside the scope of human mind and is involved in
the perceptual field regardless of the will of the subject of cognition.

The intellectualization of modern global culture determines a qualitatively
new approach to understanding the processes of parallel development of human
activities and cognitive (intellectual) experiences. That is the origin and method-
ological premise of the concept of “Noosphere”. The Noosphere is defined as the
current stage of development of the biosphere, associated with the emergence of
humanity in it (Kasavin, 1990; Gachev, 1993), and is interpreted as part of the
planet and planet ambient with traces of human activity.

The integral real component of the Noosphere is identified as the Techno-
sphere — a set of artificial objects (technologies) created by the humankind, and
natural objects changed as a result of technological activity of humankind (Heim,
1993; Makhachashvili, 2020). In turn, Computer Being (computer reality, cyber-
space) is a complex, multidimensional, interdisciplinary sphere of synthesis of re-
ality, human experience and activity mediated by the latest digital and information
technologies; technogenic reality, a component of the Technosphere of existence.

In the educational sphere, according to our estimations, the result of fun-
damental Technosphere shift, induced by the COVID-19 pandemic development
and enhanced by subsequent digitalization measures, was the need to take quick
comprehensive action (Makhachashvili, Semenist, Bakhtina, 2020) in order to
achieve such desirable results: a) to adapt the existent complex educational sce-
narios to digital, remote and blended formats; b) to activate comprehensive com-
plex skillsets, otherwise latent or underutilized in the educational process; ¢) to
boost ICT competence and digital literacy of all participants of the educational
process relocated to computer being.

The global pandemic of COVID-19 emerged as a kind of a black swan sce-
nario or a singularity (event horizon) (Tu, 1994) for interdisciplinary domains of
social and economic life, including education. The black swan theory is a concept
that describes an event that comes as a surprise, has a major effect on society, and
is often rationalized after the fact (Taleb, 2010).The structure and procedure of
higher education workflow in 2020-2021 were disrupted by a range of challeng-
es, spawned by the global pandemic restriction measures, which influenced sig-
nificantly the scope of individual experiences, projected outcomes and estimated
quality of higher education in countries across the world.

The estimations of digital distant education state-of the-art, structure and
quality, conducted across various studies in the pre-COVID-19 inquiry frame-
work have spanned, among others, assessment of satisfaction with distance learn-
ing experience (Bekele, 2010; Bolliger, 2009); added value of online learning
(Thiessen, Ambrock, 2011); evaluation of learning outcomes (Costareie, 2011);
overall attitudes to distance learning (Salyers et al, 2014); challenges of online
education (Markova et al, 2017), networking principles in e-learning (Smyrno-
va-Trybulska, Kommers et al,2019).
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These issues require a comprehensive revisit in terms of the toll the global
pandemic took on complex framework transformation of educational formats to
digital remote mode, subsequently, on the individual learning experiences and
subsequent shift in quality estimations of linguistic education in universities due
to the abrupt transition to exclusively distant, digital distant or hybrid learning for-
mats as a mode of formal education and university degree acquisition (as opposed
to being a mostly auxiliary learning method or an informal learning format).

This inquiry objective, henceforth, is to estimate the quality assessment of
complex, digitally enhanced formats of linguistic education via in-depth evalua-
tion of individual digital distance and hybrid learning experiences and best prac-
tices by students of Oriental and European Languages of university programs in
regions of Ukraine (Eastern Europe) through the span of educational activities
in the time-frame of COVID-19 quarantine measures of March 2020 to January
2021.

Based on the activity profile (digital distance and blended learning in Foreign
Language Acquisition) an online survey was devised to assess in-depth subjective
experiences of e-learning and hybrid learning in COVID-19 timeframe (March
2020 — January 2021) for students of Oriental languages (Mandarin Chinese and
Japanese) and European Languages (English, French, Spanish, Italian) major pro-
grams.The survey sample geographic distribution covers the universities of the
capital city of Ukraine (Kyiv) (3 universities) and a representative selection of
regional universities of Ukraine (14 universities), offering major programs in Ori-
ental (Mandarin Chinese, Japanese) and European (English, French, Spanish, Ital-
ian) languages on all three tier of educational levels according to the legislature
of Ukraine (Law of Ukraine, 2019): undergraduate, graduate and post-graduate.

The study premise is based on identification of complex digital distant
learning formats (u(biquitous)-learning (Crowe, 2007), m(obile)-learning, b(lend-
ed)-learning, hybrid learning) and modes for university educational programs and
projected digital literacy requirements (European Commission, 2020; DQ, 2019;
World Economic Forum, 2020).For the purposes of this study digitally enhanced
or electronic learning (e-learning) is estimated as a form of ubiquitous learning
(u-learning) that involves learning in an environment with full access to digital
devices and services at any given moment (Van’tHooft, 2007).

As a parcel of the Technosphere shift in comprehensive human activity, pa-
rameterization principles of a concept of electronic (or digitally enhanced) inter-
action and communication in the paradigm of the humanities in general (Makha-
chashvili, 2020), allow to identify the features of e-learning as a complex object
system pertaining the following parameters: Ubiquity; Ontocentrism; Integra-
tivity; Automorphism; Normativity; Communicative substantiality; Information
capacity;Interactive framework meta status. Through the fragmented set of qual-
itative features, digitally enhanced (electronic) learning framework is tangent to
the concepts of complex frameworks of cognitive outlook and activity, such as:
1) Model of the world/worldview (inclusivity, integrativity, automorphism); Lin-
guistic worldview/mapping (communicative substantiality; interactive frame-
work meta status); Noosphere (ontocentrism, information capacity). The inte-
grative concept of e-learning stands as a complex synthesis of these frameworks.

The framework evolution and innovation of e-learning as a complex sys-
tem of human activity in the digital age, is determined by a range of qualify-
ing conditions of its emergence, existence and transformation in the COVID-19
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timeframe, including: 1) exhaustive synchronization of the object, phenome-
nological and anthropological planes of educational activities and procedures
of ICT development; 2) exhaustive output of parameterization isomorphism of
ontological (substance phenomenological), anthropic and digitized structures of
reality and educational activity; 3) flexibility, adaptability and dynamic potential
of the educational activities enhanced by ICT tools and digital technology (that is
fulfilled, in particular through info-capacity, hybridization, and evolution of the
basic functional features of the learning process).

COVID-19 quarantine measures, put in place country-wide in educational
institutions Ukraine in the time spans of March-June 2020, October-December
2020 and January 2021 have demanded the simultaneous employment and over-
lap of the following structurally complex learning formats: e-learning 1.0 (direct
synchronous computer assisted distant instruction); e-learning 2.0 (asynchro-
nous computer-assisted collaborative learning) (Trentin, 2010); blended learning
(in-person teaching with asynchronous ICT assisted learning methods) (Voorn,
Kommers, 2013; Dos Reis, 2015; Boyarsky, 2020); hybrid learning (synchronous
instruction of in-presence and remote students via ICT tools) (Duff, 2020).Based
on the level of quarantine alert, adopted in regions of Ukraine, different level
of complexity was utilized for educational activities in universities: e-learning
1.0/2.0 (for red and orange zones of quarantine) and hybrid learning (for yellow
zones) formats were implemented.

The overarching research project hypothesis is the observable variation
in the individual perception of e-learning and hybrid learning quality of foreign
languages acquisition by different groups of stakeholders in different regions of
Ukraine and in the capital city due to an arrangement of educational (core com-
petences, soft skills proficiency), social and psychological (information fatigue,
stress, community influence) and technological factors (digital literacy, digital
divide, digital gap, pre-existing level of educational process digitization and
e-learning experiences).
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FIGURALNE MALARSTWO GRECKIE OKRESU
KLASYCZNEGO (450-425 P.N.E.)

Majewski Lukasz
Uniwersytet Humanistyczno-Przyrodniczy
im. Jana Diugosza w Czestochowie

W Grecji na poczatku V w. p.n.e. pojawit si¢ zupetnie nowy model sztuki
w postaci malarstwa $ciennego. Z kolei juz w drugiej potowie V w. p.n.e. wiel-
kie, wielobarwne kompozycje $cienne ustgpity miejsca malarstwu tablicowemu.
Artystom tego okresu sztuka zawdzigcza rozwdj w dziedzinie wyrazu, a tak-
ze przetom w tematyce. W tym wtasnie czasie uwidaczniala si¢ tendencja do
przedstawiania tematyki swieckiej poswieconej m. in. bohaterskim wyczynom
Grekow, stawie polis, ale rowniez zyciu codziennemu, obrzedom religijnym, za-
wodom sportowym, czy rzemiostu (M. Nowicka, s. 97; K. Kumaniecki, s. 199).

Malarstwo tablicowe wywarto duzy wplyw na inne dziedziny sztuki,
a przede wszystkim na malarstwo wazowe oraz posadzki mozaikowe. W tym
ostatnim przypadku tworcy kopiowali nawet duze kompozycje malarzy sztalu-
gowych. Przykladem tego moze by¢ posadzka z Domu Fauna w Pompejach czy
z Pelli z konca IV w. p. n. e. przedstawiajaca scen¢ porwania Heleny przez Teze-
usza (K. Kumaniecki, s . 113).

WV w. p. n. e. §ciany greckich swiatyn zdobione byly malowidtami. Przy-
ktadem moze by¢ atenski Tezejon wzniesiony na Agorze ok. 474 r. p. n. e. Znaj-
duja si¢ tam sceny bitew Grekow z Amazonkami i Lapitow z Centaurami, a takze
sceny z mitu o Tezeuszu. Mozna sadzi¢, ze zdobiono réwniez domy prywatne.
Zachowata si¢ anegdota mowigca o tym, ze polityk atenski Alkibiades, zmusit
do tego jednego z malarzy. Wnetrza grobow rowniez dekorowano malowidtami
nasladujac wnetrza mieszkalne (M. Nowicka, s. 166).

Jednym z najstynniejszych artystow tego okresu byl Aglaofon Mlodszy
(gr. 1 tac. Aglaophon). Pliniusz podaje, ze swoja dziatalno$¢ rozpoczat w latach
420-417 p.n.e. (Pliniusz, XXXV, 59-60). Byl synem Arystofona i bratankiem Po-
lignota. Aglaofon pochodzit z Tazos, ale swe najwigksze dzieta stworzyt w Ate-
nach. Wstawil si¢ dwoma obrazami przedstawiajacymi Alkibiadesa. Pierwszy
ukazywat tego polityka na kolanach bogini Nemezis, co wykorzystano p6zniej
W procesie tego mgza stanu, jako potwierdzenie zarzutu, ze rownat si¢ z bogami.
Drugi z kolei wyobrazat Alkibiadesa Wieﬁczonego przez personifikacje igrzysk
olimpijskich i pytyjskich (Sfownik artystow..., s. 15; M. Zmudzinski, s. 106).

Niektorzy badacze dopatrujg si¢ w malowidle wazowym MeJdlasa ukazu-
jacym Adonisa i Afrodyte, inspiracji Wspommanym powyzej obrazem Nemezis.
Natomiast odbiciem drugiego malowidta moze by¢ obraz przedstawiajacy mto-
dego atlete miedzy dwiema postaciami mitologicznymi (M. L. Bernhard, Sztuka
grecka..., s. 471).

Kolejny malarz, Panajnos z Aten (gr. Panainos, tac. Panaenus) dziatal w
drugiej polowie V w p. n. e. Byt bratem lub bratankiem Fidiasza (Stownik ar-
tystow..., s. 157; Mata encyklopedia kultury..., T. 2, s. 150). Artysta ten wspol-
nie z Mikonem i Polignotem ozdobit malowidtami stynng Stoa Poikile — portyk
znajdujacy si¢ w péinocnej czesci agory atenskiej (M. Barwik, 3/2005, s. 41).
Zostal on zbudowany ok. 460 r. p.n.e. z inicjatywy Kimona (Ajschines, s. 153).
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Panajnos byt autorem malowidta przedstawiajacego bitwe pod Maratonem, ktore
ukazywato greckich hoplitow ustawionych w szeregu, szykujacych si¢ do walki
ze Spartanami (Pauzaniasz, s. 58). Odznaczato si¢ ono realizmem historycznym,
mimo ze wsrdéd walczacych postaci malarz umiescit wizerunki bogow. Artysta
ten wykonal rowniez malowidta na wewnetrznej stronie tarczy Ateny wyrzezbio-
nej przez Kolotesa. Ozdobit rowniez malowidtami o tematyce mitologicznej tron
Zeusa Olimpijskiego wykonanego przez Fidiasza oraz $ciany jego swiatyni. (Po-
miedzy powstaniem dziet Stoa Poikile - ok. 460 r. p.n. e., a Zeusem Olimpijskim
- ok. 430 r. p. n. e. jest duza rozpigtos$¢ czasu. Niektorzy badacze wysuneli tezg,
ze istniato dwoch malarzy o tym imieniu. Niekiedy jednego zwie si¢ Plejstajte-
nosem 1 ten wtasnie mogt by¢ tworca polichromii w Stoa Poikile) (Encyklopedia
kultury..., s. 455).

Mozna przypuszczaé, ze obrazy Panajnosa wplynety na malowidla wa-
zowe ukazujace np. Tezeusza i Pejritoosa lub Hesperydy. O niezachowanych
niestety malowidtach z drugiej potowy Vi IV w. p. n. e. informuja nas jednak je-
dynie poznohellenistyczne i rzymskie kopie na §cianach doméw pompejanskich
i innych miast italskich (M. L. Bernhard, Sztuka grecka..., s. 472).

Jak podaje Bernhard w okresie tym dziatat takze Aleksandros z Aten. Sy-
gnatur¢ tego malarza znaleziono na malowidle monochromatycznym wykona-
nym na marmurze (tzw. pikans), odnalezionym w 1746 roku w Herkulanum.
Obraz ten przedstawia kobiety grajace w kosci. Kazda z postaci opatrzona zosta-
fa inskrypcja podajaca jej imi¢. Na pierwszym planie dwie z nich przyklgkaja na-
przeciw sobie. W tle po lewej stronie znajduje si¢ kobieta, do ktorej podbiegaja
dwie dziewczyny z otwartymi ramionami (Stownik artystow..., s. 16).

W drugiej potowie V w p.n.e. dziatat rowniez Agatarchos z Samos (gr. Aga-
tarchos, Yac. Agatarchus). Pracowal w Atenach w latach 460-420 p. n. e. Uznanie
i przydomek Skenographos uzyskat jako tworca dekoracji teatralnych m.in. do
tragedii Ajschylosa (J. A. Ostrowski, s. 12). Uwazany byt za autora iluzji prze-
strzennej i perspektywy linearnej. Udato mu si¢ za pomocg $srodkéw graficznych
uzyska¢ wrazenie glebi i wlasnie dzigki temu stworzy¢ iluzje przestrzenng. Na
ten temat napisat zaginiony dzi$ traktat, z ktérego korzystali pozniejsi artysci i
teoretycy sztuki, a takze filozofowie (M. Nowicka, s. 100; M. Zmudzinski, s.
106). Tworczos¢ tego malarza znalazta swe odbicie w greckim malarstwie wazo-
wym, zawtaszcza poludniowo-italskim. Wedtug antycznej anegdoty stynny aten-
ski polityk Alkibiades zmusil go do ozdobienia swego domu (M. L. Bernhard,
Sztuka grecka..., s. 472; K. Michatowski, Jak Grecy..., s. 96).

Kolejny malarz tego okresu, Apollodoros z Aten (gr. Apollodoros, tac.
Apollodorus) wedhug przekazow starozytnych mial by¢ prekursorem nowych
kierunkéw w malarstwie. Wstawitl si¢ on wprowadzeniem do swoich obrazow
efektow $wiattocieniowych, dzigki wykorzystaniu doswiadczen Agatarchosa z
Samos. Nadat on postaciom ludzkim tréjwymiarowo$¢ wykorzystujac cieniowa-
nie, co byto jednym z najwigkszych osiagnie¢ Grekow w zakresie sztuk plastycz-
nych (stad przydomek skiagraphos — malarz cieni). Uznawany byl za prekursora
iluzjonizmu malarskiego. Niemniej jednak malowidta tablicowe pochodzace z V
w. p. n. e. byly dalekie od iluzjonizmu w petnym tego stowa znaczeniu. Dazenie
do uzyskania trojwymiarowosci ograniczalo si¢ jedynie do postaci ludzkiej. Ma-
lujac postaci kobiet cieniowal tylko ich szaty i wlosy (K. Kumaniecki, s. 199).

Pliniusz wspomina jego dwa obrazy: Modlgcy sie kaplan (zapewne ob-
raz wotywny) oraz Ajaks razony piorunem (Pliniusz, XXXV, 59-60, 60-2). Inne
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dzieta przypisywane temu artyscie to: Odyseusz, po raz pierwszy pokazany w
pilosie marynarza; oraz Heraklidzi przedstawiajacy Alkmene i corke Heraklesa
jako btlagalnice. Temat tego obrazu zaczerpniety zostat prawdopodobnie z twor-
czosci Eurypidesa, co jest dowodem wptywu tworczosci literackiej na malarstwo
w tym okresie. Najwspanialszy rozkwit jego tworczosci przypada na 415 r. p. n.
e. Do swych obrazéw, jako pierwszy miat uzywac tablic drewnianych jako tla
(M. L. Bernhard, s. 472).

Na epoke Peryklesa przypadl réwniez rozkwit stylu swobodnego w malar-
stwie wazowym (450-420 p.n.e.). W tym czasie nastgpito odejécie od rownowa-
gi, jaka cechowata si¢ ceramika wieku VI p. n. e. W konsekwencji doprowadzito
to do manieryzmu i braku proporcji. Teraz ceramika nie byla malowana, lecz
,,hosita na sobie malowidto” (M. Grant, s. 241, M. L. Bernhard, Greckie malar-
stwo wazowe, Warszawa 1966, s. 68) .

' - Ten typ malarstwa stat si¢ zrédlem
poznania zycia i obyczajow starozytnej
Hellady. Jako sztuka ludowa, ogdlnodo-
stepna 1 przeznaczona do codziennego
uzytku odznaczata si¢ prawdziwg szcze-
ro$cia w obrazowaniu. Przedstawicielem
stylu klasycznego w malarstwie wazowym
stat si¢ styl czerwonofigurowy. Wytworzyt
si¢ wowczas tzw. prad rzezbiarski, ktory
opieral si¢ na bazie tworczos$ci Fidiasza,.
Za najlepszego wyraziciela tego pradu ar-
tystycznego uwaza si¢ Malarza Achillesa,
ktéry byt prawdopodobnie uczniem tzw.
Malarza Berlinskiego oraz tworzgcego
nieco pozniej Malarza Kleofona (420-
390 p. n. e.) Artysta ten dekorowal przede
wszystkim duze naczynia, o klasycznej
dla malarstwa wazowego tematyce. Jego
Malar'z Berlinski, Fragment naczynia z postacie W scenie poZegnania Wojownika
Ganimedesem, (ok. 500-490 r.p.n.e.) sg pelne dostojenstwa podobnie jak rzezby
przyczotkowe Partenonu. Cecha charakte-
rystycznag dla twoérczos$ci tego malarza jest sposdb rysowania oka. Jest ono szero-
ko otwarte, przez co nadaje twarzy i spojrzeniu wyraz powagi i nastroju niemal
religijnego (P. Meyer, s. 62, K. Estreicher, s. 141).

Obok tego nurtu, istnial tez drugi — starszy, nawigzujacy do malarstwa
Sciennego 1 do tworczosci Malarza Niobidow. Artysta ten dziatat ok. potowy V
w. p. n. e. Najlepiej znany jest jego krater przedstawiajacy $mier¢ dzieci Niobe
(ok. 455-450 p. n. e.).

Wspolczesnie z nimi dziatali rowniez artysci, ktorych mozna by nazwaé
miniaturzystami. Zajmowali si¢ oni zdobieniem wielkich naczyn takich jak py-
kisy, czary, lekyty itp. Przedstawiali na nich przede wszystkim sceny z zycia
kobiet. Z czasem stracily one charakter realistyczny, jaki posiadaty jeszcze na
poczatku drugiej polowy V w. p. n. e. Najlepszym reprezentantem tego kierunku
jest Malarz z Eretrii. Artysci tego nurtu zdobili swe wazy réwniez tematyka dio-
nizyjska i legendarng (M. L. Bernhard, Greckie malarstwo..., s. 69)
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W latach ok 470-440 p.n.e. dziatat
jeden z najwybitniejszych greckich mala-
rzy wazowych, atenski malarz ceramiki -
Malarz Achillesa. Jego imi¢ nie jest znane,
a to, ktorym si¢ postugujemy pochodzi od
jednego z przypisywanych mu dziet — am-
fory ozdobionej malowidlami przedsta-
wiajacymi Achillesa i branke Bryzeide.
Amfora ta datowana jest na ok. 450 r. p. n.
e. Przedstawienie Achillesa charakteryzu-
je si¢ podobienstwem do wspotczesnych
Malarzowi Achillesa dziet Polikleta, a
szczegdlnie Doryforosa. Ze sposobu
umieszczania postaci (po jednej na kazde;j
stronie wazy) badacze wyciagaja wniosek,
ze tworca byt prawdopodobnie zwigzany z

Malarz Niobidéw, Krater wolutowy tzw. Malarzem Berlifiskim. Czerwonofi-
gurowa waza z Achillesem i Bryzeida
uwazana jest za jeden z najpickniejszych zachowanych przyktadéw malarstwa
wazowego okresu klasycznego. Malarstwo tego artysty jest jeszcze mocno zwig-
zane ze stylem surowym (wczesnoklasycznym). Malarz ten komponuje swoja
dekoracje przewaznie z dwdch postaci, pelnych dostojenstwa i powagi, ustawio-
nych po dwoch stronach naczynia, ktore potaczone sa jedynie spojrzeniem (M.
Nowicka, s. 120)
35 W rysunku Malarza Achillesa prze-
il bija si¢ ogromny wplyw rzezby, ktory wy-
: raza si¢ w postawach poszczegdlnych po-
staci 1 sposobie przedstawiania sylwetek,
co nasuwa na mys$l posagi takich artystow
jak Poliklet (M. Zmudzinski, s. 106), czy
poréwnanie z reliefami fryzu partenon-
skiego (M. L. Bernhard, Sztuka grecka...,
s. 473; M. Grant, s. 95).
: Oproécz amfor artysta ten malowat
rowniez wazy pogrzebowe tzw. lekyty.
Rozpowszechnity si¢ one w drugiej po-
lowie V w. p. n.e. i sg charakterystyczne
dla Attyki. Bylo to zwigzane po czesci z
szerzacy si¢ pod wplywem temperowego
malarstwa tablicowego moda na naczynia
malowane kolorowymi farbami na biatym
tle. Lekyty, naczynia przeznaczone do
kultu zmartych, posiadatly szyje, uchwyty
i stopki oraz dolne partie brzusca zdobione
ornamentem czarnofigurowym. Gléwny
pas brzusca pokryty byl roztworem kredy
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Bialy lektyt z rzedstawzczelaml Tanatosal X A
b ;lypfom (ok. 440 p.n.e.) o lekko kremowej barwie — stad nazwa

biate lekyty. Na tej wlasnie czesci naczy-
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nia malowano sceny figuralne za pomoca kolorowych matowych farb, najczg-
Sciej czerwonej, niebieskiej, rozowej i brazowej (M. Nowicka, s. 23). Rysunki
na lekytach nie byty utrwalane, dlatego tez w trakcie wykopalisk kolory utleniaja
si¢ i znikaja w ciagu kilku minut. Na naczyniu pozostaje jedynie rysunek aktu
wykonany rozcienczonym pokostem przed natozeniem farb, jakimi oddawano
ubiér (M. L. Bernhard, Sztuka grecka..., s. 474; K. Kumaniecki, s. 201).

Wiek V p. n. e. byl dla Grekow wyjatkowy. Obfitowal w wielkie osobowo-
$ci nie tylko politykow, wojskowych, ale rowniez artystow i to w kazdej z dzie-
dzin sztuki, ktorzy lata swojej $wietno$ci przezywali w atenskiej polis. Fenomen
ten mozna wytlumaczy¢ istniejaca w Atenach forma wtadzy. Demokracja, bo-
wiem tworzyta mozliwos$ci rozwoju w kazdej sferze zycia, rowniez kulturalnego.
W konsekwencji musiato to doprowadzi¢ do pojawienia si¢ geniuszy w kazdej
z dziedzin sztuki, gdyz jedng z zalet takiej formy rzadow byla mozliwo$¢ osobi-
stego uczestniczenia duzej ilo$ci obywateli w zyciu publicznym polis, co z kolei
zadecydowato o jej rozwoju. Ze wszystkich dziedzin sztuki greckiej malarstwo
jest najmniej znane. Malarstwo $cienne tego okresu zostalo dla nas calkowicie
stracone. Zachowaty sig¢ tylko nieliczne malowidta z tamtego okresu, gtéwnie na
wazach attyckich. Mimo, Zze malarstwo wazowe zaliczone zostato do rzemiosta
artystycznego, a nie dziedziny sztuki, to nie nalezy zapomina¢, ze odzwierciedla
ono w znacznej czgsci monumentalne malarstwo $cienne.
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Konstytucja Rzeczpospolitej Polskiej z 2 kwietnia 1997 roku traktuje spra-
we edukacji bardzo powaznie jako jedno z praw socjalnych. Gwarantuje art. 70
ust. 1 prawo do nauki, nauka w szkotach publicznych jest bezptatna. Zapewnio-
ny musi by¢ wszystkim obywatelom rowny dostep do wyksztatcenia. Tworzone
sa specjalne systemy wspierania finansowego dla ucznidow i studentow. Ma ona
za zadanie zapewnienie rowne szanse edukacyjne. Rownos¢ szans edukacyjnych
ma gwarantowa¢ poziom wymagan opartych na podstawach programowych po-
szczegolnych typow szkot natomiast system sprawdzianow i egzaminy przepro-
wadzane przez specjalne komisje zewnetrzne majg wplywaé na ujednolicenie
wymagan[3].

Kolejnym aktem prawnym dotyczacym systemu oswiaty jest Ustawa o sys-
temie oswiaty z dnia 7 wrzes$nia 19911.[9, poz. 425]. Ustawa ta tworzy pewne-
go rodzaju warunki, ktére umozliwiaja demokratyzacj¢ i proces uspotecznienia
oswiaty. Tym nie mniej warto zauwazy¢, ze ma to skutek taki, ze szkoly moga
zaktada¢ nie tylko organy panstwowe i samorzadowe, ale i osoby prawne i fi-
zyczne. Szkoty musza realizowacd i stosowac plany nauczania i realizowa¢ pod-
stawy programowe przedmiotow obowigzkowych. Ustawa stwarza mozliwosci
bardziej elastycznego zakresu organizacji procesow edukacyjnych, doboru me-
tod, srodkéw i stosowanych form organizacyjnych. Jednoczes$nie ustawa stwa-
rza podstawy jednolitego nadzoru pedagogicznego i prawnego nad wszystkimi
typami szkot i palcowek. Jednoczesnie okreslono zasady finansowania o§wiaty,
zaznaczono obowiazki pafnstwa, organéw samorzadowych i innych podmiotéw
prawnych i1 0sob fizycznych prowadzacych szkoty.

Ustawa Karta nauczyciela jest kolejnym aktem prawa o$wiatowego, okre-
$la ona statut nauczyciel. Zostata wprowadzona nowelizacja Karty nauczyciela
zawiera wymog podnoszenia kwalifikacji i rozszerzania kompetencji zawodo-
wych. Nauczyciele, zgodnie ze swoimi kompetencjami i kwalifikacjami jak i
praktyka zawodowa i ocena pracy moga uzyskac stopnie awansu zawodowego:

- nauczyciel stazysta,

- nauczyciel kontraktowy,

- nauczyciel mianowany,

- nauczyciel dyplomowany.

Ustawa z dnia 23 pazdziernika 1987 roku zostat utworzony Ministerstwo
Edukacji Narodowej. Do jego zadan nalezy realizowanie polityki panstwa w
dziedzinie ksztalcenia, nauczania i wychowania dzieci i mtodziezy.
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Powigzanie z ustawami wymienionymi ma takze ustawa o szkolnictwie
wyzszym, poniewaz odnosi si¢ ona takze do o$wiaty, zwlaszcza w przedmiocie
ksztalcenia nauczycieli, uczniow wybitnie uzdolnionych, spraw dyplomow i ty-
tutéw naukowych [2, s. 7].

Przeglad zagadnienia.

W dniu 8 stycznia 1999 roku wprowadzita w zycie zapowiadang wczesniej
w ustawie o systemie o$wiaty reforme systemu edukacji. Reforma przeksztatcita
owczesne szkoty podatkowe o$mioklasowe z dniem 1 wrzes$nia 1999 roku sta-
ly sig¢ szescioletnimi szkotami podstawowymi. Utworzono trzyletnie gimnazja
a uczniowie, ktorzy ukonczyli klase szosta stali si¢ uczniami pierwszej klasy
gimnazjum.Reforma systemu o§wiatowego w Polsce stwarza szanse i nadzieje,
ale 1 niepokoje, 1 zagrozenia. W literaturze przedmiotu, szczeg6lnie zdaniem T.
Pilcha nalezy okresli¢ dtugofalowa strategi¢ rozwoju spoteczenstwa i panstwa,
ale i okreslona wizja porzadku spotecznego i systemu gospodarczego, ale nade
wszystko to okreslony ideat wzor cztowieka. To spoteczenstwo najlepiej, jaki
$wiat chce zbudowad, jaki tad gospodarczy i spoteczny osiagna¢ w przysztosci
jak réwniez, jakiego cztowieka pragnie wychowaé, wowczas moze konstruowac
organizacje systemu szkolenia, a nauczanie wypetni¢ odpowiednig trescig [7, s.
153-155].

Reforma dokonata zmian w przedmiocie zarzadzania o$wiatg i sposobem
jej nadzorowania. Zmiana warto jednak zauwazy¢ wynikata przede wszystkim
z reformy administracyjnej kraju. Od 1 stycznia 1999 roku szkoty weszly pod
zarzad samorzadow terytorialnych. Zostat oddzielony organ prowadzacy od or-
ganu nadzorujgcego. Ulegl rowniez sposob finansowania o$wiaty zarowno w
skali kraju jak i powiatu czy tez gminy lub wojewoddztwa. Kolejny obszar, ktory
ulegt reformie sg to podstawy programowe, co za tym idzie programy naucza-
nia, metody nauczania jak i metody nauczania. Nalezy zwrdci¢ uwagg, ze refor-
ma w duzej mierze polegala na mozliwosci udzielenia wigkszej autonomii jak i
prawie tworzenia wlasnych programoéw nauczania. Podstawa programowa jest
dokumentem, ktory okresla, czego nalezy si¢ uczy¢ na poszezeg6lnym cyklu
czy etapie nauczania. Drugim dokumentem sg wymagania egzaminacyjne, ktore
okreslaja, jakie efekty nalezy uzyskac. To wyznacza ramy nauczania. Egzaminy
zostaly umieszczone rowniez jako kolejna faza reformy. Musza spetnia¢ trzy
podstawowe warunki musza by¢ przede wszystkim rzetelne sprawdza¢ nie tylko
wiedze, ale i umiejetnosci ucznidéw. Musza by¢ obiektywne sprawdzi¢ wiedze
0 uczniu i jego drodze zyciowej. Jednocze$nie zaznaczy¢ nalezy, ze oceny na
egzaminie muszg by¢ porownywalne. Jak rowniez musza to by¢ egzaminy, kto-
re zastapia egzaminy na studia wyzsze. Pierwsza jest sze$cioletnia szkota pod-
stawowa, ktora zaczyna si¢ w wieku lat siedmiu, konczaca si¢ sprawdzianem,
ktory w zadnym punkcie nie ma charakteru selekcyjnego, gdyz wszystkie dzieci
majg prawo uczenia si¢ w gimnazjum. Gimnazjum to szkota powszechna, nie
moze, wigc mie¢ progu przy naborze. Sprawdzian ma za zadanie dostarczenie
informacji samemu dziecku o jego osiagni¢ciach, nauczycielom, oczywiscie ro-
dzicom i szkole informacji, czego naprawde przez sze$¢ lat dziecko nauczyta.
Trzyletnie gimnazjum to drugi etap szkolny, ale egzamin po gimnazjum ma juz
jednak charakter selekcyjny, decydujacy o dalszej drodze edukacyjnej ucznia.
Po gimnazjum 80% uczniow powinno trafia¢ do licedw réznego rodzaju: lice-
6w technicznych lub zawodowych i klasycznych ogdlnoksztatcacych. Wszystkie
natomiast licea koncza si¢ egzaminem maturalnym, dojrzatosci[5, s. 179-183].
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W wyniku reformy o$wiaty w 2009 roku warto zwroci¢ uwage na fakt,
ze rozpoczeto proces obnizania wieku szkolnego jak rowniez wieku odbywa-
nia rocznego przygotowania przedszkolnego. Nalezy zwrdci¢ uwage na Stra-
tegicznym Planem Rzadzenia jak rowniez Programem Prac Rzadu priorytetem
w obszarze edukacji uczyniono zwigkszenie dostepnosci do edukacji wysokiej
jakosci. Realizacja tego celu pozwola osiagna¢ dziatania jak upowszechnienie
wychowania przedszkolnego dla dzieci w wieku 3 do 5 lat oraz zapewnienie
lepszego dostepu do edukacji dzieci najmtodszych poprze obnizenie wieku roz-
poczynania obowiazku szkolnego do wieku 6 lat, umozliwiajace wykorzystanie
potencjatlu sytemu szkolnego dla wyrdwnania szans jak i wezesnego odkrywania
uzdolnien. Inicjatorzy zmian wprowadzanych w naszym kraju w reformie o$wia-
towej byt argument, iz w wigkszoS$ci krajow europejskich nauke podejmuja dzie-
ci mlodsze i znacznie mlodsze niz siedmioletnie ( w Irlandii Polnocnej i Luksem-
burgu obowigzkowi szkolnemu podlegaja dzieci od 4 roku zycia, do 5 roku zycia
w Anglii, Holandii, Lotwie, Szkocji, Walii i na Wegrzech, od 6 roku zycia w
Austrii, Belgii, Czechach, Francji, Grecji, Hiszpanii, Irlandii, na Lotwie, Litwie,
Niemczech, Norwegii, Portugalii, Rumunii, Stowenii, Stowacji i we Wtoszech).
Jak mozna wywnioskowaé z argumentacji ustawodawcy objecie dzieci w Polsce
w wieku szesciu lat obowiazkiem szkolnym pomoze stworzy¢ warunki porow-
nywalne z warunkami, jakie panuja wérod europejskich rowiesnikow.

Poczatkowo zakladano, ze caly proces potrwa 3 lata bedzie odbywat sig¢
zgodnie z ustalonym harmonogramem:

- od 1 wrzes$nia 2009 roku obowigzkiem szkolnym mialy zosta¢ objete
dzieci urodzone w 2002 roku, dzieci siedmioletnie, oraz sze$ciolatki urodzone
mie¢dzy | stycznia a 30 kwietnia 2003 roku szesciolatki,

- od 1 wrzesnia 2010 roku siedmiolatki urodzone po 1 maja 2003 roku i
szesciolatki urodzone migdzy 1 stycznia a 31 sierpnia 2004 roku,

- od 1 wrzesnia 2011 roku siedmiolatki urodzone po 1 wrzesnia 2004 roku
i szesciolatki urodzone po 2005 roku.

Jednoczes$nie zostata przewidziana mozliwos¢ ztozenia wniosku o odrocze-
nie lub przyspieszenie o jeden rok rozpoczgcia spetniania obowiazku szkolnego.
Jednak w obliczu kryzysu $wiatowego i potrzeb oszczedno$ci zweryfikowano
powyzszy plan, a do ustawy uchwalonej przez Sejm, Senat wprowadzit popraw-
ki. W ostatecznej wersji zdecydowano, ze w okresie przejsciowym do 2012 roku
beda obowigzywaty jednolite zasady przyjmowania do szkoty dzieci, ktére w da-
nym roku kalendarzowym koniczg 6 lat. W zawigzku z tym warunkiem przyjecia
dziecka szescioletniego do szkoty w latach 2009/2010-2011/2012 jest wcze$niej-
sze objecie dziecka wychowaniem przedszkolnym lub tez uzyskanie pozytywne;
opinii poradni psychologiczno-pedagogicznej, jak rowniez, jesli szkolg p051adac
bedzie warunki organizacyjne umozliwiajace przyjecie do szkoly Od 1 wrzesnia
zaznaczy¢ nalezy obowigzek szkolny dziecka rozpoczyna¢ si¢ bedzie z poczat-
kiem roku szkolnego w roku kalendarzowym, w ktéorym konczy 6 lat.

Ustawa z dnia 19 marca 2009 roku o zmianie ustawy o systemie o$wiaty
oraz o zmianie niektérych ustaw[8, poz. 458]. Przepisy, ktore zostaly zapisane w
znowelizowanej ustawie zapewniajg lepszy dostep do edukacji dzieci z powodu
obnizenia wieku obowiazku szkolnego dzieci od lat szesciu, a wieku przedszkol-
nego od lat pieciu. W 2009 roku dzieci w wieku pieciu lat bedg mialy mozliwos¢
korzystania z bezptatnej edukacji przedszkolnej, a juz w 2011 roku bedzie to
juz obowiazek. Warunkiem przyjgcia dziecka do szkoly bedzie posiadanie przez
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placowke odpowiednich warunkow, jak rowniez wezesniejszym objeciem dziec-
ka obowigzkiem przedszkolnym, ktore bedzie poprzedzato rozpoczecie nauki w
szkole. W przypadku, gdy dziecko nie chodzito do przedszkola, wymagana jest
opinia poradni psychologiczno-pedagogicznej, ktéra dotyczy rozpoczgcia nauki
przez dziecko w szkole w wieku sze$ciu lat. Zgodnie z przepisami powoly-
wanej ustawy nauke w szkole moze rozpoczaé dziecko, ktére przed 1 wrzesnia
ukonczy 6 lat, o ile wykazuje psychofizyczng dojrzatos¢. O przyjeciu dziecka
do szkoty decyduje Dyrektor szkoty. Nalezy takze zwroci¢ uwage na fakt, ze
zgodnie z ustawg w latach szkolnych 2009/2010 — 2011-2012, na wniosek ro-
dzicéw obowiazkiem szkolnym moze by¢ objete dziecko, ktore w danym roku
kalendarzowym konczy 6 lat. Nalezy takze nadmieni¢, ze w zwigzku z reforma
oswiaty minister wlasciwy do spraw oswiaty i wychowania zostat zobowigzany
do corocznego przedstawiania Sejmowi informacji o stanie przygotowan orga-
néw prowadzacych do objecia obowiazkiem szkolnym dzieci sze$cioletnich.

Jak réwniez ustawa wprowadza mozliwos$¢ od 2012 roku na wniosek rodzi-
cow rozpoczecia nauki w szkole podstawowej dla dziecka, ktore w danym roku
kalendarzowym konczy 5 lat, oczywiscie po spetnieniu wymaganych warunkow.
Jak w kazdej ustawie wprowadzono wyjatki od ogélnej zasady rozpoczecia obo-
wigzku szkolnego, dopuszczona jest mozliwo$¢ wczesniejszego rozpoczgcia
nauki w szkole podstawowej, ale jak i oczywiscie mozliwo$¢ odroczenia obo-
wigzku szkolnego. Mozliwo$¢ odroczenia obowiazku szkolnego mozliwe jest w
przypadkach uzasadnionych waznymi przyczynami, jak rowniez nie dtuzej niz
o jeden rok. O mozliwosci odroczenia obowiazku szkolnego decyduje dyrektor
szkoty po zasiggnigciu opinii poradni psychologiczno — pedagogiczne;j.

Z chwila ukonczenia gimnazjum wygasa obowiazek szkolny, jednak nie
wygasa obowiazek nauki, ktéry trwa do ukonczenia 18 roku zycia. Jesli chodzi
o spehnienie wiasnie obowigzku nauki po ukonczeniu gimnazjum moze on byé
realizowany poprzez:

- pobieranie nauki do publicznej lub niepublicznej szkoly ponadgimnazjal-
nej,

- uczgszczanie na zajgcia realizowane w ramach pozaszkolnych placow-
kach publicznych jak i niepublicznych,

- realizowanie, zgodnie z odrebnymi przepisami, przygotowania zawodo-
wego u pracodawcy.

Jak wida¢ realizowanie tego obowigzku moze odbywac¢ si¢ w formach
szkolnych, nauka w szkole, ponadgimnazjalnej, ale takze w formach innych,
przez ktore rozumie si¢ formy uzyskiwania i uzupeliania wiedzy ogolnej, umie-
Jetnoscei 1 kwalifikacji zawodowych. Koncowym efektem reformy, bez, ktore-
go by si¢ nie udala jest nauczyciel. Awans dla nauczyciela musi wigzaé si¢ z
Jjego umiejetnosciami, podejsciem do dzieci, dobrym programem nauczania, tym
wszystkim, co pozwala na dobra jako$¢ uczenia.

W styczniu 2017 prezydent Andrzej Duda podpisal ustawy Prawo Os$wia-
towe i przepisy wprowadzajace Prawo O$wiatowe zmieniajace ustrdj szkolny
w Polsce, w tym strukture szkot. W miejsce 6-letnich szkét podstawowych
wprowadzono szkoty 8-letnie, w miejsce 3-letnich liceow ogolnoksztatcacych
- 4-letnie licea, w miejsce 4-letnich technikow - 5-letnie technika, a w miejsce
zasadniczych szkol zawodowych - szkoty branzowe. Gimnazja zostaty docelo-
wo zlikwidowane. o kofica marca samorzady miaty czas na dostosowanie sieci
szkot do nowego ustroju szkolnego. Dotychczasowe szkoly podstawowe, licea i
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technika przeksztatcane sa w szkoty nowego typu. Zespot szkot, w sktad ktérego
wchodzi dotychczasowa 6-letnia szkola podstawowa i dotychczasowe gimna-
zjum, stal si¢ z mocy prawa 8-letnig szkolg podstawowa. Pozostale gimnazja
mogly zosta¢ przeksztatcone przez samorzady w szkot¢ podstawowa, w liceum,
technikum, szkole¢ branzowa lub zosta¢ wiaczone do ktérego$ z nowo powsta-
tych typow szkot. Decyzje co do formy przeksztatcenia konkretnych szkot po-
dejmowaty samorzady.

Celem posrednim reformy byto wprowadzenie zmiany w sferze wychowa-
nia jak i roli rodzicow, rodzic powinien mie¢ wigkszy wptyw na los i edukacje
swojego dziecka. Nauczyciele natomiast musza by¢ dobrze przygotowani nie
tylko do roli nauczyciela, ale i wychowawcy. Polska szkota powinna korzysta¢
z dobrych jak i sprawdzonych do§wiadczen szkot zachodnich, powinna sig sta-
wac¢ mniej stresogenng autorytarna, nakierowana na potrzeby i zainteresowania
uczniéw. Szkola powinna pozby¢ si¢ niepotrzebnej teorii, powinna ona ustgpié
miejsca niezbednej praktyce, a ksigzkowa i encyklopedyczng wiedze zastapia
umiejetnosci, ktore moga przygotowac obywatela do zycia w nowoczesnym, de-
mokratycznym i pluralistycznym $wiecie[ 1, s. 83-88]. Reforma szkolnictwa jest
bardzo dtugotrwatym i Zzmudnym procesem, ktoéry wymaga ciggltych naktadow
na reformg. Celem jest osiagnigcie standardow Unii Europejskiej[6, s. 15].

Organy realizujace zadania ksztalcenia.

Rada Pedagogiczna jest to kolegialny organ szkoty w zakresie realizacji
jej statutowych zadan dotyczacych ksztatcenia, wychowania i opieki. Jest ona
obok dyrektora najbardziej rozwinigtym organem, jesli chodzi o kompetencje.
Dziata ona w celu realizacji ich statutowych zadan, ktore dotycza ksztatcenia,
wychowania i1 opieki. Jesli chodzi o szczegdlowe zadania wskazuje je regula-
min szkoty lub placéwki. Tworzy si¢ Rad¢ Pedagogiczna w szkole, ktora za-
trudnia, co najmniej 3 nauczycieli. W przypadku, jesli jest ich mniej to staja si¢
cztonkami rady pedagogicznej szkoty. W sktad tego organu wchodza wszyscy
nauczyciele zatrudnieni w szkole, instruktorzy praktycznej nauki zawodu lub
prowadzacy prace wychowawcze z mlodocianymi pracownikami w placéwkach
zbiorowego zakwaterowania dla nich praca pedagogiczna jest gtownym zaje-
ciem. Dyrektor placowki moze zaprosi¢ do rady jeszcze inne osoby. Dyrektor
placoéwki jest zarazem przewodniczacym rady. Ustawa o systemie o§wiaty w art.
od 40 do 44 okresla zasady pracy i kompetencji tego szkolnego gremium[4, s.
326]. W sktad rady pedagogicznej moze wchodzi¢ nawet kilkudziesigciu czton-
kéw.Zebrania rady pedagogicznej odbywaja si¢, co najmniej cztery razy w roku
szkolnego. Zebrania takie moga by¢ zwotywane z inicjatywy dyrektora szkoty,
rady szkoly, organu prowadzacego szkote, organu rady, ktory sprawuje nadzor
pedagogiczny albo na wniosek 1/3 cztonkow rady. To wiasnie rada, jak wskazuje
ustawa opracowuje regulamin, a jej przewodniczacy odpowiada za zawiadomie-
nie cztonkow rady o terminie zebrania i o porzadku, jaki bedzie przestrzegany na
zebraniu. Wszystkie uchwaty rady pedagogicznej sa podejmowane wickszoscia
glosow, przy udziale, co najmniej potowy jej cztonkéw. Rada pedagogiczna ma
kompetencje stanowigce i opiniodawcze. Do kompetencji rady pedagogicznej
ma kompetencje stanowiacych zaliczy¢ nalezy:

- zatwierdzanie planow pracy szkoty, ktore sa zaopiniowane przez rade
szkoty,

- zatwierdzenie wynikow klasyfikacji i promocji uczniow,

- podejmowanie uchwat w sprawie innowacji i eksperymentow pedago-
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gicznych po ich zaopiniowaniu przez radg¢ szkoty,

- ustalenie organizacji doskonalenia zawodowego nauczycieli szkoty,

- podejmowanie uchwal w sprawie skreslenia ucznia z listy uczniow.

Jesli dyrektor placowki stwierdzi, ze uchwata jest niezgodna z prawem. O
wstrzymaniu wykonania takiej uchwaly przewodniczacy informuje organ pro-
wadzacy szkote jak rowniez nadzor pedagogiczny. Do kompetencji rady nalezy
rowniez wydawanie opinii na temat:

- organizacji pracy w szkole, a zwtaszcza, jesli chodzi o tygodniowy roz-
ktad zaje¢ lekcyjnych i pozalekcyjnych,

- ocenia projekt finansowy szkoty,

- jak réwniez ocenia propozycje dyrektora szkoty, ktore dotycza przyzna-
wania odznaczen, nagrod, wyroznien,

- do zakresu jej kompetencji opiniotworczej nalezy takze ocena propozycji
dyrektora w przedmiocie przydziatu nauczycielom statych prac i zajg¢ w ramach
wynagrodzenia zasadniczego, oraz dodatkowo platnych zaje¢ dydaktycznych,
wychowawczych czy tez opiekuficzych.Analizujac literatur¢ przedmiotu nale-
zy wskaza¢ takze funkcje przygotowania projektu statutu szkoty czy tez jego
zmiany 1 przedstawia go w celu uchwalenia radzie szkoty. Jednoczesnie nad-
mieni¢ nalezy, ze rada pedagogiczna jest wladna wystapi¢ do organu prowadza-
cego szkote z wnioskiem o odwotanie dyrektora szkoty, jesli chodzi natomiast
o odwotanie nauczyciela moze ona wystapi¢ z takim wnioskiem do dyrektora
szkoly. Obowigzkiem organu prowadzacego jest przeprowadzenie postgpowania
wyjasniajacego w przeciggu 14 dni od zlozenia wniosku przez rad¢. Nadmie-
ni¢ nalezy, ze wszelkie ustalenia musza zosta¢ zachowane przez nauczycieli w
tajemnicy, w szczegolnosci, jesli miatoby to wpltyw na dobre imi¢ ucznia lub
innych osob. Studiujac przepisy ustawy nalezy wziag¢ pod uwage zarzadzenie
Ministra Edukacji Narodowej, w ktorym okreslit, w jakich jednostkach nie musi
by¢ powotywana rada pedagogiczna. Naleza do nich przede wszystkim:

- szkolne schroniska mtodziezowe,

- biblioteki pedagogiczne,

- pozaszkolne placowki o§wiaty dorostych,

Nadmieni¢ nalezy, ze wymienione kompetencje, ktére sa wynikiem prze-
pisoOw ustawy to nie wszystkie zadania, jakie rada ma do wykonania ma ona
wplyw przede wszystkim na catoksztatt zycia szkoty. Jesli rada bedzie we wia-
$ciwy sposob kierowana oraz odpowiednio motywowana do pracy moze stac si¢
czynnikiem decydujacym o sukcesach szkoly dydaktyczno — wychowawczych.
Dziala ona na podstawie uchwalonego regulaminu.

Kolejnym organem kolegialnym w systemie o§wiaty jest Krajowa Rada
Oswiat, jest to organ opiniotwodrczy oraz wnioskodawczy tworzony przez Mi-
nister Edukacji Narodowej. Przepisy dotyczace jej tworzenia i dziatania okresla
art. 45 ustawy o systemie oswiaty[4, s. 333]. Wniosek o utworzenie takiej rady
sktada wojewddzka rada oSwiatowa, ktdra reprezentuje, co najmniej ¥4 woje-
wodztw. Sktad rady to przedstawiciele wojewodzkich rad oswiatowych, po jed-
nym przedstawicielu z kazdej rady, jak réwniez po jednym przedstawicielu cen-
tralnych struktur zwigzkowych, ktore zrzeszaja nauczycieli. Rada powotywana
jest na okres trzech lat, pracuje wedlug wlasnego opracowanego regulaminu,
posiada mozliwos$¢ powolania statych i doraznych komisji. To wszystko pozwala
radzie na zajecie si¢ najpowazniejszymi i bardzo istotnymi. Rada migdzy innymi
opiniuje projekt ustawy budzetowej, w czgsciach, ktore dotycza oswiaty jak row-
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niez przedstawia swoja opini¢ komisjom sejmowym i senackim. Wydaje opinie
dotyczace podziatu srodkéw, ktore sa w dyspozycji Ministra Edukacji Narodo-
wej. Wydaje takze opnie na temat ksztatcenia, 9w tym ramowe plany nauczania
oraz zakres podstaw programowych, ktore beda obowiazywaly. Jednoczesnie
zauwazy¢ nalezy, ze wydaje opini¢ na temat aktow pranych dotyczacych oswia-
ty. Krajowa Rada moze roéwniez wystepowaé z wnioskami dotyczacymi spraw
oswiaty do naczelnych organéw administracji panstwowej. Nadmieni¢ nalezy, ze
organ stanowigcy jednostki samorzadu terytorialnego moze powolaé rade oswia-
towg dziatajacg przy tym wiasnie organie. Zadania jakie rada o§wiatowa ma do
wykonania to:

- badanie potrzeb o§wiatowych na obszarze dziatania jednostki samorzadu
terytorialnego,

- opiniowanie budzetu w cz¢sci dotyczacej osowaty,

- wydaje opinie dotyczace prawa miejscowego, ktore sa wydane w sprawie
o$wiaty,

- jak rowniez wyraza opini¢ i wnioski w sprawach o$wiaty.

Jesli chodzi o sktad rady to ustala go sejmik wojewodzki, rada powiatu i
rada gminy, jednoczesénie ustala on zasady wyboru cztonkow rady o§wiatowej i
regulaminu dziatania.

Organem kolegialnym jest takze rada szkoly, placowki, jest to organ, kto-
ry moze, ale nie musi dziata¢ na terenie szkoly. Zadania i zarazem uprawnienia
rady szko%y sa znaczne z tego powodu nie bez znaczenia wydaje si¢ by¢ jej wla-
$ciwy wybor. Rada szkoly, albowiem uchwala statut szkoty, przedstawia wnioski
w sprawie planu finansowego $rodkdw specjalnych oraz opiniuje plan finansowy
szkoly. Do jej uprawnien nalezy takze prawo wystapienia do organu sprawuja-
cego nadzor pedagogiczny nad szkota o dokonanie oceny dziatalnos$ci szkoty,
osoby dyrektora jak i innego zatrudnionego tam nauczyciela. Rada szkoty opi-
niuje plan pracy szkoty, projekty innowacji i eksperymentéw pedagogicznych
jak i inne sprawy, ktore sa istotne dla tej placowki. Z wlasnej inicjatywy ocenia
stan i sytuacje szkoty w jakiej ona si¢ znajduje. Moze ona wystapi¢ do dyrektora
szkoly, organu prowadzacego szkote, do wojewddzkiej, powiatowej lub oswia-
towej rady w sprawach zajg¢ pozalekcyjnych oraz nadobowigzkowych zajec.
W jej sktad wchodza nauczyciele wybrani przez ogot nauczycieli szkoty, ktorzy
nie pelnia zadnej funkcji, rodzice wybrani przez og6t rodzicow, jak i uczniowie
wybrani prze ogét uczniéw. Powinna ona liczy¢ co najmniej 6 cztonkdw, moze
ona by¢ wyzsza, jesli bedzie tak stanowit statut, on tez okresla tryb wyboréw
rady. Rada musi wybra¢ swojego przewodniczacego i uchwali¢ regulamin pracy.
Minister Edukacji Narodowej okre$la w drodze rozporzadzenia jednostki, w kto-
rych nie tworzy si¢ rady szkoly oraz sytuacje, w ktorych w sktad rady szkoty nie
wchodza rodzice, oraz sytuacje, gdy nie wchodza w sktad rady szkoty uczniowie.

Samorzad uczniowski to jeden z ostatnich organow kolegialnych dziataja-
cych w zyciu szkoty. Unormowania umieszczone sg w art. 55 ustawy o systemie
o$wiaty[4, s. 352]. Jak sama nazwa wskazuje organ ten tworza uczniowie szkoty.
Podstawg zasad wyboru organu samorzadu jak i jego dziatania jest regulamin
przyjety przez ogot uczniow w glosowaniu rownym, tajnymi powszechnym.
Regulamin samorzadu nie moze by¢ sprzeczny ze statutem szkoty. Samorzad
uczniowski moze przedstawi¢ radzie szkolg, radzie pedagogicznej i dyrektoro-
wi wnioski 1 opinie we wszystkich sprawach szkoly w szczegolnosei, jesli cho-
dzi o sprawy praw uczniowskich. Ma prawo do zapoznania si¢ z programem
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nauczania, z jego treSciamii wymaganiami. Samorzad ma prawo do wydawa-
nia oraz redagowanla gazetki szkolnej, organizowania dziatalnosci kulturalnej,
OSWIatOWGJ, sportowej, zgodnie z potrzebamii mozliwo$ciami organizacyjnymi
i w porozumieniu z dyrektorem szkoty. Zgodnie z art. 6 a, ust. 5 Karty nauczy-
ciela samorzad uczniowski zyskal prawo wydawania opinii o nauczycielu pod-
czas oceny jego pracy przez dyrektora szkoty, jednak nie naktada na dyrektora
obowiazku zaciagania takiej opinii. Minister Edukacji Narodowej podaje wykaz
placowek, w ktorych nie tworzy si¢ samorzadu.

Podsumowanie.

Organy spoleczne powyzej przedstawione funkcjonujg w placowkach pu-
blicznych, jesli chodzi o placoéwki niepubliczne nie musza one stosowac si¢ do
powolywania organow przewidzianych w art. 50-56 ustawy.
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AmHoTanis

IIpoanasnizoBaHo HaiieTBOpdYi izei, mpoOiemMy HaIiOHAIBHOI IAEHTHYHOCTI YKPAiHCHKOTO
HapOoJLy Ta POJib HAIIOHAIBHOI IHTENireHuii, Ha Ky [Ban ®paHko MokagaB BEIUKY Hal0 y IIUTaHHI
YKPATHCHKOTO JIep)KaBOTBOPeHHs. Po3risiHyTo nomisitu [Bana SIkoBHYa 110710 3HAYCHHS (pEHOMEHY
HAL[IOHAJIBHOI 1JEHTUYHOCTI B JKHTTI HALlIOHAJIHLHO OPIEHTOBAHOI IHTENIreHIIIT Ta BCiel HaLil.

VY nocnimkeHHi npoaHainizoBaHo MpaHKOBY MO3HUIII0 OCMHCIEHHS CYCIIIBHOTO MPOTpecy
Kpi3b IIPH3MY 3pOCTaHHS IOJITHIHOI Cy0’€KTHOCTI 0COOH, ¢ BOHA € WICHOM IIEBHUX COLIaIbHUX
CIUTBHOT — €THIYHUX, POAUHHUX, [POMAICHKHX, HAIlIOHAJIbHHX.

KurouoBi ciioBa: Hapoy, Hallis, HalioHaneHa ies, konuent [TOCTVYIL.
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Beryn

IBan @panko OyB BEJMKUM YKpPAiHCBKUM MHCIHTEJIEM, BUYCHHM-CHIIH-
KJIOTIeANCTOM, (DiTocooM, MUCHbMEHHUKOM 1 TPOMAJACHKO-TIOTITHIHUM JisT9eM.
[lle 3a *UTTS HAIIOTO TAJIMIBKOTO I'€His BHHILIA JPYKOM Mpans yKpaiHChKO-
ro JiTeparypo3HaBis i (ompkiopucta Muxaiina Bosuska npucssueHa 40-piu-
9r0 HOTO0 JiTepaTypHOl AisUTBHOCTI. Y I[bOMY iCTOPHYHOMY HApHUCi BiH HE JIHIIIE
HaBiB OiorpadiuHi JaHi, a i MpoaHalizyBaB JITEpaTypHy W HAyKOBY TBOPYICTb,
npuAimBLY ysary PpaHKOBIi BUIaBHIYIN, TPOMA/CEKIMH, IONITHYHII Ta Hay-
KOBIH TISITTBHOCTI: «...HIXTO 3 VKpalHLuB HE 3H06YB c001 OUTBIIIOrO IMEHH Ha BCIX
YKPAiHCBKHX 3eMJISIX, K B aBCTPICBKIM, Tak i pociiicbkill YkpaiHi, Hi onuH i3
YKpaiHCBKMX NMMCHMEHHHUKIB 1103a [1leBueHKOM HE Ma€ TAaKoro po3royiocy MEXH
qy>KUMH, CIaBIHCHKMMH Ta HECIABIHCHKMMH HapoJgaMu, Ak 1p Isan dpanko. A
BKe HaiiOubIIe omyssipHe iMst A-pa dpanka B ranuipkiin Yipaini» [1].

TBopua cnagmuza IBana SIkoBuua Hayliuye ONM3bKO 5 THCAY HAayKOBHX
Mpark 1 TiTepaTypHUX TBOPIB. Floro HayKoBi Mpalli CHCTEeMaTH3YIOTh OCHOBHI ac-
MeKTH KOHIETIIT HalliETBOPYMX 111ei: (pOpMyBaHHS HAI[lOHAJIBHOT 1I€HTUYHOCTI;
aKTHUBI3aIlisl POCBITHUIBKOI JisIIBHOCTI 1HTEIITSHINIT; PO3BUTOK OCBITH Ta Ha-
YKH; CTBOPCHHSI HallIOHAJIbHOI JIITEpaTypy Ta BUAABHUYOI CIIPaBH; poboTa HaJl
NOKPALICHHSIM 106poGyTy KUTTSl HAPO/Y 33 PAXYHOK PO3BUTKY CYCIIUIBHO-TIONI-
THYHHX 1 KYJIBTYPHHUX HPOEKTIB; HIATPUMKA 3aXO/IB LIOLO (1)0pMYBaHHSI Hario-
HaJbHOI iepxaBu. IBaH @paHKO 3aBAaHHS PO3BUTKY HaLlil TOKJIaAaB Halmepine
Ha IHTEJIreHIil0, BOa4atouu iXHIO pOJb y CIIPaBi 3alpOBaJDKEHHS IPOIECy Halli-
OHAJIFHOTO IiTHeCeHHS. bo came BiJ IHTENIeHTHUX 0OCi0 3aliekaB yCIIixX 3aruia-
HOBAHOTO JOCSTHEHHSI METH — CTBOPEHHSI BIIACHOI CyBEPEHHOI JIepKaBH.

@dpaHKOBUMH HAIIETBOPYMMH i7IEIMH HacamIiepes] Oyiu: CTBOPEHHS Jiep-
JKaBM CyBEpPEHHOI, COOOPHOI Ta CHIIBHOT; HaJJaHHs BCIX HAJIEKHUX TIPpaB 1 cBOOO/
YKpAiHILIM, SK TPOMAJIHAM CBOET JICPIKABH; TOCATHEHHS B3a€MOPO3YMIHHS Ta
e(eKTHBHOT MIXKYJIBTYPHOI KOMyHiKaLlii HapO)IlB pi3HOi eTHiYHOCTI; po30ys0Ba
TTIHOTO MIKKOH(ECIHHOTo jianory. oro cnpuifHaTTs 30BHIIIHBOTO CBITY He-
pe3 mpu3My BHYTPIIIHBOTO, 3 JOTIOMOTOIO CBO€i BHYTPINIHBOT KAPTHHU KHUTTS,
MOPOMIIO CBITODISAIHY Moaeib koutenty [TIOCTVYII.

CycIiIpHO-TIONITHYHI MOTIISAN Ta 30CiOHa HamieTBopui inei [Bana ®pan-
Ka TOCTI/KYBajdHM B Pi3HI 9ach 6arato TaKWX BUEHHX-CYCIIJIBCTBO3ZHABINB SK:
B. Anronenko, M. bpuk, M. Bosuuiskuii, B. ['opcekuii, O. I'pusis, 5. ['purak,
H. Top06au, T. I'yanoposa, O. 3a6yxko, M. Kamry6a, O. Kormunenko, I. KoBanuk,
B. Masema, €. Haxuik, A. [Tamyk, O. ITaxneoBceka, B. [Tmmennyniok, JI. Cenux,
B. CimoBuu, O. CkakyH, M. Ckpunnuk, b. Tuxono3, H. Tuxo:no3 Ta iHimmi.

®paHKOM pyxala IUIeCIPIMOBaHICTh HAIIOHAIBFHOTO OYyIiBHUITBA, MIO 3i
CBOTO OOKy BHMAarajo HasBHOCTI y CYCHITBHHX Mac HaIliOHAJIFHOTO CaMOYCBi-
nomiieHHsl. CromISIIAtoYy Ta yCBIJOMITIOIOUH MpoOiieMy 0e3rpaMOTHOCTI O1iTb-
I0CTi Hapoxy, [BaH SIKOBUY MONMITHYHY CHITy Oa4WB y pyKaX iHTeNireHii. TimbKu
BOHA MOTJIa JOHECTH HEOOXiAHY iH(pOpMaIlito abu mepeKoHaTH IINPOKi HApOIHi
Macu B HeoOXiIHOCTI 00’ €iHAHHS eTHOTpaidYHOro OpraHi3my, Tak Ou MOBUTH,
IUIEMEHI B HAIito 1 copMyBaTH ii aBTOpHUTET.

[ITo6 marist Oyna cHIIbHA Ta CYCIUIBCTBO OyJ0 TOTOBE (OPMYBAaTH CBOIO
HalliOHAJIBHY 1IGHTUYHICTB TO CJIIJI IaTH «...po30ypKaTy B Hill (Imy0umini) ineiliHe,
JTyXOBHE XHTT, Oa)KaHHS OCBITH I TOCTYITy, Oa’KaHHS €CTETUYHHX BIOBOJICHDY)
[2, c.82].

Merta nocaizKeHHs
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JJ1s TOro 100 TOCIIINTH KOHIIETIIIFO HAIliETBOPYHX iIeH Y TBOPUOCTI MHC-
JITEIISE MAEMO Ha METI: PO3KPHTH 3MICT HALlIOHAIBHOIO i1eally sIK OCHOBH JIy-
XOBHOIO Ta iCTOPHKO-COLIAJIBHOIO MOCTYIly Hauii;BU3HAYUTH 0COOIMBOCTI B3a-
€MO3B’sI3KIB MK [POBIIHOKO CYCIIUIBHO-TIONITUYHO CIITOM0, IICHHO Ta Jy-
XOBHOIO BEPCTBAMH 1 MIMPOKHUMHU HAPOAHUMHU MacaMH y 60p0Tb61 3a MONITHYHE
i coliajgbHe PO3KpillaueHHs HaIlii B mpoieci 60poThOU 32 CBOIO HE3aJICIKHICTD;
MpoaHaJli3yBaT 3aJlyM Ta is1eto BKUTKY IBaHoM Ppankom xonnenty [TOCTVYII.

MeToau K0CTigKEeHHSI

HaykoBuii oIy HaIoro J0CIiHKEHHs IIPOBEICHO B aCIICKTI KOTHITUBHO-
10 PiT0COPCHKOTO MAXOMY 3 TOTOMOTO KOTHITHBHO-IHCKYPCHBHOTO aHAI3Y.
JlocTyn 10 MEHTAIBHOCTI JIFOMUHHM Ta i1 KOHIENTYaIbHUX CTPYKTYP CBiIOMOCTI
Jae MoBa. ToMy MM 3/1iCHIIIM KOHIIETIT-aHaJli3 BUOpaHuXx TBopiB [Bana dpaHka,
3aCTOCYBABIITH JIIHTBOKOTHITUBHI METOIUKH.

KoraiTHBHO-IMCKYpCHBHA TTApaJNTMa BUBYCHHS Pi3HHUX aCIEKTiB MOBHHUX
Ta MOBJICHHEBUX OJJMHUIIb 0a3yeThCsl Ha 3100yTKaX €BPONEHCHKUX Ta aMepH-
KaHCHKUX HAyKOBIIIB y c(epi KOTHITOJNOTI], HampuKiag, Takux sk k. Bpyrep,
M. Jlaxo ¢, H. Xomcrkuii Ta iH. A 17151 BUBUEHHS Pi3HOMAHITHUX 1H(pOPMAIIiii-
HHUX TOTOKIB BUKOPUCTOBYIOTh KOTHITHBHO-JMCKYPCUBHHMH aHaji3, SIKUH BiJO-
Opakae pi3HI MOBHI KapTHHU CBiTy. TOMY B IUTONIMHI KOTHITHBHO-AUCKYPCUBHOI
MapajurMy MpoBOIATh KOHIENITYalIbHUI aHaNi3 TEKCTy a00 TEKCTOBHUX KOHIIETI-
TiB.

Oo6pasmm xoHuent [TIOCTVYII, Mu TOCHITUIN TEKCTH MOMITHYHHUX IIPAIlb
IBana ®panka, 30CEpPEOUBINNCH HAa HOTO MO3MII{ OCMHUCICHHS CYyCIIIHHOTO
Iporpecy Kpi3b IPU3MY 3pOCTaHHs MOJITHYHOI Cy0’€KTHOCTI 0coOH, Jie BOHA
€ YWJICHOM IIEBHHMX COLIaJIbHUX CHIUIBHOT — €THIYHUX, POJUHHHUX, TPOMAJICHKUX,
HaIllOHAJLHUX.

Pesysbrar

I. 3micT HamioHAEHOTO ieay SK OCHOBH JyXOBHOTO Ta iCTOPHUKO-COLI-
AIBHOTO TIOCTYITy HAIlil.

Ha 3nami XIX-XX cromnite [Ban @panko Bxe 0ayus, 1110 came HalliOHAb-
HUH 171€aJ1 € ITPOBITHOIO TyXOBHOIO CHIIOO 30y/IKEHHS Ta HiJeCIPIMYBaHHS Ha-
poxy amns 3M00yTTS epKaBHOI HE3aIeKHOCTI. 3a Gpi1ocohChKUM CBITOCTIPHIi-
HATTSIM DPpaHKa HaliOHAIBHUM i71ea] CKIaJaeTbesl 3 TPhOX KOMIIOHEHTIB —Ha-
LIOHAJIBHOT 1/1€1, CTBOPEHHS CBOET COOOPHOI JIepKaBU Ta yHIBEpCaJIbHHUH cyc-
ninpHAN naa. [{poMy miATBEpIHKEHHSAM € HOro MOMiTHYHO-(iTocodChKi mparti,
Ha SKMX MU 30CEpPEIIMIN CBOIO yBary: nocianus « ToBapuriam i3 Tropmm» (1878)
[3, ¢.335-336], «I'ima» («Biunuii peomorionepy) (1880), «Ha cymi» (30 xBiTHS
1880 p.) [4, c.53], «3 xinmem poky» (1896 p.) [5, c¢.404], «IToctym», «Ilo3a me-
JKaMU MOXJIUBOTO», «3 HOBUM POKOM» [6].

SIK TONMITHYHUHA MHCINTENb, TEOPETUK CYCHUIBHOTO JIaay, TPOMaJIChKHNA
nista, 1. @panko BigMmivae, M0 3MiCT YKpaiHChKOi HaIiOHAJNBHOI i€l momsrae y
BIZIpO/IKEHHI YKpaiHChKOT €THIUHOI Hallii, B yKpaiHChbKili cOOOpHOCTI Ta po30y-
JIOBI Ha OCHOBI KYJBTYPHOTO i TOMITHYHOTO 00’ €HAHHS YKPATHCHKOTO HAPOIY
— erHomoniTiHyHOI Hamii. [{ns IBana SIkoBuya inest ykpaiHChKOi co60pHOT Aeprka-
BU I'PYHTYETHCSI HA OCHOBI I[IHHOCTEH yKpaiHChKOT €THIYHOI Halii 3 ypaxyBaH-
HAM 1OTPe0 HALOHANEHAX MeHIIHH. [Lle Toxi Horo yBary pUBEpTaIH HE JIHIIe
TEOPETHHHI MPOOIEMH PO3BHUTKY CYCIUIBCTBA, MUBLTi3aii, Halii, KyIbTypH, a
NPAKTHYHI — iCTOpUYHI i cydacHi. Moro nikauim He OGaHanbHi nependadyBai
3aKOHOMIPHOCTI PO3BUTKY CYCIIIJIBCTBA — «T€, SIK OyBae», a «Te, 110 OyBae» It
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TOrO MO0 AOHECTH A0 rpoManu iHdopMmariro sk Mano 6u Oytu. st mpocBiTH
TOTOYACHOTO CYCIiJIbCTBA B momiTHuHiN ctarTi «Illo Take moctyn?» [7, c.421]
BUKJIZICHO CHIOCTEPEKEHHsI HaJl ICTOPUYHUMH JOJISIMU PI3HUX IUIEMEH 1 HApOJI-
HOCTEH Ta Te, SKUM YMHOM BiZOyBaeThCs CyCIIUIBHUNA PO3BHTOK. BiH 3akinkae
OCBIYEHY IHTEINITCHIIII0Y 3MaraHHsX 3a MOCTYI Y Pi3HUX cdepax JIOACHKOI [i-
STIBHOCTI CIIUPATUCS Ha MITHUHN (yHIaMEHT TEOPETUYHHX y3araJbHEHb.

II. Konnenr IIOCTVYII

VY Hayni MOHATTS «KOHIIETITY» JETePMiIHOBAaHO OaraTOMaHITHICTIO BH3HA-
YeHb Ta MPUITYLIEHb 3 NONISAY Pi3HUX I'YMaHITaApHUX HayK, a OTKe, I MHOXH-
HOIO BUKOPHCTAHHS PISHHX TIyMaueHb LBOTO MOHATTS. MoBa Hazmae 10cTyn 10
MEHTAIILHOCTI JIFOMHH, 10 ii KOHLENTyalbHUX CTPYKTYp cBigomocti. IToxii B
CYCILIBHOMY JKHTTi II0Ka3yIOTb, 1110 BUBYCHHS KOHIIENTYalbHOT KapTHHI CBITY
TBOpUOi craamuHu IBana dpanka, ii KoHUEnTOoCchepn B YKpaiHCBKiil JIHTBO-
KyJBTYpPl € HaJ3BHUYAITHO aKTyalnbHUM. J{OCITIKYIOUM KOHIETITH KOHIIENTOC(e-
pu TBOpYOI criaauuuu [Bana ®@paHka, KyJabTYypHO-MEHTaIbHI MOBHI YTBOPEHHS,
SIKI CTPYKTYPYIOTh CEMAaHTHYHHU MPOCTIp YKPATHCBKOMOBHOTO (PiT0COPCHKOTO
JUCKYPCY, MH JIOCIHIVIIN iICTOPHYHHUNA acIIeKT PO3BUTKY YKPATHCHKOTO CYCITIThb-
crBa ta Horo ITOCTVII. [Ins BuB4YeHHs! (HOpPMYBaHHS, CTPYKTYPU Ta CTaHOB-
JICHHS KOHIENITY HOCTVIly dinocodcpkomy AUCKypCi BAKOPACTOBYBAHO KOH-
LENTyaNbHAN aHai3, SIKMil TOCIYTOBYEThCS PiSHOMAHITHHMH TEPMIHAMH, IO
AOTIOMATralOTh BIAYyTH i Mi3HATH KOHLEHTYaJIbHY KapTHHY CBITYTBOpYOI Craj-
wyHy [Bana dpaHka. ¥V TeOpETHYHOMY ILIaHI TAKUH aHAIII3 1€ CIPOMOXKHICTH
SIKICHO BIATBOPUTH (II0CO(CHKHI JIMCKYPC JUIsl OKPALICHHS iH(pOpMaLiiHOTO
00MiHy npodeciiiHux CIeniaNiCTiB, CTBOPEHHs HEOOXiIAHUX MIAPYYHHKIB i3 BU-
KOPHUCTAHHSM BIiJIITOBITHUX JIEKCEM, KOM(MOPTHHUX JUIsl CIIPUHHSTTS TUMH, XTO 1X
omaHoBye [8, ¢.5-6].

BucHoBku

VY nmocnimKeHHI 3A1CHEHO KOHIICTITYaIbHUI aHalli3 HAIlleTBOPUYUX ieH y
TBOpUOCTi IBana dpaHkKa B acMeKTi KOTHITUBHOTO (iocodcepkoro miaxony. Len-
TpaJbHUM KOHIIENTOM CBiTOCHpUitHATTS [Bana SlkoBuya € [TIOCTVYII. list iboro
HaMu Oyilo po3IIAHYTO OaraTorpaHHy ifiero mocTyIly B KoHuentocdepi dpan-
KOBOTO JIUCKYpCY. MIoro KOMyHIKaTHBHO-IIparMaTHYHE MOJI€ HACHYEHE MOJiTHY-
HUMHU MeTadopaMu, SIKi BUCTYIIAIOTh THIIOBHMH 3aCO0aMH KOHILIENTyari3awii
moniTiaHOi fificHoCcTi XIX-XX cT. OCKiUIBKH MOBa Haga€ OCTYII IO MEHTAIb-
HOCTI JIFOAWHH, 10 11 KOHIENTYyaJbHUX CTPYKTYP CBIIOMOCTi, TO MH IIPOBIBIIH
KOHIIETIT-aHajli3 BUOpaHux TBOpiB [Bana dpaHka 6a4MMO HACKUIBKU CIIOBO Ma€e
cury. Came coBo, OyIydr MOBHOIO OAMHHICIO, € PYLIIHHOIO CHJIOI0 Hamil. A
CHITbHA HaIlisl Oy/ye CHIIBHY AepKaBy.

CuibHy siepikaBy OyAyloTh CHJIbHI i IOTYXKHI JepxkaBHi iHcTuTywii. Jlep-
apHe OyIIBHHMITBO O3HAYa€ CTBOPCHHs MAaTepiabHUX IHCTUTYTIB — apMii,
nosiuii, OrOpokparii, MIHICTEPCTB TOLLO, @ HaliOHANbHE OYAIBHULTBO (popmye
HAL[IOHABHY 11eHTH4HICT. HallioHaibHy INCHTHYHICTh CHIPOMOXKHI TBOPUTH
JIep>KaBH, y SKHX 9iTKO C()OpMOBaHA MOBHA IOJITHKA Ta MOJIITHKA IOAO PeIirii
i ocBitH [9, ¢.191].
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Na Biatorusi, w przeciwienstwie do Ukrainy, represje wobec Polakoéw mia-
ty inny przebieg. Podczas gdy w Ukrainie w 1933 1. ,,wykryto” POW i repre-
sjonowano jej domnlemanych przywddcow, na Biatorusi rozkwitata autonomia
polska. Jednakze w 1935 r. wladze wycofaly si¢ z inicjatywy rozszerzania auto-
nomii, zmierzajac de facto do jej likwidacj [1, s. 313]. Sytuacje mniejszosci pol-
skiej na Bialorusi dobrze oddaje raport kierownika Konsulatu Generalnego RP w
Minsku Witolda Okonskiego dla ambasady RP w Moskwie z dnia 10 marca 1937
r. Raport ten moéwit o represjach wobec Polakow utrzymujacych korespondencje
listowng z rodzinami z Polski. Na takich osobach wymuszano podpisanie zo-
bowigzania, iz przestang korespondowania z rodzinami zza granicy. Jezeli kto$
odmowit, traktowano to niemalze jako akt antysowiecki i pozbawiano takiego
czlowieka pracy, uniemozliwiajgc mu pracg w innym miejscu. Ofiarg operacp
polskiej na Biatorusi, podobnie jak i w kazdym innym regionie ZSRS modgt pasé
wiasciwie kazdy obywatel [2,s. 153-155].

Na liderow POW na Biatorusi wytypowano Bronistawa Wasowskiego i
Jozefa Ktysa, ktorzy mieli mie¢ bezposredni kontakt z rzekomym kierownikiem
catej polskiej siatki szpiegowskiej w ZSRS- Tomaszem Dabalem. Czotowymi
postaciami ,,dziatalnos$ci antysowieckiej” na Biatorusi bylo najwyzsze kierow-
nictwo Republiki- przewodniczacy Centralnego Komitetu Wykonawczego Bia-
torusi, przewodniczacy Rady Komisarzy Ludowych Nikotaj Gotodied oraz jeden
z zatozycieli Bialoruskiej Socjalistycznej Republiki Sowieckiej kom partii Bia-
torusi Aleksander Czerwiakou [3, s. 317]. Argumentem majgcym na celu uzasad-
nienie represji wobec mniejszosci polskiej miato by¢ rowniez to, ze wedhug sza-
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cunkoéw w latach 1921-1936 nielegalnie granic¢ biatoruska przekroczy¢ miato
58 tys. Polakow. Propaganda sowiecka kreowata Polakéw jako uchodzcow, kto-
rzy daza do rozwoju sieci szpiegowskiej 1 dziatania na szkode ZSRS, co de facto
oznaczalo, ze kazdy Polak byt potencjalnym wrogiem ludowym [4, s. 269-270].

Jako przyktad represji wobec mniejszosci polskiej na Biatorusi postuzy¢
moze sprawa wydalonego w 1935 r. cztonka partii i nauczyciela- Witolda Spice-
wicza. Dnia 15 listopada 1938 r. decyzja Specjalnej Trojki NKWD BSRS zostat
uznany za winnego dziatalno$ci w POW i osadzono go w areszcie. Jako nauczy-
ciel miat on rzekomo sabotowa¢ budowg szkot biatoruskich i przygotowywaé
,»polskie oddziaty powstancze” do walki przeciwko Sowietom. O przesladowa-
niach ludnosci polskiej na Biatorusi donosit takze Witold Okonski, kierownik
Konsulatu Generalnego RP w Minsku: ,,Ludno$¢ polska jest szczegdlnie inten-
sywnie przesladowana, ze starszej generacji w miastach utrzymat si¢ juz mato
kto. Aresztowania i uwi¢zienia wsérdd ludno$ci polskiej maja szczegdlnie znacz-
ne nasilenie” [5, s. 293-294].

Represje nie omingly takze radykalnego dziatacza partyjnego- Tomasza
Dabala, ktéremu, jak juz wspomniano wczesniej, zarzucono kierowanie cala
siatka szpiegowska POW w ZSRS. Dagbal byt cztowiekiem o bujnej wyobrazni.
Jednym z jego najbardziej fantastycznych pomystéw byt projekt ,,Minsk- port
5 morz”. Projekt ten zakladal potaczenie Minska kanatami gtebokowodnymi z
Morzem Battyckim i Czarnym. Tym projektem Dabal chciat zyska¢ w oczach
Stalina, pomystodawcy inny wielkich projektow. Jednakze NKWD oskarzylo go
o to, ze projekt ,,Minsk- port 5 moérz” miat utatwi¢ wkroczenie polskiej floty wo-
jennej na terytorium ZSRS, cho¢ nalezy zdac sobie sprawe z tego, ze w rzeczy-
wisto$ci Polska nie stanowita jakiejkolwiek konkurencji na morzu dla panstwa
sowieckiego. Pod wptywem tortur Tomasz Dabal przyznat si¢ do stawianych mu
zarzutdw i skazano go na kare Smierci.

Biatoruskie NKWD uwazane bylo za wzor przy wykonywaniu rozkazu
00485. W ciagu pierwszych trzech tygodni od momentu wydania rozkazu, na
Biatorusi aresztowano do 20% wszystkich ofiar operacji polskiej (w tym samym
czasie w Ukrainie wspotczynnik ten wynosit 13,6%). Najczgstszym wyrokiem
w ramach operacji polskiej na Biatorusi byta kara $mierci, gdzie na 19 931ofiar
operacji polskiej wyrok ten otrzymato 17 772 os6b, natomiast pozostate 2 159
zestano do tagrow. Kare $mierci otrzymato wige 89,2% aresztowanych (w Ukra-
inie wskaznik ten wynosit 85%).

W Moskwie przesladowania Polakéw skupiaty si¢ gtownie na kierownic-
twie KPP, pracownikach Migdzynarodowki Komunistycznej, przedstawicielach
sowieckiej nomenklatury panstwowej i partyjnej i innych dziataczach komuni-
stycznych. W czasie realizacji rozkazu 00485 w Moskwie represjonowano 2 875
0s0b, co stanowito 15% catej tamtejszej mniejszosci polskiej. Operacja polska w
obwodzie moskiewskim przebiegala niezwykle sprawnie. W ciagu pierwszych
trzech tygodni aresztowano tutaj 37% wszystkich ofiar wspomnianej operacji
(trzykrotnie szybciej niz na Ukrainie, dwukrotnie szybsze niz na Biatorusi i pol-
tora razy wyzsze niz w Leningradzie). W Moskwie zatrzymywano gtéwnie Pola-
kéw zatrudnionych w zaktadach zbrojeniowych, wojskowych oraz pracownikow
kolei. Ponadto zamknigto dwa polskie kluby robotnicze, upatrujac w nich siatke
szpiegowska. Na poczatku 1938 r. aresztowano takze caly sktad redakcji central-
nej gazety polskiej w ZSRS- ,, Trybuny Radzieckiej”, na czele ktorej stat Robert
Maksymowski. Wymieniono catkowicie sktad redakcji, gdzie pracowali przede
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wszystkim nie-Polacy, ktorych zadaniem byto ,,naprawienie szkod wyrzadzo-
nych przez wroga wewngtrznego”.

Skutki operacji polskiej dotknety takze Polakoéw mieszkajacych w Lenin-
gradzie, gdzie mieszkato 50 tys., stanowigc tym samym najwigksze miejskie sku-
pisko Polakéw w ZSRS. Co prawda mniejszos$¢ polska w Leningradzie na skutek
repatriacji skurczyta si¢ niemalze dwukrotnie, aczkolwiek znaczna czg$¢ Pola-
kow pracowata tutaj w stoczniach, na uczelniach wyzszych, w wojsku i mary-
narce wojennej. Wraz z rozpoczgciem operacji polskiej tempo represji w Lenin-
gradzie, podobnie jak w Moskwie, byto wysokie. W ciagu pierwszych trzech ty-
godni aresztowano ponad 25% wszystkich przesladowanych Polakéw w ramach
rozkazu 00485. Charakterystyczne byto rowniez to, ze odsetek osob skazanych
na $mier¢ byl wysoki- na 7 404 aresztowanych kar¢ $mierci otrzymato 6 597
0s0b. Przesladowania dotknety gtownie Polakow pracujacych w duzych zakta-
dach zbrojeniowych, ktorych aresztowano pod zarzutem szpiegostwa i cztonko-
stwo w POW. Kary $mierci nie unikneli takze polscy tworcy zycia kulturalnego
i politycznego w Leningradzie: Aleksander Borowinski- byty dyrektor Polskie-
go Technikum Pedagogicznego, Stanistaw Messing- byty szef leningradzkiego
miejskiego Biura Polskiego RKP(b), Maria i Stanistaw Budkiewiczowie- dzia-
facze polskiego ruchu socjalistycznego i polskiej autonomii socjalistycznej w
ZSRS, czy takze Jan Siedzikowski- pracownik miejskiego NKWD.

Procent 0s6b skazanych na $mier¢ w ramach rozkazu 00485 w ZSRS prak-
tycznie we wszystkich regionach kraju oscylowat w granicach 85-90%. Na Sy-
berii kar¢ $Smierci otrzymywat praktycznie kazdy podejrzany o szpiegostwo na
rzecz Polski. W zwigzku z realizacja operacji polskiej w obwodzie orenburskim
na $mier¢ skazano 98%, w irkuckim- 96%, w nowosybirskim- 94%, w krasno-
darskim- 94%. Gtéwnym zarzutem wobec Polakow mieszkajacych na Syberii,
podobnie jak w innych Reginach ZSRS, byta ich rzekoma dziatalno$¢ w syberyj-
skiej POW na czele, ktorej sta¢ mial byty cztonek PPS- Wtadystaw Filipowicz.
Innym przyktadem prze§ladowania mniejszosci polskiej na Syberii jest sprawa
ks. Hieronima Cerpento, ktoérego oskarzono o przynalezno$¢ do centrum kie-
rownictwa POW na Syberii. Ponadto zarzucono mu zwiazek z polskim Sztabem
Generalnym 1 Watykanem, prowadzenie dziatalno$ci powstanczej w koloniach
polskich na Syberii oraz wyzywanie Polakéw do poparcia interwencji Japonii i
Niemiec przeciwko ZSRS.

Represje wobec mniejszosci polskiej mialy takze miejsce w Gruzji i w
Motdawskiej Autonomicznej Sowieckiej Socjalistycznej Republiki, cho¢ kwe-
stie te nie zostaty poki co gruntownie zbadane. W ramach operacji polskiej w
Gruzinskiej Socjalistycznej Republice Sowieckiej aresztowano 89 Polakéw, z
czego kare Smierci otrzymato 43 z nich (48,3%). W okresie Wielkiego Terroru
w Gruzji, podobnie jak w innych regionach ZSRS, Polakow zatrzymywano i
skazywano przede wszystkim pod wyimaginowanymi zarzutami o szpiegostwo,
dziatalno$¢, w siatce terrorystycznej, czy m. in. pod zarzutem nawotywania do
buntu przeciwko wladzy. Warto takze przytoczy¢ relacj¢ ks. Henryka Soroki ze
Stobody Raszkowej w Naddniestrzanskiej Republiki Motdawskiej: ,,Jesienia
1937 r. wladze sowieckie, majace we wsi donosicieli, rozpracowaty cala grupe i
przystapily do aresztowan. Pierwszym aresztowanym byt Jan Cyran. Stuzyt on w
oddziatach carskiej armii, stacjonujacych na terenach dawnej Rzeczypospolite;j.
W armii nauczyt si¢ jezyka polskiego, chodzit do kosciota na nabozenstwa, gdzie
praktykowatl wiarg przekazang mu przez rodzicow. Wrocit w rodzinne strony nie
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tylko z poglebiong wiara, dobra znajomoscia jezyka polskiego, ale i kuferkiem
polskich ksiazek o religijnej i historycznej tematyce. Zorganizowal on w wiosce
tajne komplety, na ktorych wszystkich chetnie uczyt religii, jezyka polskiego,
a takze przekazywal im podstawowe informacje z zakresu historii Polski i lite-
ratury. Czynit to oczywiscie na tajnych wieczorowych spotkaniach przy zasto-
nigtych oknach. Spotkanie zawsze konczyto si¢ modlitwa. Jan Cyran, tuz przed
aresztowaniem powiedzial Zonie: -,,Frania czuj¢, ze mnie aresztuja, ale ty nie
zapominaj o Bogu”. Aresztowano go 12 wrze$nia 1937 r. Nikt nie wie, co si¢
z nim stato. Przepadl bez wiesci. Nigdy go nie sadzono, ani za nic nie skazano.
Kilka miesigcy pozniej, na poczatku 1938 r., aresztowano we wsi 27 mg¢zczyzn.
Oskarzono ich o prowadzenie kontrrewolucyjnej dziatalno$ci. Tylko niektorzy z
nich wrocili. Wigkszo§¢ zostata rozstrzelana.”

Akcja w ramach Wielkiego Terroru przeciwko ludnosci polskiej w Ukra-
inskiej Socjalistycznej Republice Sowieckiej przebiegala zgodnie z rozkazem
00485, cho¢ miala tutaj swoja specyfike. W Ukrainie zyto wowczas prawie 2/3
Polakow z ZSRS, i tutaj, w przeciwienstwie do innych regionow ZSRS represje
antypolskie trwaty nieprzerwanie przez cate lata 30. XX w., a rok 1937 zna-
mionowat jedynie nasilenie si¢ tych represji. Najczestszym zarzutem stawianym
represjonowanym byto szpiegostwo i dziatanie na szkode¢ panstwa sowieckiego.
W ten sposob wybrano zeznania pracownika Miedzynarodowki, Edwarda Zimy—
Kranca, skazanego na 5 lat tagrow w 1935 r.,,Ujawnil” on , siatk¢ szpiegowska”
PO]Sklej Organizacji Wojskowej. W sklad tej organizacja miato wchodzi¢ pigé
centrow- Wotynski pododdzial w Zytomierzu, Lewobrzezny pododdziat w Ka-
mienskoje, Doniecki pododdziat w Doniecku oraz z pododdziatow kijowskiego
i odeskiego. Potwierdzeniem dziatalnos$ci majacej na celu rozbicie siatki szpie-
gowskiej POW moze by¢ telegram ludowego komisarza spraw wewnetrznych
USRS Izraita Leplewskiego do naczelnika UNKWD obwodu odeskiego Niko-
aja Fiodorowa odno$nie natychmiastowego aresztowania wykrytych cztonkow
POW z dnia 8 sierpnia 1937 1. [6, s. 191-197]

Specyfikg czystek wérod mniejszosci polskiej w Ukrainie bylo to, ze dla
wielu ukrainskich partyjniakow i enkawudzistow wyzszego szczebla rozkaz
00485 stanowit niejako docenienie zastug ukrainskich stuzb specjalnych w re-
presjonowaniu Polakoéw. W Ukrainie funkcjonowat jakby oddzielny ,,rozkaz”
wykrywania polskich szpiegow, ktory wystosowat szef ukrainskiego NKWD,
Wsiewotod Balicki juz w lutym 1936 r. Rozkaz ten nosit nazwe Wytyczne do
polskiej pracy 1 odnosit si¢ do rzekomej dziatalnosci POW w Ukrainie [7, s.
192]. Gtownym elementem tego dokumentu byt list bytego wiceprzewodnicza-
cego komisji do spraw mniejszosci narodowych Wszechukrainskiego Komitetu
Wykonawczego- Jana Saulewicza do Balickiego. W 1935 r. skazano Saulewicza
na 10 lat tagrow za dziatalnos¢ w POW. W nadziei na utaskawienie poszed! on
na wspolprace i z oskarzonego stat si¢ oskarzycielem. Jednakze nie uratowato go
to od $mierci. Rozstrzelano go jako jednego z pierwszych w zwiazku z rozkazem
00485. Ofiarami operacji polskiej w Ukrainie padt rowniez zastgpca redaktora
naczelnego ,,Gtosu Radzieckiego” Mirostaw Rzeplinski, byly szef Biura Polskie-
go KC KP(b)U Samuel Lazowert, czy takze ostatni dyrektor Teatru Polskiego w
Kijowie Oleg Gordienko. Ponadto w celu sprawnego przeprowadzenia operacji
polskiej utworzono tzw. ,,specjalne grupy operacyjne do spraw Polakow”, ktore
funkcjonowaty w Nowogrodzie Wotynskim, Humaniu, Zytomierzu, Korosteniu,
Biatej Cerkwi, Kijowie i Czerkasach.
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Czystki nie omingty takze majacego opini¢ stalinisty polskiego pochodze-
nia, I sekretarza KC KP(b)U, Stanistawa Kosiora. Byl on gtéwnym organiza-
torem Wielkiego Gtodu na Ukrainie, nie wahajac si¢ zaglodzi¢ milionow ludzi
w latach 1932-1933. Ponadto pod kierownictwem Kosiora w Ukrainie miaty
miejsce represje przeciwko mniejszosci polskiej wezesniej niz w jakimkolwiek
innym regionie ZSRS. Podpisywat on rozkazy stanowiace o przesiedleniu Po-
lakow z rejondéw przygranicznych, a takze patronowat enkawudzistom, ktorzy
wykreowali POW. W styczniu 1938 r. Stanistaw Kosior awansowal na zastegpce
przewodniczacego Rady Komisarzy Ludowych ZSRS w Moskwie. 14 kwietnia
1938 r. aresztowano brata Stanistawa Kosiora- Kazimierza. Mtodszy z braci pet-
nit funkcje ludowego komisarza gospodarki lesnej Ukrainy. Kazimierz Kosior
zostal oskarzony o kierowanie polska siatka szpiegowska i kontakty z areszto-
wanymi wczes$niej domniemanymi cztonkami POW. 3 maja aresztowano Sta-
nistawa Kosiora, ktéremu zarzucono szpiegostwo na rzecz Oddziatu II Sztabu
Generalnego WP i przywodztwo POW na Ukrainie. Na poczatku §ledztwa Sta-
nistaw Kosior odpieral zarzuty, aczkolwiek ugiat si¢ wowczas, gdy na przestu-
chanie przywieziono jego przybrang 16-letnig corke, ktora zgwalcono na oczach
ojca. Po tym wydarzeniu byty zastepca przewodniczacego Rady Komisarzy Lu-
dowych ZSRS przyznat si¢ do stawianych mu zarzutdow i skazano go na $mier¢.

Operacja polska stanowita niejako pretekst do zgladzenia wielu tysiecy lu-
dzi, w tym takze zwyktych obywateli niepetnigcych zadnych istotnych funkcji w
ZSRS. Represjonowano cate rodziny, a najlepiej oddaje relacja Jana Kozickie-
go z Wichrowki (rejon Kamieniec Podolski): ,,Z mojej rodziny jako pierwszego
aresztowano przyrodniego brata dziadka. Zgodnie ze zwyczajem, starsi ludzie
zawsze zbierali si¢ przy zmartych, zeby pomodli¢ si¢ za ich duszg¢, odmowié
rozaniec. Wszyscy mieli po 70 lat i wigcej. Wérdd nich byl tez wspomniany brat
dziadka. Kto$ oczywiscie doniost:- ,,Juz ja im si¢ namodle!” Brat dziadka zdazyt
tylko przyjs$¢ do domu i juz zjawita si¢ u niego milicja, ktora zabrala go wraz z
kilkoma innymi staruszkami, ktoérzy takze odmawiali przy zmartym rézaniec.
Wszyscy zostali rozstrzelani w Kamiencu Podolskim. Wkrotce aresztowany zo-
stat brat mojego ojca. Pamigtam, jak ojciec przyszedt z roboty i oswiadczyt:-
,,Zabrali takze Franka, pewnie i mnie niedtugo zabiorg”. Tego samego wieczoru
kto$ zaczat dobijac¢ si¢ do naszej chaty. Ojciec otworzyl. W drzwiach stangta
»glowa” Rady Wiejskiej i jeszcze jaki§ nieznany cztowiek. Kazali si¢ ojcu bie-
giem zbiera¢ i i8¢ z nimi. Wszyscy zaczg¢li ptakaé. Wszyscy czuli, ze ojciec juz
nie wroci. Ojciec pozegnal si¢ z nami i wyszedt z chaty. Ja z mtodszym bratem
zaczatem glo$no ptakac. Wtedy ,,gtowa” rady obejrzala si¢ i powiedziata:- ,,Nie
placzcie, ojciec zaraz wroci”. Ojciec jednak nigdy nie wrocil. Nigdy go juz nie
widziatem. Zabrali go do Kamienca Podolskiego i1 tam rozstrzelali.”

Wedlug statystyk NKWD USRS, w ramach rozkazu 00485 w latach 1937-
1938 aresztowano 39 332 Polakoéw, z czego kare $mierci otrzymato 33 447 osob
[8,s.229-230].
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Ob jemand von den heutigen Jugendlichen noch die Biicher iiber Winnetou,
den Héauptling der Apachen, und seinen Blutsbruder Old Shatterhand liest, ist
fraglich. Der dlteren Generation wird vielleicht noch bekannt sein, dass der Autor
dieser Biicher, deren Abenteuer sich meistens im sogenannten ,, Wilden Westen*
der Vereinigten Staaten von Amerika abspielen, der deutsche Schriftsteller Karl
May ist. Er wurde am 25. Februar 1842 in Hohenstein-Ernstthal bei Chemnitz
geboren und starb am 30. Mérz 1912 in Radebeul bei Dresden.

Von Beruf war er Lehrer [1, S. 19], aber es wird auch berichtet, dass er
wegen Diebstahls und anderer Betrugsdelikte bis 1874 insgesamt siebeneinhalb
Jahre im Zuchthaus und in Gefingnissen verbrachte [1, S. 520]. Da er nach
verbiiiter Strafe eine Anstellung als Lehrer nicht mehr erhalten konnte,
versuchte er nun, seinen Lebensunterhalt durch Schreiben zu sichern. Sein
erstes Werk, das verdffentlicht wurde, war die Erzahlung Die Rose von Ernstthal.
Bald darauf wurde er zwischenzeitlich Mitarbeiter eines Familienblattes bis er
schlieBlich 1879 ein gutes Angebot von einer katholischen Wochenzeitung aus
Regensburg erhielt. Dort verdffentlichte er den Zyklus Reiseerinnerungen aus
dem Tiirkenreiche, der ihn sehr bekannt machte. Einige Erzéhlungen, Romane
und Novellen brachte er auch unter verschiedenen Pseudonymen in anderen
Blattern heraus [1, S. 520].

In der Villa, wo er wohnte und starb, befindet sich jetzt ein Museum. Auf
der Internetseite des Museums lesen wir:

,,Karl May nahm in seinen Werken Generationen von Jugendlichen mit in ferne und
unbekannte Lander und lehrte sie, dass Freundschaft und Tapferkeit stets {iber das Bose
siegen. Seine Faszination fiir fremde Kulturen gab er an seine Leser weiter. Themen wie
Mut, Vorurteile und Freundschaften, die keine Grenzen kennen, sind noch heute ebenso
aktuell wie zu Mays Lebzeiten [2].

Karl May wurde sehr oft aus unterschiedlichen Griinden von
Literaturkritikern — angegriffen, insbesondere wurden ihm Plagiatsvorwiirfe
gemacht, die sich in einigen wenigen Féllen auch als stichhaltig erwiesen.
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Gegen all diese Vorwiirfe setzte er sich durch zahlreiche Prozesse zur Wehr, was
aber nicht ohne erhebliche Folgen fiir seine Gesundheit blieb [3, S. 18-46]. Im
Buch Karl May: Grundrif eines gebrochenen Lebens wurde berichtet: ,,Ein
Nervenzusammenbruch bringt ihn an den Rand des Todes, und erst Mitte Mai
hat erst sich so weit wieder erholt, daf} er mit Klara zur Kur ins schlesischen Bad
Salzbrunn fahren kann, um erst einmal alles zu vergessen [4, S. 186]. Wie es
dazu kam, dass der Schriftsteller May in diesen Kurort fuhr, erfahren wir aus einer
Veroffentlichung des Karl-May-Forschers Hans-Dieter Steinmetz. Er schreibt,
dass auf Anraten seines Hausarztes Curt Mickel, May sich einer Kur unterziehen
sollte. Der Arzt empfahl ihm das damals europaweit bekannte niederschlesische
Bad Salzbrunn. Auf Anfrage erhielt May von Gertrud Barchewitz, deren Mutter
die Pension Belvedere in Bad Salzbrunn gehorte, einen Prospekt zugeschickt [5,
S. 157] mit der Bemerkung: ,,.Die schonste Zeit fiir Bad Salzbrunn ist Ende Mai
u. Monat Juni®. ,,Vielleicht wire es den Herrschaften moglich, etwa den 20. Mai
hierher zu Kur zu kommen** [5, S. 157].

Die heilende Wirkung der Salzbrunner Quellen wurde schon im 13.
Jahrhundert erwéhnt. Richtig bekannt wurde der dort flieBende Oberbrunnen mit
seiner Heilkrafterstim 17. Jahrhundert. Die Wirkung aufverschiedene Krankheiten
hat als erster der Hirschberger Arzt und Naturforscher Caspar Schwenckfeld
beschrieben [6, S. 3-4]. ,,Der Brunnen erhielt groen Zulauf von Kranken und
wurde von Arzten mit gutem Erfolge verordnet™ [6, S. 4]. Im Laufe der Zeit
entwickelte sich dieses Bad zu einem der beriihmtesten in ganz Deutschland. Es
ist fast von allen Seiten ,,von bewaldeten Bergziigen und einzelnen Bergen des
Waldenburger Gebirges umschlossen und gegen Winde geschiitzt [...]“[7, S. 3].
Bis heute werden zahlreiche unterschiedliche Krankheiten behandelt, wie z. B.
Atmungsstorungen, Magen und Darmkrankheiten, Gicht, Steinbildung, Diabetes
und Blasenkatarr [8, S. 11-12].

Karl und Klara May kamen am 22. Mai 1907 nach Bad Salzbrunn. Die
mir vorliegende ,,Salzbrunner Zeitung* aus jenen Tagen schildert aufschlussreiche
Details zum Aufenthalt von May und ldsst ihn auch selbst zu Wort kommen.
In der Ausgabe vom 25. Mai lesen wir: ,,Der durch seine interessanten und
spannenden Reisebeschreibungen beriihmte Schriftsteller Karl May ist zur Kur
hier eingetroffen und hat in Pension Belvedere Wohnung genommen® [9, S. 1].
Auflerdem erfahren wir aus dem Tagebuch, das seine Frau fiihrte, dass Karl May
sich vorgenommen hatte, wihrend seines Kuraufenthaltes viel zu arbeiten, was
er aber wegen seiner schlechten korperlichen Verfassung nicht umsetzen konnte
[10, S. 13-14].

Ein gesellschaftlicher Mittelpunkt des damaligen Bad Salzbrunn war
das Theater, das dem Herzog Heinrich IX. von Ple auf Schloss Fiirstenstein
gehorte. Es wurde geleitet von der Direktorin Juliette Ewers, die gleichzeitig
die Oberregie fiihrte. Juliette Ewers war zuvor auch schon Direktorin an den
Theatern von Hirschberg und Brieg gewesen [10, S. 12-13]. Die Theatersaison
wurde am Sonntag den 2. Juni mit dem Lustspiel ,,Husarenfieber er6ffnet. Das
gesamte Saisonprogramm konnen wir noch heute in der ,,Salzbrunner Zeitung*
von damals nachlesen. Es wurde verdffentlicht zusammen mit dem Hinweis,
dass die Vorstellungen um 19:30 Uhr beginnen wiirden und die Eintrittspreise
nur geringfiigig erhoht worden seien [11, S. 1]. Gliicklicherweise hatte sich der
Zustand von Karl May nach einer reichlichen Woche so stark verbessert, dass
er sich von da an jedes Theaterstiick, das damals gespielt wurde zusammen
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mit seiner Frau angesehen hat. Nicht alle Stiicke haben aber einen groflen
Eindruck auf das Ehepaar gemacht. In ihrem Tagebuch bezeichnete Frau May
Der Probekandidat von Max Dreyer als ,,schlechtes Stiick” oder Die schéne
Ungarin von Wilhelm Mannstaedt und Carl A. Weller als ,,dummes Zeug*“ [5, S.
200]. Da sich der Schriftsteller aber dem ,,Schauspiel-Ensemble freundschaftlich
verbunden® fiihlte, verfasste er eine essayistische Plauderei unter dem Titel
Theater. In der ,,Salzbrunner Zeitung* vom 2. Juli ist uns dieses einmalige Zeugnis
seines schriftstellerischen Konnens erhalten geblieben und darin, so schrieb der
Karl-May-Forscher Ekkehard Bartsch, ,,packte er kritische Auflerungen in die
mildesten Worte* [12, S. 372].

In dem Essay wendete er sich auch direkt an die Direktorin Ewers:

»[...] Frau Direktor Ewers ist eine geborene Direktrice. Sie besitzt in hohem Grade
die Fahigkeit, mit gebotenen Mitteln das denkbar Moglichste zu erreichen. [...] Meine
liebe, verehrte Frau Direktor, wir sind hierher gekommen, um zu gesunden, zu gesunden
an Leib und Seele. Ihre Kunst hat den menschenfreundlichen Zweck, diese Genesung
zu unterstiitzen. Bitte, geben Sie uns nichts Ungesundes. Geben Sie uns Ernstes, und
geben Sie uns Heiteres. [...] Sie haben die Wahl! Und die wohltuende, befreiende und
lauternde Heiterkeit, die Sie uns bringen, darf sehr wohl iiber Mannstddt‘sche und
Weller‘sche Possen hinausgreifen. Thr Repertoir ist reich genug, und selbst wenn es in
Deutschland wirklich keinen guten Humoristen gébe, wiirde das Ausland uns hunderte
von vortrefflichen Stiicken eines Moliere und vieler Anderer liefern. Und vor allen Dingen,
Frau Direktor, Sie selbst stellen das Gehaltvolle gewif3 auch iiber das Gewohnliche, und
es stehen Thnen Kriéfte zur Seite, mit denen Thnen nicht nur das Leichtere, sondern auch
das Schwere moglich ist. Ich wei3, daf3 es bei Ihnen dieser Anregung gar nicht bedarf,
aber der Leidende ist ernst und wihlerisch, und ein groBer Prozentsatz davon, denen
Sie die Pforten Threr Kunststitte 6ffnen, ist nur Gediegenes gewohnt, und wir mdchten
gern, daf3 Thr Publikum sich um einen festen, treuen, soliden Stamm krystallisiere, auf
den Sie fiir die ganze Spielzeit rechnen kdnnen. Sprechen Sie zu uns, wie bereits oben
gesagt, aus einer reinen, edlen Welt- und Lebensanschauung heraus; geben Sie uns wahre
Herzenswirme, wohltuendes Licht und heilenden Sonnenschein; bringen Sie uns anstatt
des Zweifels den Glauben, anstatt der diisteren Verneinung die begliickende Bejahung.
Zeigen Sie uns nicht die lairmende, kreischende, sinnlose, sondern die wahre, die hohe,
die wirkliche Kunst, die mit den einfachsten Mitteln die hochsten Wirkungen erreicht, und
Sie werden sehen, daf} sich Ihre Plitze fiillen, weil Jeder, der da kommt, einen inneren
Segen mit nach Hause trigt, fiir den er Thnen Dank und Wiederkehr schuldet* [13, S. 1].

Einen Tag vor der Abreise des Ehepaars, am 2. Juli, haben sich die Direktorin
des Kurtheaters und auch die Schauspieler von dem Ehepaar verabschiedet. Aus
dem Tagebuch von Klara May, aus dem hier schon mehrfach zitiert wurde,
erfahren wir, dass sie einen Rosenstraull von Juliette Ewers bekommen hat. Sie
schrieb: ,,[...] der Abschied war rithrend. Alle Kiinstler kamen. Wir horten, dafl
man sonst immer gewartet hatte, bis Karl May auf seinem Platz sal3. Nun mache
ihnen das Spielen keine Freude mehr. Fiir ihn hétten sie so gern gespielt. Waren
diese Menschen alle lieb. Wir kamen erst um 1 Uhr heim* [5, S. 201].

Nach der Riickkehr des Ehepaars nach Radebeul blieb der Kontakt zu Frau
Ewers erhalten, und als sie am 19. Januar 1909 ihren 70-sten Geburtstag feierte,
schickte Karl May ihr eine Depesche mit einem von ihm verfassten Gedicht:
[12,S.372]

,»Wie Deine Kunst durch‘s Leben Du getragen,

So trug auch sie zur Hohe Dich empor.
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Du hattest uns so viel, so viel zu sagen,

Und jeder lieh Dir froh und gern sein Ohr.

Und sehn wir heut Dich klar und giitig stehen

In Deines Lebens Abendsonnenschein,

So soll der Dank von Mund zu Munde gehen:

Du Liebe, Theure sollst gesegnet sein!* [14].

Wie schon angedeutet wurde, haben Karl und Klara May in der Pension
Belvedere gewohnt. In verschiedenen Reisefithrern iiber Bad Salzbrunn
wurde diese Pension sehr empfohlen. In einem der Prospekte steht: ,,Pension
Barchewitz-Belvedere vom Offiziersverein empfohlen, liegt in groBem Garten an
den Kuranlagen, nahe dem Kurplatz. Schwerkranke werden nicht aufgenommen.
Kurgemife Kiiche, drztl. empfohlen [...] [6, S. 10]. In einem anderen lesen
wir, dass der Garten 6000 qm grof ist und dass sich dort ein kleines Luftbad
befindet. 17 Zimmer, einige mit Balkon, stehen insgesamt zur Verfiigung. Das
Ehepaar May hatte sich mit der Inhaberin Elisabeth Barchewitz und mit ihren
drei Tochtern Eva, Frieda und Gertrud angefreundet. Die drei Schwestern waren
sogar mit dem Ehepaar zusammen am 10. Juni im Kurtheater und haben sich
das Theaterstuck Al/t-Heidelberg von Wilhelm Meyer-Foerster angesehen [15,
S. 206]. Von dem Aufenthalt in Belvedere gibt es ein Foto, auf dem man die
Schwestern Barchewitz mit Karl May und anderen Kurgésten sieht. Am 30. Juni
schrieb Karl May ins Gistebuch der Familie Barchewitz das speziell zu seinem
Aufenthalt in Schlesien von ihm verfasste Gedicht mit dem Titel An mein liebes
Schlesien, das am 2. Juli in der ,,Salzbrunner Zeitung* abgedruckt wurde.

,An mein liebes Schlesien

Ich kam zu Dir im Kampfe mit dem Tod.

Der meine Zeit nur noch nach Tagen zéhlte.
Und Du, Du reichtest mir in meiner Not

Den Wundertrank, der mich von Neuem stéhlte.

So nahen jéhrlich Tausende sich Dir,
Daf3 ihnen Hiilfe und Genesung werde,
Und Jedem, Jedem fliet genau wie mir
Die Rettung aus den Tiefen Deiner Erde.

Ich kam zu Dir, ein kranker, schwacher Mann,
Der Athem ging mir aus vor jedem Zwerge.
Doch jetzt, da ich nun wieder steigen kann,
Besteige ich schon Deine hochsten Berge.

Oft leuchten sie in goldner Abendglut,

Wie Riesenstrophen heil’ger Schopfungslieder;
Dann fiihl auch ich, dafl Gott noch Wunder tut,
Und falle im Gebete vor ihm nieder.

Ich kam zu Dir als kalter Kartograph,

Der Dich zwar wohl, doch nur aus Biichern, kannte,
Doch als ich hier auf Deine Seele traf,

Erschien sie mir als schwesterlich Verwandte.
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Nun bin ich Dir so recht von Herzen gut

Und Deinem Volk nicht langer fremd geblieben.
Durch seine Adern rollt dasselbe Blut,

Und gleiches Blut, das muf und muf sich lieben.

Ich kam zu Dir; nun muf} ich wieder fort,

Und doch geht Dir kein Hauch von mir verloren.
Ich bin ja Dein; das ist mein Abschiedswort,
Denn Du hast mich zum Leben neu geboren.

Ich trank an deiner Quelle mich gesund

Und laB mich hygienisch bei ihr nieder.

Und treibt der Tod es abermals zu bunt,

So weil} ich, was ich tu: Ich komme wieder!

Bad Salzbrunn, 30. Juni 1907 [16, S. 1].

Das Ehepaar May hatte auch einige Ausfliige in die ndheren Umgebung
unternommen. Sie besuchten z. B. das Schloss Fiirstenstein und die Ritterburg
zu Fiirstenstein. Im Karl May Archiv befindet sich ein Foto, das Karl May vor
dem Eingangstor der Alten Burg zeigt [17, S. 74]. Uber Bad Salzbrunn und
Schlesien schrieb er in seinem Essay in der ,,Salzbrunner Zeitung*:

Wir sind nicht als muntere, schnell voriiberradelnde Touristen, sondern als
ernste Heilbediirftige nach dem geschichtlich hochberithmten und landschaftlich
schonheitsreichen Schlesien gekommen. Die hiesige Erde, welche an Giite reich
wie selten eine andere ist, verspricht uns korperliche Genesung und neue, seelische
Hoffnungsfreudigkeit. In der herrlichen Landschaft, die sich um Bad Salzbrunn lagert,
vereinigen sich alle Potenzen, denen es gegeben ist, die Hoffnungen zu erfiillen, die uns
in diese gesegnete Gegend fiihrten* [13, S. 1].

Mays haben Bad Salzbrunn am 3. Juli 1907 verlassen und sind {iber
Griissau nach Johannisbad im Riesengebirge gefahren. Am 8. Juli. waren sie
wieder zuhause in Radebeul [18].

Am 30. Mirz 1912 feierte das Ehepaar
May ihr neuntes Hochzeitsjahr. Karl May
fiihlte sich nicht gut. Am Morgen bat er seine
Frau einen Brief an Frau Barchewitz in Bad
Salzbrunn zu schreiben und dasselbe Zimmer,
das sie damals im Jahre 1907 in der Pension
Belvedere hatten, zu bestellen. Er wollte dort
noch einmal iiber Ostern sein. Leider ist er
an demselben Tag um 20:30 Uhr an einem
Herzschlag in seiner Villa ,,Shatterhand* in
Radebeul gestorben [5, S. 126].

Bad Salzbrunn heifit jetzt Szczawno-
; Zdrdj und liegt in Polen. Es ist weiterhin
AY N ein berihmter Kurort, zu dem nicht nur
20317/ 2 polnische, sondern auch deutsche Kurgéste
kommen, um ihre Gesundheit zu verbessern.
Die Gedenktafel in Szezawno-zdrej. S sich im Jahre 2017 der Aufenthalt des

Fotografie: Natalia Poludniak Schriftstellers Karl May in dem Badeort zum
110. Male jéhrte, wurde in Szczawno-Zdroj
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gefeiert. Am Donnerstag, dem 19. Oktober fand nachmittags eine Veranstaltung
unter dem Titel An den Quellen der Kultur- Auf den Spuren von Karl May statt.
Im Institut fiir Naturmedizin wurde eine Gedenktafel, ein Werk der Bildhauerin
Maria Bor, zum Gedenken an den Schriftsteller enthiillt. Die Tafel zeigt Portréts
von Karl May und dem Hauptling Winnetou sowie ein paar Verse des Gedichts
An mein Schlesien. Zum Ausklang gab um 19:00 Uhr das Symphonieorchester
der Sudetischen Philharmonie im Kurtheater, wo sich Karl May mit seiner Frau
so viele Theaterstiicke angesehen hatte, ein Konzert mit dem Titel /m Wilden
Westen [19].
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Abstrakt:

Termin podroz, wedrowka jestszeroko interpretowany w jego wspolczesnym znaczeniu. Z
kulturalnego punktu widzenia warto byloby przyjrzec si¢ temu pojeciu w kontekscie jego postrze-
gania jako wedrowki okreslonej tworczej grupy inteligencji jako czynnika wptywajacego na rozwoj
kultury i sztuki. W tym znaczeniu kulturalne procesy zwiazane z wedrowkami okreslonej grupy
tworcezej inteligencji, ktora jest nosicielami kultury i sztuki swoich panstw i narodow, w duzym
stopniu przyczyniaja si¢ do przenikania jej narodowej kultury i sztuki w kulture i sztuke panstw,
ktore byly celem jej podrézy. Te integracyjne procesy bardzo czgsto byly obustronne, ale nigdy nie
byty proste, lecz skomplikowane i ztozone. Zazwyczaj takie podrozy maja na celu poznanie i rozwoj
tak ojczystej, jak i innej kultury, pomaga petni¢ w kulturze funkcje integracyjne, wspolnego zaak-
ceptowania systemu warto$ci, wzajemnego poznania innowacyjnych proceséw kulturalnych. Bardzo
czgsto polaczenie celow podrozy z kulturg rowniez wystepuje jako czynnik spotecznych zmian i roz-
woju. Zakres tego tematu jest niezmiernie szeroki, dlatego tez podjelismy probe jego zaprezentowa-
nia na konkretnym przyktadzie podrozy polskiego artysty Stanistawa Zukowskiego (1893-1944) do
Niemiec, Szwajcarii i Wloch w latach 1912-1914. Zbadanie i analiza tego przyktadu pozwoli nam na
odpowiedz na glowne nurtujace nas pytanie: jak podroze i kultura innych panstw i narodow wptywa-
janarozwoj tworczoscei i kultury przedstawicieli tworczej inteligencji wedrujacych po $wiecie w celu
poznania nowej, wartosciowej wiedzy, innowacji w kulturze i sztuki. Dlatego tez celem tego opraco-
wania jest rowniez ukazanie wptywu podrozy na mozliwo$¢ tworczego rozwoju konkretnej osoby.

Kluczowe stowa: Podroze, wedrowka, Stanistaw Zukowski, impresjonizm, pejzaz, integracja.

Wprowadzenie:

Ludzkos¢ na przestrzeni swojej wielowiekowej historii nieustannie dazyta
do poznawania i odkrywania §wiata. Pojawilo si¢ pojecie podroz, ktdre oznacza-
o przemieszczanie si¢ ludzi w czasie i przestrzeni, niezaleznie od celu. Podrozu-
jace osoby nazywali siebie podréznikami. Na ustach ludzkosci przez ponad sto
lat dumnie rozbrzmiewaty ich imiona: Krzysztof Kolumb, Amerigo Vespucci,
Marco Polo, Nikotaj Miktucho-Maktaj, Fridtjof Nansen, Thomas Cook, Jerome
Mayer, Vincent Paul. Jezyk polski stal si¢ bezposrednim odbiciem i $wiadec-
twem tego wielowiekowego procesu migracji ludzi. W jezyku polskim istnieje
65 synonimow stowa wedrowka (podrdz) z podzialem na 14 grup znaczenio-
wych. [1]

Podroéze, jako odrgbny i atrakcyjny sposob dziatalnosci cztowieka, zaczely
mie¢ swoja réznorodnosé i jasne cele. Jedng z nich byta podréz okreslonej gru-
py 0sob lub jednej osoby w celu poznania zabytkow historii, kultury, literatury,
udzialu w wyprawach archeologicznych, odwiedzenia muzeéw i galerii. Osoby
nalezace do tej grupy zajmowaly si¢ dziatalno$cig naukowa i tworcza, a wie-
lu z nich to przedstawiciele wolnych zawodow - artysci, pisarze, filozofowie,
geografowie, jezykoznawcy. Takim niestrudzonym pionierem-podroznikiem byt
polski artysta Stanistaw Zukowski (1873-1944), ktérego tworczos¢ nierozerwal-
nie wigzala si¢ z podrézami i polowaniem jako sposobem na zycie i inspiracjg. S.
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Zukowski uwazat, ze ,,tylko mys$liwi naprawde czuja nature”. [2, s. 220].

Artysta duzo podrézowal po swoim rodzinnym kraju, czesto odwiedzat
Puszcze Swistocka i Bialowieska, wedrowat wzdluz Niemna, w rejonie gro-
dziefiskim, odwiedzat Malopolske, Beskidy i Tatry. Dwukrotnie podrozowat
na Ukraing i na Krym. Podr6zowal, malowat krajobrazy i polowal na dalekie;j
pomocy Rosji, w jej ponocno-zachodniej i centralnej czesci. Podrozowat po
krajach battyckich i wybrzezem Morza Baltyckiego. Jako artysta S. Zukowski
odczuwat potrzebg kontynuowania swojej edukacji artystycznej, bezposredniej
znajomosci europejskiej kultury, sztuki 1 architektury.

Bedac jeszeze studentem Moskiewskiej Szkoty Malarstwa, Rzezby i Archi-
tektury, S. Zukowski marzyt o wyjezdzie za granicg, aby poznac¢ swiat i poprawi¢
swoja edukacjg artystyczng. W trakcie studiow, uzyskujgc znakomite wyniki w
nauce i dzialalnosci wystawienniczej w najwickszych zrzeszeniach tworczych
Moskwy i Petersburga, dwukrotnie w 1892 [3] 1 1901 roku [4] zwracat si¢ do
Dyrektora Szkoty ksigcia E. Lwowa z prosba o wyjazd na staz zagraniczny. Nie-
stety, za kazdym razem otrzymywat odmowg, mimo przystugujacego mu do tego
prawa. Wynikato ono z Regulaminu Moskiewskiego Towarzystwa Artystyczne-
go dla Studentow MSzMRIiA: ,,Gdy pojawi si¢ niezwykty talent, Towarzystwo
ma prawo wysta¢ studenta za granicg na wlasny koszt ”[5].

Sytuacja z zakazem wyjazdu Zukowskiego za granic¢ miata kontekst po-
lityczny. Dyrektor MSzMRIiA oraz cztonkowie Rady Moskiewskiego Towarzy-
stwa Artystycznego byli $wiadomi, ze student S. Zukowski pochodzit z polskiej
rodziny szlacheckiej, ktérej cztonkowie brali czynny udzial w powstaniu pol-
skim 1863 r. i byli represjonowani oraz pozbawieni tytutu szlacheckiego.

Do swojego marzenia z lat studiow Stanistaw Zukowski powrocit juz jako
znany i niezalezny artysta. W latach 1912 i 1914 odbyt on podr6z do Niemiec,
Szwajcarii i Wloch. Oczywiscie plan podrozy zostal sporzadzony przez malarza
z uwzglednieniem dostepnosci kolei — przez Niemcy i Szwajcari¢ do Wtoch.
Zukowski Jako impresjonista byl szczegélnie zainteresowany plenerami w go-
rach Szwajcarii. Termin wyjazdu nie zostat wybrany przypadkowo - w 1912 roku
zakonczono budowg kolei zgbatej w srodkowej 1 potudniowej Szwajcarii. Wige
mozna bylo tam dotrze¢ szybko i stosunkowo wygodnie ze sztaluga i niezbed-
nymi akcesoriami do pracy artysty na §wiezym powietrzu. Pojawienie si¢ kolei i
kolei zgbatych w Szwajcarii, Niemczech i we Wtoszech pod koniec XIX w. i na
poczatku wieku XX byto wynikiem dwodch rewolucji naukowo-technicznych w
transporcie (pojawienie si¢ parowcow i kolei). Takie srodki transportu znaczaco
zmienily charakter przemieszczenia si¢ w czasie i przestrzeni. Pojawienie si¢
rozleglej sieci kolejowej w Europie doprowadzilo do tego, ze podroze, ktore
wczesniej zajmowaly lata i miesigce, staly si¢ finansowo i czasowo dostgpne dla
szerszych warstw wspolnoty europejskiej. Od 1856 roku podréze po Europie
staty si¢ regularne i modne.

Stan badan: )

Ten okres z zycia malarza S. Zukowskiego i jego podr6z do Europy nie byly
przedmiotem krytyki artystycznej ani za jego zycia, ani w pdzniejszym czasie.
Od czasoéw Imperium Rosyjskiego narastala opinia, ze dfuga podréz do Europy
nie daje absolutnie nic dla rosyjskiej inteligencji, a zwlaszcza rosyjskiemu arty-
$cie Zukowskiemu. Dla rosyjskich krytykow cata kolekcja prac artysty stworzo-
na w Szwajcarii i we Wloszech nie zastugiwala na zadng uwagg, oprocz jedynie
ironicznych i ztosliwych komentarzy. Tak wyjatkowy w swoich walorach arty-
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stycznych Krajobraz gorski (1914 r. Muzeum Sztuki w Charkowie, Ukraina) byt
wystawiany na 42. Wystawie Objazdowej Stowarzyszenia Wedrownych Wystaw
Artystycznych (zwanego dalej SWWA) w 1914 r. i mimo oczywistego pigkna
krajobrazu, jako$ci wykonania, kolorytu i innowacyjnych thlg()W kompozycji,
piotno odebrano niezwykle chtodno. Krytycy zaznaczyli, ze ,,Zukowski najwy—
razniej celowo sprzedaje swoje najslabsze rzeczy wqdrowcom Mozna przejsé
sto razy obok jego potudniowej Szwajcarii i nie wiedzie¢, ze to Zukowski.”[6]
Z podobnym ostrym odrzuceniem rosyjskich krytykow spotkala si¢ seria prac
poswieconych wizerunkowi katedry w Mediolanie. Krytyka nasilita si¢, bowiem
artysta za dtugo i z wielka pasja malowat Sredniowieczng architekture sakralng
— architekture katolickq, nie prawostawng. Opinia krytykow byla jednoznaczna:
»Zukowski najwyrazniej podjat si¢ nie swojego tematu, wngtrza katedry w Me-
diolanie byty napisane ci¢zko i mrocznie. Oczywiscie artysta byt przyzwyczajo-
ny do powietrza i $wiatta w plenerze, a sklepienia i kolumny katedry przyttaczaty
swoim ci¢zarem, co mimowolnie odbito si¢ na jego malarstwie “’[7].

Czas zneutralizowat zlosliwa ironig, ale dodat ideologiczne podwaliny,
na ktorych opieraty swoje badania sowieccy krytycy sztuki, czgsto zastepujac
badania naukowe postulatami ideologicznymi. Kierujac si¢ tradycjami zapo-
czatkowanymi przez rosyjska krytyke imperialna, krytycy radzieccy przejeli do
swojego kanonu cenng i znaczaca dla zachowania zycia i pozycji tezg, ze obce
kraje nie moga nic da¢ radzieckiemu cztowiekowi i artyscie. Ten poglad i opinia
sekretarza generalnego I. Stalina bardzo szybko uksztattowaty pozycj¢ krytyki
proletariackiej i przeniknely do calego spoleczenstwa radzieckiego. Upublicz-
niona woéwczas znana rozmowa telefoniczna przywoddcey radzieckiego Stalina
z rosyjskim pisarzem M. Buthakowem stata si¢ groznym ostrzezeniem dla ra-
dzieckiej inteligencji wykazujacej przychylnos¢ do wrogiego Zachddu:

-Dzien dobry, towarzyszu Stalin. Dzickuje¢ wam bardzo zZe zajeliscie si¢
moja sprawg. Nie wiedzialem juz, co robi¢ (...) Nikt nie chcial mi pomoc.

-Pomozemy wam, naturalnie, ze pomozemy (...) powiedzcie mi tylko dla-
czego chcecie wyjechaé za granice, juz tak bardzo macie dosy¢ naszej wladzy?
Juz tak bardzo wam obrzydlismy?

-Wiele o tym ostatnio rozmy$latem, Josife Wissarionowiczu. Stawialem so-
bie pytanie, czy rosyjski pisarz moze i powinien tworzy¢ poza swoja ojczyzng. |
doszedtem do wniosku, ze nie powinien. Jego miejsce tutaj na rosyjskiej ziemi.

-Stusznie postanowiliscie, to dobra decyzja.[8, s. 211-212]

Inna odpowiedz Buthakowa oznaczatoby dla niego bardzo szybki fizyczny
koniec i w najlepszym wypadku dtugotrwale odosobnienie w miejscach bardzo
odleglych od stolicy panstwa.

Pierwsza wzmianka o zagranicznej podrézy S. Zukowskiego pojawia si¢ w
1974 r. w broszurze W. Stankiewicza pt.Stanistaw Julianowicz Zukowski: ,,W la-
tach 1910-tych XX wieku artysta (S. Zukowski - od autora) wyjechat za granice.
Podrézuje do Szwajcarii, a nastepnie przez Niemcy i1 Francje do Wloch. Szki-
ce, ktore przywiozt, byly pokazywane na wystawach wedrownych artystow i
Zwiazku Malarzy Rosyjskich, ale nie wnosity one nic nowego do charakterysty-
ki jego tworczosci. Zukowski pozostaje soba — piewca prostej i skromnej przy-
rody, oddajacym temu tematowi caty zar swojej duszy ’[9]. Radziecki podtekst
ideologiczny wybrzmiewa zaréwno w cytowanym fragmencie, jak i w tekscie
calej broszury. Brak cho¢by wstepnej znajomosci przez W. Stankiewicza szwaj-
carskich i wtoskich zbiorow artysty. Doktadne daty i miejsca powstania dziet sa
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zar6wno na sygnaturach, jak i na stiukach z tylu ptocien, jednak autor broszury
nie potrafi doktadnie i poprawnie okresli¢ czasu powstania tych prac oraz okresu
pobytu artysty za granicg. Stankiewicz wymijajaco i ogdlnie podaje w tekscie
»lata 1910-te”. Dlatego trudno, nie znajac tematu badan, da¢ mu odpowiednia
ocen¢ naukowa, natomiast tatwo jest go zastapic szablonami krytyki sowieckie;.
Autor tego tekstu nie jest tez dobry z geografii: ,,[...] on (S. Zukowski - od au-
tora) jedzie do Szwajcarii, a nastgpnie przez Niemcy i Francje do Wioch™[10,
Ibidem]. Wtedy jak Stanistaw Zukowski wjechat do Szwajcarii przez Niemcy,
a ze Szwajcarii powedrowat bezposrednio do Wtoch regularnie funkcjonujaca
wowczas linig kolejowa. Fakt, ze S. Zukowski odwiedzit w tym czasie Francjg,
nalezy zakwestionowac. Ani W. Stankiewicz, ani kolejni sowieccy krytycy nie
powoluja si¢ na zadne dokumenty potw1erdzaj acy ten fakt, a co najwazniejsze,
brak jest jakichkolwiek dziet wykonanych przez artyste we Francji. To jest po
prostu niemozliwe, bowiem Zukowski, gdziekolwiek podrézowal, intensywnie
pracowal, a nastgpnie wystawial swoje prace na wystawach SWWA, ZMR i in-
nych organizacjach tworczych. W latach 1912-1913 nie wystawiano ani jednej
pracy zwigzanej z pobytem artysty we Francji. Nie istniejg rowniez jakiekolwiek
dane z katalogow tych wystaw. W 1982 roku ukazala si¢ jedyna monografia o S.
Zukowskim autorstwa radzieckiego krytyka M. Gorelowa pt. Stanistaw Zukow-
ski. Zycie i praca. (1982). W gtéwnym tekscie monografii autor nie wspomina o
wyjazdach zagranicznych S. Zukowskiego, ale w przypisach pisze:

,Zukowski jest pejzazysta Rosji Srodkowej. Jedynymi wyjatkami w jego
tworczo$ci byly krajobrazy gorskie potudniowej Szwajcarii. Krajobrazy te nie
sa oryginalne ani niezwykte, sa interesujace jedynie jako przyktady sumiennego
studiowania przyrody”. [11, ibidem, s. 212]. Rowniez w notatkach M. Goretow
rozwija subiektywne stwierdzenie rosyjskiej krytyki sprzed 75 lat (monografia
M. Goretowa ukazata si¢ w 1982 r.) nie zadajac sobie trudu poszukiwania dziet
napisanych w Mediolanie oraz ich analizy pod katem historii sztuki. ,,Mimo, ze
artysta przez dlugi czas pieczotowicie pracowal pod arkadami gotyckiej katedry
w Mediolanie, namalowane przez niego wnetrza nie mialy powodzenia” [12,
ibidem, s. 212-213].

Brak autorskich badan naukowych, podyktowany luka w poszukiwaniach
materiatow 1 prac malarza z okresu jego podrézy do Europy, oraz krytycznej
analizy jego prac, i co za tym idzie, przymusowe powigzanie zycia i tworczosci
artysty z pewnym regionem geograficznym — rosyjskim — to wszystko sa po-
zostatosci 1 atawizmy zasad stalinizmu lezacych u podstaw radzieckiej krytyki
artystycznej. Ponadto M. Goretow, podobnie jak jego kolega W. Stankiewicz,
rowniez nie wykazuje si¢ dostateczng znajomos$cia geografii niewielkiej Szwaj-
carii — caty szereg obrazéw namalowano w srodkowej Szwajcarii w Gornergart,
a nie na poludniu.

Powtorzenie tez M. Goretowa wystepuja rowniez w artykule wprowadza-
jacym do albumu L. Bobrowskiej: ,,Zukowski malowal wowczas praktycznie
tylko dwory i krajobrazy centralnej czgsci Rosji. Wyjatkiem sa widoki Alp z
poludniowej Szwajcarii i szereg szkicow napisanych w Mediolanie, Rzymie i
Florencji w 1912 roku ”[13, s. 21].

Wyniki badan:

Tak wigc Stanistaw Zukowski w 1912 roku udat Si¢ W SW0jg pierwszg po-
dr6z za granicg. Napisy na naklejkach z tytu prac, daty i odreczne podpisy ar-
tysty oraz motywy obrazéw pozwalaja nie tylko na doktadne okreslenie czasu i
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okresu pobytu Zukowskiego w Szwajcarii, ale takze pozwalaja na wytyczenie
doktadnego przeblegu trasy jego podrozy, wjazdu i wyjazdu z kraju, odwiedzo-
nych miast i regionow.

Artysta podrozowat koleja przez Niemcy i wjechat do Szwajcarii przez
Bazylee, a nast¢pnie udal si¢ do Berna. Malarz, aby dotrze¢ do potudniowej
Szwajcarii, gdzie powstaty gtdwne serie gorskich pejzazy z 1912 roku, dociera
do miasta Intenrlaken, na granicy kantonéw Berno i Valais na wysoko$ci 4000 m
n.p.m., skad otwierajg si¢ stynne alpejskie krajobrazy - widoki na gory i lodowce
Alp Bernenskich. Poza zwiedzaniem atrakcji turystycznych, muzeow i galerii
artysta intensywnie maluje w plenerze wyjatkowe gorskie krajobrazy srodkowej
i poludniowej Szwajcarii. Doktadna liczba prac powstatych w Szwajcarii nie jest
znana. Autorowi niniejszej publikacji udato si¢ odnalez¢ 8 prac malarza z serii
pejzazy szwajcarskich w katalogach kolekeji prywatnych oraz w Muzeum Sztuki
w Charkowie (Ukraina). Sa to nastepujace krajobrazy:

1912

o Alpy, Szwajcaria Poludniowa, olej, karton, 53 x74 cm, syng. p.d: S.
Zukowskij (cyrylica), wt. pryw. N. M1Chalowa Moskwa Rosja;

o Alpy, Szwajcaria Potudniowa, olej, karton 22,4x33,2 cm, wi. pryw. J.
Newzorowa i J. Newzorowa, Moskwa, Rosja;

e Gornergart, olej, p10tn0 na kartonie 51x69 ,Semsyng. p.d.: S. Zukowskij
1912 Gornergart (syng. autorska i napis). Na naklejonej kartce z tylu obrazu
blad w nazwie pracy: ,, Wystawa Obrazow Zwiazek Malarzy Rosyjskich S. Ju.
Zukowskij, Potudniowa Szwajcaria Alpy N145”, wt. pryw. W. Igoszewa, Mo-
skwa, Rosja;

e Potok gorski. Poludniowa Szwajcaria, olej, ptotno, 54x75,2cm, syng.,
wi. pryw., S. Dmitriewa, Moskwa, Rosja;

o Alpy. Gorska Szwajcaria, olej, ptoétno, 54,5x75,5cm, syng. p.d.: S.
Zukowskij 1912 (cyrylica), wt. pryw.;

e Pejzaz gorski, Szwajcaria, olej, ptotno, 60x80cm, syng. 1. d.: S. Zukow-
skij, wi. pryw.

1914 ]

e Pejzaz gorski, olej, ptotno, 53x75cm, syng. L.d.: S. Zukowskij 1914,
Charkowskie Muzeum Sztuki, nr inw. Z-728, Charkow, Ukraina; )

o Alpy. Jungfrau Ménch, olej, ptotno, 54,5x75,5cm, syng. p.d.: S. Zukow-
skij, wi. pryw.,Moskwa , Rosja.

Stanistaw Zukowskie nie przypadkowo wybiera letni sezon — poczatek lip-
ca, gdy temperatura powietrza na rowninie si¢ga + 25 C, a na szczycie gor po-
krytych $niegiem -5 C. Malarz pisze swoje szkice i obrazy w strefie §rodgorskiej
na wysokosci 1000 m nad poziomem morza. W jego obrazach przedstawiajacych
pejzaze gorskie wida¢ uchwycone skalne ostrogi, polodowcowe jeziora i poto-
ki, gorskie lasy i Igki. Jest tu chlodno nawet latem. W tak trudno dostgpnych
miej scach i trudnych warunkach klimatycznych S. Zukowski pracowat w gérach
Szwajcarii. Jednak artysta nie zwraca uwagi na zimno i surowe warunki - praco-
wat z natchnieniem i intensywnie. Na potwierdzenie opisanych warunkéw mo-
zemy przytoczy¢ relacje wspinaczy i turystow, ktorzy czgsto przebywali w tych
miejscach: ,,Byto tu okoto 0 stopni C, wysoko$¢ tez data o sobie zna¢, to bylo
odczuwalne!” [14].

To nie pierwszy raz, gdy malarz musiat pracowa¢ w tak trudnych warun-
kach klimatycznych. S. Zukowski od mtodosci wyjezdzat, aby malowac szkice
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i obrazy noca, w deszczu i przy mrozie -25 stopni celcjusza na potnocy Rosji.
W tych warunkach powstaty jego stynne prace: Ksiezycowa noc (1899, Galeria
Tretiakowska), Pierwszy snieg. Ku zmrokowi (1889, Samarskie Muzeum Sztuki),
Szron (1928, MNK), Daleka potnoc rosyjska — Wiatka (1920, MNW) i inne.

W gorskich pejzazach artysty z 1912 roku mozna dostrzec typowe moty-
wy alpejskie - sa to krajobrazy z lasami sosnowymi i li§ciastymi, skaliste klify,
gorskie potoki, sylwetki gor z poteznymi zarysami lodowcéw. W przestrzeni
kompozycyjnej swoich obrazéw artysta pozostawia najbardziej istotny element
— sposob rysowania jest lekki i artystyczny - rodzi si¢ poczucie catkowitego zla-
nia si¢ barw natury i artystycznych pocze}tkow Przestrzen obrazu jest wypel-
niona eterem. S. Zukowski interpretuje gory jako monumentalne, majestatyczne
pomniki przyrody. W Szwajcaru w rejonie Gornergart jest chtodno nawet latem
i czesto moze spasé $nieg. Takie zjawisko wida¢ na obrazie S. Zukowskiego
Pejzaz gorski, Szwajcaria (1912, wt. pryw.) To zas$niezona dolina mienigca si¢
w ostrym stoncu.

Pracy S. Zukowskiego Szwajcaria Poludniowa, Alpy, Gornergart (1912)
i Alpy, Gorska Szwajcaria zostaly namalowane w Gornergart - w samym set-
cu Szwajcarii.[15] To bezposrednie potwierdzenie pobytu artysty w Centralnej
Szwajcarii. Ponadto potwierdzaja to motyw realnego widoku przedstawionego
na obrazie, na ktérym, jak juz wspomniano wyzej, malarz osobiscie podpisat
si¢. Dlatego tez autor bedzie dalej uzywat autorskiego (tj. S. Zukowskiego - od
autora) tytutu obrazu Gornergart. Gornergat to skalisty grzebien w Alpach Pen-
ninskich, czesci Alp Zachodnich w kantonach Valais, w dolinie Matteral. Pasmo
gorskie migdzy lodowcami Findel i Gorner otaczaja ponad 20 gigantycznych
szczytow wysokosci 4000 metréw n.p.m. Zukowski zatrzymat si¢ tu w starym i
jedynym w okolicy mieécie Zermatt, potozonym 1500 m n.p.m. Przez to miasto
przebiega kolejka zebata, ktora z powodzeniem funkcjonuje do dzis. To wia-
Snie z okolic Zermatt namalowano oba te krajobrazy. Na ptotnie Alpy, Gorska
Szwajcaria (1912, wk. pryw.) S. Zukowski utrwalit stynng i majestatyczna gore;
Mattehorn (w thum. Lucznik). Kolej zgbata taczy Zermatt z podwyzszong czgscia
Gornergaty (3089 m n.p.m.). Wlasnie z tego miejsca artysta uchwycil widok na
gore Mattehorn.

Szwajcarzy nazywaja swoje krajobrazy mozaika przeplatajacych si¢ barw:
niebieskich i bialych lodowcow, ciemnozielonych lasow sosnowych i jezior po-
lodowcowych, podkreslajacych glebig i przestrzen, jasnozielonych pastwisk na
alpejskich takach.

Na tej wlasnie zasadzie budowana byla plastyczna i kolorowa przestrzen
rozwazanego pejzazu Alpy. Gorska Szwajcaria (1912, wi. pryw.) z wizerunkiem
Gory Matterhorn. Stanistaw Zukowski maluje pejzaz przed gora, bedac na ma-
tym trawniku alpejskim z z6ttymi kwiatami - na obrazie to pierwszy plan. Dalej
jest ztozona kompozycja plastyczna uwarunkowana drugim planem - skaty, pio-
nowe $ciany, osypiska, pod samg gora - ciemnozielony gesty las iglasty. Nad tym
wszystkim panuje gigantyczna gora, ktorej szczyt przypomina piramidg. Artysta
wykorzystuje potezne plastyczne, niemalze rzezbiarskie modelowanie gigan-
tycznych pionowych $cian, glebokich zaglebien i skierowana w gorg kamienna
bryle szczytu. Cala palet¢ obrazu uwydatnia biaty g(’)rski $nieg lodowcow. Obraz
prezentuj¢ malarstwo w technice pastoso, z wyrazna faktura kazdego naturalne-
go materiatu. Cate pl6tno jest wypetione powietrzem, ktory napetniawawozy,
doliny i szczyty. Jasne bigkitne niebo z wirujacymi, przezroczystymi chmurami
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dodatkowo podkresla kontrast mi¢dzy eterem a plastyczno$ciag kamiennych gla-
z6w, uwydatnia mozaikowy charakter natozonych kresek i wypetionych kolo-
rami przestrzeni.

W 1912 roku, po zrealizowaniu swoich tworczych pomysty w Szwajca-
rii, S. Zukowski przez Lugano i dalej Komo albo Wareze wyjezdza do Wioch
do Bergamo. Nastgpnie jego podrdz wiedzie przez Mediolan, Pawia, Modeng,
Florencj¢ i Rzym. Malarz funkcjonuje we Wtoszech z jednej strony jako ocza-
rowany kontemplator, niestrudzony odkrywca-podroznik, a z drugiej - jako arty-
sta, ktory rzadko rozstaje si¢ ze swoja sztalugg. Artysta odwiedza stynne muzea,
galerle katedry, patace, fascynuje go renesansowa i barokowa architektura wlo-
skich dziedzincow zanurzonych w zielen laurow i cyprysow. S. Zukowsk1eg0
uderzyto pigkno katedry w Mediolanie. W tym mie$cie zatrzymuje si¢ na dtuzszy
czas 1z tworcza pasja tworzy caty cykl szkicow miejscowej $wiatyni katedralne;j.

[16]

Sobér pod wezwaniem Narodzin §w. Marii (Duomo de Milano) (1386-
1572) jest bardzo znang i stynna budowla, zbudowang z marmuru w gotyckim
stylu, nalezy do najwigkszych ko$ciotléw na swiecie. (Dtugos¢ katedry 158,6 m,
wysoko$¢ 108,5m). Istnieje opinia ze w przeciwienstwie do lekkiej jasnej fasady
budowli, wnetrze katedry (sktada si¢ z 5 naw) jest ciemne i ascetyczne. Okna w
katedrze maja maswerki z rzezbieniami.

Europejska tradycja przedstawiania unikalnego wngtrza katedry w Medio-
lanie ma swoja wiasna historig, chronografi¢ i kreatywnos¢ zaréwno dla arty-
stow wloskich, jak i zagranicznych. Sg wsrdd nich szkocki artysta David Roberts
[Wnetrze katedrjy w Mediolanie], Romeo Kalvi [1835, Wnetrze katedry w Me-
diolanie), logan Karl Szulc [ Whnetrze katedry w Mediolanie). Tradycje t¢ aktyw-
nie wspierali réwniez polscy arty$ci. Pedzlowi wybitnego polskiego wedutysty
(veduta - krajobraz miejski) Marcina Zaleskiego (1796-1877) nalezy Whnetrze
katedry w Mediolanie (MNW, Polska)[17]. Profesor Jan Miziotek nazywat go
»|--.] nasz warszawski Bellotto[18, Ibidem]. Ten artysta specjalizowat si¢ w
przedstawieniu polskich i europejskich miast, wnetrz rezydencji i kosciotow.
Obraz Zaleskiego Wnetrze katedry wMediolanie, profesor J. Miziotek uwazat
za wyjatkowy, ze wzgledu na wyjatkowe, petne blasku $wiatla przedstawienie
katedry w Mediolanie, co byto przepigknym przedstawieniem wspaniatego wne-
trza tej $wiatyni. [18, Ibidem] S. Zukowski w swoich obrazach prezentujacych
wnetrze katedry mediolanskiej wystapit jako kontynuator tej stawnej tradycji
europejskiej i polskiej sztuki. Zukowski, jak wspomniano powyzej, oprocz serii
szkicow katedry w Mediolanie namalowat takze dwa wnetrza, z ktorych jedno
bylo pokazywane na XXXXI Wystawie Objazdowej TOWA(Moskwa, Peters-
burg), a drugie na wystawie ZMR [1912-1913] (Moskwa Petersburg).

W prawej i lewej nawie katedry byly rozmieszczone witraze, przez ktore
do wnetrza katedry wpadato kolorowe §wiatlo, rzezbiac na $cianach i kolumnach
wzory, wzmacniato kolorowy efekt od podtogi (biaty, czerwony, czarny marmur
autor P. Tibald (1585) daja niezwykly kolorystyczny efekt w niezwykle dlugiej
przestrzeni kosciota. To zjawisko byto przedmiotem uwagi artystow na tych ob-
razach. Szkicowa maniera i swoboda ruchu pedzla oddaja kruchosé¢ §wiatla i
powietrza w strukturalnie ztozonym wnetrzu. Natomiast w zaciemnionych wng-
trzach katedry mienig si¢ strumienie $wiatta i powietrza pomalowane odbiciem
$wiatla z witrazy, rozjasniajacego fragmenty marmurowych rzezb i ztocone ele-
menty dekoracyjne plaskorzezb w mroku przestrzeni oraz sprawiaja, ze wnetrze
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mieni si¢ jak drogocenne kamienie. Takie impresjonistyczne fakturowanie czg-
$ciowo rozmywato objeto$¢ i kontury architektonicznych i rzezbiarskich form
wnetrza katedry. Z kolei sama kompozycja obrazow wyrdznia si¢ asymetrig i
fragmentarycznoscig ujecia.

O ile gorskie pejzaze Szwajcarii autorstwa S. Zukowskiego s nadal ekspo-
nowane w muzeach w Rosji i w Ukrainie oraz w zbiorach prywatnych, ktorych
wystawy sa od czasu do czasu organizowane w galeriach i muzeach, a takze
w katalogach zbiorow, dostepnych krytykom, to seria mediolanskich szkicéw i
wnetrz oraz wiele wloskich pejzazy zostato wyprzedanych jeszcze przed wysta-
wami zarowno we Wtoszech, jak i w Rosji.

Autorce artykutu udato si¢ w katalogach prywatnych wystaw znalez¢ nie-
wielka czgs¢ tych prac, zwiazanych z podréza Zukowskiego do Wioch. Sa to:

e [nterier Duomo de Milano, 1912, olej, ptotno, 79 x 85 cm, syng. wt.
pryw.

e [nterier Duomo de Milano, 1912, olej, ptotno, syng. wt. pryw.

o Altanka we Florencji, 1912, olej, ptotno, 27 x 20,7 cm, syng. 1. d.: S.
J., na obrocie autorski napis: Altanka na jednej z willi we Florencji, 27,1/2x22.
Lewy kraj ptétna obciagty na 1,3cm, whpryw. J. i J. Newzorowych, Moskwa
Rosja.

o Wioskie podwdrko, 1912, szkic do obrazu Wtoskie podwdrko 1912, wi.
pryw. B. Czerniaka, akwarela, papier, 51 x 54 cm, syng. d. centr: S. Zukowskij
(cyrylica), wl. pryw. N. Mak51m0W1cz Kijow, Ukraina

e  Wiloskie podworko, 1912, olej pt6tno, 79 x 85 cm, syn g .p .d.: Zukow-
skij (cyrylica), wt. pryw. B. Czermaka Petersburg, Rosja.

W 1914 roku artysta po raz drugi odwiedzit Szwajcarig, gdzie stworzyt
gorskie krajobrazy, w tym prace Alpy, Jungfrau, Monch (1914). Jungfrau (w je¢-
zyku niemieckim: panna lub dziewica) to szczyt w Alpach Bernenskich (czes¢ w
Alpach Zachodnich na granicy kantonéw Berno i Valais), jest najbardziej wysu-
nigtym na zachdd i najwyzszym punktem gigantycznego pasma gorskiego. Gora
Jungfrau znajduje si¢ w malowniczym regionie Alp Potudniowych i zostata wpi-
sana na List¢ Swiatowego Dziedzictwa UNESCO. Gora nazywana jest szczytem
Europy. [19]

Obok siebie znajdujg si¢ trzy szczyty Jungfrau (4158 m n.p.m.), Monch
(4107 m n.p.m.), Ejger (3970 m n.p.m.). Stanistaw Zukowski od lokalnych
mieszkancow poznat legende, ktora taczy tych trzech gigantow. Jungfrau to mto-
da dziewczyna, ktdra zostata uprowadzona przez kanibala Ejgera, ale dziewice
uratowal mnich Monch. Z wdzigczno$ci za Boska opatrznos¢ i zbawienie dzie-
wica zatozyla klasztor Panny Marii u stop gory Jungfrau (1130 r. - przed epoka
reformacji). Trudno sobie wyobrazié, ile trudnosci pokonat artysta, aby zdoby¢
ten szczyt Europy i stworzy¢ te arcydzieta. Droga do przetgczy Jungfraujoch
zostala zbudowana w latach 1896-1912. Zaczynata si¢ od KleineScheiDegg i
miata 9 km dlugosci. Dzi$ Jungfrau to najwyzej potozona gorska kolej zgbata w
Europie (3454 m n.p.m.).

Malarz przedstawit w swoim pejzazu goéry Jungfrau i Monch jako jedna
cato$¢ - majestatyczny monumentalny obraz symbolizujacy site ducha ludzkie-
go w dramatycznym przeciwstawieniu si¢ czlowieka i potegi natury. W swojej
pracy Pejzaz gorski (1914, Charkowski Muzeum Sztuki, Ukraina) artysta przed-
stawil majestatyczna sylwetke gory, gérujacej na tle jasnego bigkitnego nieba,
niczym biala cytadela otoczona skalistym grzbietem Alecz, rozciagajacym si¢ w
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nieskonczenie zasniezong doling. Tg majestatyczng gore w wykonaniu Zukow-
skiego mozna zinterpretowa¢ w sensie metaforycznym i symbolicznym - od-
wiecznej konfrontacji natury z cztowiekiem. Ten pejzaz gorski jest dowodem
odwaznej proby artysty ujarzmienia zywiotu gory i powietrza w plastycznym od-
biciu obrazu. Wyzej wymienionemu celowi malarza shuzy wizerunek gory jako
dominujacej formy plastycznej, podporzadkowujaca caty otaczajaca przestrzen,
zarowno kompozycyjnie, jak i kolorystycznie. S. Zukowski wykazuje wysokie
umiejetnosci artystyczne w zastosowaniu kontrastowych kombinacji kolorow:
zimnej chromatycznej gammy-niebieskiego, jasnoniebieskiego, zielonej i cieplej
gammy-brazowego, zottego, a takze achromatycznej gammy-szarego, czarnego,
biatego. Kolorystyka oparta jest na mozaikowym kontrascie kolorow, zaréwno
zimnych, jak i cieptych, lezacych blisko chromatycznego kota, poprzez ich in-
tensywny wydzwigk oraz zastosowanie $nieznej i lodowcowej bieli, co dodatko-
Wo cieniuja 1 wzmacniajg znaczenie polozonych obok siebie koloréw i odcieni.

Obfitos¢ powietrza i jego przenikanie do kazdej czg$¢ przedstawionego
pejzazu, napehnia obraz naturalng atmosfera panujaca w gorach, lekka mgietka i
fragmentami mgty, obok lezacego w stoficu gorskiego Sniegu. Wszystkie szwaj-
carskie krajobrazy zostaly namalowane przez S. Zukowskiego z najwyzszymi
umiejetnosciami plenerowymi, co mozna osiagna¢ tylko poprzez intensywna
prace w rzeczywistych warunkach naturalnych. Pl6tna sa wypetnione $wiattem,
kolorem, eterem i ekscytujaca tajemniczoscig potgznych gor.

Podsumowanie:

Gléwnym celem pracy byta proba poglebionego badanie wpltywu podrézy
tworczej inteligencji na rozwdj kultury i sztuki oraz proceséw ich interakcji i
wzajemnego oddziatywania na przyktadzie okreslonej $ciezki Zycia i tworczosci
polskiego artysty Stanistawa Zukowskiego (1893-1944). W wyniku tych badan
udato si¢ zdefiniowa¢ interakcj¢ podrdzy i kultury jako Zrédla bogactwa emocji
1 inspiracji w §wiecie malarza.

Podréze tworcezej inteligencji majace na celu poznanie i rozwoj zardwno
wlasnej kultury narodowej, jak i kultury innych krajow i narodéw, byty bardzo
wazne dla integracyjnej funkcji sztuki, utozenia i przeptywu innowacyjnych pro-
cesow kulturowych. Przyroda i wieloletnia praca na §wiezym powietrzu pozwoli-
ty nasyci¢ sztuke S. Zukowskiego cennymi walorami plastycznymi i malarskimi,
wypracowa¢ indywidualny styl i stworzy¢ swoj tworczy sposob przedstawiani
rzeczywisto$ci. Ponadto z przeprowadzonych badan wynika, ze podrézy artysty
staly si¢ bodZcem i inspiracja do intensywnej twdrczosci — co stalo si¢ podstawa
tworczego sukcesu malarza.
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Haykosuii kepienux —
3acnysicenutl npayignux oceimu Yxpainu
Kanouoam icmopuyHux Hayk, ooyeum B.I Lliscamuii

XapaKkTepHOIO PHCOI0 CYYaCHOTO MONILEHTPUYHOTO CBITY € TOCHIICHHS
TEH/ICHIII} To0ai3alii Ta MOrTHONeHHS HACHIIKIB 10 SKUX BOHA MPH3BOAUTH,
SIK TIO3UTHBHUX, TaK 1 HeratuBHUX. CTUpaHHs 0ap’epiB, IipKUTANI3AII, TTiIHe-
CEeHHs ¥ 3aHemna/| HaIllOHAJIbHUX €KOHOMIK, IOJIITUYHA HECTAOIbHICTh, TEXHIUHA
Ta IMPaBOBa MOXKJIMBICTH JIO BITHOCHO IITBUIKOT 3MiHH MICIIs IPOKUBAHHS — IIi T
iHIIT GaKTOpH 3yMOBIIOIOTH TUIMHHICTh NOMYJSIiN y aepxaBax XXI cromiTTs.
Oco01BO BUPaKEHO 111 MPOLECH NPOSIBISIIOTHCS B KpaiHax, 1110 PO3BUBAIOTHCS,
IO YHCHa SKUX BimHOCATHCS W Kpaiau-wiean OEP-I' YAM.

VYKpaiHIli CKIaJaoTh OAHY 3 HAWOUIBIIKX JIIacriop y CBiTi. Y CBOIO 4epry,
Monznosa ninupye cepen kpain-uieniB OAEP-I'YAM sik kpaina 3 HalunceNbHI-
IIOI0 YKPAiHCBKOIO Jiacriopoto. 3arasiom Oim3bko 13,5% Hacenenns Ykpainw,
25,1% nacenenns Momniosu, 11,5% nacenennst AzepOaiimpkany Ta 21,3% nHace-
nenns [py3ii mpoxxuBaroTh 3akopaoHoM [ 1]. Cranom Ha 2004 pik, y IPUKOPIOH-
Hilt 10 Ykpaian Monnosi (Bkirodaroun HeBn3HaHy [IMP), mpoxwBano Gim3bko
440 Tuc. yxpainuis ado 11.2% Bix 3araibHOi KUILKOCTI HaceleHHs Kpainu [2], B
Aszepbaiimkani 22 tuc. ykpainuis ta 10 Tuc. rpy3uHis [3], 6 THC. yKpaiHILiB Ta
233 Tuc. azepbaitmkanniB B [py3ii [4]. 3a nannmu BeeykpaiHCBKOTO Tepenucy
HaceseHHst 2001 poKy, MOIIOBaHM TaKOK BXOJATE 10 I ATIPKK HAHOLIbIINX Ha-
[[IOHAJIBHUX CHUIBHOT, 1[0 NPOKUBAIOTH HA teputopii Ykpainu (258,6 THc. ocid).
KinpkicTs azepOaiimkaHiiB i IPY3HH CKIA[ai0Th 0,1 % (45,2 Tuc. oci6 Ta 34,2
THC. 0ci0 BianoigHo) [5]. Lli naHi mokasyoTh, 10 TepUTOpiabHA GH3BKICTS
JICpXKaB CIIPABJISIE BIYyTHUHN BIUTUB HA KIJBKICHI MOKA3HUKH 3aKOPJIOHHUX [i-
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acriop.

I Xoua, xapakTepHUMH O3HAKaMH MOAIOHUX MPOIECIB € MEBHA KOMIICHCA-
TOPHICTH (CaJIbZ0 EMIIPAHTIB Ta IMMIIPAHTIB), KJIACOBICTh (BUDXKIDKAIOTH MPE/-
CTaBHUKH KJIACIB HM)KYE CEPEIHBOI0, MOJIO/b, HAYKOBII, MEMKH TOIIO) Ta Ce-
30HHICTH (BHi3I Ha 3apOoOITKH 3 MOTEHINAJIOM 10 HaTypaizamii abo «ce3oHHa/
MOCTYIIOBA J1iaClOpaIbHICTB), 10, B JE€UOMY, 3alIOBHIOE MPOTAIIMHU MaKpoe-
KOHOMIiuHOTO ceHey (yume 3a 2019 pik, TpyaoBi MIrpaHTH/IPEICTABHUKY Iia-
CIOPH 3IIACHUIIN TPOIIOBHX MepeKa3iB y cyMi OMU3bKO 16 MimBsApAiB monmapiB
CIIIA [6]), e Bce 3k Mae sIKk HeraTHBHUI TaK 1 O3UBHUI €()EKT 1 B MOTITHIYHOMY
nonmi. Jliacriop mpsiMO Ta OIOCEPEAKOBAHO 3IHCHIOIOTH BIUIMB HA 30BHIIIHIO
TOJITHKY JepKaBU NepeOyBaHHs, ACPKaBH MOXODKCHHS, Ta Ha JBOCTOPOHHI
BIZTHOCHHU MI)XK HHMH.

Posnag CPCP, yTBOpeHHSI HOBHX HE3aJIe)KHHUX JIEpKaB, EKOHOMIUHE 3y00-
KIHHSA HACEJTICHHS Ta BIIKPUTTS KOPAOHIB AN MOTYXKHI MOIITOBXH [T Mirparii
HaceJIeHHs, OMOBHEHHSI Ta CTBOPEHHsI HOBHX JliacIiOpalibHUX rpoMan. Y TOH
4ac, sIK MOTYXKHI JePKaBHU CBITY MPHUIUIIOTH 0araTo yBard Ta MIKIYIOThCS PO
CBOIX CHIBBITYM3HHUKIB 32 KOPAOHOM, PO3TISAAIOUH iX SIK BIUTMBOBICTB JUIS TIPO-
CYBaHHSI CBOTX HalliOHAJIBHUX 1HTEpeCiB (JIOO1FOBaHHSI) MapasebHO YCBIIOMIIIO-
I04H CBIM ICTOPUYHUH OOpT 1epes HUMH, KpaiHu-uieHu [ YAM poOmsTh TiIbKH
nepii KpoKd Ha IbOMY HUISXY. XapaKTepHUM € MparmMaTHdHa MOAENb iX B3a-
emMoJil 3 JiacriopaMu 3 eleMEeHTaMy pernarpiauiiHoi B3aemonii. Y Toii e uac,
e(heKTUBHIIINM BOAYa€THCS CHHEPTIS TATePHATICTCHKOT MOJIEII 3 TParMaTHIHIM
T AX0/IOM, 110 3a0€3MeUnTh TBOCTOPOHHIN B3a€MOBUTITHHUH 3B’ 30K Ha KOPUCTH
000X: IeprKaBH 1 AiacropaibHUX IPOMaJI.

HarypamnizoBaHi npeacTaBHUKHM JepXKaB 1103a iX MexaMu (GpopMyIOTh I0-
TYXHHUH 1HCTPYMEHT MOJITHYHOTO TIMBY Ha BHYTPIIIHI TPOIIECH B KpaiHax Iie-
peOyBaHHs Ta HAa (OPMYBaHHS 1 3IIHCHEHHS 30BHIIIHBOI MOJITHKH JCPIKABH,
YOro TIJIbKHM BapTa aKTHBHICTH Ta PENPE3ECHTATHBHICTh YKPATHCHKOI Aiaciiopu B
Kawnazi [7]. Bapto 06’€KTHBHO OLIHIOBATH JIaCIIOPaIbHY TOMITHKY IHIIHX Jep-
KaB 110 BiIHOLICHHIO /IO MEHIIHH y MeKax BJIACHOI JIePXKaBH, aJKe TPAHCKOP-
JOHHUMY CTHIYHUMHY 3B’ 13KAMU MOXKHA 3II0BKUBATH | MAHIIIYJIIOBATH B [OJITHY-
HUX [UIAX, AeCcTa0lli3y0q1 BHY TPIITHBONOIITHYHY CUTYALIII0 Ta TIPU3BOIIYHN 10
MDKETHIYHOT BOPOIKHEYI.

JiacniopanbHa IOJNITHKA 1€ HANpPsSM JEPXKaBHOI MOJIITHKH, SIKMH CIIPSIMO-
BaHWUH HA BU3HAYCHHS CTATYCy IHO3EMHHUX [IaCIIOp yCepenuHi Ta HaIllOHAIBHUX
Jiacrop 1mo3a MekaMy KpaiHu, CTBOPEHHS IPABOBUX Ta OpraHi3alilHUX OCHOB
B3a€MOJIi1, peai3allifo 3axoliB JJs JOCATHCHHS HAllIOHAJIBHHUX LIICH JepiKa-
BH T4 3aXHCTY TPOMA/IH 3aKOPIOHOM. Binnocuuu piacmop i Jepxas MatoTh He
JIMILIC NIOMITHYHI, AJIe i IOPHMYHI 11 IBAIIHHH, 10 3HAXOUTH IPOSB B IHCTHTYLLi-
OHami3aii 1iacropanbHOI MOMITHKH IePXKaB, sKa PYXaeThes B OiK QopMyBaHH:
BIZIOKPEMJICHOTO HampsMy (yHKIIOHYBaHHS JACPKaBHUX IHCTUTYIIIH.

Binnocunu VYkpaiHu 3 3aKOPIOHHHUMH JiacliopaMH PETYJIOIOTHCS Ha-
[[IOHAJHHUM 3aKOHOIABCTBOM Ta (hOpMalli3oBaHi MO OCi JUILIOMATHYHE IPE.-
CTaBHHIITBO — TPOMAJIChKa OpraHi3aiis. ['poManceki opraHizarii 3aKOpJOHHUX
YKPAiHILiB, 10 CHIBIPALIOIOTH 3 3aKOPIOHHUMH JAUIIOMATHIHIMH YCTaHOBAMH
Oaitmkani ta 11 B Monz[om [8].

Binnosinto o crarri 12 Koncrurywuii Yrpainu [9], Yipaina Abae 1po 3a-
JIOBOJICHHSI HAlliOHAJIBHO-KYJIBTYPHHUX 1 MOBHHX MOTPeO yKpaiHIIB, SIKi MTPOXKH-

134 TYMAHITAPHUI KOPMYC



BAIOTh 33 MEKAMH JICPXKABH. 3a/[0BOICHHS HALlIOHATBHO-KY/IBTYPHHX 1 MOBHHX
noTped 3aKOP/IOHHNX praleB Ta 3aXKCT iXHIX I1PaB K HALIIOHAIbHIX MCHIINH
B IHIIKMX JIEPKABAX € HEBI/'€MHOKO CKJIaJ0BOI0 YaCTUHOK 30BHILIHBOIOIITHY-
HOI tisutbHOCTI YKpainu. [TogiOHoro miiXomy ZOTPUMYOThCS 1 1HIII KpaiHH diIe-
au ['YAM. OxpeMum actiekToM Ta (hoxycoM st GopMyBaHH Ta 3AiHICHEHHS [i-
acropaJibHO1 NOJIITHKK KpaiH wieHiB ['YAM mae craru inTeHcudikauis podotu
B HAIpsMi BUPIMICHHS 3aMOPOKEHUX KOH(ITIKTIB Ha 1X TepeHaX. | He3BaXkarouw,
10 BEJIUKY POJb B iX 3apO/PKEHHI Ta ecKaiarlii Bigirpaid MmepeayMOBH 3aKiia-
neHi B yacu Pansiachkoro Coro3y, a TaKok, yKe B Halll Yac, MIsUTbHICTIO CX1IHO-
TO cycija, 3 HaCEeJICHHIM, y TOMY YHCJII Ha HEIIIKOHTPOJIBHUX TEPUTOPISAX, Ma€e
MIPOBOAMTHUCS POOOTa A MIATOTOBKH 0€300TICHOTO TIOBEPHEHHS TEPUTOPIN Ta
0€3KOH(IIIKTHOTO TOJIAJIBILIOT0 CHUILHOIO iICHYBaHHS.

[ikaBuM TakoK BUAAETbCS (DEHOMEH CITIBPOOITHHIITBA IACTIOPATHHHUX
rpoMaj pi3HHX Jep)KaB Ha TEPEHAX TPETiX KpaiH, M0 KOHCOMIIYIOTHCS 3aUIsd
HIATPUMKH TPYIH KpaiH, BUXIALSME 3 SIKUX BOHM €. Bijbie Toro, MoBa Moxe
WTH 1 ITPO KOHCOJIINAIiI0 Ha MATPUMKY MDKICP)KaBHUX YTBOPEHb, IPHKIIAJIOM
yoro crajo crBopeHHsM Ha Teputopii CIIIA Acomianii mixrpumkn OAEP-I'Y-
AM 3a yuacri giactiopasibHux rpomaj [pysii, Ykpainu, Azepoaiixany Ta Moi-
nosu [10].

3a poKM HE3aIeKHOCTI, KpaiHu-wieHn ['YAM po3poOunu psii MOMITHK
10710 AisUTBHOCTI 3 iacriopajbHUMU IPOMaiaMHu, 30kpeMa B YKpaiHi Oy mpu-
itrsTi JleprkaBHa NporpamMu CIiBIpaLi i3 3aKOPIOHHUMH YKPATHISIME Ha TEPioz
10 2020 poky, Ctpareris aep:kaBHOI MIrpaliifHOi MOMITHKH YKpaiHU Ha Tepiox
10 2025 poxy, [lnan aiii moao 3ade3nedeHHs peiHTerpaiii B CyCrnijbCTBO TPY-
JIOBUX MITPaHTIB 1 WIEHIB iX ciMel. Y psai MiHICTEpCTB CTBOPEHO CTPYKTYpHI
MAPO3IUTH IO 3aMAIOTHCS MUTAHHAME 3aKOPJOHHUX YKPAiHINB, a 3aKOPIOHHI
Jiacriopu camooprasizyBaiucs y CBITOBHH KOHTrpec yKpaiHLiB. Y TOil xe uac,
MOJIITHKA 3Ty YCHHS aiacriopu BigcyTHs [11].

Y T'pysii npuiiHsTi 3aKOH MPO CITIBBITYH3HKKIB, IO NIPOKMBAIOTE 3aKOPI0-
HOM, Ta JiiacnopajibHi opranizaunii 2011 poky, Opraﬂlqﬂun 3akoH ['pysii iipo rpo-
majsiHeTBO [py3ii 2014 poky, 3akon I'pys3ii nmpo TpynoBy Mirpauito 2015 poky,
Mirpariitay ctparerito ['pysii. [TomiTika 3amydenns miacropu BigcyTtHsa [12].
Y MonoBi, y paMKax IMOJITHKU 3aJy4€HHs JiacropH npuitHsto HarioHamnb-
Hy aiacriopasibHy crparerito 2015-2025, Ypsiosi nporpamu aiii Tomo [13]. B
Azepbaiimkani, y paMKax HOMITHKY 3aiTydeHHs giactiopu y 2002 porii mpuitHATO
3aKoH Ipo Jiep KaBHY TOJIITHKY L1010 a3epOaiiKaHIliB MPOKHUBAIOYMX 3aKOPJIO-
HOM Ta PsIJI IHIIUX 3aKOHOJABYMX aKTiB [ 14].

Konsenmis nepxas-yqacHuns ['YYAM mpo B3aeMHEe HaJaHHS JOMOMOTH
3 KOHCYJIbChKUX MHTaHb, ykiaaeHa y 2002 pori, TaKoK 3aKjiajgae mpaBoBe M-
TPYHTS JUIS B3a€EMOJII Ta BIOCKOHAJICHHSI CHCTEMH 3aXHCTy NpaB Ta iHTEpeciB
(hi3MYHMX Ta IOPUINYHUX 0Ci0 Ha TEPUTOPIi TPETiX KpaiH. 3 MIILTIO MiABUIICHHS
epexruBHOCTI peanizanii KoHBeHIIT Oynu 3amodarkoBaHi IIOpiuHi pododi 3y-
CTpidi KepiBHHUKIB KOHCYIbCHKUX CITYXk0 JepkaB-wieHiB [ ' YAM, Ha sIKMX 30Kpe-
Ma PO3TISAAINCH MOXKIUBOCTI PO3BUTKY CHIBPOOITHHUIITBA B MIrparliiiHiii cde-
pi. Okpemo, citijJ TakoXk BiJI3BHAYMTH HU3KY MDKYPSIOBHX JIOTOBODIB YKpaiHu 3
Ypsinamu AsepOaiipkaHChKOL Pecny6niKH Pecmy6niku [py3ist Ta Mongosa mpo
TPYAOBY AISUIBHICTb Ta COLUQJIBHUI 3aXMCT TPOMAISH, Ta CIIBPOOITHHITBO B
ranysi nesciiiHoro 3abesnedenns [15, c. 133-137; 16, c. 66-75].

OTKe miICyMOBYIOUYH, BAPTO BIAMITHTH, IO AiaCIOPAIBLHHUNA acleKT Bii-
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rpa€ BaXIUBY POIb y (OpMyBaHHI Ta pealisallii BHTPILIHBOI Ta 30BHIIIHBO
TNONITHK JiepkaBy. 3a0e3MeUCHHs MiATPUMKH NPEACTAaBHUKAM Jiacropn Ha-
CTUIBKH XK BaXKIIMBE 5K | BUKOPUCTAHHs IX MOTCHUialy [Jisl JOCATHEHHS HALli-
OHAITbHUX IHTEpECiB JepikaBU. Y IBOMY CEHCI HEOOXIJIHUM € iHTeHCHDIKawis
3yCHJIb 110 PO3POOIIi Ta BIPOBAPKEHHIO MOJITHK OO0 3aJyYCHHS IiacIOpH, a
TaKOX MMOCHJICHHS IHCTUTYIIOHAJIBHOIO IacopaIbHOTO J1alIory.

1. European Union Global Diaspora Facility // https:/diasporafordevelopment.cu/
interactive-map/ (nara Bxomxennst: 09.03.2021).

2. Vkpaincbka giacniopa B PecriyOumini Momngosa: crarts / http://buktolerance.com.ua/?page
id=10 (mara Bxomxenus: 24.03.2021).

3. http://pop-stat.mashke.org/azerbaijan-ethnic2009.htm (nara Bxomxenns: 20.03.2021).

4. http://pop-stat.mashke.org/georgia-ethnic-loc2014.htm (nara Bxomxenus: 24.03.2021).

5. Pesynberatu Beeykpaincbkoro nepenucy Hacenenns 2001 poky // http://2001.ukrcensus.
gov.ua/results/%D1%84/nationality/ (nara BxomkeHns 22.03.2021).

6. The World Bank // https://www.worldbank.org/uk/news/press-release/2020/04/22/world-
bank-predicts-sharpest-decline-of-remittances-in-recent-history?CID=ECA_FB_Ukraine UK EXT
(nara BxomkenHs: 24.03.2021)

7. Ukrainians all over the world // shorturl.at/oCZ24 (nara Bxomxkenns: 19.03.2021)

8. Be6caiir moconsctBa Yikpainu y ®PeneparuBuiit Pecryomini Himeuuwmna // https://
germany.mfa.gov.ua/pro-ukrayinu/zakordonni-ukrayinci/ukrayinska-gromada-v-krayinah-svitu
(mara BxomkenHs: 24.03.2021)

9. BeOcaiiT BepxoBHoi pau Vkpainu 1/ https://zakon.rada.gov.ua/laws/
show/254%D0%BA/96-%D0%B2%D1%80?find=1&text=%F 1 %F2%E0%F2%F2%FF+12#w112
(mara Bxomkenns: 20.03.2021).

10. Inrepdaxc-Asepbaitipkan  //  http://interfax.az/view/445942  (mata  BXOIUKCHHS:
24.03.2021).

11. European Union Global Diaspora Facility // https://diasporafordevelopment.eu/wp-
content/uploads/2020/10/CF_Ukraine UKR-v.3.pdf (nara Bxomkenss: 22.03.2021).

12. European Union Global Diaspora Facility // https:/diasporafordevelopment.eu/wp-
content/uploads/2020/05/CF_Georgia-v.4.pdf (nara Bxomkenns: 24.03.2021).

13. European Union Global Diaspora Facility // https://diasporafordevelopment.eu/wp-
content/uploads/2020/04/CF_Moldova-v.5.pdf (nara Bxomkenus: 16.03.2021).

14. European Union Global Diaspora Facility // https://diasporafordevelopment.eu/wp-
content/uploads/2021/03/CF_Azerbaijan-v.3.pdf (nara Bxomxenns: 13.03.2021).

15. Liearumii B.I'. [HcTuTyHioHanpHa ICTOPIS AiaClIOPH Ta IHCTHTYIIOHAIbHA IIaCIOPOIIOTis
(na npuknani 3axignoi €Bpornu, CIIIA i Kananm): TeopeTHKO-METOAOIOT YHUI JUCKYPC Ta ICTOPUYHI
napaseni // T'ymanitapHU KopITyc: [30ipHUK HAayKOBHX CTaTel 3 akTyalbHHX IpodiieM dintocodii,
KyJIBTYpOJIOTii, ICHXoJoril, nexaroriku ta icropii] / 3a pex. C.C. Pycaxoa. — Bumyck 34 (tom 2). —
Binnaums-Kuis: TBOPH, 2020. — C. 133-137.

16. LiBarmii B.I. Tumooris Tpersol XBIII yKkpaiHCBKOI emirpamii Ta icTOpH4HI mapaesni
MmirpauiitHoro ceorozenss / Hapoxna TBopuicTs Ta erHomorist. — 2020. — Ne 1 (383). — C. 66-75.

136 TYMAHITAPHUI KOPMYC




ICTOPUKO-IEJATOI'TYHI HEPEAYMOBHU NI ATPUMKHU
HIHHOCTEM AKAJIEMIYHOI JJIOBPOYECHOCTI
B YHIBEPCUTETAX CIIA
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HAIIH Yxpainu
lenaslobodianuk1970@gmail.com

CyuacHa cuctema Bumnioi ocitn CIIA — ogHa 3 HalOIbII €PEKTUBHHX 1
TUHAMIYHHX y CBiTi. AMEpHUKAHCHK] YHIBEPCUTETH OYONIOIOTH HAllaBTOPUTETHI-
111 CBITOBI OCBITHI peifTuHry (10 PeiftuHry kpammx yHiBepcuteTiB cBity Times
Higher Education: THE World University Rankings 2019-2020 pp., Tinekn 10
nepnoi arokuHn BKitodeHo 10 yriBepcuretiB CLIA). Bynyun minepom B maHii
ctepi, CIIA 3Ha4HO BIUTMBAE HA PO3BUTOK OCBITHIX MPOIIECIB B II00aIi30BaHO-
MY CBITI.

Jlinepceki MO3MIIT B CBITOBMX OCBITHIX PEHTHHIAX € CBITYCHHAM BHCO-
koi sikocti Buioi ocith B CLIA. BopHovac BHCOKOI SIKOCTI OCBITH HEMOX-
JMBO JI0CSTTH Oe3 3a0e3NedyeHHs] eTHYHUX CTaHAapTiB, a caMe — aKaaeMidyHOi
nmobpodecHocTi. LinkoM moromkyemocs 3 aymkoro 1. JlertappoBoi, Mo «BHUCOKI
CTaHAAPTH MOXKHA 320€31EUNTH JIMIIE B YMOBaX KOMILIEKCHOT, IIUTICHOT, IITNOO0KO
IHTETPOBAHOI B aKaJieMivHEe CceperoBuIIe no0pouecHOcCTi (integrity) [1, c. 197].
AxkanemigHa T0OpPOYECHICTD, 32 BU3HAYCHHSAM aMEPUKAHCHKUX KOJIET, SIKi Mpe-
CTaBJIsIIOTH MIXKHApOHUI HEHTp akaaeMiuHoi qoopouecHocTi (InternationalCen
terforAcademiclntegrity, ICAI), ue BinnaHiCTh TakuM II’sITH PyHIAAMEHTAIbHIM
LIHHOCTSIM, sIK YECHICTB, 10BIpa, CIPABEUIHBICTH, 1I0BAra, BiAIIOBIIAIbHICTD, a
TaKOXK BiJBara Bi/ICTOIOBATH Ll LIHHOCTI Ta GOpPOTHCS 32 HUX [4]

BijgyanicTe IIHHOCTSIM KYJIBTHUBYETHCS B aMEPHUKAHCHKIH CHCTEMi BHIIOT
OCBITH 1€ 3 YaciB il CTAHOBJICHHA. Y TBEPPKEHHS BHIIIOI OCBITH TOB’ sI3aHE 3 Tie-
pebirom icropuko-moiTHYHUX Ta comianbHux mpouecise CIIA, 3 dpopmyBan-
HSIM Ta IMIUICMCHTAIIEI0 COIIAbHO-TIOIITHYHUX KOHICHINN (K TpaauIliiiHAX,
TaK 1 HOBUX Ta HOBITHIX). CTPIKHEBOIO ife€t0 po3BUTKY Buoi ocBiti CIIIA
€ izest T J€MOKPATHYHOCTI, sika 00yMOBJICHA ICTOPI€I0 CTAHOBJICHHS aMEpUKaH-
CBKOI ICPXKABHOCTI, 3aCHOBAHOI Ha NPUHIKIAX PIBHOIPABHOCTI (@ 3HAYUTb, 10-
BlpI/I Ta 1oBary), CBOOOIN Ta BI,IIHOBII[EUIBHOCTI (I)YH,[IaMCHTaHBHI/IX IIHHOCTSX,
SIKi, BOJHOYAC, € 3aCaHUYMMA JIsl CBITOBOI YHIBEPCHTETCHKOI CIUIBHOTH B SIKO-
CT1 MOHSATTS «aKaJeMiqHa JOOPOUYECHICThY.

3B’S30K MIXK YCIIITHICTIO JepKaBHUX IHCTUTYIIIA Ta BUXOBAHHSM CBilO-
MOTO rpoMajsiHiHaA OyB 00rpyHTOBaHuUil 11e [. MaHHOM, SIKOTO aMEpHKAaHIlI Ha-
3MBaIOTh «0ATHKOM JIepKaBHUX IIKiI» HaroyonryBaB: «Hasuail tutuny sk cede
MOTPiOHO TOBOIUTH B JKUTTI, 1 KOJIM BOHA BHPOCTE, TO 3aJIMIIUTHCS BipHOIO CBO-
iM TepeKoHaHHSAM» Ta J107aBaB: «OyTH 10OPOUYECHUMH — HAIl 000B’ 30K Mepen
Borowm, ane it He MOxke OyTu BUKOHAHUM 063 3HAHHS IPUPO/IH TA XAPAKTEPHUX
prc pobpouecrocti» [5]. Yapnss Ta Mepi biepa, ananmisyroun Hearoriqsi mno-
roigu I” ManHa, Bijg3Hauanu: «lopauiii MaHH MiAMopsiiKyBaB OCBITY LUISIXET-
Hiii MeTi 3a0e3meauTH IaCJINBE Ta JOOPOUECHE KUTTS SIK TSI KOXKHOTO OKPEMO
B3SITOTO TPOMAISTHUHA, TaK 1 [UIT aMEpUKaHCHKOTO CYCIIUTECTBA B ITToMy» [3].

[Ticnst ['pomajsiHebkol BiitHM B AMepHili HaOylia pO3BHUTKY iJiest Jlioepab-
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HO1 ocBiTH, a J[>k. HproMeH po3poOuB opHUriHAIBEHY MOJEIE «JTi0epabHOTO YHi-
BepcuteTy». Ilemaror, Mmucnurens, peniriitani mis4, k. Heiomen BBaxas, 1o
YHIBEPCHUTET — 1€ MEpLI 32 BCE IHTEJIEKTyalbHE CEPEe/IOBHIIIE, SIKE Ma€ BiJIIOBI-
JTATH 3aBJIAHHIO HE CTUIBKH HABYAHHS, CKIJIBKU BUXOBAaHHS B IycCi JiOepabHOI,
TOOTO BIIBHOI OCBITH.

IonasnkImi icTopuyHi TOii, 1B CBITOBI BiliHH, Benuka nempecis Ta Xo-
JIOZHA BiliHA, PyX 3a TPOMAJITHCHKI TpaBa, KW ITOB’s3aB i/1el SKICHOI OCBITH
Ta cBOOOM, PyX 3a MPUIMHEHHS CeTperarii Ta TUCKpUMiHAI] TO3HAYMINCS Ha
PO3BUTKOBI aMEPUKAHCHKIH OCBITI. AMEPUKAHCHKI YHIBEPCUTETH y BCIX JOCTYII-
HUX (opMax 30UTBIIyBaNIX PI3HOMAHITHICTH YHIBEPCHUTETCHKOTO JaHAMA(TY i
HaJlaBaJli MOXIIMBICTH BUOOPY, SIKY HE MOIVIA 3alPOIIOHYBATH CHCTEMa OCBITH
KOJIHIH KpaiHi CBiTy. YHIKaJIbHNA PIBEHb IHYYKOCTI CHCTEMH, 3 OAHOIO OOKY,
J103BOJISIE BiI4yBaTH Ta BIJIOBIAATH HOBALISM, [0 OLNTUMI3YIOTh OCBITHII 1PO-
IIeC Ta BHYTPIIIHBO aKa/eMiuHy KOMYHIKAIlil0, aje 3 1HIIOro OOKY, BUMArae BiJ
abiTypi€eHTIB BUCOKOT BiJINIOBIIaJIBHOCTI 32 BJIACHHI BUOIp 3aKiiay BUILOI OCBi-
TH, a BiJl CTYICHTIB — 3a OCBITHI Pe3yJbTaTH Ta CIOCiO (YecHu, CyMITiHHUH a00
IIaxXpaiChKUil) OMaHyBaHHSA 3HAHHAMH. Y PO3BUTKY YHIBEPCHTETIB IOCHIIIO-
€TBCSl POJIb CTYACHTIB, YNT BUCTYIH CTHUMYJIIOBAIN KEPIBHUITBO YHIBEPCUTETY
1 BUKJIa/a4iB [0 MOLIYKy HOBOIO 3MICTy OCBITH i (hOpM OpraHisalii OCBITHOIO
npouecy.OfHI€0 3 0COOIMBOCTEH aMEPUKAHCHKOIO YHIBEPCHTETY 3aJIMIIAETHCS
cBO0OOZA, 10 O3BOJSUIO SIK THM, XTO HABYA€ThCS, TAK I THM, XTO HABYAE MAK-
CHUMaJIBHO pealli3oByBaTH CBOI IHTEJICKTyaJIbHI MOMKJIUBOCTI. L[mKOM MOAIIISIEMO
aymky T. I'punenko, mo cydacHa ¢inocodis ocsitn CIUIA, sika 6asyerscs Ha
11esX MyJIBTHKYJIBTYPali3My, MiAKPECIIIOE BaXIINBICTh IMTAHD KOHCTPYIOBAHH
HOBOTO TOIVISILy Ha CBIT, YCBIIOMJICHHS POJIi KOXXHOTO iHJMBiJA B CYCIIIJIbCTBI
Ta BIAHOCHH MIX MPEICTaBHUKAMHU PI3HOI pacH, €THIYHOCTI, KJIacy, pewirii, Biky
Tomo. «B pe3ynbrari oTprMaHHs Oiblll 30aJaHCOBAHOTO 3HAHHS CTYICHTH Ta
BUKIIAJa4i, PO3LIMPIOI0YH KPYTO3Ip i CIOCOOU MUCICHHS, CTAtOTh OLIBII HeylIe-
PC/UKCHNMH 1 Yy TIIMBAMU JI0 1HIIKX. L[eHTpaibHIM 3aB/JaHHSIM Cy4acHOI OCBITH
CTa€e JICKOHCTPYKILisl CTEPEOTHIIIB Ta (POPMYBAHHS TONCPAHTHOIO CTABICHHS 0
JONEH 3 PI3HUM COIIaIbHUM MIATPYHTSIM» [2].

B neprkaBi 3 TpHUBaIOIO iCTOPi€l0 CTaHOBICHHS, MpUKIaaoM kol € CIIA,
0co0MBOi Baru HaOyBa€e HasiBHICTb BIJHOCHO CTa0UIbHUX IHCTUTYLIIMHUX CTPYK-
Typ, KOHCOJMIJAIlisl CYCHIIECTBA, YMOBH CTBOPCHHS MIITHOI CTAOUTBHOI JIepKaBH
HE 32 paxyHOK 0e3aJbTepHATHBHOTO PUMYCY, a 32 paXyHOK BUTFHOTO BHOOPY Ta
BHYTPILIHBOTO NIEPEKOHAHHS 1 MPAKTHYHOTO MiATBEPAXKESHHS BIPHOCTI came Jie-
MOKpaTH4Hi# ineHTH(]iKamii. Buima ocBita, K comiadbHUAN IHCTHTYT, € HE TUTb-
KM OTHHM 13 (paKTOpiB KOHCOJIAaIlii CYyCHIIbCTBA HABKOJIO JEMOKPATHYHUX IIiH-
HOCTeH, a i noOy/ioBaHa Ha 3acajax Takux (QyHJAaMEHTAIBHUX NMPUHINIAX, SK
IHCTHTYIiHA aBTOHOMIs, aKaJeMidHa cBo0Oo/Ia Ta CoIiaabHa BiMOBIAIBHICTb.
[TpUXUIBHICTD Ta MOCIIAOBHE CIOBiAYBaHHS (yHIAMEHTAIHHHUX JAEMOKpPATHY-
HUX NPUHLOMOIB 3a0€3MevyloTh KJIIMar MOBard Ta JOBIPM B aMEPUKAHCBKUX
YHIBEPCUTETCHKHX KamirycaX. CTBOpPEHHsI TOJIOHOTO OCBITHHOTO CEPEIOBHIIIA
CHpHsie JOCSATHEHHIO BHCOKHX PE3YIbTAaTiB JOCHITHHUIBKOI, BHKIAJAlbKOI Ta
HaBYaJIbHOI AISJIBHOCTI, CHPUSIE MIrOTOBII CBIZIOMO J1il040i, MOPAJILHO 3piiIof,
colianbHO He 0aii1yKo1, COliaabHO aKTUBHOT MOJIO/I, 3/1aTHOT 10 CAMOPO3BUTKY
Ta CaMOBIOCKOHAJICHHS.
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Abstract

Student’s role at school is to gather knowledge, educate and fulfil his school duties. The role
of a student is also to help peers in doing exercises, studying and in difficult situations. The aim of
this research was to get to know what role children play at school. The method used in collecting
data was a diagnostic survey, a poll and a proprietary questionnaire. The results show that most of
the students function well (positively) in their role by fulfilling duties and attending school. Children
interact with each other. They asses their relations as very good and good. Students are satisfied with
their role at school.

Key words: A role of a student, school, education, school responsibilities, difficult situations,
relations with peers

Introduction

Every student attending school has his rights and duties to fulfil. The first
and the most essential one is predicated by the Constitution of the Republic
of Poland: “education to 18 years of age shall be compulsory. The manner of
fulfilment of schooling obligations shall be specified by statute”[1]. It means that
every student below the age of 18 shall attend school. Being free of this duty is
possible only when a person becomes an adult.

By fulfilling the duties of a student one shall understand taking care of
honour and tradition of a particular school, showing propriety by using an
appropriate way of talking when being at school, taking part and being involved
in life of a class and in the process of education. Student’s duties also involve:
preparation for classes, doing homework, punctuality, being present at classes,
and learning.
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Fulfilling one’s duties, obeying school rules primarily teaches the student
responsibility. One of the definitions of responsibility says that it is: “an ethical
norm, which means willingness to suffer the consequences of positive and
negative results (by an individual or a group) of own decisions”[2]. At school,
students learn how to take responsibility of their own acting.

The major role of a student is to take part in the process of education.
School is the place where a student gathers new knowledge and educates himself
in order to be ready for the future. According to Jerzy Kujawinski, progressive
education at school is the one that: will not compulsorily force students to act
in defiance of their aims and unwanted contents, which at the same time will
not bereave them of the necessary guidance by a teacher or essential liberty,
independence, and creativity in fulfilling diverse problematic and unproblematic
duties, expectations and potential of a student and social requirement. In this way
of understanding education, there is a kind of harmony between what is internal
(stuck inside a student) and external (stated in the syllabus), between the needs
and potential of a student, homework and teacher’s expectations” [3]. Beside
duties, education shall give students some liberty, privileges. Only then comes
the possibility of a balance where a student will not become discouraged to learn
while being at school. One of the duties of a student might be e.g. an appropriate
behaviour during a class, so that he would not derail the work of a teacher and
peers. When a student breaks this rule, the teacher has the right to warn such a
person and even punish him or her in an appropriate way (according to school
rules). Whereas one of the privileges of a student is to notify a teacher that he or
she is not prepared for the class. One can do that once or twice per semester (in
Poland). Students also have long summer holiday so that they can rest.

The duties of a student in a school environment are not only the appropriate
preparation or good behaviour during classes, but also taking care of relationships
with peers. While being at school, students have continuous contact with others.
It is vital for the student to be able to maintain good, friendly relations and
avoid engaging into suspicious acts. “At school age there occurs the increase
of student’s social activity, which means active initiation and participation in
social situations. A child becomes the maker of changes that occur as a result
of interaction with peers. However, not all children are capable of establishing
satisfactory relations with others, thereby their social development might be
disrupted”’[4]. Children at pre-school and school age start living at their first
communities, where they meet new people, grow up and build their personalities
with them. It is crucial for a child to grow up in the right surrounding from the
youngest age, because he might gather new experiences, which will affect his
future life.

This article presents the results of research, which concern the role that a
student plays at school. Children were asked to answer questions and express
their opinions, which concern them as students, engaging into interactions with
peers; show the level of satisfaction based on their student’s role at school.

Methodological reasons of proprietary research

The aim of the research was to analyse the role of a student in school
environment based on the opinions of students themselves.

The primary research questions of this article are students’ opinions on
social interactions in class and at whole school, which were defined in the
following issues:
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1. How do students function in their role as students at school?

2. How do students function in their role as students regarding relations
with peers?

3. How do students asses themselves in their role as students at school?

To do the research, data was collected with the use of a diagnostic survey,
a poll and a proprietary questionnaire. Included questions were both open-ended
and closed-ended. There were 109 students who answered the questions (51 girls
and 58 boys). The research took place in Lesser Poland in 2017.
Research results

Presented results based on research show the data concerning functioning
in the role of a student and fulfilling their school duties.

Table 1. Fulfilling school duties

Categories of Examined Overall
answers No. =109

Girls Boys

No. =51 No. =58

No. % No. % No. %
Very often 28 54,9 25 43,1 53 48,6
Often 21 41,2 27 46,6 48 44
Sometimes 2 3,9 5 8,6 7 6,4
Very seldom 0 0 1 1,7 1 1

Source: proprietary research

Students have many school duties, which shall be fulfilled in order to
educate themselves properly — gather knowledge, grow up, mature in relations
with peers, and build their own personality, as well. The results show that
almost half of all examined students very often fulfil their school duties (48.6%
overall). It is significant because it means that young children are involved in the
process of education. Doing homework, learning regularly, attending school and
interacting with peers helps a student to grow up and mature in a community (a
group of people who want to achieve the same aim) and educate himself.

Only one of the students answered that he or she very seldom fulfils school
duties. Students who do not feel comfortable in the role of a student might avoid
and neglect duties. In this case it is very significant to help such a child. Teachers
and other school staff should take care of a student who does not want to fulfil his
duties properly and encourage him to work hard.

Table 2. Attending school and classes
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Categories of Examined Overall
answers No. =109

Girls Boys

No. =51 No. =58

No. % No. % No. %
Attending school 27 52,9 21 36,2 48 44
regularly
Punctuality at 20 39,2 14 24,1 34 31,2
classes
Being late for 14 27,5 19 32,8 33 30,3
classes
Skipping classes | 7 13,7 12 20,7 19 174
Running away 1 2 3 5,2 4 3,7
from school

Source: proprietary research

The aim of the next question was to assess the frequency of attending school,
classes and the punctuality of students. It is also significant to check whether
students do run away from school and skip classes. Students’ answers were rather
diversified. One might observe that more girls than boys try to regularly attend
classes (52.9 per cent of girls and 36.2 per cent of boys) and be punctual (39.2
per cent of girls and 24.1 per cent of boys). Further results prove that situation.
It is clear that boys do have higher tendency than girls to be late for classes (32.8
per cent of boys and 27.5 per cent of girls), skip classes (20.7 per cent of boys
and 13.7 per cent of girls) and run away from school (5.2 per cent of boys and
2.0 per cent of girls). It means that girls work harder at school in order to educate
themselves than boys and they take more responsibility for fulfilling their school
duties. A large number of boys consider these duties rather neglectfully.

Table 3. Preparation for classes

Categories of Examined Overall
answers No. = 109

Girls Boys

No. =51 No. =58

No. % No. % No. %
Very often 25 49 19 328 44 40,4
Often 19 37,3 30 51,7 49 45
Sometimes 7 13,7 8 13,8 15 13,8
Never 0 0 1 1,7 1 1

Source: proprietary research

Being prepared for school lessons is very important for every student. They
should do their homework, learn for exams, prepare for answering teachers’
questions in order to gather knowledge and educate themselves. When asked,
almost half of the students answered that they are often prepared for lessons
(45.0 per cent overall). However, 13.8 per cent answered that they do it only
sometimes. It suggests, that not all students consider these activities seriously.
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It might be the result of tiredness, laziness, lack of motivation or inappropriate
attitude to education at school.

Students often consider school as something unpleasant or even mandatory.
Some children feel that education is redundant and they do not have to learn nor
gather knowledge. They often think that they are forced to attend school and that
their duties overwhelm them. However, education at school is a very significant
step in children’s lives. Malgorzata Wasiewicz says that: from the moment when
a child starts education, learning and fulfilling duties becomes his primary factor
of psychological development. In fact, school is a social environment, where a
child starts functioning and developing psychologically [5]. School is vital for
every child, not only for educational purposes, but also for psychological reasons.
A child grows up with other peers and develops his new skills e.g. working
with a group, talking and expressing his or her thoughts, doing mathematical or
chemical exercises. Every single element is pivotal in student’s educational and
psychological development.

Table 4. Work during classes

Examined Overall
No. =109

Categories of Girls Boys
answers No. =51 No. =58

No. % No. % No. %
I willingly work 21 41,2 25 43,1 46 422
by myself
I work in groups, 22 43,1 21 36,2 43 39,4
teams
I do exercises 14 27,5 15 25,9 29 26,6
I am active during 32 62,7 23 39,7 55 50,5
classes
1 do teacher’s 16 31,4 12 20,7 28 25,7
instructions
I reluctantly do 3 5,9 3 5.2 6 5,5
exercises
I am not active 4 7.8 5 8,6 9 8,3
during classes
1 do not want 2 3,9 3 52 5 4,6
to work during
classes

Source: proprietary research

Results concerning the issue of student’s work during classes (being active,
working in groups or by oneself, doing exercises and teachers’ instructions) are
mostly satisfactory. Over half of the students answered that they are active during
classes (50.5 per cent overall). By taking a closer look at this answer, it is visible
that more girls (62.7 per cent) than boys (39.7 per cent) are active during classes.
It suggests that girls, more often than boys, try to interact with a teacher or
other students during classes when answering questions or take an active part in
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general conversations. Girls seem to be more courageous and willing to express
their thoughts publicly.

Another important matter is that boys more willingly than girls work by
themselves (43.1 per cent of boys and 41.2 per cent of girls). Another answer
proves that reflection — girls more often take part in group works than boys (43.1
per cent of girls and 36.2 per cent of boys). This might suggest that girls are more
interactive, whereas boys prefer to work by themselves rather than in pairs or in
larger groups. Girls also do teachers’ instructions (31.4 per cent of girls and 20.7
per cent of boys) more often than boys. All these results suggest that girls (in the
majority) feel better at school while doing their duties or learning for classes and
exams and they more often take an active part in the process of education than
boys.

Table 5. Cooperation during classes

Categories of answers Examined Overall
No. =109

Girls Boys

No. =51 No. =58

No. % No. % No. %
I share my ideas, that 24 47,1 21 36,2 45 41,3
might help in doing
exercises, with other
students
I help other students to 14 27,5 13 22,4 27 24,8
understand some exercises
T encourage other students 11 21,6 9 1,6 20 18,3
to work during classes
I try to use various 16 314 14 24,1 30 27,5
methods in doing exercises
I am creative during 17 333 13 22,4 30 275
classes
I do not have ideas to do 6 11,8 7 12,1 13 11,9
exercises
Sometimes I do not 5 9,8 4 6,9 9 8,3
understand some exercises
Difficult exercises 7 13,7 8 13,8 15 13,8
discourage me to work and
make effort

Source: proprietary research

Cooperation at school is a very significant matter. Students who help
each other become more sociable and thoughtful, which is important in their
development. However, some students compete with others to get good grades.
Very often these students lock themselves up and stop helping others, they become
self-seeking. Learning and trying to get good grades is important, but students
should not neglect relationships with peers. The results show that a very large
number of students share their ideas and thereby help their schoolmates (41.3 per
cent overall). There is also a number of students who help others to understand
some difficult exercises (24.8 per cent overall). These results suggest that many
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students do try to be assistive, thoughtful at school and outside it. Being selfish,
egoistical at young age might negatively affect the future life of these children.
That is why young boys and girls should actively help their friends to become
good, caring adults.

It is worth-mentioning that students try to be creative and resourceful
during classes (27.5 per cent overall). It proves that children use their imagination
in order to become more educated and to develop themselves. Students are not
afraid of new challenges and try to make as much effort as they can to do exercises
at school. Only 13.8 per cent of all students answered that difficult tasks and
exercises discourage them to work hard and learn. This is a troublesome situation
and teachers should take care of such a child and encourage him or her to make
more effort, maybe even change their approach to conducting classes in order to
make them more attractive. Teachers should pay more attention to students who
struggle at school and adjust the material to them.

Graph 1. Relations between schoolmates

Relations between schoolmates
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Relations with schoolmates are very important in the process of education
and adolescence. They might also have an impact on one’s future life e.g. at
work. The results of the research concerning the issue of relations between
schoolmates, show that over a half of all students have good relations with their
peers (53.4 per cent overall). Students try to interact with others in order to
have good contact with them by spending time together, talking and developing
mutual interests (like playing football after school classes).

Only 2.8 per cent of all students answered that they are in bad relations
with their schoolmates. There is a huge number of reasons for this problem.
One of them might be rejecting a student to join a group of friends. There are
such situations when a person tries to find new friends and the group does not
accept him or her. Another reason for bad relations with peers might be a difficult
situation at home e.g. problems with alcohol among parents. Such a child finds it
difficult to adjust to a group of friends and is often rejected by them. This might
lead to serious problems like self-isolation or inappropriate psychological and
social development. In such cases it is vital to help a student who struggles with
difficulties like these and talk to the whole group of students who do not help
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him or her.
Table 6. The qualities of good relations with schoolmates

Categories of answers Examined Overall
No. =109

Girls Boys

No. =151 No. =58

No. % No. % No. %
We like each other 32 62,7 24 41,4 56 51,4
We spend free time together 18 35,3 15 25,9 33 30,3
‘We have similar interests 16 31,4 21 36,2 37 34
We understand each other well | 14 27,5 16 27,6 30 27,5
We like to spend time together, | 19 37,3 32 55,2 51 46,8
talk, play, joke

Source: proprietary research

The qualities of good relations concern many different aspects of social
and school life. Results of the research show that over a half of the students
like one another, have good relationships with them (51.4 per cent overall).
Students who like their schoolmates not only talk to one another, but also help
their friends. This might be very important for them in their future because they
can develop their skills of teamwork, cooperation. Such abilities might be helpful
and even necessary in their job. The research shows also that a large number of
students like to spend time together, talk, play and joke (46.8 per cent overall).
When people meet to have a conversation, play together or joke, it means that
they really enjoy spending time together, that they really like one another. Such
activities as joking helps a group to have some fun and pleasure while talking. It
also builds a friendly and cheerful atmosphere. It is very important to have that
kind of atmosphere at school, in very class.

Table 7. The qualities of bad relations with schoolmates

Categories of answers Examined Overall
No. =109

Girls Boys

No. =51 No. =58

No. % No. % No. %
I am aggressive 1 2 4 6,9 5 4,6
I am angry with others 5 9,8 7 12,1 12 11,1
I tease others 3 5,9 4 6,9 7 6,4
I do not understand 5 9,8 14 24,1 19 17,4
others
I cause conflicts 7 13,7 5 8,6 12 11,1
I criticise others 21 41,2 12 20,7 33 30,3

Source: proprietary research

There are many examples of bad qualities, which might be destructive for
relationships even at school. Such activities like aggression towards others, being
angry with somebody, teasing and criticising them, might cause many conflicts
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between students. The results show that criticising others causes the most problems
and conflicts (30.3 per cent overall) between students. The lack of understanding,
sensitivity is another huge aspect (17.4 per cent overall). Criticism and lack of
understanding toward others might be the result of bad treatment at home. Such a
person could also grow up in a damaging and destructive environment. It is only
matter of time when such a child (very malevolent and aggressive toward his
schoolmates) starts to criticise and insult them. This might cause many problems
and conflicts and the obligation of a teacher is to promptly respond and help
such a child. If the teacher neglects such behaviour from a student, it will cause
many problems within a group and a class. It is also very important to inform
child’s parents and tell them that their son or daughter behaves in a very rude
and aggressive way. The teacher should also talk to the child in order to find out
about his or her situation at home because this might be the reason of all these
problems. In such situation, the teacher should call for specialists who might
provide help for the family and the student.
Table 8. Student’s ability to deal with difficult situations at school

Categories of answers Examined Overall
No. =109
Girls Boys
No. =51 No. =58
No. % No. %. No. %
I am very good at 21 41,2 21 36,2 42 38,5

dealing with difficult
situations

I'am good at dealing 24 47,1 29 50 53 48,6
with difficult situations

I am not that good at 4 7.8 5 8,6 9 8.3
dealing with difficult

situations

I am bad at dealing with | 2 3,9 3 52 5 4,6

difficult situations

Source: proprietary research

Difficult situations happen to everyone, even to students at school age. It is
very important no to neglect such situations because they might not only lead to
conflicts between students, but also to the severance of a relation. It is vital for
every child to be able to deal with them. The results of the research show that
almost half of the students are good at dealing with troublesome situations (48.6
per cent overall). 38.5 per cent of all students answered that they are very good
at dealing with difficult situations. It is very comforting because it means that
the youth is not indifferent and tries to maintain good relationships with friends.

However, there is also a group of students who are not that good at dealing
with difficult situations at school (8.3 per cent overall). Teachers and other school
staff should organise meetings with specialist who know how to deal with such
situations concerning relationships with peers. Such meetings would fructify in
the future of many students who could possibly face such conflicts.
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Graph 2. The level of satisfaction of being a student

The level of satisfaction of being a student
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It is very important to know students’ opinions on certain topics. It gives
them the feeling that school officials care for them and respect their thoughts
concerning school matters. The results of the research are positive because
over half of the students answered that their satisfaction of being a student is
high (55.0 per cent overall). It means that attending school, fulfilling duties,
interacting with new friends, meeting schoolmates are satisfying and pleasant
for them. 35.8 per cent of all students answered they are very satisfied with
everything that concerns school. It also suggests that they feel comfortable in
school environment. It is vital because growing up at school is very important.
Mirostawa Kram describes school period in child’s life: it is the time when a
child is educating himself, perfecting his moving abilities, and also starting his
adolescence period and growing up. The youth age (adolescence) states the
completion of psychological and emotional development [6]. School period is
one of the most important stages of every child’s life. It is the time when a child
grows up, develops his abilities and learns how to function in a school society,
probably the first or second social group in his life, apart from his own family.

Summary

Presented research show that almost half of the students fulfil their school
duties (48.6 per cent overall). It means that they are prepared for lessons and do
their homework. Unfortunately, only 44.0 per cent of all students systematically
attend classes — some of them avoid learning by running away from school. Also
only 31.2 per cent of all students are punctual. Sometimes being late is not one’s
fault (e.g. traffic jams), but it is vital to develop such skills at young age so that it
would become a custom in future life.

Examined students interact with peers and list the qualities of good relations
with them. Almost half of them find that they share the ideas of doing exercises
with others (41.3 per cent overall). Over half of the students say that they like
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their friends, which influences their relationships in a positive way. 51.0 per cent
of all students answered, that they like to play together, spend time by talking
and joking. Children also marked that, while building relationships with peers,
it is vital to have own interests (34.0 per cent overall). The criticism of others
(30.3 per cent overall) and the lack of understanding (17.4 per cent overall), and
anger toward them (11.1 per cent overall) adversely influence peer relationships.
Such activities negatively influence relationships with schoolmates. Children
deal with difficult situations at school well or very well.

The majority of examined students asses their role as a student well, and
over 35 per cent of them, very well. It means that for a large number of students
education at school is a positive experience. Children are satisfied with the fact
that they can learn, meet friends and interact with peers.

To improve the functioning of students at school and to increase their
motivation to educate themselves every day, it is vital for teachers and pedagogues
to observe the attendance of students and their level of preparation to classes.

It is also very important to organise meetings with specialists for students
to teach them how to take up balanced and valuable interactions with peers.
Students should also get to know the methods of solving problems and avoiding
conflicts and how to show the support in various, difficult situations.
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AUTODESTRUKCYJNYCH I SAMOBOJCZYCH”

mgr Fgfara Joanna
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joanna.agnieszka.fafara@gmail.com

Dziatania o charakterze profilaktycznym sa znaczace dla wielu rodzajow
ludzkiej dziatalno$ci. Zajmuja istotng pozycje wsréd mnodstwa strategii wycho-
wawczych i spotecznych. Powszechne jest zatem stanowisko, ze przeciwdzia-
fanie niepozadanym zachowaniom, oparte na diagnozie istniejacego stanu rze-
czy oraz eliminowaniu ich przyczyn, niesie ze soba o wiele bardziej skuteczna
odpowiedz, anizeli zwalczanie i usuwanie niekorzystnego zjawiska, ktore juz
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zaistniato. Profilaktyka to dziedzina wiedzy i umiejetnosci praktycznych, ktore
maja stuzy¢ zapobieganiu przejawom dewiacji w dziataniach spofecznych oraz
nierozprzestrzenianiu si¢ zjawisk, ktore wystapity.

Postgpowanie profilaktyczne wymaga znajomosci praw rozwoju, umiejet-
no$ci przewidywania tego co nastgpi. Pozwala ustali¢ prawdopodobienstwo wy-
stapienia niepozadanych zjawisk. Dodatkowo dziatania profilaktyczne powinny
by¢ wzmocnione znajomoscia elementarnych podstaw teorii socjologicznych i
psychologicznych, dotyczacych zachowan ludzkich w sytuacjach trudnych, kry-
zysowych. To takze wiedza na temat regut prawnych lub administracyjnych, kto-
re ograniczaja doj$cie do mozliwosci tamania zasad spotecznych czy prawnych
zwigzanych z przemoca, przestgpstwem czy uzaleznieniem.

Warunki doboru oddziatywan profilaktycznych musza by¢ zalezne od stop-
nia zagrozenia oraz rozpoznania czynnikow ryzyka wystapienia okreslonej dys-
funkcji 1 wynikajacej z niej szkody. Czynniki ryzyka to cechy, warunki czy mo-
menty, ktore moga wtérowaé powstawaniu zachowan ryzykownych. Natomiast
czynniki chronigce - zwigkszaja odporno$¢ na dziatania niepozadane.

Profilaktyka zachowan szkodliwych prowadzona jest na trzech poziomach,
w zaleznoS$ci od stopnia zagrozenia:

1) Profilaktyka pierwszorzqdowa dla grup niskiego ryzyka. Ma dwa cele:
promocj¢ zdrowego trybu zycia oraz opdznienia wieku inicjacji alkoholowej, ty-
toniowej, narkotycznej na bazie powszechnej edukacji o szkodliwym dziataniu
tego typu uzywek propagowania postaw abstynencyjnych, a takze przez lanso-
wanie odmiennego wzoru zycia.

2) Profilaktyka drugorzedowa — dla grup podwyzszonego ryzyka. Kiero-
wana jest do wezszej kategorii osob, w zwiazku z tym ma bardziej wyspecjali-
zowany charakter. Na tym poziomie prowadzone jest np. profesjonalne porad-
nictwo indywidualne i rodzinne, organizowanie treningéw umiej¢tnosci, socjo-
terapia.

3) Profilaktyka trzeciorzgdowa — dla grup najwyzszego ryzyka. Opie-
ra si¢ na interwencji i przeciwdziataniu poglebiania si¢ procesu chorobowego
wynaturzeniu spotecznemu oraz umozliwienia readaptacji do normalnego zycia
w spoteczenstwie. Dziala za pomoca leczenia, rehabilitacji oraz resocjalizacji.
Dziatania sag wysoko wyspecjalizowane, przede wszystkim o charakterze tera-
peutycznym.

Profilaktyka jest czynno$cig uprzedzajaca, tzn. dzialania sa podejmowane
nim dane zjawisko wyltoni si¢. To przeciwdziatanie zagrozeniom, ktérych wy-
stapienie w przysztosci jest wysoce prawdopodobne. Sg to koncepcje, $rodki
ostroznosci w obliczu przewidywanych niebezpieczenstw.

Kazdy z poziomdéw profilaktyki stosuje nastepujace strategie (dziatania
profilaktyczne):

e strategie informacyjne — dostarczenie rzetelnych informacji na temat
skutkéw zachowan ryzykownych oraz umozliwienie dokonania rozsadnego wy-
boru.

U podstaw tej strategii lezy osad, ze ludzie podejmuja szkodliwe dziatania z
racji niewiedzy o ich skutkach. Nalezy dotrze¢ z takg wiadomos$cia do wszelkich
mozliwosci percepcyjnych odbiorcow, przez wykorzystanie srodkow masowej
informacji: ulotki, programy radiowe i telewizyjne, prasa, portale internetowe.

e strategie edukacyjne — zaktada, ze ludzie nawet najlepiej wyksztalceni,
podejmuja dziatania ryzykowne z racji braku umiej¢tnosci niezbednych w zyciu
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spofecznym. Niektore jednostki zaspokajaja swoje potrzeby w sposob dewia-
cyjny, majg problemy z podejmowaniem decyzji czy w porozumiewaniu si¢ z
innymi. Strategie edukacyjne w profilaktyce maja na celu pomoc w rozwijaniu
istotnych kwalifikacji psychologicznych i spotecznych np. rozwigzywania kon-
fliktow, stawania si¢ asertywnym.

e strategie alternatyw — pomoc w ukontentowaniu swoich potrzeb oraz
osiagnigciu satysfakcji zyciowej przez mozliwosci zaangazowania si¢ w aktyw-
no$¢ pozytywna (artystyczna, spoleczng) bez konieczno$ci czerpania z zacho-
wan aspotecznych.

e strategie interwencyjne — pomoc osobom majacym trudnosci w utozsa-
mianiu i rozwigzywaniu swoich kltopotow. Wsparcie w sytuacjach kryzysowych.

e strategie zmniejszania szkod (gt. w profilaktyce trzeciorzgdowej) - dla
0sob, w przypadku ktorych zawiodta terapia, interwencje, resocjalizacja. Nie
chca lub nie moga wycofaé si¢ z ryzykownych zachowan. Strategia zmniejszania
szkod dziata za pomoca: docierania z opiecka medyczng do narkomandw, wspar-
ciem socjalnym. Zaktada si¢, ze osoby nie zrezygnuja z zagrazajacych zacho-
wan, dlatego trzeba pomniejszy¢ samo zagrozenie.

Zatem mozna stwierdzi¢, iz zagadnienie profilaktyki spotecznej nalezy ro-
zumie¢ jako zapobieganie dzialaniom i procesom ogolnoludzkim, ktore okre-
$lane sa mianem patologii, odstepstwem od normy. Zalicza si¢ do nich przede
wszystkim: wykolejenie dzieci i mtodziezy, przestepczos¢, narkomanie, alkoho-
lizm, prostytucje, samobojstwa, hazard itd.

_ PROFILAKTYKA DZILAN AUTODESTRUKCYJNYCH I SAMO-
BOJCZYCH

Profilaktyka presuicydalna ma za zadanie stanowi¢ system dziatan
wielostronnych oraz cigglych. Wazne jest odpowiednie okreslenie syndro-
mu, ktory sklania do podniesienia na siebie reki. Jednak nie mozna ogra-
niczy¢ si¢ jedynie do osob, ktore juz podjely probe lub dokonaly dziatan
autodestrukcyjnych. Niezbedna jest diagnoza standw mogacych do tego
sktaniaé. Powinna ona dotyczy¢ nie tylko osoby, ale takze uktadu politycz-
no — spoteczno — ekonomicznego, w ktérym ona funkcjonuje. Powinna za-
wiera¢ takze wiedzg o wplywach réznorodnych czynnikéw na samopoczucie
i procesy decyzyjne jednostki. W praktyce powyzsze uwagi nalezy powigzaé
z nastgpujacymi poziomami dziatania zapobiegawczego:

1) Poziom pierwszy — oddziatywanie edukacyjne na spoleczenstwo, tak
aby wyodrebni¢ postawy akceptujace zycie, umiejetnos¢ rozwigzywania proble-
mow zyciowych oraz przystosowywanie si¢ do nowych sytuacji zyciowych.

2) Poziom drugi — wplywanie na calg zagrozona postawg presuicydalng
populacji. Wyselekcjonowanie odpowiedniej grupy moze si¢ odby¢ za pomoca
diagnozy spoleczne;.

3) Poziom trzeci — dzialanie instytucjonalne oraz pozainstytucjonalne w
przypadku osob, ktore juz znajduja si¢ w sytuacji presuicydalnej. Maja charakter
pracy zindywidualizowanej, nastawionej na konkretnego cztowieka.

4) Poziom czwarty — oddziatywanie w sytuacji suicydalnej. Opieranie si¢
na wszelkiego rodzaju formach terapii.

5) Poziom piaty — praca z osobami i ich rodzinami w sytuacji postsuicy-
dalne;j.

Zatozeniem oraz celem pomocy w przypadku zachowan autodestrukcyj-
nych lub syndromu przedsamobojczego jest utrzymanie osoby przy checi zycia.
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Nie nalezy zmienia¢ jej osobowos$ci badz leczy¢ wytacznie objawy psychiczne.
Interwencja ma polega¢ przede wszystkim na nawigzaniu kontaktu emocjonal-
nego z terapeuty. Trzeba pozwoli¢ cztowiekowi na odreagowanie ztosci, roz-
fadowanie napigcia dzigki rozmowie o tym co czuje oraz uaktywnienie w celu
rozwigzania trudnosci, ktopotow.

Kazde zachowanie autodestrukcyjne wymaga wnikliwej diagnozy. Nalezy
doktadanie oceni¢ stan psychiczny i somatyczny suicydenta. Rozmowe diagno-
styczng nalezy przeprowadzacd, kiedy nie jest on pod dziataniem silnych lekdw,
ktoére zaburzajg jego myslenie percepcyjne. Warto pamigtac, iz po probie samo-
bdjczej obserwuje si¢ poprawe nastroju, co jest tylko pozorne. Wynika to z chwi-
lowego spadku napigcia i uczucia ukojenia wywolanego samymi dziataniami
autodestrukcyjnymi. Nalezy mie¢ jednak na uwadze, ze pierwsze trzy miesigce
po probie to czas podwyzszonego ryzyka powtdrnego zamachu na wlasne zycie
i zdrowie. [1, s. 183]

Ogromne znaczenie w kazdej profilaktyce, a zwlaszcza w przypadku sa-
mobojstw oraz w psychokorekcji ma formowanie, a takze rozwijanie zaintereso-
wan i pasji. Dzieki temu chory emocjonalnie angazuje si¢ w intrygujace zajgcie,
co wyzwala w nim pozytywna site i jest bodzcem motywacyjnym. Wplywa na
wzrost samoakceptacji i daje przekonanie o podmiotowym i autonomicznym
traktowaniu. i

PREWENCJA W PRZYPADKU ZABURZEN PSYCHICZNYCH

Kierunki oddziatywan leczniczych i korekcyjnych moga mie¢ istotny
wplyw u 0séb cierpigcych na wyzej wymienione zaburzenia psychiczne. Dlatego
nalezy wyrozni¢ kilka rodzajow dziatan, ktore sg zarazem krokami profilaktycz-
nymi o duzym znaczeniu praktycznym [9, s. 95-100]:

1. Lagodzenie i uSmierzanie (gléwnie w nerwicy) — opiera si¢ na zmniej-
szeniu lub zlikwidowaniu napi¢¢ czy innych stanéw uczuciowych. Osiggane
poprzez podawanie $srodkoéw farmakologicznych i stosowaniu metod relaksacyj-
nych. Oczywiscie bardzo istotne jest aby stosowanie lekow odbywato si¢ pod
kontrolg lekarza. Dodatkowo ujemne skutki zaburzen mozna zatagodzi¢ poprzez
sport, aktywnos¢ fizyczna, zajecia rekreacyjne i inne formy aktywnego wypo-
czynku.

2. Izolacja — odcigzenie chorych od trudnych, problemowych sytuacji,
ktére maja negatywny wplyw na chorobe oraz pomniejszenie kontaktu z oso-
bistymi, zagrazajacymi myslami i emocjami. Istnieja dwa rodzaje izolacji — ze-
wnetrzna (sanatoria, oddziaty szpitalne) oraz wewnetrzna (wptywanie na przezy-
cia osobiste chorego oraz ttumienie tych konfliktowych - mato skuteczna).

3. Wzmocnienie i podtrzymanie — dzialania wzmacniajgce to aktywny
wypoczynek, zahartowanie fizyczne i psychiczne. Stanowia $rodek pomocniczy
w psychoterapii. Czynnosci podtrzymujace to relacje i osobiste sytuacje chorego
w zyciu codziennym, rodzinnym, zawodowym. Tworzg w psychoterapii zrodto
oparcia i wzmocnienia.

4. Oddziatywanie konfrontujace, odkrywajace i interpretacyjne — skut-
kuja zblizeniem si¢ do czlowieka, do jego wewnetrznych przezy¢, odkrycia
temperamentu oraz stawienia czota problemom jakie odczuwa. W przypad-
kach nerwicy, depresji, niektorych zaburzen osobowosci, ktore charakteryzuja
si¢ ucieczka od konfrontacji oraz niemoznoscig zrozumienia wtasnych przezy¢
i trudnosci to dzialanie staje si¢ niezwykle istotne.

5. Gratyfikacje: zaspokojenie wielu potrzeb: opieki, wsparcia, akceptacji i
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mito$ci — mimo, Ze nie sg ujmowane W teorii, ani w wytycznych metod terapeu-
tycznych stanowig bardzo wazny element leczniczy. Nie mozna kfa$¢ nacisku
tylko i wy%qcznle na stosowanie technik manipulacji lub klinicznych, gdyz moga
przynies¢ negatywny wplyw na prowadzong psychoterapig, ktora staje si¢ wow-
czas tylko mechaniczna, pozbawiona uczu¢ i relacji miedzyludzkich. W efekcie
moze prowadzi¢ do niskiego komfortu psychicznego chorego oraz zredukowa-
nia skutecznosci leczenia.

W przypadku oséb cierpigcych na schizofreni¢ bardzo pozadane w obsza-
rze psychoterapii jest oddziatywanie zgodne z orientacja behawioralng i trenin-
giem umiejetnosci spotecznych. Podejscie behawioralne zaktada, Zze pobyt pa-
cjentdw w szpitalu psychiatrycznym ma znaczacy wpltyw na poglebianie si¢ za-
burzen schizofrenicznych. Redukuje zakres doswiadczen chorych. Ogranicza ich
mozliwos¢ wyborow (np. dotyczace wyboru ubrania) oraz wyznacza przywileje.
Istotne jest, aby w placdwce leczenia psychicznego prowadzona byla swoista
readaptacja i reedukacja zgodna z podejsciem socjopsychicznym. Do zachowan
pozadanych naleza: schludne ubieranie si¢ oraz praca w warsztatach terapii za-
jeciowej. Dodatkowo bardzo ciekawa aktywnoscig jest tzw. polityka zetonow
— wiasciwe zachowania pacjentdw honorowane sg nagrodami w postaci graty-
fikacji np. przepustka do domu czy ogladanie telewizji. Taki typ terapii stanowi
pomost pomig¢dzy regulaminem dziatania instytucji szpitala psychiatrycznego a
systemem nagrod, z jakim pacjent moze si¢ spotkaé poza placowka.

Teoria uczenia si¢ zawarta jest w treningu umiejetnosci spotecznych, ktore-
go zadaniem jest wspieranie rozwigzywania konfliktow migdzyludzkich. Srodki
farmakologiczne nie ucza pacjentow umiejetnosci radzenia sobie w zyciu, ani nie
poprawiaja jakosci egzystencji. U wigkszosci schizofrenikow brakuje odpowied-
niego obycia w spoleczenstwie. Program ksztaltowania zachowania spotecznego
obejmuje bardzo czgsto poza pacjentem, takze jego rodzing i najblizszych, kto-
rzy nierzadko zmagaja si¢ z poczuciem Winy czy bezradnoscia.

Reasumujac mozna wyréznic¢ nastgpujace zalozenia i sposoby pracy pro-
filaktycznej:

Psychoterapia — zbidr okreslonych oddziatywan psychologicznych, ktére
zmierzaja do osiggnigcia przez chorego zmian w zakresie wewnetrznych trudno-
$ci 1 tendencji zanurzeniowych. W kazdej metodzie psychoterapeutycznej dazy
si¢ do osiagnigcia takiego stanu, aby pacjent poradzit sobie z konfliktowymi sy-
tuacjami, nie uciekajgc si¢ do niepotrzebnych i szkodliwych zachowan. Wyrdz-
nia si¢: psychoterapi¢ grupowa. psychoterapi¢ rodzinna, psychoterapi¢ indywi-
dualna.

Metody psychokorekcyjne — oddziatywania psychologiczne, sSrodowisko-
we, socjoterapeutyczne, w ktorych wykorzystuje si¢ inspiracj¢ innych ludzi lub
uzywa specjalnych technik terapeutycznych dla korekcji nieprawidtowych za-
chowan, zaburzonych postaw i objawdw. Niekiedy psychoterapia wliczana jest
do metod psychokorekcyjnych, ale w przypadku zachowan autodestrukcyjnych,
nalezy ja pojmowac¢ w bardziej specjalistycznym znaczeniu.

STRATEGIE PROFILAKTYCZNE I EDUKACYJNE

Potencjalni samobojcy rdzniag si¢ mi¢dzy soba diametralnie. Czgsto nie
ujawniajg tradycyjnych pobudek ryzykownych, nie sg leczeni, a to doprowadza
do tego, ze czg$¢ z nich targa si¢ na siebie. Pracownicy stuzby zdrowia, ale nie
tylko oni, powinni sobie uswiadomi¢, pod jak wieloma wzglgdami moga si¢ kry¢
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tendencje samoniszczace.

Sama istota tego wielowymiarowego problemu wymaga wnikliwych i
starannych strategii edukacyjnych oraz prewencyjnych, ktoére obejma: osoby o
sktonnosciach samobojczych, pracownikow stuzy zdrowia, cale spoteczenstwo,
ktore po 1) zyska §wiadomo$¢ bodzcdw szkodliwych, po 2) by¢ moze zmieni ich
nastawienie o samobojcach.

a) Komunikacja
Porozumiewanie migdzyludzkie ma olbrzymie znaczenie. Szczegdlnie dotyczy

to me¢zczyzn, aby sktonili si¢ do mowienia o swoich zmartwieniach, niepoko-
jach, tym co boli i przeraza. Osoby zagrozone dziataniami samoniszczacymi
majg trudno$ci w komunikowaniu si¢ z innymi, dos§wiadczaja problemoéw inter-
personalnych.

b) Strategie radzenia sobie

Jednostki, ktore targajac si¢ na swoje zycie i zdrowie uwazaja to za jedyne
i shuszne wyjscie musza posiada¢ dysfunkcjonalne taktyki radzenia sobie
z problemami. Nalezy zacheci¢ takie osoby do komunikowania si¢ z innymi, a
takze rozwazy¢ formy poszukiwania wsparcia spotecznego oraz religijnego (im
wigksze pocieszenie w religii, mocna, rozwazna wiara tym mniejsze prawdopo-
dobienstwo autodestrukcji). W przypadku osoéb, ktére podejmuja czyn suicydal-
ny w zwiazku z agresja przeciwko sobie lub innym, nalezy postawi¢ pytania:
Dlaczego dana osoba postrzega zachowanie samobdjcze jako agresywne? Czy
zmienne osobowoséciowe moga mie¢ wptyw na przewidywanie agresywnej au-
todestrukcji?

c) Destygmatyzacja stresoréw

Osoby o wysokich sktonnosciach do myslenia suicydalnego, wtasna nie-
zdolnos$¢ do przeciwstawienia si¢ stresujacym, klopotliwym sytuacjom uwazaja
za osobistg porazke i stabo$¢. Bardzo istotna jest ocena psychologicznego wply-
wu, jaki na jednostke wywieraja stresujace wydarzenia zyciowe. Warto dostrzec,
iz wydarzenia konfliktowe tylko posrednio wigza si¢ z ryzykiem samobojstwa.
Tymczasem sposob w jakim jest rozpatrywany ma najistotniejsze znaczenie w
ramach prognozy i profilaktyki.

d) Wiedza o istniejacych stuzbach

W kazdym kraju dziata wiele shuzb, ktore udzielaja wszelkich porad oraz
konsultacji w zakresie wsparcia i pomocy. Niekiedy osoby o tym wiedza, ale z
obawy przed stygmatyzacja spoteczng nie chcg korzystaé z takich ustug. Nalezy
to zmieni€. Jednym z krokow, ktore nalezy podjac jest zachecenie mtodych lu-
dzi, by w momentach zmartwien, zalu skorzystali ze specjalnych linii telefonicz-
nych (telefony zaufania).

W polskiej dziatalnosci profilaktycznej wykorzystuje si¢ podobne formy
instytucjonalne jak w innych krajach. Polityka spoleczna dysponuje shuzbami
rzagdowymi na szczeblu wojewddztwa, gminy i powiatu. Wspoéldziata takze z
organizacjami pozarzadowymi — fundacje, stowarzyszenia, a takze dowolnymi
lokalnymi ruchami spotecznymi.

Pierwszy telefon zaufania w Polsce zostat stworzony w 1967 roku przez
Adama Bukowczyka w Klinice Psychiatrycznej Akademii Medycznej we Wro-
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ctawiu. Obecnie telefony zaufania mieszcza si¢ juz w wielu polskich miastach
np. Warszawie, Katowicach, Krakowie, Ptocku, Przemy$lu, Gdansku, Zielonej
Gorze, Radomiu, Lublinie, Lubaczowie, Chorzowie, L.odzi i Rzeszowie. Dziata-
nie telefonow zaufania w konkretnej placéwce jest owocem koncepcji pracow-
nikow stuzby zdrowia, poradnictwa wychowawczo — zawodowego, organizacji
spotecznych, organow sprawiedliwosci i jak bylo wczesniej wspomniane, or-
ganow administracji. Fakt istnienia kilku telefonow zaufania w danym osrodku
wynika z ich specjalizacji (np. prawniczy, miodziezowy, psychologiczny) lub
odnosi si¢ do powolania ich przez réoznorodne instytucje.

W 1990 roku w Warszawie z inicjatywy prof. Brunona Hotysta powstat
osrodek ,,Przywrdceni zyciu”, ktéry funkcjonuje przy Polskim Towarzystwie
Higieny Psychiatrycznej. Jego zadaniem jest udzielanie pomocy osobom, kto-
re znajduja si¢ w stanie kryzysu psychicznego, w szczegdlnosci po nieudanych
probach samobodjczych. Wykwalifikowani specjaliSci udzielaja porad w roz-
wigzywaniu problemow zyciowych w momentach kryzysowych, konsultuja.
W dalszych dziataniach prowadza terapi¢ indywidualng i grupowa oraz tworza
kampanie promujace zdrowie psychiczne. Placowka nie pobiera optat, dziata z
zachowaniem anonimowosci i dokumentowaniem przyjeé. [10]

PROFILAKTYKA POSTSUICYDALNA

Ludzie z réznorakich przyczyn i czegsto skutecznie podejmujg proby samo-
bojeze. Ze wzgledow ekonomicznych, spotecznych oraz osob1stych WSZYSCY ZO0-
bowigzani sg do dziatania na rzecz zmniejszania ilo$ci i cigzaru ludzkich drama-
tow. Nalezy dokonac¢ istotnej przemiany nie tylko na gruncie psychiki, ale przede
wszystkim pod katem kompletnej i catosciowej zmiany spoteczne;j.

Dopehieniem $wiadczenia wsparcia w postaci instytucjonalnej czy pro-
fesjonalnej jest bezsprzecznie bezposrednie zaangazowanie kazdego cztowieka.
Nazywane niekiedy prywatng interwencja kryzysowa. Erwin Ringel w licznych
publikacjach stwierdzat, Ze otoczenie powinno shuzy¢ w potrzebie jednostce, gdy
ta tego potrzebuje. W przypadku tej formy ustanawia nastgpujace przepisy dzia-
fania:

» Szybkie wsparcie. Cztowiek, ktory przezywa ,,bol istnienia”
oraz przejawia tendencje suicydalne, nie wolno pozostawia¢ samemu sobie, bez
nalezytego zainteresowania.

» Osoba wspierajaca powinna w autentyczny sposob wiaczy¢ si¢ w po-
moc. Nie moze w swoim zachowaniu przejawia¢ powatpiewania czy nieczulo-
Sci, ktére wraz z czczymi stowami moga jedynie zaszkodzi¢.

» ,Cierpliwa obecno$¢”, ktora zdaniem E. Ringela ma fundamentalny za-
miar — przefamac¢ przedsamobojcze zawgzenie. Dostarcza mozliwosci do prze-
obrazenia si¢ toku myslenia oraz pokonania postawy kapitulacji.

» Pomagajacy powinien pamigtac, ze zjego strony najwazniejsze sa: aktyw-
ne sluchanie, zrozumienie oraz aprobata dla desperata, taktowne przekonywanie
i wspieranie nadziejq oraz dobrym stowem.

» E. Ringel za istot¢ interwencji kryzysowej uwaza: ,,byé przy kims po
to, aby on mogt by¢/zy¢”. [5]

» Sukces pomocy kryzysowej tkwi w dostownym ukierunkowaniu jed-
nostki ku przysztosci. Przyniesie zamierzone efekty tylko wowczas, gdy fakt zy-
cia stanie si¢ celem. Glebokie uswiadomienie, ze $mier¢ spowodowataby wielki
smutek i pustke dla kogo$ innego. A brak na $wiecie sprawitby, ze oczywiste
sprawy nie moglyby si¢ ziscic.
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Warto zwréci¢ jeszcze uwage na form¢ pomocy — informowanie o tym,
gdzie mozna pozyska¢ sprawng porad¢ i wsparcie w sytuacjach kryzysowych.
Na wsiach i w matych miasteczkach odpowiednim do tego miejscem wydaja
si¢ by¢ lokalne wydawnictwa np. tablice ogloszen przy kosciotach czy gazetki
parafialne.

Psychiatra K. B6hme prowadzac terapie z osobami suicydalnymi, w swo-
ich publikacjach zaznacza jak wazne jest systematyczne edukowanie i sktanianie
spoteczenstwa, grup, otoczenia do zorganizowanego zwalczania stanu niepew-
nosci, ktory cechuje osobg w kryzysie, zagrozong samobojstwem.

Uwydatnia fakt, ze ,,0sobie bedacej w kryzysie nalezy towarzyszy¢, az do
wyjasnienia struktury kryzysu i Jego dynamiki, zaleznie od typu i zakresu zawg-
zenia presu1cydalnego az do wyjasnienia zaangazowanla si¢ 0sOb znaczacych i
az do wyjasnienia wszystkich tych zagadnien”. [8]

Jezeli zachowania samobojcze jednostki wystepowaty juz wczesniej to w
opinii Béhme, nicodzowna jest ocena istoty calosci przebiegu rozwoju presuicy-
dalnego. Nalezy stwierdzi¢, kto wziat udziat w kryzysie oraz odnalez¢ osobg z
otoczenia desperata, ktora byta dla niego wyjatkowo wazna. Niepowierzchowna
analiza zwe¢zenia ma konstytutywne znaczenie, gdyz nasunie potrzebne do wy-
korzystania $rodki pomocy.

Powotujgc si¢ na amerykanskiego suicydologa Antohny'ego Mitchella na-
lezy podkresli¢, ze samobojstwo w swej istocie nie jest zagadnieniem, a raczej
objawem trudnosci i strapien, ktorych rozwiazanie nie zostatlo w porg podjete.
Uwaza, ze ma to swoje podtoze w mnogich deficytach i zaniedbaniach zycio-
wych. Wymienia kilka sfer, w ktorych jednostka suicydalna moze posiadac takie
uszczerbki:

1) wiara przynoszaca sity, nadzieje;

2) $wiadomo$¢ roli i sensu zycia;

3) odbieranie siebie, wlasnej wartosci i godnosci;

4) widoczny system zasad i norm;

5) zdolno$¢ stawiania czota ktopotom i frustracji;

6) gotowos¢ i pragnienie zaufania Bogu, innemu cztowiekowi oraz sobie.

A. Mitchell zwraca uwagg na fakt, ze jednostki o silnej podstawie psycholo-
gicznej, emocjonalnej i duchowej sa kategorycznie lepiej przygotowane na mozli-
we trudnosci, niepowodzenia. Posiadaja na tyle sity i gorliwosci, aby im sprostac.
Tymczasem brak takich fundamentéw sprzyja poczuciu rezygnacji, obojetnosci
i prowadzi wprost na drogg wlasnego unicestwienia. Wobec tego zabieganie o
odporne podwaliny zycia duchowego i psychicznego, o istng dojrzato$¢, sg nie-
bywale istotne w dzialaniu profilaktycznym. Zdaniem Mitchella powinno nale-
ze¢ do kwestii zbiorowosci 1 instytucji podstawowych dla toku rozkwitu wycho-
wawczego czyli rodziny, szkoty, Kosciota.

Z POMOCA RODZINIE

Targnigcie si¢ na zycie lub zdrowie przez cztonka rodziny niewatpliwie
wplywa na wewngtrzng sytuacj¢ rodzinna. Wyzwala poczucie winy, niepokoju,
nierzadko zto$ci. To dramatyczne wydarzenie zakldca pewien poziom harmonii.
Bardzo istotna w tym momencie staje si¢ szybka i odpowiednia interwencja
psychologiczna, aby nie dochodzito juz do takich zdarzen w rodzinie w przyszto-
$ci.

Interwencja kryzysowa po zdarzeniu suicydalnym u kogo$ bliskiego ma
za zadanie:
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» natychmiastowego zmotywowania rodziny do udzielenia wsparcia bli-
skiemu i zadbanie o jego bezpieczenstwo;

» udzielenie pomocy, niezbednej w walce z zaistnialg sytuacja;

> przeciwdzialanie autodestrukcyjne w rodzinie przez wzmocnienie wig-
zi 1 wzajemnej ufnoS$ci oraz akceptacji.

Zachowania autodestrukcyjne i samobdjstwa zawsze stanowia powazne
wydarzenie w zyciu i odgrywaja istotny wplyw na dalszy los poszczegolnych
cztonkow rodziny. Ich poczucie bezpieczenstwa zostaje naruszone, co moze by¢
zrodtem nowej ,,fali samobojczej”. [9, s. 104]

Temat ,,samobojstwo” to tajemnica rodzinna. W relacjach z otoczeniem
rodzina czgsto stawia przegrodg, ktdra ma ja uchroni¢ przed obwinianiem i oce-
nianiem z zewnatrz. Dlatego tak niebagatelna w przypadku prob samobdjczych
czy samobojstw dokonanych staje si¢ szybka i profesjonalna pomoc.

sfe sk sfe st sie sfe st sie sfe s she s sie sfe sk she st sie sfe st she sfe s sfe sfe sk she sk sk sfeske sk skeske sk

Bioragc pod uwage charakter oraz podtoze zachowan o cechach autode-
strukcyjnych mozna sformulowaé¢ fundamentalne zatozenie podstawowej pro-
filaktyki. Konfrontacja z zamachami samobojczymi wigze si¢ z ksztaltowaniem
ludzi zadowolonych z zycia, ktore stanowi dla nich zrédto radosci a nie udreki.
Satysfakcjonuje a nie dotuje i stale zagraza.

Dziatania zwigzane z zapobieganiem autodestrukcji powinny by¢ stosow-
ne do pobudek przyczynowych oraz wlasciwosci osobowosciowych jednostki.
Konieczne jest wielotorowe ukierunkowanie na motywacj¢ samobojcza, kondy-
cj¢ biologiczna, psychiczng, kulturowa i ekonomiczng oséb o tendencjach samo-
niszczacych.

Skuteczna profilaktyka to nie tylko dziatalno$¢ instytucji, stowarzyszen
czy fundacji, ale calego spoteczenstwa. Jednym ze efektywnych rozwigzan tego
problemu jest uczenie spotecznosci odpowiedzialnos$ci za to zjawisko.

Polityka spoteczna w zakresie zachowan suicydalnych powinna szuka¢ no-
wych rozwigzan teoretycznych i praktycznych. Dazeniami na przysztos¢ w tej
dziedzinie powinny by¢ m.in. [9, s. 124]:

» utworzenie zbiorowej strategii, zlikwidowanie programow prewencyj-
nych nieefektywnych i nieodpowiednich,

» wilaczenie profilaktyki suicydalnej do programoéw zapobiegawczych we
wszystkich typach szkoét i na kazdym poziomie;

» szkolenie i doskonalenie specjalistow zajmujacych si¢ problemem sa-
mobdjstw;

» poszerzanie dziatan informacyjnych i edukacyjnych poprzez wydaw-
nictwa i media.

» ksztaltowanie systemu informacyjnego (centralna baza danych) o pro-
gramach przeciwdziatania zamachom autodestrukcyjnym.
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Honii TpuauatumitaRoi BifiH (1618-1648), 0 MepenyBanyn HaBaXIINBi-
MM JUIJIOMaTHYHUM IeperoBopaM y Bectdaiii, a Takox cam Bectdanbepkmii
koHrpec 1648 poky, HOro pe3yabraTH Ta ICTOPUYHI HACIIAKH BXKE [TOHA]] TPUCTA
POKIB MPHUBEPTAIOTH NMHJIBHY YBary iCTOPHKIB, MOJITHKIB, AUIIOMATIB Pi3HUX
JIepKaB CBITY. 32 OCTaHHI POKU B PI3HHUX JACPKaBaX BiJ3HAYAETHCS 3POCTAHHS
iHTEepecy HayKoBOI I'POMaJICBKOCTI 10 iCTOpHYHMX peaniii 100u PanHbomozep-
HorO 4acy (XVI- XVIH) a 0COOJIMBO — TTOTITHKO- ~[UMILIOMATHIHIX nomiit Bect-
anbcpkoro (1648) i Binencorkoro (1814 1815) xonrpecis [1, c. 229-246; 2; 3].

MixHapoaHi BilHOCHHU B iCTOPII €sporn Ta CBITY HPOHLIA PSA CKIaj-
HUX eTamiB. Big cuinbpHOTO BILIHBY peJ‘IlFlI/IHI/IX 1 IMHACTHYHUX NPUHIKIIB BOHU
MOCTYIOBO HaOyBayu cy4acHu# cBiTChKuMit Xapaxrep. ['enpi Kiccinmpkep i3 nporo
npuBoay nucan: «Konu 3aBanmiacst KOHIEIIST €THOCTI, JiepKaBu €BpOIH, 110
HapOLKyBaIKCS (1HCTUTYIIOHAI3YBAJUCS), CTAId TOTPEeOyBaTH B OyAb-STKOMY
MOJITUYHOMY TPUHIIMII MDKACP)KaBHUX BIIHOCHH, SKUH OM BHITPABIOBYBaB 1X
MOJTITUKO-ZIMIUIOMATHYHI 3aIIMUTH 1 PEryJroBaB OM B3a€MOBITHOCHHU MK HUMH.
Bonwn 3Haiinum fioro B KOHIENIIl raison d’état 1 piBHOBaru MONITHIHUAX CHII.
OpnHe 3aexaio Bix ixmoro» [4, ¢. 47].

s nobu PannbomozepHoro uacy (XVI-XVIII ct1.) XapaKTepHUi 00’€ek-
THBHO 0OYMOBJICHHIT IPOLIEC IHCTUTYIOHATBHOTO 0)OPMIICHHS 30BHIIIHBOT 110~
JITHKY 1 TUITIOMAaTHYHUX CIYX)0 aepxkas €Bporu. Y nepion Itamiiicbkux BoeH
(1494-1559pp.) posnouaBcs npouec (HOpMyBaHHS IOJITHKO-AUIIOMATHYHOT
cuCcTeMH B €Bpori, Ta — BIAMOBIAHO (hOPMYBaHHS €BPOMECHCHKOI CHCTEMHU MiXK-
HaApOJHUX BITHOCHH, T.3B. JloBecTdaibchka cucTeMa MIKHAPOIHHUX BIIHOCHH
(abo Cepen3eMHOMOpChKA CHCTEMa MiKHApOAHHMX BimHOocHH abo Karto-Kamo6-
pesilickKka cucTeMa MiKHApOIHHX BimHOCHH). Li Ha3BH (IIOBeCTq)anLCLKa / Ce-
pensemuomopbka / Karo-Kambpesiiicbka) st O3HaY€HHs BIAMOBIIHOT CHCTEMH
MDKHApOJHUX BIIHOCHH Ta MOJITHKO-AMIUIOMaTHYHOI CUCTEMH aBTOPOM yIIep-
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IIIe BBOJATHCS B HAYKOBUI 00Ir Y KOHTEKCTi OOTPyHTYBaHHS TEOPil, MPAKTUKHU Ta
icTOPi{ MOMITHKO-AUIIIOMATHIHUX CUCTEM. Y TIei mepiof] OylTo 3akiiaieHO OCHO-
BU IHCTUTYIIOHAJIBHOTO PO3BUTKY MOCTIHHUX JUINIOMAaTHYHUX TPEJCTaBHHULITB
B €Bpomi, BU3HAYCHO X MOJIITHKO-TIPABOBHH cTaryc, OyJI0 3aKiaJeHO OCHOBH
MPaKTUKX NEPETOBOPHOTO MPOIIECY, ETUKETY Ta IIEPEMOHIAITY, EJIEMEHTH MIPOTO-
KOJIBHOT MPAaKTHKK B AMIUIOMATII Toto [1, . 241-246].

HactymauM etanom nocuiieHHst MiXKIEp)KaBHUX BITHOCHH 32 MiICYMKaMU
Tpunusatunitasoi Biitan (1618-1648pp.), 1, BITNOBITHO — MiACYyMKOBOTO MUPHO-
ro goroBopy — Becrdanbcekoro (1648p.), crano cranosieHus Becrdanbebkol
CHCTEeMH MIKHApOIHHUX BIJHOCHH 1 YJZOCKOHAJIEHOI IOJIITHKO-ANIIOMATHIHOT
cucreMu. Bectdanbchkuii Mup 3a0e3neunB I0PUINYHI MTiABAIMHA I iHCTUTY-
LIOHAJILHOTO 3aKPIIUICHHS! Psily HOBUX NMPUHILMUIIB i IHCTUTYTIB MI>KHApOJHOTO
mpaBa, popMyBaHHS i TpaHC(hOpMaIii paHilIe ICHYBaBIIMX MOCTIHHUX JUTLIO-
MaTUYHUAX MPEICTaBHUITB B €BPOITi, BH3HAYCHHS PEKUMY iHOZEMIIIB, TEPEXOTY
JI0 eNOXU OyprKya3HOr0 MIXXHAPOIHOTO IpaBa Toio [5].

XVI cTomiTTs BiOKpHUIO HOBUH €Tal MiKICPKABHUX CTOCYHKIB 1 TUILIO-
MaTuYHAX Oatainiii y PamnbomonepHiit €Bpormi. [6]. [onoBHNM KaTamizaTopoM
€BPOIEHCHKNX MDKHAPOAHO-NONITHYHUX TOIH ciayryBaia TpuIIsTHIIITHS Bii-
Ha (1618-1648) Ta ii mincymku, sadikcoBani y JokyMmeHTax Becrdainbcbkoro
KkoHrpecy (1648). Becrdanbebkuii MUp 4iTKO 3aKpinuB TIPHHIUITH «IEPKABHOTO
iHTepecy» 1 KOHCTaTyBaB IHCTUTYLIOHAJIbHE SaKpll'L]'leHHﬂ Hauiil B €sponi [7].

Xapaxrep Becrdanbeskoro mupy 1648 poxy, sikuii 101aB HOBOTO IHCTH-
TYHIOHANBHOTO BHITIAMY 1 IBUIINB 3HAYCHHS €BPONEHCHKOTO HOPMATHBHO-
MYy HOPSIIKY, CTBOPHB HOBHH 1I€HHMH, a Mi3HIIIE 1 MOJITHKO-IUINIOMATHYHUI
npocTip. Bectdanschkuii Mup BIiepIie B €BpoIeiickkoMy MacmTadi BiIKpUB Te,
IO TIOJITHKA MOXKE OyTH TEXHOJOTI€I0 3aylaro/pKeHHS KOHQIIKTIB. Bin Takox
nokJaB kpait TpuausTriniTHIN BiliHi B 3axijHiil €Bporli 1 CaHKLIOHYBaB po3ma,y
CasimeHHoi PrMcbKoi iMmepii Ha 355 caMOCTIHHMX iepKaB, yBIHYAB Iy CMYTY
60pOoTHOH, TOCTPOTO MPOTHCTOSHHS CEPETHHOBIYHOTO KAaTONUIIFKOTO YHiBepca-
Ji3My, miKpimieHoro amoinismu ['abcOypris, 3 MOJIOAUMH CHIIaMU MailOy THbO-
r0 B 0c00i IPOTECTAaHTCHKUX CTaHiB IMIiepii, KepoBaHUX KHSKOI emiToro [§; 9].

Came 3 1pOTO 4acy B SKOCTI TOJIOBHOI ()OPMH TIONITHYHOI OpraHizamii
CYCIIJIbCTBA MOBCIOJIHO CTBEP/UKYEThCS HalllOHalbHA Jepxkasa (y 3aximHid
TEPMIHOJIOTII — «JeprKaBa-HallisD»), a TOMIHYIOYHM MPUHIUIIOM MiXHAPOTHUX
BiTHOCHH CTa€ MPUHIIMIT HAIlIOHAJIBFHOTO (TOOTO Iep’KaBHOTO) cyBepeHiteTy. [o
L[LOI'0 Yacy MIKHAPOJHI BIIHOCHHM XapaKTepU3yBAJIUCS PO3’€IHAHICTIO TXHIX
YYaCHUKIB, 0€3CHCTEMHICTIO MDXKHAPOIHUX B3AEMOII, TOIOBHUM MIPOSIBOM SKUX
BHCTYIAJIN KOPOTKOYaCHi 30poiiHi KoHuikTH ado TpuBai Biftau [10; 11]. Hosi
3MiHM OOYMOBWJIM if HOBI MiJ X011 a0COIIOTHCHKUX MOHApXii 10 CBO€ET 30BHIII-
HBOITONITHYHOI AistTbHOCTI B iepiox X VI-XVII cromits [12; 13; 14].

Macmtabu MiXKIepKaBHIX BiTHOCHH YK€ HEe OKPECIIOBAIINCS CTOCYHKaMHU
i3 CyCiZIHIMU Y1 HAMOMKYUMU JIep KaBaMu, yKe Harepeao sl TpuausaTHIiTHbOT
Bil{HU iCHYBaJa €BPOIICHCHKA CHCTEMa MIXKHAPOIHUX BiTHOCHH, a 30BHIIIHBOIIO-
JTHYHA aKTUBHICTH AEprkKaB MOIIKpIOBaiacs Ha BCo €Bpomy. @opMu i METOAH
JurioMarii 1o0u panaboro HoBoro uacy Oysu cripsiMOBaHi Ha CTBOPEHHSI CBOTH
JIeprKaBi, MIJISIXOM BUKOPUCTAHHS Pi3HOMaHITHOTO ANIUIOMATHYHOTO 1HCTPYyMEH-
Tapiro, HANCTIPUATIMBIIINX YMOB y CTOCYHKaX 3 IHIIMMH JAepkaBamu [ 15].

SIKII0 mocTaBieHOT METH HE BJABajOCs JOCAITH MHPHHUM, MOJITHKO-H-
IUIOMaTHYHUM IIUIIXOM, TO METa peajli30ByBasiacsi 3a JIOTIOMOTOI0 BiHCHKOBOT
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CHIIH Ta 30poi, 0 SCKPaBO IMiATBEPIIIIN TOAIT Ta iICTOpWYHI HAacHiaku Tpumis-
TUJIITHBOI BiiiHK U1 eBporneiicbkoro npocropy XVII cromirrst. [lst nporo re-
piozty icTopii MKHAPOIHHX BiIHOCHH CHMITOMATHYHE 3POCTAHHs MAcIITabiB
BIl{CHKOBHX 3iTKHEHb Ta IPOTHCTOSHHSA YNCICHHMX apMill jiepkas. Apmii Bu-
Marajy Ha CBO€ YTPHMAaHHS BEJIMYE3HHX KOIITIB, SIKI 3TATYBAJHCS 3 PSIOBUX
IUTaTHUKIB mofatkiB. L{e# rpomioBuii Tarap i 6e3mocepeHbo caMi rpolili B TOro-
YaCHUX CYy4YaCHHKIB-XPOHICTIB OTPHMAaJIN Ha3BY — «HEPB BilHW» [16, c. 268-274;
17; 18, c. 24-32].

[Monitnunuii GanaHc cwil, SIKMH YTBEpIUBCS B €BpOINi 10 3aBEPLICHHIO
TpuALATIIIITHROT BifHU, KOHCTATyBaB IHCTHUTYIIOHAJIbHE O(QOPMIICHHS HOBOI
MOJIITHKO- Z[I/IHHOMaTI/I‘{HO'l' Ta HOBOi CHCTEMH MDKHAapOIHUX BimHOCHH — Bect-
hanbepkoi. CyuacHi icTopukyu po3nisfaoTs BecTdanbebknit Mup sIK MO0, siKa
3aK1aNIa OCHOBH CYHacHOTro CBITOBOTO MOPS/IKY — MOALTY CBIiTY Ha HAalliOHAIIbHI
JeprKaBH 1 TOABY OB SI3aHUX 3 IIMM NPUHIMIIB MDKHAPOIHOTO Hpasa. Y jues-
KOMY po3yMiHHI came Bectdanbcbkuii MUp 3aKjIaB OCHOBH CydacHOi €Bpory,
OiybIlIa YacTHHA SIKOT BXOAMIIA B Ti 9acH 10 cepu BIumBy CasineHHOT PUMchKo1
Immepii. Leit mup daktudno 3piBHAB y mpaBax pedopMoBaHE XPHUCTHSIHCTBO
(pi3HI MPOTECTAHTCHKI LIEPKBH) 3 PUMO-KATOJIHIIKUM XPUCTUSIHCTBOM. Ha Mix-
HapoAHOMY piBHI OyB BM3HAHMH NPHHIMII — Yus Jep>kaBa Toro i Bipa. Oxpim
TOTO, y MIDKHAPOIHIH MOMITHII 3’ IBUJIOCH TIOHATTS — BeCT(abChKa CHCTEMA, SIKa
3a0e3reuyBaia CyBepeHITET JIepKaBU Ha CBOTH TEpUTOPIi.

30eperkeHHs CcTaTyc-KBO B IIEHTPI €BPOIH BIATOBIIAJIO TPATrHEHHIO €BPO-
MEHCHKIX JepKaB — y HIIIX 3a0e3meueHas O0e3nekn — He JOMYCTUTH TT0CHIICH-
HSl HIMELIBKOTO iMIieparopa. 3 1bOro yacy HiMIi OlIbllie HE MOIJIM CaMOCTIHHO
PO3IOpPsIHKATUCS CBOEIO oJiero. Terep BOHU MOBHICTO 3aJIeKalli Bijl iHTepeciB
cBoix cycimiB. Cxoxi 0OCTaBHHH 3irpaid meBHy poib i B 1990 pomi B mporre-
ci BO33’€IHAHHS JBOX HIMEIBKHX JepxkaB. Tak mo Bo33’eaHanHs HimeuunHu
JIHCHO CTaI0 YaCTHHOIO MpoLeCy eBporeichkol interpatii. Lo x sBisB codor
«EBPOTIECHCHKHUH TONITHKO-TUTUIOMATHYHIN TIeii3ax micis 6utBm» — BecTtdans-
cekmii Mup y XVII cromitri? Himeupkuit icropuk Xaiinn Jlyxxapar BuzHadae
HOT0 SIK «EBPOINEUCHKUI MUDPY.

Omxe, Tpunmarunitas BifiHa (1618-1648) cTama mikoMm i ofgHOYACcHO TIO-
YaTKOM 3aHernajy eNnoxXu HaliMaHuX apMiH, aroreeM Komeplianizamii Ta npusa-
TH3auii BifiCbKOBHUX il y paHHboro Hosoro wacy. OcHoBHI npuHiunu Bect-
(anbchkoi CHCTEMH MDKHApPOIHUX BiTHOCHH, OMUCAaHI B MUPHOMY JOTOBODPI —
B3a€EMHE BH3HaHHS JIep’KaBaMHU HaI[lOHAJIBLHOTO JIEPIKABHOTO CYBEPEHITETY OHA
OJTHOI, PIBHOTIPABHICTH JIEPKaB MK COOOI0 1 IPUHITUIT HEMOPYITHOCTI KOPIOHIB
— 3aCTOCOBYIOTBCS [0 LIBOTO JIHSL.

Huromaruyni payry i O6aranii TpuAUATIIITHBOT BINHN 3HANILLTM CBOE JI0-
rivHa iHCTHTYLiOHaNbHE 3aBeplicHHs y BecTdabcpkoMy MHPHOMY J0T0BOpI,
KU cTaB (paKTHYHO KOJEKCOM CydacHOi aurmuioMarii. Becrganbcpka cucrema
MiATBEPIUIIA CBIf CTATYC SIK IHCTUTYIIis, 31 CTIHKUM 1 €PEKTUBHUM JII€EBUM MiXK-
HAapOJHUM MexaHi3MoM. MOKHa KOHCTAaTyBaTH, 10 BOHA YCIIIIHO Jisia MPOTs-
rom ycsoro X VII-XVIII cromiTTs, X049a i MOCTYNOBO HIIITa 10 CBOTO 3aHEMaTy
11 OyJia 3aMiHEeHa HOBOIO apXiTEKTYPOIO MIKHAPOIHUX BIHOCHH BXKE JIMIIIE ITiCIIs
Binencepkoro konrpecy (1814-1815). Cpoto 3axuCHY IHCTHTYLIOHAIBHY (yHK-
uito Becranbepka cucremMa MKHaAPOAHUX BiHOCHH LIJIKOM BHIIPAB/IANIa: KOJII
HE Ma€ MOXKIIMBOCTI YHHKHYTH MICUEBHX 1 JIOKAJIbHUX KOH(IIKTIB, MOXKIHBO i
HEOOXiTHO MEePELIKOKATH IM BUIIUTUCS B 3arajibHy BilHY.
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Mogenp Becrdanbebkoro kommnpomicy (10670 He §i0ro KOHKPETHUIA 3MiCT
SIK CBITY MIX KaTOIMKaMH i MPOTECTAHTaMH, a HOro neBHy (popMasbHy CTPyK-
TYpY, COPOMOXKHY OyTH 3aCTOCOBAaHA J0 KOH(MIIKTIB 1HIIMX CHJI) BTUTHIA B COOI
MPOTHUPIYYS MIXK TEXHIYHUMH Ta €THYHIMH aCTIEKTaMH, YTPUMYIOUH iX B ACAKIH
€THOCTI ¥ MOPOJDKYIOUM HOBY IMHAMIKY 3axijHoi nuBimizanii. [lounnatoun 3 Be-
cTdanbcpkoro Mupy 1648 poky pexuM CyBEpeHITETY 3aMiHUB YCi iHII (hopMu
MOJITUYHOI OpraHi3amii Ha MDKXHApOZHOMY piBHI. BecTdanbcpkoro crcremoro
MI>KHApOIHUX BITHOCHH Oy 3aKjaJIcHI OCHOBHI MPUHIIAITU CYYacHOI CBITOBOT
momitukn XX-XXI cromitrs. [losiBa HallioHATBPHUX AeprkaB — HABaKIIMBIIIA 03-
Haka, sika 03HaMeHyBajia HacTaHHs HOBOro 4acy, 3 MpuxojioM sIKOro CBIT BCTY-
MUB HA IUISX 1HAYCTPIaIbHOTO PO3BUTKY.
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ERICH FROMM AS A PERSONALITY THEORIST

Swiecarz Grzegors
Uniwersytet Opolski w Opolu

1. Introduction

Erich Fromm (1900-1980), one of the most outstanding socio-psycholo-
gists. He was a thinker known for his interdisciplinary interests. By origin, the
European quickly gained recognition for his book publications, which are a per-
manent phenomenon of American culture. Most of his works concerned the most
important problems troubling American society at various times in its history.
Fromm has devoted a lot of attention to the analysis of the phenomena that make
up the vision of modern industrial society.

Erich Fromm was born in 1900 in Frankfurt am Main. His scientific in-
terests focused on psychology, sociology and philosophy. E. Fromm’s writing
activity flourished in the 1930s. Among others, his following books: “Escape
from Freedom”, “Sketches in the Psychology of Religion,” On the Art of Love,
“Forgotten Language”.

Among other works not translated into Polish, it is worth mentioning, for
example, “Man for Himself”, where E. Fromm formulated the basic theses of his
philosophical anthropology, which can be reduced to the following questions:
who is man? and who will man be? Fromm’s views belong to a separate cur-
rent of psychoanalysis, known as cultural psychoanalysis. He called himself a
“dialectical humanist” - probably because he was inspired by the works of Karl
Marx, whose thoughts he tried to deepen, juxtaposing them with the theory of
Sigmund Freud.

The basic theme in Fromm’s work is the idea that a person feels lonely and
alienated because he has severed his ties with nature and with other people.

This state of affairs does not occur in other species. It is only a specific
feature of the human situation.

Fromm claims that as people gained more freedom as the centuries passed,
they felt more and more alone. Freedom becomes a negative state from which
they try to escape. Man can unite with other people in a spirit of love and work-
ing together, or finding security through submission to authority and submission
to society. Fromm points out that every form of security that man creates is an
attempt to resolve this fundamental contradiction in which humans are involved.
Understanding the human psyche must be based on the analysis of his needs
resulting from the conditions of his existence.

In Erich Fromm’s research and writing interests, the central theme was the
relationship between the individual and society. They were supported by a thor-
ough observation and accurate analysis of the phenomena that constitute con-
temporary culture. They were a combination of philosophical anthropology with
individual and social psychology.

Erich Fromm is the author of Escape from Freedom, a book about universal
phenomena. Man in society does not have to be in conflict with it. Even if he
feels his helplessness and helplessness, he can find his “I” in active life in con-
junction with the goals of others, in positive freedom, which is the alternative of
losing the human being.
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In the course of development, Fromm believes that a person strives to free
himself from the embarrassing relationship with the environment (family and
society). Fromm believed that societies that can give people a substitute for se-
curity and strength are the most attractive to “fleecing freedom”. Freedom gives a
person independence, but it makes him lonely, and therefore fearful and power-
less. Understanding the reason for escaping from freedom can prevent him from
succumbing to totalizm.

Erich Fromm is the author of 5 types of personality. According to him, their
main feature is productivity. Only one of the five personality types allows a per-
son to invest in his own freedom and gain emotional and personal independence.
The rest is in the more selfish, materialistic, and unproductive part of society.
The basis for Fromm’s 5 personality types was an interesting approach based on
humanistic philosophy, which, regardless of whether we believe in them or not,
makes this typology useful in our time as well.

He says we should set aside our dependence on external factors, material
goods, or the need for success and recognition, and simply invest in qualities
such as love, respect, creativity, or humility. Fromm argued that it would be
enough if we were a little more aware of our tendencies and attitudes; aware to
be able to commit to change.

2. 5 personality types according to Erich Fromm

5 personality types according to Erich Fromm:

1. Receptive personality - characterized by the need to gain acceptance
and recognition from others. The most striking thing about this profile is that we
don’t usually pay back the support we receive. People with receptive personality
are characterized by poor social skills, difficulties in making decisions, and a
clear underestimation of their own human potential.

2. The exploratory personality - refers to people who establish relationships
and relationships with others for purely selfish reasons. They do it for their own
benefit. The exploratory type is willing to lie and manipulate to get what he
needs. Achieves success, focuses his interest on people with low self-esteem in
order to use them.

3. The gathering personality - refers to people whose sole purpose is to
store up material goods. Their only desire is to possess and accumulate more and
more things. The more things they have, the safer they feel. They feel stronger
and believe they feel more personal satisfaction. The happiness of these people
is not complete. When new things appear on the market, their first impulse is that
they must have them.

4. Commercial personality - is most common in the business environment.
These are people who establish relationships with others to obtain financial gain.
Their contact is based on clear financial or commercial goals. These business
contacts help to establish differences in social status, where some achieve pres-
tige and power, while others are forced to submit to them.

5. Productive type - a person who directs all his effort and interest in giving
to others. These types are people who are able to build loving, enriching people
and meaningful relationships with peers. They have a very healthy approach to
coping with negative emotions, pressure, or an attempt to take control of them
that other personality types may be taking on.
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By continuing to consider personality as understood by Erich Fromm, in
Pawet Jabtonski’s article On the importance of personalities in the process of ap-
plying the law. The application of Erich Fromm’s philosophical perspective, we
find a reference to the anthropological findings of the author of Escape to Free-
dom to the issues of legal practice. Assuming, after E. Fromm, that the personal-
ity type of a given individual translates into the way how it perceives reality and
acts, and using the theoretical and legal statements about the hidden meaning of
personality factors in the process of applying the law, Fromm proposes to merge
these tropes, treating them as complementary.

Erich Fromm’s philosophy is rooted in the tradition of psychoanalysis. It
refers to the thoughts of Sigmund Freud and modifies them. Above all, it accen-
tuates the dynamic character of the human “I”, which naturally tends towards
creative development. Moreover, it refers to the Aristotelian concept of actualiz-
ing existential potentialities.

It emphasizes the inextricable relationship between the attitude towards
oneself and the feeling of happiness. The goal of a person’s life is happiness.
However, it is not achieved by striving for it directly, but attaining it is always a
side effect. It is a sign that man has correctly recognized his individual nature and
develops the potentialities inherent in it.

The basis of Fromm’s concept is the assumption that man has two natures:
species, which is the sphere of potentiality inherent in the human species, and in-
dividual, which is the sphere of potentialities unique to him. Both natures contain
constant elements that determine whether a man never transforms into another
species or ceases to be with himself. Human nature is neither changeless nor
infinitely plastic.

Fromm shows that conscience does not directly tell you how to live. Its
action is most often revealed when a person lives contrary to the “interest” of his
individual being. Hence, it is easier to recognize what should not be done than
what should be done.

The second difficulty in realizing individual potentialities is the pressure
exerted by society on an individual. Fromm shows its source in modern philos-
ophy.

A man living in the conditions of a market economy began to feel like a
commodity and treat himself as a commodity.

He stopped thinking about who he is and what he wants, he abandoned
himself, he stopped being “true to himself”. In his mind, the expectations of
others took first place.

In the field of interpersonal relations, E. Fromm used the empirical ac-
tivity of H. S. Sullivan. In line with the postulates of this outstanding analyst,
personality was the result of interactions between a given individual and others.
The dependencies concern the biological and social sphere. According to this
concept, the human individual is primarily interested in the pursuit of pleasure
and a sense of security.

The greatest difficulty is gaining a sense of security (belonging, accep-
tance).

In the article What will 2000 bring us? The question of the accuracy of the
predictions contained in Fromm'’s vision of the future at the beginning of the 21st
century Julian Jelinski undertakes to confront Fromm’s social diagnosis and the
related forecasts for the future in relation to the developed Western society. The
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author puts forward a thesis about the fundamental accuracy of most of Fromm’s
diagnoses and predictions, while distancing himself from the apocalyptic tone in
which they were formulated.

3. A technological society

In The Revolution of Hope, E. Fromm tries to present the principles by
which a technological society will function. He lists 4 general rules:

1. Acting in accordance with the determinants of technological progress.

This principle comes down to saying that the thing should be done because
it is technically possible. This means that morality and human value hierarchies
are reformed and technological progress becomes “the sole basis of ethics.”

2. The requirement of maximum efficiency resulting from the subject of
technological progress and maximum production which leads to the loss of indi-
vidualism and dehumanization.

3. The requirement of maximum efficiency inevitably leads to the principle
of extreme specialization of the task and to the unification of patterns, as a result
of which interpersonal contacts disappear as undesirable.

4. The last rule boils down to saying: “the more the better”. For it to be
realized, it is necessary to constantly increase the needs of people, to make them
obedient consumers.

When the society functions according to the principles presented above, a
“dehumanized technological society” will emerge, which will leave an extraor-
dinary mark on its citizens. All society will be sick. A new human model will be
created - homo consumens - a total consumer, whose goal is to have more and
more and use more. The objectified person spends his time doing activities he is
not interested in, among people he is not interested in, producing items he does
not care about. When it starts producing - it consumes. The citizen constituting
the mode of a functioning mega-machine will be a contradiction of all the fea-
tures which, according to Fromm, should be cared for by the society in which he
also exists.

Article by Alan Gray Society as Destiny. Fromm’s concept of social char-
acter, translated by BartoszGreczner and RafatWtodarczyk, is an interesting
analysis of the concept indicated in the title, as well as proposals for its modifi-
cation by reference to social classes as much as the type of social roles played.
The concept of social character arose from the study of the concept of authori-
tarian character. Jahannes Neumann speaks in a similar vein in the article: “The
question about the analytical usefulness of the concept of” social character “by
Erich Fromm” (translated by Agata Pater). Neumann focuses his arguments on
the empirical verifiability of the concept of social character and the related issue
of the operationalization of this theory.

Fromm’s reflections on love are particularly popular. He considered the hu-
man ability to experience this feeling as one of the basic dimensions of humanity.
He claimed that by giving mature love, we receive it back because it is a recip-
rocating force. The active form of love is based on getting to know other people,
caring for them and respecting them. Thanks to love, we can know ourselves.

It is worth paying attention to the observation when marking the last pe-
riod of Fromm’s search. Analyzing the socio-economic relations, he states that
a highly industrialized society is characterized by an increase in production and
consumption. Everything can be boiled down to the principle: produce what is
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possible to produce.

This leads to the devaluation of the humanist tradition, according to which
one should do above all what is good and beautiful. The imperative of technical
possibilities became at the same time the basis of ethics. Erich Fromm sought to
explain phenomena not in terms of human abilities, but by analyzing the condi-
tions of human existence.

The key question of Erich Fromm is the question of human nature: “What
is a man” regardless of historical, cultural and social differences.

He answers this question in a less classical way, referring to the tradition
of the Enlightenment and German philosophy at the turn of the 18th and 19th
centuries. the essence of humanity should be sought primarily in the relationship
between man and nature. From this point of view, Fromm examines human na-
ture, which is paradoxical, intrinsically dual.

At the same time, man belongs to the world of nature, which is part of and
at the same time goes beyond all nature thanks to his freedom.

As a social psychologist and psychoanalyst, Fromm is primarily interested
in the problem of relations between the individual and society. Fromm took the
view that the basic problem of psychoanalysis is a specific kind of attitude of
the individual to the surrounding world, and not the satisfaction or frustration of
instincts. Secondly, the relationship between man and society is dynamic in his
conception, and not static, as Freud supposed. This ratio is constantly changing.

The differences between individuals are determined by the spiritual quali-
ties of a person and certain mental states such as: love, hate, the desire for power
or the desire to submit. Both natural instincts and character traits are mediated
by social processes. In his concept, Fromm tries to explain how the so-called the
nature of man as passions, desires, fears and fears develop. On the other hand, it
tries to show how the formed mental energy becomes a creative force influencing
social processes. These are primarily the intentions and the theoretical intentions
of Erich Fromm.

Fromm’s theory of character agrees with Freud’s in the following points:

* Human character traits are at the basis of his behavior and should be
derived from it.

* They create forces that, although very powerful, the person may not be
completely aware of.

* The basic unit of character is not a single trait, but a comprehensive char-
acterological orientation from which individual features emerge.

The book The Sane Society ends the period in Fromm’s work, which is
marked by accounting accents with the theoretical propositions of Freud. It is
then that there will be a turn towards the search that led Fromm to an original
approach to philosophical and ethical issues, especially in the sphere of descrip-
tion and interpretation of essential aspects of human existence. E. Fromm treated
man as a whole. He perceives the sources of ethical norms and human behavior
in the very nature of man. The issues raised by him took into account the prop-
erties of human existence, the violation of which leads to mental and emotional
disintegration of the personality. Fromm formulated the basic goal of humanistic
psychoanalysis, which is to activate the self-awareness and inner potentiality
of man. This means that “psychology cannot be separated from philosophy, or
ethics, or sociology or economics.” This should explain the multitude of various
analyzes the subject of which were the consequences of alienation mechanisms
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occurring in many spheres of human activity; starting from production activities
and ending with interpersonal relations. The phenomenon of alienation was for
him the basic motive of his creativity and at the same time a research category
used to analyze many important phenomena of the present day.

4. Discussion and Conclusions

In conclusion, Erich Fromm invites you to reconsider the idea we see so
often in the field of personal development. It proclaims that only those who in-
vest in their own psychological value, self-esteem and independence are able to
promote the same in others. Only he will be able to lay the foundations of a more
human and more hopeful society. Erich Fromm believed that the main goal of
each of us is to become stronger, freer, more noble - the person we have always
wanted to be.

Fromm’s culturalistic psychoanalysis reveals new areas of new possibili-
ties for researching the human individual in the interaction of man and his social
environment. Fromm makes the relation to himself one of the main subjects of
his considerations. He calls it a reference to his own “I” or the relationship to his
individual essence.
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HAYKOBE BUJIAHHS

I'YMAHITAPHUM KOPIIYC
Bunyck 38

Marepianu
VII MixnapoHoi HayKOBO-ITPAaKTHYHOI KOH(EepeHIii
«HaykoBi monrykn: akTyaibHi JOCIIPKEHHS, Teopis Ta
npaktukay (26.03.2021 p.),
sIka BinOyJIach 3 BUKOPUCTAHHAM cepBica Bineokonpepenuii ZOOM

JpyKy€eThest 3a OpUTiHATBHUMHI aBTOPCHKUMHE TeKcTaMu. Peakmiiina
KOJIETisl He Hece BiIIOBiNaIbHOCTI
33 aBTOPCHKY PEIAKIiI0 MOJAHUX MaTepialiB.
Bepctka Ta opurinan-maker Moxonbko Bitaniit

Tlianucano o apyky 11.05.2021.
Dopmar 60x84/16. Iamip odceTHmit.
Jpyx 1 poBuii.
Jpyxk. apk. 10.75. YMoB. npyk. apk. 10. O6i.-Buj. apk. 13,26.
Haxmax 100 mpum. 3am. Ne 2674/1.

Binnpyxosano ®OII Kopayn /[.}O.3 opurinaiis 3aMOBHHKA.
CBiZOLTBO NP0 AePKaBHY peecTpawiro (pi3naHOI 0COOU-Ii JIpUueMIIs
cepis B02 Ne 818191 Bix 31.07.2002 p.

Bunasens TOB « TBOPW».
CBIIOITBO NP0 BHECEHHS Cy0’€KTa BUIABHUYOI CIIPaBH
110 JIepkaBHOTO PeECTpPy BH/IABIIIB, BUTOTOBIIIOBAYIB 1 PO3MOBCIO/KYBayiB
BuaBHIYOI npoxaykuii cepist JK Ne 6188 Bix 18.05.2018 p.
21034, m. Binnums, Byn. Hemupiseske moce, 62a.

Tem.: 0 (800) 33-00-90, (096) 97-30-934, (093) 89-13-852, (098) 46-98-043.

e-mail: info@tvoru.com.ua
http://www.tvoru.com.ua
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